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Od Redakcji

'O s ta tn i  zeszy t „E k o n o m is ty "  u k a z a ł s ię  za k w a rta ł III 1939 ro k u . 

O d  te g o  czasu m in ę łd  s ie d e m  la t,  7 la t, z m ie n ia ją c y c h  o b lic z e  

ś w ia ta . ' W z n a w ia ją c  „E k o n o m is tę " ,  ja k o  te o re ty c z n y  o rg a n  P o ls k ie g o  

T o w a rz y s tw a  E k o n o m ic z n e g o , ro z e jrz y jm y  się  w  lu d z ia c h  i w  tre ś c i.

P rze ra ża ją co  w ie lk a  je s t lic zb a  e k o n o m is tó w  p o ls k ic h , k tó rz y  

z g in ę li w  czas ie  w o jn y : L e o n  W ła d y s ła w  B ie g e le is e n , M a re k  B re it ,  

H ip o l i t  G liw ic , A d a m  H e yd e l, L u d w ik  L a n d a u , R o m a n  R y b a rs k i, 

S ta n is ła w  R y c h liń s k i,  Ja n u sz  L ib ic k i  i A n to n i R o szko w sk i z a m o rd o ­

w a n i p rz e z  N ie m c ó w . Z m a r li:  S te fa n  D z ie w u ls k i, K o n s ta n ty  K rzecz- 

ik o w s k i, L u d w ik  K rz y w ic k i,  Z y g m u n t L im a n o w s k i,  S te fa n  M o szcze ń - 

s k i i A n to n i S z ym a ń sk i. Z m ło d y c h  — A n to n i I c m  i L e o n a rd  P o l­

k o w s k i.

W  n u m e rz e  b ie ż ą c y m  d ru k u je m y  w s p o m n ie n ia  o n ie k tó ry c h  z m a r ­

ły c h  e k o n o m is ta c h , n ie  o w s z y s tk ic h  z re sz tą  z p o w o d u  tru d n o ś c i 

• te c h n ic z n y c h  m o g liś m y  u z y s k a ć  o d p o w ie d n ie  d a n e . W  p rzysz ło śc i 

„E k o n o m is ta "  z a m ie rza  p o ś w ię c ić  o b sz e rn ie js z e  ro z p ra w y  w y b itn y m  

z m a r ły m  p rz e d s ta w ic ie lo m  nasze j n a u k i, a b y  w te n  s p o s ó b  u w y ­

d a tn ić  ic h  ro lę  i zn a cze n ie  d la  p o s tę p u  te o re ty c z n e j m y ś li e k o n o -  

sm iczne j w  P o lsce . • ( *

. P is m o  b ę d z ie  p o ś w ię c o n e , ta k , ja k  i d a w n ie j,  „n a u c e  i p o trz e ­

b o m  ż y c ia " .  „E k o n o m is ta "  w  d a lszym  c ią g u  u trz y m a  c h h ra k te r  Cza­

s o p is m a  p o ś w ię c o n e g o  z a g a d n ie n io m  te o re ty c z n y m ; b o w ie m  n a w e t 

w te d y , g d y  s ta ra ć  s ię  b ę d z ie m y  u s iln ie  o a n a liz ę  b ie żą cych  z a g a d ­

n ie ń  g o s p o d a rc z y c h  lu b  b ie żą ce j p o l i t y k i  e k o n o m ic z n e j, n a c z e ln y m  

p o s tu la te m  p o z o s ta n ie  zawsze n a u k o w a  a na liza  z ja w is k , a n ie  p u ­

b lic y s ty k a . Is tn ie ją  w  P o lsce  o b e c n e j dw a  cza so p ism a : „Ż y c ie  g o ­

s p o d a rc z e " i „G o s p o d a rk a  p la n o w a " , re p re z e n tu ją c e  po w a żn ą  p u ­
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b lic y s ty k ę  g o s p o d a rc z ą . Ż y c ie  nasze  je s t je d n a k  d o s ta te c z n ie  b o g a te  

i  s k o m p lik o w a n e ,  a b y  u s p ra w ie d liw ia ć  is tn ie n ie  cza so p ism a  śc iś le  

te o re ty c z n e g o .

C h o d z i n a m  o  p o s tę p  i ro z w ó j n a u k i.  Lecz  p o s tę p  i ro z w ó j n a u k i 

je s t  ja k  n a jś c iś le j z w ią z a n y  z p o s tę p e m  i ro z w o je m  g o s p o d a rs tw a , 

N ie  w y z n a je m y  ż a d n e j d o k t r y n y  e k o n o m ic z n e j,  gdyż  ro z w ó j te o r i i  

e k o n o m ii o s ią g n ą ł ta k ie  p o z io m y , iż  m o ż n a  dz iś  m ó w ić  s w o b o d n ie

0  b ra k u  „ s z k ó l"  w  e k o n o m ii.  W y z n a je m y  zasadę s w o b o d n e j tw ó r ­

czo śc i, s z c z e g ó ln ie  p o ż y te c z n ą  i k o n ie c z n ą  w  e p o c e , w  k tó r e j  fo rm y

1 k s z ta łty  życ ia  tw o rz ą  s ię  d o p ie ro  m e to d ą  „p ró b  i b łę d ó w " .

N a u k a  e k o n o m ii p rze żyw a  o b e c n ie  t. zw . p rz e ło m o w y  o k re s .

G o s p o d a rs tw o  p la n o w e  o p ie ra  s ię  na re w o lu c y jn e j w o li p la n u ją c y c h  

i n ie  b ie rz e  p o d  u w agę  „w ie c z y s ty c h "  i „n ie o d m ie n n y c h "  p ra w  

e k o n o m ic z n y c h , w  ty m  z n a c z e n iu  ja k  te  p ra w a  fo rm u ło w a ła  m ie s z ­

cza ń ska  n a u k a  d z ie w ię tn a s te g o  w ie k u . C zy is tn ie ją  p ra w a  e k o n o ­

m ic z n e  w  g o s p o d a rs tw ie  p la n o w y m ?  N a  c z y m  p o le g a  w a rto ś ć  

i t re ś ć  te o r i i  e k o n o m ii  w ta k im  w ła ś n ie  g o s p o d a rs tw ie ?  O to  p y ­

ta n ia , na k tó re  n a u ka  m u s i o d p o w ie d z ie ć  i u s p ra w ie d liw ić  s w o je  

is tn ie n ie .  C zy p ra w a  e k o n o m ic z n e  is tn ia ły  je d y n ie  w  g o s p o d a rs tw ie  

k a p ita l is ty c z n y m , o p a r ty m  o ry n e k  i in d y w id u a ln e  d e c y z je  w ie lk ie j 

lic z b y  je d n o s te k ,  czy  też is tn ie ją  ja k ie ś  p ra w a  ró w n ie ż  w  s p o łe c z ­

n ośc i o  g o s p o d a rc e  in te g ra ln ie  p la n o w a n e j, o ra z  ja k i  je s t  sens 

i zas ięg  te g o  ro d z a ju  p ra w . Zaw sze  is tn ie ć  b ę d z ie  szczup łość  ś ro d ­

k ó w  o ra z  k o n ie c z n o ś ć  ic h  „z a g o s p o d a ro w a n ia " .  W  ja k im  z a k re s ie  

m o g ą  is tn ie ć  w o b e c  te g o  ja k ie ś  s p e c y fic z n e  „w ie c z y s te "  p ra w a  g o ­

s p o d a ro w a n ia , w  p o s ta c i n p . te o r i i  p la n u  g o s p o d a rc z e g o , o ty m  

p rz e k o n a ć  m u s i d a lszy  ro z w ó j n a u k i i życ ia .

N asz n in ie js z y  n u m e r  zam ieszcza  na cze le  a r ty k u ł  O ska ra  L a n ­

g e g o , je d n e g o  Z n a jw y b itn ie js z y c h  tw ó rc ó w  w s p ó łc z e s n e j n a u k i 

e k o n o m ii.  F a k t  te n  je s t  z je d n e j s t ro n y  ozn a ką  ro z w o ju  p o ls k ie j 

m y ś li e k o n o m ic z n e j,  z d ru g ie j —  n a jś c iś le js z e g o  k o n ta k tu  te j m y ś li 

1 r u c h e m -u m y s ło w y m  c a łe g o  ś w ia ta .



OSKAR LANGE

Z akres i m etoda ekonom ii

1. P r z e d m i o t  e k o n o m i i

E k o n o m ia  je s t n a u ką  o g o s p o d a ro w a n iu  o g ra n ic z o n y m i ś ro d k a m i 

w s p o łe c z e ń s tw ie . Is to ty  lu d z k ie ,  ż y ją c e  w  ra m a c h  d a n e j c y w iliz a c ji 

h is to ry c z n e j,  d o z n a ją  ró ż n o ro d n y c h  p o trz e b , np . w z a k re s ie  żyw n o śc i, 

m ie s z k a n ia , o d z ie ży , w y k s z ta łc e n ia , s ta n o w is k a  s p o łe c z n e g o , ro z ry ­

w ek , w y ra że n ia  sw e j p o s ta w y  re l ig i jn e j,  n a ro d o w e j,  p o lity c z n e j 

i in n y c h . N ie k tó re  z n ic h  są p o trz e b a m i o p o c h o d z e n iu  b io lo g ic z ­

n y m  i te  m uszą  b y ć  z a s p o k o jo n e  d la  sa m e g o  p o d trz y m a n ia  egzy ­

s te n c ji.  W ię kszo ść  z n ic h  je s t je d n a k  w y tw o re m  ży c ia  w  s p o łe c z e ń ­

s tw ie  c y w iliz o w a n y m , czę s to  — sa m ego  fa k tu  is tn ie n ia  ś ro d k ó w  d o  

ich  z a s p o k o je n ia ; a n a w e t p o trz e b y  o p o c h o d z e n iu  b io lo g ic z n y m  

p rz y jm u ją  fo r m y  o k re ś lo n e  p rzez  w z o rc e  s p e c y fic z n e j c y w iliz a c ji,  

w  k tó re j d a n e  is to ty  lu d z k ie  ży ją . P o trz e b y  m o g ą  b y ć  z a s p o k o jo n e  

p rzy  p o m o c y  o d p o w ie d n ic h  rze czy , z w a n y c h  dobram i, np . z ie m ia  

w ę g ie l, b y d ło , b u d y n k i,  s ta tk i,  k o le je ,  m a szyn y , zaso b y  s u ro w c ó w  

a ta k ż e  p rz y  p o m o c y  w y k o rz y s ta n ia  ty c h  rzeczy lu b  lu d z i, co  n a ­

z y w a m y  usługam i, n p . t ra n s p o r t ,  w y n a ję c ie  m ie s z k a n ia , p raca  r o ­

b o tn ik a , n a u czyc ie la , za rzą d cy , a r ty s ty  e tc . D o b ra  i u s łu g i są środ ­
kami,. k tó re  s łużą d o  z a s p a k a ja n ia  lu d z k ic h  p o trz e b . N ie k tó re  

i  ty ch  ś r o d k ó w /n p .  p o w ie trz e , są ta k  o b f ite ,  że w s z y s tk ie  p o trz e b y  

z n im i zw iązane , m o g ą  b yć  c a łk o w ic ie  z a s p o k o jo n e . In n e  je d n a k  

ja k  np . ro p a  n a fto w a  lu b  u s łu g i ludzkie ,, w y s tę p u ją  w ilo ś c ia c h

ł ) A rtyku ł m niejszy stanowi pierwszy rozdział oós żern ie jsze j precy.
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n ie w y s ta rc z a je c y c h  do  z a s p o k o je n ia  w s z y s tk ic h  p o trz e b  o d  n ic h  

u z a le ż n io n y c h . W  ty m  w y p a d k u  m ó w im y , że te  ś ro d k i są rzadkie. 
K ie d y  ś ro d k i są rz a d k ie , p e w n e  p o trz e b y  m uszą  p o z o s ta ć  n ie z a ­

s p o k o jo n e .  L u d z ie  p o d e jm u ją  decyz je , k tó re  p rz y  d a n y m  u s tro ju  

sp o łe cze ń s tw a  i d a n y c h  je g o  in s ty tu c ja c h ,  o k re ś la ją  ro z d z ia ł rzad - 

.k ic h  ś ro d k ó w  p o m ię d z y  ró ż n e  o s o b y , ja k  ró w n ie ż  u ż y te k , d o  ja k ie g o  

te  rz a d k ie  ś ro d k i m a ją  b yć  p rz e zn a czo n e . In n y m i s ło w y , ś ro d k i 

p o d le g a ją  g o s p o d a ro w a n iu . B a d a n ie  s p o s o b ó w  g o s p o d a ro w a n ia  

rz a d k im i ś ro d k a m i je s t z a d a n ie m  n a u k i e k o n o m ii.

G o s p o d a ro w a n ie  rz a d k im i ś ro d k a m i p o z o s ta je  p o d  w p ły w e m  n o rm  

c y w iliz a c y jn y c h  o ra z  u s tro ju  i in s ty tu c j i  s p o łe c z e ń s tw a , w k tó r y m  

c z ło w ie k  ży je . W p ły w  te n  je s t  d w o ja k i.  P o trz e b y , d o  z a s p o k o je n ia  

k tó r y c h  s łużą ś ro d k i,  są w y tw o re m  n o rm  c y w il iz a c ji,  ro z w in ię ty c h  

h is to ry c z n ie  w  s p o łe c z e ń s tw ie . S p o s o b y  u z y s k iw a n ia  ś ro d k ó w  rz a d ­

k ic h , p rz y s to s o w y w a n ia  ic h  d o  ró ż n y c h  p o trz e b  o ra z  ro z d z ia łu  ic h  

p o m ię d z y  ró ż n e  o s o b y , w y n ik a ją  z u s tro ju  s p o łe c z n e g o  i in s ty tu c j i  

s p o łe c z n y c h . F o rm y  p ra w a  w łasnośc i', in s ty tu c je  w ro d z a ju  s p ó łe k  

a k c y jn y c h , k o n c e rn ó w  i b a n k ó w , w iedza  te c h n ic z n a  zd o b y w a n a  w  za ­

k ła d a c h  n a u k o w o -b a d a w c z y c h , a ta k ż e  ro z p o w s z e c h n ia n a  p rzez 

s z k o ły , p rz e p is y  rzą d o w e , z w ycza je  i n o rm y  m o ra ln e *  w s z y s tk o  to  

w p ły w a  na s p o s o b y  g o s p o d a ro w a n ia  ś ro d k a m i r z a d k im i.  E k o n o m ia  

je s t w ię c  nauką sp o łeczn ą , to  znaczy  z a jm u je  s ię  p rz e d m io te m  

u z a le ż n io n y m  o d  w z o ró w  i fo r m  życ ia  w s p o łe c z e ń s tw ie  lu d z k im -  

R óżn i s ię  on a  o d  s o c jo lo g ii,  n a u k i o  d z ia ła n ia c h  s p o łe c z n y c h  i s to ­

s u n k a c h  p o m ię d z y  lu d ź m i,  (s ta n o w ią c y c h  s c h e m a ty  p o w ta rz a ją c y c h  

s ię  d z ia ła ń  s p o łe c z n y c h ) ty m , że in te re s u je  s ię  d z ia ła n ia m i lu d z i 

w o d n ie s ie n iu  d o  ś ro d k ó w  rz a d k ic h , s łu żą cych  d o  z a s p o k o je n ia  ic h  

p o trz e b . D z ia ła n ia  te  zależą o d  d z ia ła ń  s p o łe c z n y c h , a le  są o d  

n ic h  o d rę b n e . N a z w ie m y  je  działalnością  gospodarczą. D z ia ła ln o ś ć  

g o s p o d a rc z a  za leżna  o d  d z ia ła ń  s p o łe c z n y c h  w y w ie ra  na n ie  w p ły w ; 

a n a w e t p o w o d u je  d z ia ła ln o ś ć  i s to s u n k i s p o łe c z n e . T en  o s ta tn i 

w p ły w  d o s ta rc z a  te m a tu  d la  s p e c ja ln e g o  za k re su  n a u k i. M o ż e m y  

nazw ać  g o  socjo log ią  ekonom iczną, n a u ką  o w p ły w ie  d z ia ła ń  

e k o n o m ic z n y c h  na d z ia ła n ia  i za le żn o śc i s o c ja ln e . P rz e d m io ty  ta k ie  

ja k  s o c jo lo g ia  s to s u n k ó w  p racy  w p rz e m y ś le , z a g a d n ie n ie  b iu ro -! 

k ra c j i  w  s p ó łk a c h , p ro b le m  z w ią z k ó w  z a w o d o w y c h , na leżą  d o  te g o  

za k re su . P raca  n in ie js z a  o g ra n ic z a  s ię  d o  e k o n o m ii,  to  zn a czy  

n a u k i o d z ia ła ln o ś c i g o s p o d a rc z e j. O b e jm u je  to  ta k ż e  b a d a n ie
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w p ły w u  U s tro ju  i In s ty tu c ji s p o łe c z n y c h  ha s p o s o b y  i ' m e t ó ^  

g o s p o d a ro w a n ia  ś ro d k a m i rz a d k im i.

J a k  ka ż d a  in n a  n a u k a , e k o h o m ia  n ie  za d o w a la  się  je d y n ie  W ie­

dzą o p is o w ą . P ró b u je  o n a  d o s trz e c  o g ó ln e  p ra w id ło w o ś c i w  g o s p o ­

d a ro w a n iu  ś ro d k a m i rz a d k im i.  M o ż liw o ś ć  u s ta le n ia  ta k ic h  p ra w i­

d ło w o ś c i o p ie ra  s ię  na d w ó c h  z a o b s e rw o w a n y c h  fa k ta c h . D z ia ła n ia  

lu d z k ie  w o d n ie s ie n iu  d o  ś ro d k ó w  rz a d k ic h  p o w ta rz a ją  s ię  w e d łu g  

je d n o li ty c h  s z a b lo n ó w . Na p rz y k ła d  w ię k s z o ś ć  lu d z i re a g u je  na 

p rz y ro s t d o c h o d u  p rzę z  w y d a tk o w a n ie  w ię k s z y c h  ilo ś c i p ie n ię d z y  

na d o b ra  i u s łu g i. W  ra m a c h  d a n e g o  u s tro ju  s p o łe c z n e g o  i in s ty ­

tu c ji s p o łe c z n y c h  p ra w id ło w o ś c i w  d z ia ła ln o ś c i e k o n o m ic z n e j p o ­

szcze g ó ln ych  o só b  lu b  g ru p  o s ó b , w y w o łu ją  p e w n e  p ra w id ło w o ś c i 

w  ro z d z ia le  i u ż y tk o w a n iu  ś ro d k ó w  rz a d k ic h . W  te n  s p o s ó b  w z ro s t 

i lo ś c i p o ż y c z e k  b a n k o w y c h  d la  p rz e d s ię b io rc ó w  s k ła n ia  ic h  do  

w z m o ż e n ia  p o p y tu  na ś ro d k i z w y n ik a ją c y m  s tąd  w z ro s te m  z a tru ­

d n ie n ia  i cen . D z ia ł e k o n o m ii ,  k tó ry  z a jm u je  s ię  ty m i p ra w id ło ­

w o ś c ia m i i łą czy  je  w  z w a r ty  u k ła d , n o s i nazw ę ekonom ii te o r e - 
tycznej lu b  teorii ekonom ii ( ta k ż e  a n a liz y  e k o n o m ic z n e j) .  T w ie r ­

d z e n ia  u ja w n ia ją c e  p ra w id ło w o ś c i uw aża s ię  za prawa ekonom icz- 
ne^ P raw a  e k o n o m ic z n e , ja k  w s z y s tk ie  in n e  p ra w a  n a u k o w e  są 

tw ie rd z e n ia m i w a ru n k o w y m i. S tw ie rd z a ją  o n e , że d a n e  z ja w is k o  

w y s tę p u je  re g u la rn ie 'z a w s z e , je ż e li o k re ś lo n e  w a ru n k i są s p e łn io n e  

( t o  zn a czy , je ś li za c h o d z ą  o k re ś lo n e  in n e  z ja w is k a ). Ż a d n e  p ra w o  

n a u k o w e  n ie  o b o w ią z u je , je ś li w y m a g a n e  d la ń  w a ru n k i n ie  są 

s p e łn io n e . W o b e c  te g o , że g o s p o d a ro w a n ie  ś ro d k a m i rz a d k im *  

p o d le g a  w p ły w o w i u s tro ju  s p o łe c z n e g o  o raz  in s ty tu c j i  s p o łe c z n y c h ' 

u s tró j te n , a ta kże  i te  in s ty tu c je  z n a jd u ją  s ię  p o m ię d z y  w a ru n k a m i 

ż a w a r ty m i w  p ra w a ch  e k o n o m ic z n y c h .  W y n ik a  z te g o , że p raw a  

e k o n o m ic z n e ,  k tó re  są w ażne  d la  p e w n e g o  ty p u  u s tro ju  sp o łe czn e g o  

m o g ą  p rze s ta ć  o b o w ią z y w a ć  w in n y m  u s tro ju .  W ię k s z o ś ć  p ra w  

e k o n o m ic z n y c h  je s t w  te n  w ła ś n ie  sp o só b  „h is to ry c z n ie  o g ra n i"  

c z o n a “ d o  p e w n y c h  ty p ó w  u s tro jó w  i in s ty tu c j i  s p o łe c z n y c h . N ie  

w y w o łu je  to  je d n a k  ża d n e j p o d s ta w o w e j ró ż n ic y  p o m ię d z y  p ra w a m i 

e k o n o m ii (czy  in n y c h  n a u k  s p o łe c z n y c h ), a p ra w a m i na u k  p rz y ro 1- 

d n ic z y c h . Te o s ta tn ie  b o w ie m  są ró w n ie ż  u z a le ż n io n e  o d  z m ie n ­

n y c h  w a ru n k ó w . R óżne  p ra w a  nauk  p rz y ro d n ic z y c h  o s ią g a ją  ró ż n e  

s to p n ie  s ta ło ś c i h is to ry c z n e j,  z w y k le  zn a czn ie  w yższe n iż  p ra w a  

e k o n o m ii,  c h o c ia ż  i to  n ie  zaw sze (n ie k tó re  p raw a  m e te o ro lo g i i  są

'1
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m n ie j s ta łe  n iż  n ie k tó r e  p ra w a  e k o n o m ii) .  R ó ż n ic a  d o ty c z y  w ię c  

je d y n ie  s to p n ia .  J a k  w s z y s tk ie  p ra w a  n a u k o w e , p ra w a  e k o n o m ic z n e  

u s ta la  s ię  w  ty m  ce lu , a b y  is tn ia ła  m o ż liw o ś ć  s k u te c z n e g o  p rz e w i­

d y w a n ia  w y n ik ó w  d z ia ła ln o ś c i lu d z k ie j.  W  e k o n o m ii  p ra w a  s łużą  

d o  p rz e w id y w a n ia  s k u tk ó w  p o l i t y k i ,  to  zn a czy  d z ia ła ln o ś c i p o d m io ­

tó w  p u b lic z n y c h  lu b  p ry w a tn y c h  na p o lu  g o s p o d a ro w a n ia  ś ro d k a m i 

r z a d k im i.  T a k ie  p rz e w id y w a n ia  są je d n a k  tru d n e . J e s t to  k o n s e ­

k w e n c ją  fa k tu ,  że ilo ś ć  w a ru n k ó w , o k re ś la ją c y c h  w a żn o ść  p ra w  

e k o n o m ic z n y c h ,  je s t  b a rd z o  w ie lk a  i t ru d n o  je s t  u z y s k a ć  pe w n o ść , 

czy w s z y s tk ie  o n e  są s p e łn io n e  w  ja k ie jś  s p e c y fic z n e j s y tu a c ji.  

P o m im o  to ,  p rz y  p o m o c y  n a u k  e k o n o m ic z n y c h  d o k o n y w a  s ie  n ie ­

k ie d y  t ra fn y c h  p rz e w id y w a ń .

E k o n o m ia  te o ry ty c z n a  n ie  w y c z e rp u je  za k re su  d o c ie k a ń  e k o n o  

m ic z n y c h . E k o n o m ia  b a d a  ró w n ie ż  i o p is u je  s p e c y fic z n e  d ró g * 

i m e to d y  g o s p o d a ro w a n ia  ś ro d k a m i r z a d k im i w fo rm ie ,  w  ja k ie j 

one  w y s tę p u ją  w  p rze sz ło śc i i te ra ź n ie js z o ś c i. P ra w id ło w o ś c i,  u s ta lo n e  

p rzez  te o r ię  e k o n o m ii są p o d s ta w ą  d o k o n y w a n ia  o o s e iw a c ji,  ich  

k la s y f ik a c ji i t łu m a c z e n ia . To s ta n o w i p rz e d m io t ,  k tó r y m  z a jm u je  

s ię  ekonom ia stosow ana. E k o n o m ia  s to s o w a n a  d z ie li s ię  na k ilk a  

częśc i. N a jw a żn ie jsze  z n ic h  to :  h is to r ia  e k o n o m ic z n a  — n a u k a  o  g o s p o ­

d a ro w a n iu  ś ro d k a m i r z a d k im i w  sp o łe c z e ń s tw a c h  lu d z k ic h  w  p rz e ­

sz łośc i o ra z  e k o n o m ia  in s ty tu c jo n a ln a  c z y li n a u ka  o w p ły w ie  po­
s z c z e g ó ln y c h  in s ty tu c j i  s p o łe c z n y c h  na g o s p o d a ro w a n ie  ś ro d k a m i 

rz a d k im i.  W p ły w  zrzeszeń z a w o d o w y c h  na c e n y , ja k o ś ć  i w ie lk o ś ć  

p ro d u k c ji d ó b r ,  lu b  w p ły w  k o le k ty w n e j u p ra w y  w  r o ln ic tw ie  na 

w y d a jn o ś ć  p ro d u k c j i  —  są p rz y k ła d a m i za g a d n ie ń , k tó re  na leżą  d o  

o m a w ia n e g o  za k re su . E k o n o m ia  te o ry ty c z n a  łą czy  s tw ie rd z o n e  

p ra w id ło w o ś c i w  z w a rty  s y s te m . D o k o n y w a  s ię  te g o , ja k o  u k ła d u  

d e d u k c y jn e g o  s tw ie rd z e ń  w y c ią g n ię ty c h  p rz y  u życ iu  re g u ł lo g ik i  

( i  m a te m a ty k i)  z k i lk u  p o d s ta w o w y c h  za ło że ń  lu b  p o s tu la tó w ; 

w y c ią g n ię te  w n io s k i n a z y w a m y  tw ie rd z e n ia m i.  W  ta k im  u ję c iu , 

e k o n o m ia  te o ry ty c z n a  p rz e d s ta w ia  s ię  ( ja k  w s z y s tk ie  in n e  n a u k | 

te o ry ty c z n e )  ja k o  n a u ka  o c h a ra k te rz e  d e d u k c y jn y m . _ To je d n a k ż e  

n ie  c z y n i z n ie j g a łę z i c z y s te j m a te m a ty k i lu b  lo g ik i.  P o d o b n ie  ja k  

p o z o s ta ła  część e k o n o m ii,  te o r ia  e k o n o m ii je s t  na u ką  d o ś w ia d c z a ln ą - 

J e j z a ło że n ia  c z y li p o s tu la ty  są p rz y b liż o n y m i u o g ó ln ie n ia m i spo­
strzeżeń  e m p iry c z n y c h , ja k  n. p. za ło ż e n ie , że p rz e d s ię b io rs tw a  dążą  

s ię g n ię c ia  m a k s im u m  z y s k u  p ie n ię ż n e g o . P ew ną  niedokładność
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p rz y b liż e n ia  (n . p. n ie k tó re  w z g lę d y , ja k  d n ie n ie  d o  p e w n o ś c i, m o g ą  

p o w s trz y m a ć  p rz e d s ię b io rs tw a  o d  d ą że n ia  d o  m a k s y m a liz a c ji z y s k u  p ie  

n ię ż n e g o ) p rz y jm u je  s ię  na  rzecz w ię k s z e g o  u p ro szcze n ia . T w ie rd z e n ia  

p o d le g a ją  s k o le i s p ra w d z e n iu  na d ro d ze  o b s e rw a c ji e m p iry c z n y c h . 

D e d u k c y jn y  u k ła d  tw ie rd z e ń , k tó r y  m a  b y ć  p o d d a n y  s p ra w d z e n iu  

e m p iry c z n e m u , n o s i ró w n ie ż  nazw ę teorii, h ipotezy  a lb o  m odelu. 
M o ż e m y  w ię c  p o w ie d z ie ć , że e k o n o m ia  te o ry ty c z n a  d o s ta rc z a  h ip o te z  

i m o d e li,  o p a r ty c h  na u o g ó ln ie n iu  o b s e rw a c ji i p o d le g a ją c y c h  

s p ra w d z e n iu  e m p iry c z n e m u .

Ze w zg lędu  na to , że z a ło ż e n ia  (p o s tu la ty )  na k tó ry c h  o p ie ra  s ię  

m o d e l są p rz y b liż e n ia m i,  tw ie rd z e n ia  n ie  o d p o w ia d a ją  d o k ła d n ie  

re z u lta to m  o b s e rw a c ji e m p iry c z n y c h . D la  o s ią g n ię c ia  w  ty m  p u n k c ie  

z g o d n o ś c i, k o n ie c z n e  je s t za s to s o w a n ie  s p e c ja ln y c h  m e to d  p o s tę p o ­

w a n ia . Po p ie rw sze , p o ję c ia  u żyw a n e  w  m o d e la c h  te o re ty c z n y c h  n ie  

są d o k ła d n y m  o d z w ie rc ia d le n ie m  e m p iry c z n y c h . N. p. m o d e l te o re ­

ty c z n y  m ó w i o „ c e n ie "  o k re ś lo n e g o  d o b ra , d o ś w ia d c z e n ie  zaś n ie  

w y k a z u je  is tn ie n ia  n ic z e g o  w ro d z a ju  o k re ś lo n e g o  „ d o b r a "  i je g o  

„ c e n y " .  Is tn ie ją  n a to m ia s t  s e tk i o d m ia n  ja k o ś c io w y c h  i ty s ią c e  

s p rz e d a w c ó w , z k tó r y c h  k a ż d y  żąda in n e j ceny . P ra k ty k a  je s t z n a c z ­

n ie  b o g a tsza , n iż  m o że  być  to  o b ję te  ję z y k ie m  n a u k o w y m . W  ce lu  

w y p e łn ie n ia  lu k i p o m ię d z y  p o ję c ia m i te o re ty c z n y m i a o b s e rw a c ja m i 

e m p iry c z n y m i k o n ie c z n e  je s t p rz e p ro w a d z e n ie  identyfikacji, k tó re j 

zasady u s ta la ją  b lis k i zw ią ze k  p o m ię d z y  n im i.  P ro ce d u ra  ta ka  w in n a  

być  p rz e p ro w a d z a n a  p rzez  ró ż n e  g a łę z ie  e k o n o m ii s to s o w a n e j. P o ­

n a d to  tw ie rd z e n ia  e k o n o m ii te o re ty c z n e j n ie  w y w o d z ą  się  n ig d y  

śc is łe  z o b s e rw a c ji e m p iry c z n y c h . W  n a jle p s z y m  ra z ie  s ta n o w ią  o n e  

ty lk o  „p rz y b liż e n ia " .  S tąd  p o w s ta je  p y ta n ie , co  n a le ży  uw ażać za 

d o s ta te c z n y  s to p ie ń  p rz y b liż e n ia , p o z w a la ją c y  nam  na u z n a n ie  h ip o ­

te zy  za „p ra w d z iw ą " ,  a ja k i  s to p ie ń  p rz y b liż e n ia  m a być  u z n a n y  za 

n ie d o s ta te c z n y  i s p o w o d o w a ć  o d rz u c e n ie  przez nas h ip o te z y , ja k o  

„n ie z g o d n e j z fa k ta m i" .  Na p y ta n ie  to  m o żn a  o d p o w ie d z ie ć  je d y n ie  

p o d  w a ru n k ie m  p rz e p ro w a d z e n ia  p o s tę p o w a n ia  w eryfikacyjnego  
(s p ra w d z e n ia ), k tó re  u s ta la  p ra w id ła , p o zw a la ją c e  na p rz y jm o w a n ie  

h ip o te z  ja k o  „e m p iry c z n ie  p o tw ie rd z o n y c h "  lu b  o d rz u c a n ie  ich  ja k o  

„e m p iry c z n ie  n ie p o tw ie rd z o n y c h "  lu b  „e m p iry c z n ie  o b a lo n y c h " .  

N ie d a w n o  ro z w in ię ta  s p e c ja ln a  g a łą ź  e k o n o m ii z a jm u je  s ię  w ła ś n ie  

p o s tę p o w a n ie m  w e ry f ik a c y jn y m . N o s i o n a  nazw ę ekonom etryki, 
i o p ie ra  s ię na  zasadach s ta ty s ty k i m a te m a ty c z n e j.
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Z a o b s e rw o w a n a  e m p iry c z n ie  g o s p o d a rk a  ś ro d k a m i rz a d k im i m o że  

p o d le g a ć  o c e n ie  w z e s ta w ie n iu  z p e w n y m i c e la m i' s p o łe c z n y m i 

T a k im  c e le m  m o że  b yć  n a jle p s z e  z a s p o k o je n ie  p o trz e b  O sób p r y ­

w a tn y c h , s to s o w n ie  d o  ic h  o s o b is ty c h  p re fe re n c ji,  l l ib  też  s k ie ro ­

w a n ie  ś ro d k ó w  rz a d k ic h  d o  p e w n y c h  p rz e d s ię w z ię ć  o  c h a ra k te rz e  

k o le k ty w n y m , ja k  np . p la n o w e  u p rz e m y s ło w ie n ie  k ra ju , ja k  w  Z w ią z ­

ku  R a d z ie c k im , p o m y ś ln e  k o n ty n u o w a n ie  w o jn y , z re a liz o w a n ie  p e w ­

n ych  k o n c e p c ji w  zak re s ie  s p ra w ie d liw o ś c i s p o łe c z n e j, c zy  w re szc ie  

k o m b in a c ja  ty c h  w s z y s tk ic h  c e ló w . M a ją c  dane  [c e le  sp o łe czn e  

m o żn a  zna leźć  ta k ie  zasady u ż y tk o w a n ia  ś ro d k ó w  rz a d k ic h , k tó re  

n a jb a rd z ie j s p rz y ja ją  o s ią g n ię c iu  ty c h  'w ła ś n ie  ce ló w . S p o só b  u ż y ­

tk o w a n ia  ś ro d k ó w , w y n ik a ją c y  z ty c h  zasad, o k re ś la  s ię  ja k o  

„ id e a ln y " .  Z asady  „ ic e a ln e g o "  u ż y tk o w a n ia  ś ro d k ó w ! d o s ta rc z a ją  

n o rm  p rzy  p o m o c y  k tó ry c h  fa k ty c z n y  s p o s ó b  u ż y tk o w a n ia  m o że  

b yć  o c e n io n y  p o d  k ą te m  je g o  p o ż ą d a ln o ś c i s p o łe c z n e j, Z a o b s e i 

w o w a n y  w |d ro d z e  e m p iry c z n e j s p o s ó b  u ż y tk o w a n ia  ś ro d k ó w  m o że  

być  p o ró w n a n y  z „ id e a ln y m "  i p rz y  p o m o c y  o d p o w ie d n ic h  m ia r  

m o żn a  u s ta lić  b liż s z y  zw iązek  m ię d z y  je d n y m  a d ru g im . T o  d a je  

p rz e d m io t  b a d a ń  d la  ' in n e j ga łę z i n a u k  e k c n o m ic z r iy c h , zw a n e j 

z w y k le  ekonom iką dobrobytu ( ta k ż e  e k o n o m ik ą  n o rm a ty w n ą  lub  

e k o n o m ik ą  s p o łe c z n ą ). Z a sa d y  „ id e a ln e g o "  u ż y tk o w a n ia  ś ro d k ó w  

są tw ie rd z e n ia m i o c h a ra k te rz e  o g ó ln y m ; w y ra ż a ją  o n e  ta k ie  p ra ­

w id ło w o ś c i w d z ia ła n ia c h  g o s p o d a rc z y c h , k tó re ,  p rz y ję te  za zasadę  

p o s tę p o w a n ia , p ro w a d z ą  n a jle p ie j d o  o s ią g n ię c ia  ty c h  c e ló w  s p o ­

łe c z n y c h , d o  ja k ic h  s ię  d ą ż y /S ą  o n e  tw ie rd z e n ia m i w a ru n k o w y m i, 

są b o w ie m  w ażne  ty lk o  d la *d a n y c h  [c e ló w  s p o łe c z n y c h  i p rz y  d a ­
nych  w a ru n k a c h  e m p iry c z n y c h ; w y m a g a ją  w e ry f ik a c ji w |  d ro d z e  

e m p iry c z n e j.  M o że  o k a z a ć  s ie , że ja ka ś  zasada „ id e a ln e g o "  u ż y tk o w a ­

n ia  ś ro d k ó w , w  p ra k ty c e  n ie  p ro w a d z i d o  o s ią g n ię c ia  z a m ie rz o n y c h  

c e ló w  sp o łe c z n y c h . Z a s a d y ^ id e a ln e g o "  u ż y tk o w a n ia  ś ro d k ó w  m o żn a  

w ię c  t ra k to w a ć  ja k o  s p e c ja ln y * ro d z a j p ra w  e k o n o m ic z n y c h . To 

s p ra w ia , iż  s ta je  s ię  d o g o d n e  w łą c z e n ie  e k o n o m ik i d o b ro b y tu ,  ja k o  

u z u p e łn ia ją c e j g a łę z i/ ld o  e k o n o m ii te o re ty c z n e j.

2, O b j e k t y  w r i o ś ć  n a u k i  e k o n o m i i ,

• 2. T w ie rd z e n ia  n a u k i e k o n o m ii m a ją  w a rto ś ć  o b je k ty w n ą ; Z nacźy  

to ,  że  d w ie  lu b  w ię c e j osób , k tó re  zg a d za ją  s ię  na  p rz e s trz e g a n ie  

zasad p o s tę p o w a n ia  n a u k o w e g o , m uszą d o jś ć  d o  ty c h  s a m y c h



w n io s k ó w . W ysze d łszy  z ty c h  ś a m y ć h  Za łożeń , rhuszą, w e d łu g  re g u f 

lo g ik i,  w y p ro w a d z ić  te  sam e tw ie rd z e n ia . J e ż e lr  za s to su ją  te  sam e 

zasady id e n ty f ik a c j i  i w e ry f ik a c j i ,  o p in ia  ic h  co d o  p rz y ję c ia  tw ie r ­

dzeń  ja k o  „p ra w d z iw y c h "  lu b  o d rz u c e n ia  ic h  ja k o  „n ie z w e ry f ik o -1 

w a n y c h "  lu b  „b łę d n y c h " ,  m us i być  z g o d n a . P róba  w e ry f ik a c j i  r o z ­

s trzyg a , czy z a ło ż e n ia  są s łuszne, czy n ie . W  ty m  o s ta tn im  w yp a d k u  

m uszą b y ć  on e  z a s tą p io n e  n o w y m i z a ło ż e n ia m i, a m ia n o w ic ie  ta ­

k im i,  z k tó r y c h  w y p ro w a d z o n e  tw ie rd z e n ia  w y trz y m a ją  p ró b ę  w e ­

r y f ik a c j i .  O s ta te czn e  o rz e c z e n ie  o d n o ś n ie  ja k ie g o k o lw ie k  tw ie rd z e ­

n ia  n a u k i e l-o n o m ii,  o p ie ra  s ię  w ię c  na o d w o ła n iu  jdov fa k tó w , to 

znaczy  d o  sp o s trze że ń  e m p iry c z n y c h . „T h e  p ro o f  o f  th e  p u d d in c  

is in  th e  e a t in g "  ( „p ró b ą  d o b ro c i b u d y n iu  je s t to ,  czy z o s ta n ie  on 

z je d z o n y ,,) .  T a k ie  o rz e c z e n ie  m a w a żn o ść  p o z a id y w id u a ln ą , p o n ie ­

w aż fa k ty  są p o z a in d y w id u a ln e , to  znaczy  m o g ą  być z a o b s e rw o ­

w a n e  p rzez  ka żd e g o .

F a k t, że tw ie rd z e n ia  są o g ó ln ie  o b o w ią z u ją c e , za ch o w u je  swą 

m o c  ró w n ie ż  w  o d n ie s ie n iu  do  e k o n o m ik i d o b ro b y tu .  N ie  je s t  k o ­

n ie czn e  p o ro z u m ie n ie  m ię d z y  p o s z c z e g ó ln y m i o s o b a m i co  d o  ce ló w  

sp o łe c z n y c h , k tó re  d o s ta rc z a ją  k ry te r iu m  o c e n y  d la  e k o n o m ik i 

d o b ru b y tu .  R óżne  o s o b y , g ru p y  i k la sy  s p o łe c z n e  m o g ą  dążyć 

i ćząs to  dążą d o  ró ż n y c h  c e ló w  s p o łe c z n y c h . W  k a ż d y m  razie 

z c h w ilą , g d y  te  ce le  są raz u s ta lo n e  i u c z y n io n e  są p e w n e  z a ło ­

żen ia  Co d o  w a ru n k ó w  e m p iry c z n y c h , zasady „ id e a ln e g o "  u ż y tk o ­

w a n ia  ś ro d k ó w  w y p ro w a d z a  s ię  p rzy  u życ iu  re g u ł lo g ik i  i sp ra w d za  się 

je  p rzy  u życ iu  re g u ł w e ry f ik a c j i .  T o  p o s tę p o w a n ie  n o s i c h a ra k te r  

p o z a in d y w id u a ln ie  o b je k ty w n y ,  to  zn a czy  ka żd y  k to  je  zastosu je  

m us i o trz y m a ć  te  sam e w y n ik i.  Da s ię  to  p o ró w n a ć  z s y tu a c ją  p a ­

c je n ta , le c z o n e g o  p rzez  d w ó ch  le k a rz y . N ie  z a c h o d z i ko n ie c z n o ś ć  

p o ro z u m ie n ia  m ię d z y  n im i co do  ce lu  leczen ia .. Je d e n  z leka rzy  

m oże  ch c ie ć  u z d ro w ić  p a c je n ta , d ru g i m o że  ch c ie ć  g o  zab ić  (np . 

p a c je n t m oże  b yć  Ż y d e m  w h it le ro w s k im  o b o z ie  k o n c e n tra c y jn y m ; 

je d e n  z le k a rz y  m oże  być  w s p ó łw ię ź n ie m , k tó r y  chce  m u  p o m ó c , 

d ru g i m oże  b y ć  h it le ro w c e m  d z ia ła ją c y m  w m y ś l ro zka zu  e k s te rm i­

n a c ji Ż y d ó w ) . Z c h w ilą  je d n a k , g d y  w  o m a w ia n e j s p ra w ie  ce l z o s ta ­

n ie  u s ta lo n y , ( je d e n  z le k a rz y  m oże , o c z y w iś c ie , o d m ó w ić  d z ia ła n ia  

\tr ty m  k ie ru n k u ) ,  s tw ie rd z e n ia  le k a rz y  o d n o ś n ie  te g o , czy d a n y  

s p o s ó b  t ra k to w a n ia  p ro w a d z i d o  ce lu , m a ją  w a żn o ść  p o z a in d y - ' 

W idua lną . W sze lka  n ie z g o d n o ś ć  m iędzyr n im i m o g ła b y  zostać roz-'
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s trz y g n ię ta  w  d ro d z e  o d w o ła n ia  d o  fa k tó w  i d o  p ra w id e ł p o s tę ­

p o w a n ia  n a u k o w e g o .

W n io s e k  nasz o o b je k ty w n o ś c i n a u k i e k o n o m ii m o że  w y d a ć  s ię  

re w o lu c y jn y . E k o n o m iś c i są d o b rz e  z n a n i z te g o , że n ie  są z d o ln i 

d o  o s ią g n ię c ia  p o ro z u m ie n ia  i d z ie lą  s ię  na p rz e c iw s ta w n e  „s z k o ły  

m y ś lo w e "  — „ o r to d o k s y jn ą "  i „ n ie o r to d o k s y jn ą " ,  „b u rż u a z y jn ą *  

i „ s o c ja lis ty c z n ą "  i w ie le  in n y c h .  J e d n a k  is tn ie n ie  g łę b o k ic h  n ie ­

z g o d n o ś c i m ię d z y  e k o n o m is ta m i n ie  o b a la  nasze j te z y  o  o b je k ty -  

w n o śc i e k o n o m ii  ja k o  n a u k i.  W s z y s tk ie  n ie z g o d n o ś c i m o g ą  zo s ta ć  

s p ro w a d z o n e  d o  je d n e g o  lu b  k i lk u  n a s tę p u ją c y c h  ź ró d e ł. '

1) N ie z g o d n o ś ć  co  d o  c e ló w  s p o łe c z n y c h . J e s t to  na jczęs tsze  

ź ró d ło  n ie z g o d n o ś c i, a le  ja k o  ta k ie  trw a  ty lk o  ta k  d łu g o , ja k  d łu g o  

n ie  z d a je m y  s o b ie  z n ie j sp ra w y . N ie z g o d n o ś ć  z n ik a , je ż e li ce le  

sp o 'e c z n e  są s p re c y z o w a n e  w y ra ź n ie . D la  ja k ie g o k o lw ie k  d a n e g o  

u k ła d u  c e ló w  s p o łe c z n y c h  i p rz y  d a n y c h  za ło że n ia ch  co  d o  w a ru n ­

k ó w  e m p iry c z n y c h , w n io s k i w y c ią g n ię te  p rz y  p o m o c y  re g u ł lo g ik i 

i w e ry f ik a c ji m a ją  w ażność  p o z a in d y w id u a ln ą .

2) N ie z g o d n o ś ć  co  d o  fa k tó w . Taka n ie z g o d n o ś ć  m oże  być 

zaw sze ro z s trz y g n ię ta  w  d ro d z e  da lsze j o b s e rw a c ji o ra z  b a d e ń  m a ­

te r ia łu  e m p iry c z n e g o . C zęs to  je d n a k  n ie  ro z p o rz ą d z a  s ię  d a n y m i 

e m p iry c z n y m i,  p o trz e b n y m i d o  rozw ieszania n ie z g o d n o ś c i.  W  ta k ic h  

w y p a d k a c h  k w e s tia  sp o rn a  p o z o s ta je  n ie ro z s trz y g n ię ta . K o n k lu z ja  

że k w e s tia  s p o rn a  n ie  m oże  b y ć  ro z s trz y g n ię ta  p rz y  p o m o c y  ro z ­

p o rz ą d z a n y c h  d a n y c h , m a  w a żn o ść  p o z a in d y w id u a ln ą . O s ią g n ię ta  

w ię c  je s t  z g o d n o ś ć  co  do  w s trz y m a n ia  o s ta te c z n e j d e c y z ji.

3) N ie p rz e s trz e g a n ie  re g u ł lo g ik i ,  id e n ty f ik a c ji i w e ry f ik a c ji.  N ie ­

z g o d n o ś ć  m oże  b y ć  u s u n ię ta  p rzez w ła ś c iw e  z a s to s o w a n ie  ty c h  

re g u ł.

W sz e lk ie  n ie z g o d n o ś c i p o w s ta ją  za te m  s k u tk ie m  n ie p rz e s trz e g a n ia  

zasad p o s tę p o w a n ia  n a u k o w e g o  i m o g ą  być  u s u n ię te  p rzez śc is łe  

za s to s o w a n ie  ty c h  zasad. E k o n o m iś c i je d n a k , p o d o b n ie  ja k  i in n i 

n a u k o w c y , n ie  są a u to m a ta m i,  d z ia ła ją c y m i w  m y ś l zasad p o s tę ­

p o w a n ia  n a u k o w e g o . J a k o  is to ty  lu d z k ie  p o d le g a ją  o n i w ie lu  ró ż n o ­

ro d n y m  w p ły w o m , n ie k tó r y m  ś w ia d o m ie , w  w ię k s z o ś c i — p o d ś w ia  

d o m ie , k tó r e  d o p ro w a d z a ją  ic h  w n io s k i d o  ta k ie j fo rm y ,  w  ja k ie j 

są o n e  w y ło ż o n e  w l i te ra tu rz e  e k o n o m ic z n e j.  N ie k tó r e  w p ły w y  

o  c h a ra k te rz e  s o c jo lo g ic z n y m  i p s y c h o lo g ic z n y m  s p rz y ja ją  s to s o ­

w a n iu  p o s tę p o w a n ia  n a u ko w e g o , n ie k tó re  zaś p rze szka d za ją . F a k t
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c ią g łe g o  w y s tę p o w a n ia  n ie z g o d n o ś c i w s k a z u je , ze w p ły w y  s z k o d liw e  

są b a rd z o  s iln e . B y ło b y  p o ż ą d a n e  m ie ć  o b ra z  ty c h  w p ły w ó w , z a ­

ró w n o  s z k o d liw y c h , ja k  i k o rz y s tn y c h .

P o d o b n ie  ja k  in n e  is to ty  lu d z k ie ,  e k o n o m iś c i ży ją  w  ra m a c h  

in s ty tu c ji sw e g o  ś ro d o w is k a  h is to ry c z n e g o  i n o rm  je g o  c y w iliz a c ji-  

P o d z ie la ją  je g o  w ie rz e n ia  i s p o s o b y  w a r to ś c io w a n ia , u p rz e d z e n ia  

i u p o d o b a n ia , o b ra c a ją  s ię  w  ra m a c h  w s p ó ln y c h  m o ż liw o ś c i i o g ra ­

n icze ń . Ich  e g z y s te n c ja , s ta n o w is k o , ro z g ło s  za leżą  o d  in s ty tu c ji 

sp o łe cze ń s tw a , w  k tó r y m  ży ją , na  p rz y k ła d  o d  u n iw e rs y te tó w , 

in s ty tu tó w  b a d a w czo  n a u k o w y c h , w y d a w c ó w , p ra sy , rzą d u  i u rzą ­

dzeń g o s p o d a rc z y c h . W ię k s z o ś ć  z p o ś ró d  ty c h  in s t y t i c j i  m a  in n e , 

w a żn ie jsze  ce le  n iż  „n ie p o h a m o w a n e  d ą że n ie  d o  p ra w d y " ,  a n a w e t 

te , k tó re  m a ją  te n  w ła ś n ie  cel, są u z a le żn io n e  o d  p o z o s ta łe j części 

s p o łe cze ń s tw a  i m uszą  zgadzać s ię  na  p e w n e  p rz y s to s o w a n ia  i k o m ­

p ro m is y . P o n a d to  e k o n o m iś c i o d e b ra li p e w n e  w y c h o w a n ie , ja k o  

c z ło n k o w ie  o k re ś lo n e g o  n a ro d u , k la s y  s p o łe c z n e j, g ru p y  w y z n a n io ­

w e j  czy f i lo z o f ic z n e ) ,  czy też  ja k o  s p a d k o b ie rc y  t ra d y c ji p o lity c z n e j 

e tc . W s z y s tk o  to  w y s ta v ia  e k o n o m is tó w , a ta k ż e  i in n y c h  n a u ko w  

Ców, na d z ia ła n ie  n a jro z m a its z y c h  w p ły w ó w , o d rę b n y c h  o d  zasad 

p o s tę p o w a n ia  n a u k o w e g o . W p ły w y , k tó r y m  p o d le g a  s ię  ś w ia d o m ie , 

m o g ą  być  ła tw o  ro z p o z n a n e  i o p a n o w a n e , je ś li w ch o d zą  w  k o n f l ik t  

z u c z c iw y m  s to s o w a n ie m  zasad p o s tę p o w a n ia  n a u k o w e g o . A le  

n a w e t w  ta k im  w y p a d k u  w ie le  o s ó b  w o li o g ra n ic z a ć  sw o je  d o c ie ' 

k a n ia  n a u k o w e  d o  te re n ó w  „b e z p ie c z n y c h " ,  g d z ie  is tn ie je  m a łe  

p ra w d o p o d o b ie ń s tw o  p o p a d n ię c ia  w  k o n f l ik t  z p o tę ż n y m i i p rz e ­

m o ż n y m i u p rz e d z e n ia m i i u p o d o b a n ia m i.  -

J e d n a k  is to tn ie  w a żn e  są te  w p ły w y , k tó ry c h  d z ia ła n iu  p o d le g a  

s ię  p o d ś w ia d o m ie . E k o n o m is ta  p o d le g a ją c y  im  n ie  zda je  s ć b ie  

sp raw y z ic h  is tn ie n ia ;  w p ły w y  te  d z ia ła ją  za p o ś re d n ic tw e m  p ro ­

cesów  ra c jo n a liz a c ji p o d ś w ia d o m y c h  m o ty w ó w . W y n ik ie m  te g o  je s t  

p o w s ta w a n ie , id eo log ii, to  znaczy  s y s te m ó w  w ie rz e ń , o p a r ty c h  n ie  

na g ru n c ie  z g o d n o ś c i z p o s tę p o w a n ie m  n a u k o w y m , lecz  p o w s ta ły c h  

w w y n ik u  ra c jo n a liz a c ji p o d ś w ia d o m y c h , p o z a lo g ic z n y c h  m o ty w ó w . 

Id e o lo g ie  n ie  m a ją  w a ż n o ś c i p o z a in d y a id u a ln e j.  P rz e k o n y w u ją  o n e  

t ty c h  je d y n ie ,  k tó rz y  p o d le g a ją  d z ia 'a n iu  ty c h  s a m y c h  p o d ś w ia d o ­

m y c h  m o ty w ó w  i ty m  s a m y m  p ro c e s o m  ra c jo n a liz a c ji.

B a d a n ie  ró ż n y c h  id e o lo g ii,  w a ru n k ó w  ic h  p o c h o d z e n ia , ic h  w p ły-* 

wów, s ta ło  s ię  p rz e d m io te m  o s o b n e j n a u k i,  zw a n e j socjo logią



iw ie d z jj.  N a u ka  ta  yzyską ła  c e n n e  sp o s trz e ż e n ia  c o .d o  s o c jo lo g ic z ­

nych  i p s y c h o lo g ic z n y c h  w a ru n k ó w  bad a ń  n a u k o w y c h . N a jw a ż n ie j­

szym  je j  w k ła d e m  je s t o d k ry c ie  fa k tu ,  że w sze lka  tw ó rc z o ś ć  naur 

k o w a  za w ie ra  p ie rw ia s te k  id e o lo g ic z n y .  T en  fa k t  z a c h o w u je  sw ą 

m p c  z a ró w n o  w s to s u n k u  d o  n a u k  p rz y ro d n ic z y c h , ja k  i sp o łe cz r 

n ych . P rz y k ła d u  d o s ta rc z a ją  d z ie je  te o r i i  K o p e rn ik a  w  a s tro n o m ii 

o raz  —  te o r i i  e w o łu c ji w  b io lo g i i .  Przez d łu g i czas s ta n o w is k o  

a s tro n o m ó w  i b io lo g ó w  w  o d n ie s ie n iu  d o  ty c h  te o r i i  p o z o s ta w a ło  

p o d  w p ły w e m  ic h  za sa d n icze g o  u s to s u n k o w a n ia , p rz y ja z n e g o  łu b  

w ro g ie g o , d o  p a n u ją c y c h  d o k t ry n  k o ś c ie ln y c h  o raz  ic h  o s o b is te j 

za le żn o śc i lu b  n ie z a le ż n o ś c i o d  in s ty tu c j i  k o ś c ie ln y c h . H is to r ia  e k o ­

n o m ii p e łn a  je s t p rz y k ła d ó w  w y s tę p o w a n ia  e le m e n tu  id e o lo g ir z r  

nego  w  n a u ka ch  e k o n o m ic z n y c h .  N a jw a ż n ie js z e  k r o k i n a p rz ó d  

w ro z w o ju  e k o n o m ii n ie  m ia ły  c h a ra k te ru  c z y s to  n a u k o w e g o , lecz 

także  id e o lo g ic z n y , z d a le k o  p o s u n ię ty m i k o n s e k w e n c ja m i s o c ja ln y m i.

Is tn ie n ie  p ie rw ia s tk a  id e o lo g ic z n e g o  w k a ż c e j nauce s k ło n iło  n ie ­

k tó ry c h  p rz e d s ta w ic ie li s o c jo lo g ii w ie d z y  do za p rze cze n ia  o b ie k ­

ty w n e j w ażnośc i tw ie rd z e ń  n a u k o w y c h , w  szc z e g ó ln o ś c i w  za k re s ie  

na u k  s p o łe c z n y c h . T a k i w n io s e k  je s t n ie u z a s a d n io n y . W a żność  

tw ie rd z e ń  n a u k o w y c h  m o ż e  b y ć  p o p a r ta  z p o z a in d y w id u a ln y m  

o b ie k ty w iz m e m  p rze z  o d w o ła n ie  d o  fa k tó w . P rz e w id y w a n ia  w y p ro ­

w a d z o n e  z tw ie rd z e ń  n a u k o w y c h  w y trz y m u ją  p ró b ę  w e ry f ik a c ji a lb o  

n ie . W y n ik  je s t  z u p e łn ie  n ie z a le ż n y  od  lu d z k ic h  m o ty w ó w , św ia . 

d o m y c h  lu b  n ie ś w ia d o m y c h ; za leży  o n  je d y n ie  o d  p o p ra w n o ś c i 

p o s tę p o w a n ia  n a u k o w e g o , za s to s o w a n e g o  p rzy  u s ta la n iu  tw ie rd z e ń . 

P rz e p o w ie d z ia n e  z a ć m ie n ia  w y s tę p u ją  lu b  n ie , m o s ty  w y trz y m u ją  

c ię ż a r ru c h u  lu ó  za ła m u ją  s ię, p a c je n c i z o s ta ją  w y le c z e n i lu b  u m ie - 

ra ją , ja k ie k o lw ie k  b y ły b y  o s o b is te  p rz e s ła n k i a s tro n o m a , in ż y n ie ra  

czy leka rza . P e w n e  s y tu a c je  g o s p o d a rc z e  p ro w a d z ą  do  b e z ro b o c ia  

lu b  in f la c j i ,  n ie z a le ż n ie  o d  o s o b is te g o , p rz y c h y ln e g o  czy n ie p rz y ­

c h y ln e g o  p o g lą d u  e k o n o m is ty  na u s t ró j k a p ita lis ty c z n y .  M o c  tw ie r ­

dzeń  n a u k o w y c h  n ie  za leży o d  lu d z k ic h  m o ty w ó w . Z a leży  ona  w y ­

łą c z n ie  o d  p rz e s trz e g a n ia  zasad p o s tę p o w a n ia  n a u k o w e g o  i m a , co 

za ty m  id z ie , c h a ra k te r  p o z a in d y w id u a ln y .

E le m e n t id e o lo g ic z n y  w  d o c ie k a n ia c h  n a u k o w y c h  n ie  m u s i zawsze 

s ta n o w ić  u tru d n ie n ia  w  o s ią g a n iu  re z u lta tó w  o  w a ż n o ś c i poza indy-* 

w id u a ln e j. G d y b y  ta k  b y ło , p o s tę p  n a u k o w y  b y łb y  n ie w ie lk i.  P ie r- 

w ia s te k  id e o lo g ic z n y  m oże  ta kże  p o b u d z a ć  ro z w ó j n a u k i. N ie k tó re
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o d k ry c ia  w ,d z ie d z in ie  f iz y k i i c h e m ii b y ły  d o k o n a n e  w k o n s e k w e n c ji 

d ą ie n ia , |  do, z ysku  lu b  w z m o c n ie n ia  o b ro n n o ś c i ,k ra ju  ( fa k ty c z n y  

ro z w ó j ty c h  n a u k |  je s t is to tn ie  śc iś le  z w ią za n y  z n o w o c z e s n y m  

p rz e m y s łe m  i .  sz tu ką  w o je n n ą ) . B o d ź c e m  d la * n a u k  b io lo g ic z n y c h  

b y ły  m o ty w y  w s p ó łc z u c ia  lu d z k ie g o  d la  c h o ry c h  i c ie rp ią c y c h ; 

Maj w ażn ie jsze  o s ią g n ię c ia  n a u k  s p o łe c z n y c h  z a w d z ię c z a m y  n a m ię t*  

n o śc i d ą ż e n ia  d a  s p r a v ie d l iw o le i s p o łe c z n e j i p o p ra w y  b y tu . O d ­

k ry c ia  e k o n o m ii k la s y c z n e j b y ły  w te n  s p o s ó b  id e o lo g ic z n ie  pobu^ 

d zo n e  p rzez n a m ię tn o ś ć  dą że n ia  d o  [w o ln o ś c i i s p ra w ie d liw o ś c i,  

a je d n o c z e ś n ie  p rzez  in te re s y  ś re d n ie j k la s y  p rz e m y s ło w e j.  P o s tę p  

e k o n o m ii in s ty tu c jo n a ln e j b y ł w zn a czn e j m ie rz e  id e o lo g ic z n ie  

u m o ty w o w a n y  d ą że n ie m  d o  s p ra w ie d liw o ś c i o ra z  d o  p o p ra w y  losu  

k la s y  p ra c u ją c e j. W y d a je  s ę, że is tn ie  je  J p e w ie n  zw iązek  m ię d z y  

n a tu rą  m o ty w ó w  a ich  k o rz y s tn y m  lu b  n ie k o rz y s tn y m  w p ły w e m  

na ro z w ó j e k o n o m ii i in n y c h  n a u k  s p o łe c z n y c h . M o ty w y  „k o n s e r ­

w a ty w n e * , to  znaczy  m o ty w y  w y n ik łe  z ;*chęci u t rz y m a n ia  is tn ie ją ­

cych  in s ty tu c ji s p o łe c z n y c h  i n o rm  c y w iliz a c y jn y c h , d z ia ła ją  w k ie ­

ru n k u  u je m n y m , p o d cza s  gd y  m o ty w y  „p o s tę p o w e " ,  w y n ik łe  z ch ę c i 

zm ia n  i p o p ra w y  in s ty tu c j i  s p o łe c z n y c h  i n o rm  c y w iliz a c y jn y c h , 

sp rz y ja ją  o s ią g n ię c iu  re z u lta tó w  o znaczen iu  n a u k o w y m  w .d z ie d z in ie  

n a u k  s p o łe c z n y c h . B o w ie m  w ła ś n ie  ś w ia d o m a  czy  n ie ś w ia d o m a  

dążn p ść  d o  -zmian i u lepszeń , ro d z i tę s k ło n n o ś ć  u m y s łu  d o  d o ­

c ie k a ń , k tó ra  p rz e ja w ia  s ię  w  n a u k o w y m , b a d a n iu  sp o łe cze ń s tw a  

lu d z k ie g o

3. J e d n o s t k i  d e c y z j i  g o s p o d a r c z e j  o r a z  i c h  

k  o; o r d y n a c j a ,

G o s p o d a ro w a n ie  ś ro d k a m i rz a d k im i,  c z y lr d z ia ła ln o ś ć  g o s p o d a r ­

cza, p ro w a d z o n a  je s t  p rzez ró ż n e  je d n o s tk i,  ta k ie  ja k : p o sz c z e g ó ln e  

o s o b y , ro d z in y , p rz e d s ię b io rs tw a  lu b  o rgana  rz ą d o w e . K ażda  z ty c h  

je d n o s te k  ro z p o rz ą d z a  p e w n y m i ś ro d k a m i i p o d e jm u je  d e c y z je  co 

do  ich  u ż y tk o w a n ia . N a z w ie m y  te  je d n o s tk i jednostkam i decyzji 
gospodarczej ( lu b  d z ia ła ln o ś c i g o s p o d a rc z e j) . R p z ró ż n ia  s ię  z jw ykle  

trz y  ty p y  s p o s o b ó w  u ż y tk o w a n ia  ś ro d k ó w : 1) konsum eja c z y li u ży ­

cie  ś ro d k ó w  do  b e zp a ś re d n  ego  z a s p o k o je n ia  p o trz e b : 2) produkcją  
c z y li p rz y g o to w a n ie  i p rz y s to s o w a n ie  ś ro d k ó w  d o  z a s p o k o je n ia  

p o trz e b  za p o ś re d n ic tw e m  czyn n c jśc i w  ro d z a ju  z m ia n y  cech fiz ycz -
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h y c h , c h e m ic z n y c h  i b io lo g ic z n y c h ,  z m ia n y  p o ło ż e n ia  w p rz e s trz e n i, 

me gazy n o w a  n ie  d la  p rz y s z łe g o  u ż y tk u ; 3) w ym iana c z y li u życ ie  

ś ro d k ó w  d la  u z y s k a n ia  ś ro d k ó w  o d  in n y c h  je d n o s te k  d e c y z ji g o ­

s p o d a rc z e j.— Z g o d n ie  z ty m  je d n o s tk i d e c y z ji g o s p o d a rc z e j są często  

k la s y f ik o w a n e  o d p o w ie d n io  na  k o n s u m e n tó w  i p ro d u c e n tó w . K la sy  

te  n ie  w y łą c z a ją  s ię  je d n a k  w z a je m n ie . Ta sam a je d n o s tk a  byw a  

b o w ie m  czę s to  k o n s u m e n te m  i p ro d u c e n te m  (n p . g o s p o d a rs tw o  

ro ln e ); p ra w ie  w s z y s tk ie  je d n o s tk i w  n o w o c z e s n y m  s p o łe c z e ń s tw ie  

b io rą  u d z ia ł w  w y m ia n ie .  P ra k ty c z n ie  n ie  m a je d n o s te k ,  z a jm u ją ­

c ych  s ię  w y łą c z n ie  w y m ia n ą ; np . h a n d e l p o c ią g a  za sobą  zawsze 

ja k ą ś  z m ia n ę  m ie js c a  lu b  m a g a z y n o w a n ie  ś ro d k ó w .

W ię ksze  zn a cze n ie  m a k la s y f ik a c ja  w e d łu g  c e ló w , k ie ru ją c y c h  

d e c y z ja m i je d n o s te k . Na te j p o d s ta w ie  m o ż n a  w y ró ż n ić  trz y  ty p y  

je d n o s te k :

1) G ospodarstw a dom ow e. C e lem , d o  k tó re g o  z m ie rz a ją  d e cyz je  

ty c h  je d n o s te k , je s t k o n s u m c ja , to  zn a czy  z a s p o k o je n ie  p o trz e b . 

G o s p o d a rs tw a  d o m o w e  m o g ą  b ra ć  u d z ia ł w  w y m ia n ie  i p ro d u kc ja , 

lecz  te  c z y n n o ś c i są p rz e d s ię b ra n e  ź z a m ia re m  z a o p a trz e n ia  s ię  

c e le m  z a s p o k o je n ia  p o trz e b  c z ło n k ó w  d a n e j je d n o s tk i g o s p o d a r ­

cze j. G o s p o d a rs tw a  d o m o w e  w y s tę p u ją  w  ró ż n y c h  fo rm a c h , a m ia ­

n o w ic ie  ja k o  p o je d y n c z e  o s o b y , ro d z in y , ze sp o ły , a n a w e t in s ty tu ­

c je  p u b lic z n e  (n p . m u n ic y p a ln e  p rz y tu łk i d la  s ie ro t) .  W  naszym  

s p o łe c z e ń s tw ie  d o m in u ją c ą  fo rm ą  g o s p o d a rs tw a  d o m o w e g o  je s t 

ro d z in a .

?) P rzedsięb iorstw a. Są to  je d n o s tk i,  k tó re  z a jm u ją  s ię  w y ­

m ia n ą  z z a m ia re m  o s ią g n ię c ia  zysku  p ie n ię ż n e g o , to  zna czy  ró ż ­

n ic y  m ię d z y  w a r to ś c ią  p ie n ię ż n ą  ś ro d k ó w  s p rz e d a n y c h , a w a rto ś c ią  

p ie n ię ż n ą  ś ro d k ó w  k u p io n y c h .  P rz e d s ię b io rs tw a  są p ra k ty c z n ie  

zaw sze p ro d u c e n ta m i;  o d ró ż n ia  s ię  je  o d  in n y c h  p ro d u c e n tó w  z u w a g i 

na ce l ic h  d z ia ła ln o ś c i,  a m ia n o w ic e  z d o b y c ie  zysku  p ie n ię ż n e g o . 

P rz e d s ię b io rs tw a  p rz y b ie ra ją  ró żn e  f o r m y :  p rz e d s ię b io rs tw a  je ­

d n o s tk o w e , s p ó łk i,  a ta k ż e  in s ty tu c je  p a ń s tw o w e . W  n a szym  o b e c ­

n y m  s p o łe c z e ń s tw ie  d o m in u ją c a  je s t  fo rm  s p ó ł k i . ^

3) Zakłady służby pu b liczn ej. Są to  je d n o s tk i k tó r y c h  d z ia ła ! 

n o ść  p rz /czym -a  się  d o  o s ią j . i ię c ia  p e w n ych  c e ló w  s p o łe c z n y c h  

(z w a n y c h  z w y k le  d o b ro b y te m  p u b lic z n y m ) . P rz y k ła d e m  ta k ic h  je -  

d n ó s te k  są s z k o ły , s z p ita le , in s ty tu ty  n a u k o w o -b a d a w c z e  o ra z  in ­

s ty tu c je  s ta n o w ią c e  p u b lic z n ą  w ła s n o ś ć  i p rzez  c z y n n ik  p u b lic z n y
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k ie ro w a n e , ja k  p o cz ta , a rm ia  e tc . W  w ię kszo śc i w y p a d k ó w  in s ty ­

tu c je  s łu żb y  p u b lic z n e j p o z o s ta ją  p o d  z a rz ą d e m  p a ń s tw o w y m  lu b  

s a m o rz ą d o w y m . N ie  zawsze je d n a k  ta k  je s t, czego  p rz y k ła d e m  są 

fu n d o w a n e  p rzez  o s o b y  p ry w a tn e  u n iw e rs y te ty  i s z p ita le . N ie k ie d y  

in s ty tu c je  s łu żb y  p u b lic z n e j | s ą  p ro w a d z o n e  w s p ó ln ie  przez w ładze  

k i lk u  p a ń s tw , iu b  też przez w ładze  p a ń s tw o w e  w s p ó ln ie  z in s ty ­

tu c ja m i p ry w a tn y m i.

T rz y  ce le , k tó re  s łużą za p o d s ta w ę  p o w y ż s z e j k la s y f ik a c ji,  m o żn a  

zaw sze ro z ró ż n ić  p o ję c io w o . S to s o w n ie  d o  te g o  każda  je d n o s tk a  d e ­

c y z ji g o s p o d a rc z e j b ę d z ie  uznana  a lb o  za g o s p o d a rs tw o  d o m o w e , a lb o  

za p rz e d s ię b io rs tw o , łu b  też za za k ła d  s łu ż b y  p u b lic z n e j.  W  p e w n y c h  

o k o lic z n o ś c ia c h  d ą że n ie  d o  je d n e g o  z ty c h  c e ló w  m o że  p o w o d o ­

w ać śc iś le  te  sam e  d z ia ła n ia , co  d ą że n ie  d o  in n e g o  z n ic h . W  te n  

sp o só b  z a k ła d  s łu żb y  p u b lic z n e j,  m o że , z g o d n ie  z w y b ra n y m  c e le m  

s p o łe c z n y m , p o s tę p o w a ć  d o k ła d n ie  ta k  sa m o , ja k  p rz e d s ię b io r ­

s tw o . W  ta k ic h  w y p a d k a c h  k o n ie c z n e  je s t u s ta le n ie  rz e c z y w is te g o  

ce lu , d o  k tó re g o  z m ie rz a ją  d e cyz je  (np . o s ią g n ię c ie  ja k ie g o ś  z a m ie ­

rz e n ia  s p o łe c z n e g o  lub  d ą że n ie  d o  zysku  p ie n ię ż n e g o ). M o żn a  te g o  

d o k o n a ć , z m ie n ia ją c  h ip o te ty c z n ie  o k o lic z n o ś c i w ta k i s p o s ó b , a b y  

ró ż n e  ce le  p o c ią g a ły jz a  sobą  ró ż n e  d z ia ła n ia , a n a s tę p n ie  b a d a ją c  

te  d z ia ła n ia . T rze b a  ta k ż e  zauw ażyć , że p o je d y n c z e  o s o b y  m ogą  

b yć  c z ło n k a m i k i lk u  je d n o s te k  d e c y z ji g o s p o d a rc z e j.-  N a  p rz y k ła d  

jakaś  o so b a  m o ż e ; być c z ło n k ie m  g o s p o d a rs tw a  d o m o w e g o  i je ­

d n o c z e ś n ie  c z ło n k ie m  k i lk u  p rz e d s ię b io rs tw .

. D e cyz je  je d n o s tk i m o g ą  być  n ie z a le ż n e  od  d e c y z ji in n y c h  je ­

d n o s te k  i r te w y w ie ra ć  żad n e g o  w p ły w u  na n ie . W  ta k im  w y p a d k u  

m ó w i się, że je d n o s tk a  je s t je d n o s tk ą  iz o lo w a n ą . Iz o lo w a n y m i je d n o ­

s tk a m i d e c y z ji g o s p o d a rc z e j są, z k o n ie c z n o ś c i g o s p o d a rs tw a  d o m o ­

we. J e d n a k  w n o w o c z e s n y m , sp o łe c z e ń s tw ie  d e cyz je  ró ż n y c h  je d n o s te k  

w y w ie ra ją  na s ie b ie  w z a je m n y  w p ły w ; są on e  w z a je m n ie  o d  s ie b ie  

za leżne . C a łość  w z a je m n ie  za le żn ych  je d n o s te k  d e c y z ji g o s p o d a r ­

cze j n a zyw ana  je s t g o s p o d a r s tw e m  lu b  u k ła d e m  g o s p o d a rc z y m .  

J e ś li d e c y z je  różnych? , je d n o s te k  w  p e w n y m  u k ła d z ie  g o s p o d a r ­

c z y m  m a ją  zo s ta ć  z re a liz o w a n e , m uszą  b yć  ze so b ą  zg o d n e , i te k , 

i lo ś ć  ś ro d k ó w , k tó re  je d n o s tk i z a m ie rz a ją  s k o n s u m o w a ć , m u s i być  

ró w n a  ilo ś c i,  k tó rą  te  sam e  lub  inne  je d n o s tk i z a m ie rz a ją  w y p ro ­

d u k o w a ć ; ilo ść  ś ro d k ó w , k tó rą  je d n o s tk i z a m ie rz a ją  u zyska ć  w  d r o ­

dze w y m ia n y , m u s i być  ró w n a  ilo ś c i, k tó rą  in n e  je d n o s tk i d o  w y ­
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m ia n y  p rzeznacza ją ; c a łk o w ita  ilość  ś ro d k ó w  p ożądana  p rze z  je d n o s tk i 

m us i być ró w n a  ilo ś c i b ę d ą ce j do  d y s p o z y c ji w u k ła d z ie  g o s p o ­

d a rc z y m . Jeże li d e c y z je  ró ż n y c h  je d n o s te k  w u k ła d z ie  g o s p o d a r ­

czym  są ze so b ą  zg o d n e , m ó w i s ię , że u k ła d  je s t u j  r ó w n o w a d z e .  

J e że li u k ła d  g o s p o d a rc z y  n ie  je s t w ró w n o w a d z e , n ie  w szys tk ie  d e ­

cyz je  je d n o s te k  m ogą  zn a leźć  o d b ic ie  w  d z ia ła n iu . A b y  d z ia ła n ie  b y ło  

m o ż liw e 1 d e cyz je  m uszą  zos tać  s k o o rd y n o w a n e , to  znaczy  u z g o ­

d n io n e  m ię d zy  sobą .

Is tn ie ją  d w ie  zasadn icze  m e to d y  k o o rd y n a c ji d e c y z ji ró ż n y c h  je ­

d n o s te k . J e d n ą  z n ich  je s t  p la n o w a n ie ,  to  znaczy k o o rd y n a c ja  ze 

s tro n y  w ła d zy  c e n tra ln e j,  w y p o s a ż o n e j w m o c  w p ły w n ia  na d e c y ­

zje je d n o s te k . J e s t w ie le  s p o s o b ó w , u ż y w a n y c h  przez w ładzę  , p la ­

n u ją cą  d la  w p ły w a n ia  na d e cyz je  je d n o s te k .  W ła d za  p la n u ją c a  

m o że  o k re ś la ć  p rz y d z ia ły  i k o n ty g e n ty ,  to  znaczy ilo ś c i ś ro d k ó w  

d o  w y p ra d u k o w a n ia  lu b  s k o n s u m o w a n ia , d o  ku p n a  lu b  s p rze d a ży  

przez p o s z c z e g ó ln e  je d n o s tk i.  M oże  on a  także  używ ać  b a rd z ie j 

p o ś re d n ic h  sp o so b ó w , ja k  np . s u b s y d ió w  czy p o d a tk ó w  d la  za ch ę ­

cen ia  lu b  p o w s trz y m a n ia  p e w n y c h  d e c y z ji,  in n y m  in s tru m e n te m  

p la n o w a n ia  je s t re g la m e n ta c ja  c z y li u s ta n a w ia n ie  p rz e p is ó w , do  

k tó ry c h  p rz e s trz e g a n ia  o b o w ią z a n e  są je d n o s tk i w s w o ic h  d e c y ­

z jach  i d z ia ła n ia c h . W ła d za  p la n u ją c a  m oże  m ie ć  w sw ym  zas ięgu  

ca ły  u k ła d  g o s p o d a rc z y  lu b  je g o  część. M oże  on a  m ie ć  c h a ra k te r  

p u b lic z n y , np . in s ty tu c ja  rzą d o w a , lub  p ry w a tn y  ja k  np. zw iązek  za ­

w o d o w y  lu b  k a rte l. Z g o d n ie  z ty m  m o ż e m y  ro z ró ż n ia ć  p la n o w a n ie  

p ry w a tn e  i p u b lic z n e .

In n ą  m e to d ą  k o o rd y n a c ji je s t r y n e k .  R ynek  je s t s c h e m a te m  

re g u la rn y c h , p o w ta rz a ją c y c h  się  s to s u n k ó w  w y m ie n n y c h  m ię d z y  

je d n o s tk a m i d e c y z ji g o s p o d a rc z e j. R e gu la rna  w y m ia n a  m ię d z y  

w ie lk ą  lic z b ą  je d n o s te k  w ym a g a  u życ ia  o g ó ln ie  p rz y ję te g o  ś ro d k a  

w y m ia n y , a m ia n o w ic ie  p ie n ią d z a . W  te n  s p o s ó b  je d n o s tk i d o k o -  

r iy w u ją  w y m ia n y  w d w ó c h  s ta d ia c h : sp rzedaż i k u p n o . S p rze d a ją  

one  s w o je  ś ro d k i za p ie n ią d z  i za te n  p ie n ią d z  k u p u ją  ś ro d k i 

p o żą d a n e . S to su n e k , w ja k im  p ie n ią d z  i ś ro d k i są w y m ie n ia n e  na 

ry n k u , n a zyw a n y  je s t ceną  S p o ty k a ją c  s ię na ry n k u , ró żn e  je d n o s tk i 

p rz e c iw s ta w ia ją  s o b ie  w z a je m n ie  s w o je  p ro p o z y c je  i żądan ia , s w o je  

p o d a ż e  i p o p y ty .  Ilo ś c i o fe ro w a n e  i z a p o trz e b o w a n e  o raz  ce n y  są 

ta k  d łu g o  d o p a s o w y w a n e , d o p ó k i je d n o s tk i n ie  o s ią g n ą  u z g o d n ie n ia  

sw ych  d e c y z ji.  W  te n  s p o s ó b , p o p rze z  w o ln ą  g rę  m ię d z y  je d n o s t ­
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k a m i n& ry n k u , os ią g a n a  je s t ró w n o w a g a  u k ła d u  g o s p o d a rc z e g o . 

To  z ja w is k o  z a c h o d z i bez n ic z y je j in te n c j i  w  ty m  k ie ru n k u , ja k o  

p r o d u k t  u b o c z n y  d ą ż e n ia  k a ż d e j je d n o s tk i d o  je j w ła s n e g o  in d y ­

w id u a ln e g o  ce lu  (k o n s u m c ja , zysk p ie n ię ż n y  lu b  usługa p u b lic z n a ). 

Tą d ro g ą  ry n e k  a u to m a ty c z n ie  d o p ro w a d z a  d o  te g o  sa m e g o  w y ­

n ik u  co  i p la n o w a n ie . D la te g o  b y ł on  w  s w o im  d z ia ła n iu  p o ró w n y ­

w a n y  (p rze z  H d a m a  S m ith a  i in n y c h )  do  ja k ie jś  n ie w id z ia ln e j rę k i,  

k tó ra  d o p ro w a d z a  d o  u z g o d n ie n ia  a u to n o m ic z n y c h  d e c y z ji w ie lu  

o d rę b n y c h  je d n o s te k . N ie  w s z y s tk ie  je d n a k  ry n k i są w s ta n ie  

o s ią g n ą ć  ta k ie  u z g o d n ie n ie , a u zyska n a  k o o rd y n a c ja  n iezaw sze  

je s t zg o d n a  z p rz y ję ty m i c e la m i s p o łe c z n y m i. W  ta k ic h  w y p a d k a c h  

s to s u je  s ię  p la n o w a n ie  bądź d la  u z y s k a n ia  k o o rd y n a c ji n ie o s ią g a ln e j 

in n ą  d ro g ą , bądź  d la  p o p ra w ie n ia  k o o rd y n a c ji s p o w o d o w a n e j p rzez  

„n ie w id z ia ln ą  d ło ń "  ry n k u .

P la n o w a n ie  i r y n e k  n ie  w y k lu c z a ją  się  w z a je m n ie . P la n o w a n ie  

m o że  u ż y tk o w a ć  m o d e le  p ra w id ło w o ś c i z a c h o w a n ia  s ię  je d n o s te k  

d z ia ła ją c y c h  na ry n k u  ja k o  je d e n  z in s tru m e n tó w  w p ły w a n ia  na 

ich  d ecyz je . Z d a rza  się to  na p rz y k ła d  w te d y , gd y  w ładza  p la n u ją c a  

na rzu ca  ta ry fy  lu b  w y p ła c a  -su b s y d ia  w ce lu  w p ły w a n ia  na ilo ś c i 

k u p o w a n e  czy s p rze d a w a n e . N ie k ie d y  re g la m e n ta c ja  — sp e c ja ln a  

m e to d a  p la n o w a n ia  — je s t k o n ie c z n a  w ce lu  u m o ż liw ie n ia  ry n k o w i 

o s ią g n ię c ia  k o o rd y n a c ji d e c y z ji je d n o s te k .  D w ie  te  m e to d y  u z g a d ­

n ia n ia  w s p ó łis tn ie ją  ze sobą . W  ró ż n y c h  s p o łe c z e ń s tw a c h  h is to ­

ry c z n y c h  je d n a  lu b  d ru g a  z ty c h  m e to d  gra  je d n a k  ro lę  g łó w n ą  

i w y s tę p u je  ja k o  g łó w n y  ś ro d e k  k o o rd y n a c j i  w s z y s tk ic h  je d n o s te k  

u k ła d u  g o s p o d a rc z e g o . R o z w ó j e k o n o m ii ja k o  n a u k i je s t  śc iś le  

zw ią za n y  z rosnącą  p rze w a g ą  ry n k u  w  czasach n o w o ż y tn y c h . K o o r  

d y n u ją c e  d z ia ła n ie  ry n k u  i, n ie k ie d y , n ie p o w o d z e n ie  ze s tro n y  

ry n k u  w  o s ią g n ię c iu  k o o rd y n a c ji d e c y z ji,  s tw o rz y ły  p ro b le m a ty  

in te le k tu a ln e ,  k tó re  d o p ro w a d z iły  do  p o w s ta n ia  i ro z w o ju  n a u k i 

e k o n o m ii.

4. K a p i t a l i z m  o r a z  i n n e  f o r m y  u s t r o j u  

g o s p o d a r c z e g o .

H is to r ia  s p o łe c z e ń s tw a  lu d z k ie g o  za p o zn a je  nas z ró ż n y m i s p o ­

s o b a m i o rg a n iz o w a n ia  g o s p o d a rk i ś ro d k a m i rz a d k im i.  Ze w s z y s t­

k ic h  ro d z a jó w  d z ia ła ln o ś c i g o s p o d a rc z e j, ty m , k tó re m u  lu d z ie
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p o ś w ię c a ją  g ro s  sw ego  czasu i u w a g i je s t p ro d u k c ja . D la te g o  też 

k la s y f ik u je m y  fo r m y  u s tro ju  g o sp o d a rc z e g o  o d p o w ie d n io  do  je d n o ­

s te k  d e c y z ji g o s p o d a rc z e j, k tó re  g ra ją  d o m in u ją c ą  ro lę  w p ro ce sa ch  

p ro d u k c ji.  W  d a w n ie js z y c h  czasach p ro d u c e n ta m i b y ły  p ra w ie  w y ­

łą czn ie  g o s p o d a rs tw a  d o m o w e ; g o s p o d a ro w a n ie  ś ro d k a m i b y ło  p ro ­

w a d zo n e  w e w n ą trz  je d n o s te k  iz o lo w a n y c h . Taką fo rm ę  u s t ro ju  

g o s p o d a rc z e g o  n a z y w a m y  g o s p o d a rk ą  d o m o w ą . R osnąca  za le żn o ść  

w z a je m n a  g o s p o d a rs tw  d o m o w y c h  p o p rz e z  w y m ia n ę  d ó b r  i u s łu g  

d o p ro w a d z iła  d o  p o w s ta n ia  f i r m y  c z y li p rz e d s ię b io rs tw a , ja k o  n a j ­

w a ż n ie js z e j p ro d u k u ją c e j je d n o s tk i w  u k ła d z ie  g o s p o d a rc z y m . 

O b e c n ie  w  w ię k s z o ś c i k ra jó w  ro z w in ię ty c h  p ro d u k c ja  p ro w a d z o n a  

je s t p rzez p rz e d s ię b io rs tw a .

P rz e d s ię b io rs tw a  m a ją  za s w ó j ce l je d n ą  ty lk o  w ie lk o ś ć , a m ia ­

n o w ic ie  zysk  p ie n ię ż n y . R ó żn ią  się  o n e  w ty m  p u n k c ie  od  g o ­

s p o d a rs tw  d o m o w y c h  i od  z a k ła d ó w  s łu żb y  p u b lic z n e j.  Na p rz y ­

k ła d  g o s p o d a rs tw o  d o m o w e  p ra g n ie  z a s p o k o ić  k i lk a  p o trz e b , 

n ie  zaś dą żyć  ty lk o  do  je d n e j w ie lk o ś c i ja k o  do  ce lu . P o d o b n e  

u w a g i o d n o s z ą  się  także  do  z a k ła d ó w  s łu żb y  p u b lic z n e j.  K ie ru ją c  

s ię  je d y n ą  w ie lk o ś c ią  ja k o  c e le m , p rz e d s ię b io rs tw o  o s ią g a  ten  ce l 

ty m  le p ie j,  im  w yższa je s t w a rto ść  w ie lk o ś c i o s ią g n ię te j.  In n y m i 

s ło w y  — m a ją c  za ce l d ą że n ie  do  zysku  p ie n ię ż n e g o , p rz e d s ię b io r ­

s tw o  p ra g n ie  go  zm aksym alizow ać. U żyw a o n o  ś ro d k ó w , k tó re  

m a do  d y s p o z y c ji — sw ego  k a p ita łu  — w ta k i s p o s ó b , a b y  o s ią g n ą ć  

m o ż liw ie  n a jw yższy  zysk  p ie n ię ż n y . U k ła d  g o s p o d a rc z y , w k tó ry m  , 

ca ła  p ro d u k c ja  lu b  je j w ię ksza  cześć d o k o n y w a n a  je s t p rzez  p rz e d ­

s ię b io rs tw a , n a z y w a n y  je s t gospodarką kapitalistyczną; u s tró j 

g o s p o d a rc z y , k tó ry  p o z o s ta w ia  p ro d u k c ję  p rz e d s ię b io rs tw o m , n os i 

nazw ę kapitalizm u. W  n a szym  o b e c n y m  u k ła d z ie  g o s p o d a rc z y m  

w ię k s z o ś ć  f i r m  i p rz e d s ię b io rs tw  s ta n o w i w ła sn o ść  p ry w a tn ą  (n a j­

częśc ie j są to  s p ó łk i p ry w a tn e ). M o żn a  je d n a k  p o m y ś le ć  ta k i u s tró j 

g o s p o d a rc z y , w k tó r y m  p ro d u k c ja  n a le ży  do  m a k s y m a liz u ją c y c h  

z y s k i p rz e d s ię b io rs tw  s ta n o w ią c y c h  w ła s n o ś :  o g ó łu . D la  o k re ś le n ia  

ta k ie g o  u s tro ju  g o s p o d a rc z e g o  b ę d z ie m y  u żyw a li te rm in u :  kapita­
lizm  państw ow y. Dla le p sze g o  o d ró ż n ie n ia  o b e c n y  u s tró j g o s p o ­

d a rc z y  n a z w ie m y  kapitalizm em  prywatnym . P on ie w a ż  dążące d o  

m a k s y m a liz a c ji zysku  p rz e d s ię b io rs tw o , s ta n o w ią c e  w ła sn o ść  p u ­

b lic z n ą , dz ia ła  śc iś le  ta k , ja k  f irm a  p ry w a tn a , p rz e to  ro z ró ż n ie n ie  

to  n ie  m a ż a d n e g o  znaczen ia  d la  te o r i i  e k o n o m ii,  ja k k o lw ie k .
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m o ż e  być o n o  w ażne  z p u n k tu  w id z e n ia  s o c jo lo g ii lub  n a u k  p o l i ­

ty c z n y c h .

D ą że n ie  do  zysku  p ie n ię ż n e g o  p o c ią g a  za sobą u dz ia ł w  w y m ia ­

n ie . P rz e d s ię b io rs tw a  re g u la rn ie  k u p u ją  i sp rze d a ją  ś ro d k i.  R y n e k  

je s t w ię c  in te g ra ln ą  częścią  g o s p o d a rk i k a p ita lis ty c z n e j.  J e s t o n  

w  is to c ie  g łó w n ą  m e to d ą  k o o rd y n a c ji ró ż n y c h  je d n o s te k  d e c y z ji 

e k o n o m ic z n e j w  g o s p o d a rc e  k a p ita lis ty c z n e j.  K a p ita liz m  n ie  w y ­

k lu c z a  je d n a k  p la n o w a n ia  ja k o  m e to d y  k o o rd y n a c ji.  P la n o w a n ie  

o d e g ra ło  w ażną ro lę  we w cze sn ym  k a p ita l iz m ie  (n p . p o l i ty k a  m e r ­

k a n ty ln a ) ,  a zn a cze n ie  je g o  w o b e c n e j g o s p o d a rc e  k a p ita lis ty c z n e j 

s ta le  ro ś n ie . F a k t is tn ie n ia  ry n k u  n ie  w ys ta rcza , a b y  g o s p o d a rk a  

b y ła  k a p ita lis ty c z n a ; ry n e k  is tn ie je  np . w ta k im  u s tro ju  g o s p o d a r ­

czym , g dz ie  p ro d u k c ja  p ro w a d z o n a  je s t p rzez g o s p o d a rs tw a  d o ­

m o w e , k tó r e  re g u la rn ie  w y m ie n ia ją  część sw ych  p ro d u k tó w . A b y  

g o s p o d a rk a  b y ła  k a p ita lis ty c z n a , z g o d n ie  z naszą d e f in ic ją ,  zysk  

p ie n ię ż n y  m u s i być je d y n y m  c e le m  je d n o s te k  z a jm u ją c y c h  się p ro ­

d u k c ją . T o  w y k lu cza  ta k i u k ła d  g o s p o d a rc z y , w k tó r y m  z a s p o k o ­

je n ie  p o trz e b  ja k o  cel, k o n k u ru je  z d ą ż e n ie m  do  zysku . R z e m ie ś ln ik  

m oże  o d m ó w ić  s k o rz y s ta n ia  z o k a z ji z d o b y c ia  d o d a tk o w e g o  zysku  

p ie n ię ż n e g o , p o n ie w a ż  w o li przeznacży.ć sw ó j czas na z a s p o k o je n ie  

s p e c y fic z n y c h  p o trz e b  w ro d z a ju  to w a rz y s tw a , ro z ry w e k  e tc ., lub  

p o n ie w a ż  zysk ten  m o że  n ie  b yć  w a rt w y s iłk u , k tó r y  p o w o d u je . 

R o ln ik  m o że  z re z y g n o w a ć  z m a k s y m a liz a c ji zysku  p ie n ię ż n e g o , 

p o n ie w a ż  w o li część sw ych  w y tw o ró w  s k o n s u m o w a ć , z a m ia s t je  

sp rzedaw ać . A b y  je d n o s tk a  p ro d u k u ją c a  m o g ła  uw ażać dążen ie  

d o  zysku  za je d y n y  ce l, m u s i ona  być  z u p e łn ie  o d s e p a ro w a n a  od  

g o s p o d a rs tw a  d o m o w e g o  w ła ś c ic ie la  (czy w ła ś c ic ie li)  i, w  d o d a tk u , 

w s z y s tk ie  u s łu g i o s ó b  z a tru d n io n y c h  przez tę  je d n o s tk ę  m uszą  b y ć  

n a b y w a n e  na ry n k u .

W a ru n e k , ab y  w s z y s tk ie  us łu g i o só b  z a tru d n io n y c h  przez je d n o s tk ę  

p ro d u k u ją c ą  b y ły  n a b y w a n e  na ry n k u , zaw ie ra  w y m a g a n ie , b y  te  

o s o b y  n ie  b y ły  w ła ś c ic ie la m i p rz e d s ię b io rs tw a . M uszą  on e  być a lb o  

c z y s ty m i p ra c o w n ik a m i,  o trz y m u ją c y m i p łacę  lub  w y n a g ro d z e n ie , 

a lb o  n ie w o ln ik a m i n a b y ty m i p rzez  p rz e d s ię b io rc ę . W s ta ro ż y tn o ś c i 

p rz e d s ię b io rs tw a , p ro w a d z o n e  w o p a rc iu  o p ra cę  n ie w o ln ik a  o d ­

g ry w a ły  p o w a żn ą  ro lę . N ie k tó rz y  a u to rz y  m ó w ią  d la te g o  o k a p ita ­

l iz m ie  w s ta ro ż y tn e j G re c ji i R zym ie . W  o b e c n y c h  czasach je d n a k  

p rz e d s ię b io rs tw a  k o rz y s ta ją  z w o ln y c h  u s ług  p ra c o w n ik ó w  w z a m ia n
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za p łacę  i w y n a g ro d z e n ie . Is tn ie n ie  k la s y  ro b o tn ik ó w ,  p ra c u ją c y c h  

a b y  o trz y m a ć  p łacę lu b  w y n a g ro d z e n ie , w yp o sa ża  k a p ita l iz m  w sp e ­

c y fic z n e  ce ch y  s o c jo lo g ic z n e . K a p ita liz m , ja k o  fo rm a  u s tro ju  g o s p o ­

d a rc z e g o , je s t z te g o  p o w o d u  p rz e d m io te m  b a d a ń  ta k  s o c jo lo g ii 

e k o n o m ic z n e j ja k  i e k o n o m ii.

P rz e d s ię b io rs tw a  w g  nasze j d e f in ic j i  s ta n o w ią  ty tk o  p rz y b liż o n ą  

re p re z e n ta c ję  o k re ś lo n y c h  je d n o s te k  d e c y z ji g o s p o d a rc z e j, z ja k im i 

m a m y  d o  c z y n ie n ia  w p ra k ty c e . J a k k o lw ie k  w o b e c n y m  u k ła d z ie  

g o s p o d a rc z y m  zysk  p ie n ię ż n y  je s t  g łó w n y m  ce le m  w ię k s z o ś c i 

je d n o s te k  b io rą c y c h  u d z ia ł w  p ro d u k c ji,  to  je d n a k  o b o k  te g o  w y ­

s tę p u ją  zaw sze p e w n e  in n e  ce le . P o m ię d z y  ty m i in n y m i c e la m i 

z n a jd u ją  się  np .: p re s iig e , p o z y c ja  sp o łe czn a , d ą że n ie  do  „ s p o k o ] ' 

neg o  ż y c ia " , o d p o w ie d z ia ln o ś ć  s p o łe czn a  —  i n a jw a ż n ie js z e  ze 

w s z y s tk ic h  — d ą że n ie  do  p e w n o ś c i, t. zn. n ie ch ę ć  d o  p o d e jm o w a n ia  

d e c y z ji zw ią za n ych  z ry z y k ie m . M ó w ią c  p o  p ro s tu , je d n o s tk i e m p i­

ryczn e , zw ane „ f i r m a m i*  czy „p rz e d s ię b io rs tw a m i" ,  są to  g o s p o d a r ­

s tw a  d o m o w e , k tó re  o b o k  d ą że n ia  d o  zysku  p ie n ię ż n e g o  dążą do  

z a s o o k o je n ia  w yże j w y m ie n io n y c h  s p e c y fic z n y c h  p ra g n ie ń ; są one 

g o u  'e d o  p o ś w ię c e n ia  części zysku  p ie n ię ż n e g o  d la  o s ią g n ię c ia  

p o z o s i 'v c h  c e ló w . D ą że n ie  do  zysku  p ie n ię ż n e g o  g ó ru je  je d n a k  

nad  in n y i.  ' c e la m i do  te g o  s to p n ia , że w s p o m n ia n e  je d n o s tk i 

w p rz y b liż ę !.  p o k ry w a ją  s ię  z n a szym  te o re ty c z n y m  p o ję c ie m  

p rz e d s ię b io rs tw ^  Z a ło że n ie , że je d n o s tk i z a jm u ją c e  się p ro d u k c ją  

dążą do  zysku  p ie n ię ż n e g o  ja k o  je d y n e g o  ce lu , je s t u s p ra w ie d liw io n e , 

ja k o  p o ż y te c z n e  u p ro s z c z e n ie  a n a liz y , d la te g o  że is tn ie je  duży  

s to p ie ń  p rz y b liż e n ia  m ię d z y  p o ję c ie m  te o re ty c z n y m  a je g o  e m p i­

ry c z n y m  o d p o w ie d n ik ie m . W  d a ls z y m  s ta d iu m  m o że  być  w m ia rę  

p o trz e b y  b ra n y  p o d  uw agę w p ły w  in n y c h  w c h o d z ą c y c h  w grę 

ce ló w . D ążen ie  do  p e w n o ś c i m oże  je d n a k  w y s tę p o w a ć  z ta k ą  s ilą > 

że s ta je  się  n ie k ie d y  k o n ie c z n e  u w z g lę d n ie n ie  go w a n a liz ie  p rz e d ­

s ię b io rs tw a  od sa m ego  p o c z ą tk u . M o żn a  te g o  d o k o n a ć  pop rzez  

p o n o w n e  z d e f in io w a n ie  p rz e d s ię b io rs tw a  ja k o  je d n o s tk i d ążące j, 

ja k o  do  je d y n e g o  ce lu , do zysku „z d y s k o n to w a n e g o  o ry z y k o " .  

Is tn ie n ie  d ą że n ia  do  p e w n o śc i w ś ró d  p rz e d s ię b io rs tw  je s t t r a k to ­

w a n e  ja k o  z g o d n e  z k a p ita lis ty c z n y m  c h a ra k te re m  g o sp o d a rs tw a .

In n ą  fo rm ą  u s tro ju  g o s p o d a rc z e g o  do  ro zw a że n ia  je s t s o c ja l iz m  

J e s t to  u s tró j g o s p o d a rc z y , w k tó r y m  p ro d u k c ja  p ro w a d z o n a  je s t 

przez z a k ła d y  u ż y te c z n o ś c i p u b lic z n e j,  [d z ia ła ją c e  d la  z a s p o k o je n ia
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p o trz e b  s p o łe c z n o ś c i. S o c ja liz m  s ta n o w i k ie ru n e k  w a żn ych  ru c h ó w  

s p o łe c z n y c h  i p o lity c z n y c h  w w ie lu  k ra ja c h , np . L a b o u r  P a rty  

w W ie lk ie j B ry ta n ii i n ie k tó r y c h  d o m in ia c h ,  C o o p e ra tiv e  C o m m o n -  

w e a lth  F e d e ra tio n  w K a n a d z ie , ru c h y  s o c ja lis ty c z n e  i k o m u n is ty c z n e  

w ró ż n y c h  k ra ja c h  E u ro p y . J e d e n  ty lk o  k ra j, a m ia n o w ic ie  Z w ią ­

zek R a d z ie c k i, w p ro w a d z ił w  życ ie  g o s p o d a rk ę  s o c ja lis ty c z n ą . 

W  g o s p o d a rc e  s o c ja lis ty c z n e j p ro d u k c ja  n a le ży  do  k o m p e te n c ji 

c z y n n ik a  sp o łe c z n e g o , a n ie  p ry w a tn e g o . N ie  w s z y s tk ie  je d n o s tk i 

d e c y z ji g o s p o d a rc z e j,  tru d n ią c e  s ię  p ro d u k c ją , m uszą  być  p ro w a ­

d z o n e  przez rząd  c e n tra ln y  i s ta n o w ić  je g o  w ła sn o ść . M o g ą  o n e  

być  w ła sn o śc ią  i p o d le g a ć  z a rz ą d o w i s a m o rz ą d ó w  p r o w in c jo n a l­

n y c h  i lo k a ln y c h , zrzeszeń o b y w a te li w  ro d z a ju  s p ó łd z ie ln i,  z w ią z ­

k ó w  lu b  k o le k ty w n y c h  g o s p o d a rs tw , w re szc ie  s p e c ja ln y c h  s to w a ­

rzyszeń  i fu n d a c ji o c h a ra k te rz e  u ż y te c z n o ś c i p u b lic z n e j.  G o s p o d a rk a  

s o c ja lis ty c z n a  m oże  s ię  o p ie ra ć  na znaczne j d e c e n tra liz a c ji je d n o ­

s te k  d e c y z ji g o s p o d a rc z e j.  W s z y s tk ie  te  je d n o s tk i m uszą m ie ć  je ­

d n a k  c h a ra k te r  za k ła d ó w  s łu żb y  p u b lic z n e j,  t. zn. m uszą  o n e  d z ia ­

łać  w k ie ru n k u  z a s p o k o je n ia  p o trz e b  c a łe j s p o łe c z n o ś c i, a n ie  

w y łą c z n ie  c z ło n k ó w  d a n e j je d n o s tk i.  W  zasadz ie  k o o rd y n a c ja  d e ­

cyz ji ró ż n y c h  je d n o s te k  m o że  b y ć  o s ią g n ię ta  bądź d ro g ą  p la n o ­

w a n ia , bądź p rzez  ry n e k . W  p ra k ty c e  o b ie  m e to d y  o ka zu ją  się  p o ­

trz e b n e , p o d o b n ie  ja k  w  u s tro ju  k a p ita l is ty c z n y m .

W ię k s z o ś ć  s o c ja lis tó w  p rz y p is u je  je d n a k  p la n o w a n iu  zn a czn ie  

w ię kszą  ro lę  w  u s tro ju  s o c ja lis ty c z n y m  n iż  w k a p ita lis ty c z n y m . 

W  Z w ią z k u  R a d z ie c k im  p la n o w a n ie  s ta n o w i p o d s ta w o w ą  m e to d ę  

k o o rd y n a c j i  m ię d z y  je d n o s tk a m i p ro d u k u ją c y m i z ty m , że ry n e k  

o d g ry w a  w ażną ro lę  p o m o c n ic z ą  p rzy  u z g a d n ia n iu  d e cyz ji g o s p o ­

d a rs tw  d o m o w y c h  z d e c y z ja m i je d n o s te k  p ro d u k u ją c y c h . G d y b y  

s o c ja liz m  z o s ta ł p rz y ję ty  przez w iększą  liczb ę  k ra jó w , typ y  g o s p o ­

d a rk i s o c ja lis ty c z n e j w ró ż n y c h  k ra ja c h  ró ż n iły b y  s ie  p ra w d o p o ­

d o b n ie  znaczn ie  m ię d z y  sobą  co do  c h a ra k te ru  je d n o s te k  p ro  d u ­

jących ,- s to p n ia  ich  s c e n tra liz o w a n ia , o raz  re la ty w n e g o  znaczen ia  

p la n o w a n ia  i ry n k u  ja k o  m e to d  k o o rd y n a c ji,  p o d o b n ie  ja k  g o s p o ­

d a rka  k a p ita lis ty c z n a  w p o s zcze g ó ln ych  k ra ja c h  i ró ż n y c h  o k re s a c h  

h is to ry c z n y c h  je s t ró ż n a .

H is to r ia  rz a d k o  p rz e d s ta w ia  n a m  u s tro je  g o sp o d a rc z e , o d p o w ia ­

d a ją c e  śc iś le  n a szym  te o re ty c z n y m  k la s y f ik a c jo m . W  w iększo śc i 

w y p a d k ó w  p ro d u k c ję  p ro w a d z ą  w s z y s tk ie  t rz y  ty p y  je d n o s te k  d e ­
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c y z ji g o s p o d a rc z e j, a w ic e  g o s p o d a rs tw a  d o m o w e , p rz e d s ię b io rs tw a  

p ry w a tn e , o ra z  z a k ła d y  u ż y te c z n o ś c i p u b lic z n e j,  ł ą k  n p . o b e c n ie  

w S ta n a c h  Z je d n o c z o n y c h  ró w n o le g le  d o  p rz e d s ię b io rs tw , p ro d u ­

k c ją  z a jm u ją  się  ró w n ie ż  g o s p o d a rs tw a  d o m o w e , w ro d z a ju  d ro b ­

n y c h  g o s p o d a rs tw  ro ln y c h  lu b  rz e m ie ś ln ik ó w , a ta k ż e  z a k ła d y  

s łu żb y  p u b lic z n e j,  w ro d z a ju  z a k ła d ó w  e n e rg e ty c z n y c h  lu b  in s ty tu ­

c ji t ra n s p o r to w y c h ,  s ta n o w ią c y c h  w ła sn o ść  f  p u b lic z n ą . E le m e n ty  

g o s p o d a rk i d o m o w e j i g o s p o d a rk i s o c ja lis ty c z n e j w s p ó łis tn ie ją  

w ię c  z e le m e n ta m i g o s p o d a rk i k a p ita lis ty c z n e j.  J e d e n  z trze ch  

ty p ó w  (n p . “p rz e d s ię b io rs tw a  w  S ta n a ch  Z je d n o c z o n y c h )  m oże  

m ie ć  je d n a k  ta k  w ie lk ą  p rze w a g ę  nad  „p o z o s ta ły m i (m ia rą  je s t 

zasób ś ro d k ó w  p o s ia d a n y c h  do d y s p o z y c ji p rzez je d n o s tk i te g o  

ty p u ), że g o s p o d a rk a  m oże  być  o k re ś lo n a  w  p rz y b liż e n iu  ja k o  d o ­

m o w a , k a p ita lis ty c z n a , lu b  s o c ja lis ty c z n a . D la  c e ló w  a n a liz y  te o ­

re ty c z n e j p o m ija m y  w te d y  in n e - e le m e n ty , a w p ro w a d z a m y  je  

w ra z ie  p o trz e b y  w p ó ź n ie js z y m  s ta d iu m  b a d a n ia . Tak ie  p o s tę ­

p o w a n ie  n a zyw ane  b yw a  n ie k ie d y  k o n s tru o w a n ie m  „ id e a ln y c h  t y ­

p ó w "  u s tro ju  g o s p o d a rc z e g o . M o żn a  te d y . ro z w in ą ć ^  te o r ie  e k o n o ­

m ic z n e , o m a w ia ją c e  d z ia ła n ie  te g o  ro d z a ju  „ id e a ln y c h "  u k ła d ó w  

g o s p o d a rc z y c h , np . —  e k o n o m ik a  k a p ita liz m u  lu b je k o n o m ik a  s o ­

c ja liz m u . W  n ie k tó ry c h  je d n a k  w y p a d k a c h  o k a z u je  s ię  to  n ie m o ­

ż liw e , ze w z g lę d u  na to . ż e fró ż n e  ty p y  je d n o s te k  d e c y z ji g o s p o ­

d a rc z e j są je d n a k o w o  w ażne  d la  p ro d g k c ii,  lu b  też, m im o  p rz e ­

w a g i je d n e g o  z n ich , p o z o s ta ły  je s t z b y t w ażny, a b y  m ożna  go  

b y ło  p o m in ą ć , n a w e t w p ie rw s z y m  p rz y b liż e n iu . M a p rzyk ła d  w w ię k ­

szośc i k ra jó w  E u ro p y  w ie lk i p rz e m y s ł ( i f in a n s e  są [ 'p ro w a d z o n e  

w fo rm ie  z a k ła d ó w  s łu żb y ! p u b lic z n e j,  p o dczas  g d y  p rz e m y s ł ś re d n i 

i d ro b n y  z n a jd u je  s ię  w rękach  p rz e d s ię b io rs tw ; n a d to  u p ra w ą  r o l i  

z a jm u ją  s ię  często  g o s p o d a rs tw a  d o m o w e , k tó re  za le d w ie  n ie w ie lk ą  

część sw ych  w y tw o ró w  w y m ie n ia ją  na ry n k u . W  ta k im  w y p a d k u  

m ó w im y  o g o s p o d a rc e  m ie s z a n e j.

P rz y k ła d e m  g o s p o d a rk i m ie sza n e j m o że  być  w y p a d e k , gd y  rząd  

m a  d o  w y b o r u ;  o d d a ć  p ro d u k c ję  w rę ce  p rz e d s ię b io rs tw  p ry w a t-  

( lu b  n ie k ie d y  g o s p o d a rs tw  d o m o w y c h ) ,  'a lb o  [te ż  p ro w a d z ić  ją  

w fo rm ie  z a k ła d ó w  u ż y te c z n o ś c i p u b lic z n e j,  a w y b ó r  uza leżn ia  o d  

p rz e w id y w a n ia , k tó ra  z ty c h  d ró g  le p ie j p rz y c z y n i s ię  d o  z a s p o ­

k o je n ia  p o trz e b  p u b lic z n o ś c i.  M o ż n a  to  nazw ać g o s p o d a rk ą  o  c e ­

la c h  s p o łe c z n y c h ,  g d yż  p ro d u k c ję  p o w ie rz a  się  te j je d n o s tc e , k tó ra
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n a jle p ie j s łuży  c e lo w i s p o łe c z n e m u . M o że  to  te ż  b yć  uw ażane  za 

s p e c ja ln ą  o d m ia n ą  g o s p o d a rk i s o c ja lis ty c z n e j. C e le m  p ro d u k c ji 

je s t tu  zaw sze z a s p o k o je n ie  p o trz e b  s p o łe c z n o ś c i; p ro w a d z e n ie  p ro ­

d u k c ji p o w ie rza  sią  p rz e d s ię b io rs tw e m  p ry w a tn y m , ty lk o  w te d y , g d y  

w yw ią zu ją  sią z te g o  le p ie j,  lub  c o n a jm n ie j n ie  g o rze j n iż  in s ty tu ­

c je  p u b lic z n e .

!; W  g o s p o d a rs tw ie  ta k ie g o  ty p u  m o żn a  uw ażać p rz e d s ię b io rs tw a  

p ry w a tn e  za sp e c ja ln e g o  ro d z a ju  z a k ła d y  u ż y te c z n o ś c i p u b lic z n e j,  

k tó ry c h  k ie ro w n ic y  w y n a g ra d z a n i s ą -p rz e z  p o z o s ta w ie n ie  im  s w o ­

b o d y  re a liz a c ji zysku  p ie n ię ż n e g o  w  g ra n ic a c h  m o ż liw o ś c i.  P o n a d to  

w  g o s p o d a rc e  o ce la ch  s p o łe c z n y c h  rząd  m u s i m ie ć  m o c  d e c y d o ­

w a n ia  w k a ż d y m  w y p a d k u , czy p ro d u k c ja  m a  być  p o w ie rz o n a  

f i r m ie  p ry w a tn e j,  czy też in s ty tu c ji p u b lic z n e j.  T o  n a d a je  w ła ­

d zy  p o lity c z n e j p o d o b n ą  p o z y c ję  ja k  w s p o łe c z e ń s tw ie  s o c ja l i ­

s ty c z n y m . C e le m , do  k tó re g o  z m ie rz a ją  ru c h y  s o c ja lis ty c z n e , 

je s t racze j s o c ja liz m  ty p u  g o s p o d a rk i o ce lach?  s p o łe c z n y c h  ?niż 

s o c ja liz m  ty p u  „ id e a ln e g o " ,  w y łą c z a ją c e g o  w s z e lk ie  fo rm y  p rz e d ­

s ię b io rs tw  p ry w a tn y c h ; p ro g ra m y  p o lity c z n e  p a r t i i  s o c ja lis ty c z n y c h  

i k o m u n is ty c z n y c h  ja s n o  s tw ie rd z a ją , że s o c ja liz m  p o z o s ta w i 

m o żn o ść  d z ia ła n ia  p ry w a tn y m  p rz e d s ię b io rs tw o m  w  za k re s ie  

d ro b n e g o  ro ln ic tw a , d ro b n e g o  h a n d lu  i d ro b n e g o  p rze m ys łu . J e s t 

to  w ię c  w a żn y  p rz e d m io t  b a d a ń  d la  n a u k i e k o n o m ii.  P raca n in ie js z a  

d o ty c z y  p rze d e  w s z y s tk im  fu n k c jo n o w a n ia  g o s p o d a rk i k a p ita lis ty c z n e j.  

J e d n a k  n a leżna  uw aga z o s ta n ie  p o ś w ię c o n a  d z ia ła n iu  g o s p o d a rk i 

s o c ja lis ty c z n e j, w łą c z a ją c  w to  g o s p c fd a rk ę  o ce lach  s p o łe c z n y c h .

5. Z a s a d a ’ r a c j o n a ] l n o ś c i .

P rz e k o n a liś m y  się, że d ą ż e n ie  ze s tro n y  p rz e d s ię b io rs tw  do  

o s ią g n ię c ia  je d n e j ty lk o  w ie lk o ś c i,  ja k o  c e lu , .w y w o łu je  d ą że n ie  do  

m a k s y m a liz a c ji te j w ie lk o ś c i.  J e ś li je d n o s tk a  dąży  d o  zysku  p ie ­

n ię ż n e g o , lecz n ie  p ra g n ie  je g o  m a k s y m a liz a c ji,  ja s n e  je s t, że 

zm ie rza  ona ku  d o d a tk o w y m  c e lo m . J e s t ona  g o to w a  p o ś w ię c ić  

p e w n ą  część zysku  p ie n ię ż n e g o  d la  o s ią g n ię c ia  ja k ie g o ś  in n e g o  

ce lu  lub  c e ló w . W  ten  s p o s ó b  z a ry s o w u je  s ię  za sa d n icza  ró ż n ic a  

m ię d z y  p rz e d s ię b io rs tw a m i a g o s p o d a rs tw a m i d o m o w y m i. P rz e d ­

s ię b io rs tw a  dążą do  je d y n e g o  ce lu , do  w ie lk o ś c i,  k tó rą  p ra g n ą  

m a k s y m a liz o w a ć ; g o s p o d a rs tw a  d o m o w e , p rz e c iw n ie , są z a in te re s o ­
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w ane  w z a s p o k o je n iu  w ie lu  ró ż n y c h  p o trz e b , p o s ia d a ją  w ię c  w ie lk ą  

ilo ś ć  c e ló w . Ze w z g lę d u  je d n a k  na o g ra n ic z o n o ś ć  ś ro d k ó w , za ch o d z i 

k o n ie c z n o ś ć  w ażen ia  p o trz e b  w  s to s u n k u  do  s ie b ie  o raz  p o d e jm o ­

w a n ia  d e c y z ji, k tó re , z p o trz e b  i w ja k ie j  m ie rze  m a ją  zostać z a s p o ­

k o jo n e ; z g o d n ie  z ty m  m uszą  być  ro z d z ie lo n e  ś ro d k i.  W y m a g a  to  

is tn ie n ia  o k re ś lo n y c h  p re fe re n c ji,  k tó r y m i k ie ru je  s ię  g o s p o d a rs tw o  

d o m o w e  p rzy  w y b o rz e  te g o  tub  in n e g o  sp o so b u  ro z d z ia łu  ś ro d k ó w . 

P o w s ta je  p y ta n ie , czy  te  p re fe re n c je  m o g ą  być u sze re g o w a n e  w e ­

d łu g  ja k ie jś  s k a li.  J e ś li to  je s t  m o ż liw e , g o s p o d a rs tw o  d o m o w e  

m o że  b yć  p rz e d s ta w io n e  ja k o  dążące do  je d n e g o  ce lu , a m ia n o ­

w ic ie  d o  n a jb a rd z ie j p re fe ro w a n e g o  ro z d z ia łu  ś ro d k ó w  p o m ię d z y  

ró ż n e  p o trz e b y . G o s p o d a rs tw o  d o m o w e  p rz e d s ta w ia  się  te ra z  ja k o  

m a k s y m a liz u ją c e  je d n ą  w ie lk o ś ć . Tę w ie lk o ś ć  n a zyw a m y  u ip ie c z n © -  

ś c ią . W  ty m  w y p a d k u  d e cyz je  g o s p o d a rs tw  d o m o w y c h  są u jm o w a ­

ne w  p o d o b n y  s p o s ó b  ja k  d e c y z je  p rz e d s ię b io rs tw , to  znaczy 

ja k o  w y n ik a ją c e  z d ą że n ia  do  je d y n e g o  ce iu .

M o ż liw o ś ć  u ję c ia  d e c y z ji g o s p o d a rs tw  d o m o w y c h  w  s p o s ó b  p o ­

d o b n y  d o  d y c y z ji p rz e d s ię b io rs tw  p o d d a je  m yś l p rz y ję c ia  o g ó ln e g o  

p o s tu la tu , o b e jm u ją c e g o  o b y d w a  te  w y p a d k i.  N a z y w a m y  go z a s a d ą  

racjonalności. M ó w i s ię , że je d n o s tk a  d e cyz ji g o s p o d a rc z e j dz ia ła  

ra c jo n a ln ie ,  je ś li je j ce le m  je s t m a k s y m a liz a c ja  je d n e j w ie lk o ś c i.  

P rz e d s ię b io rs tw a  d z ia ła ją  w ię c  ra c jo n a ln ie ,  w m yś l d e f in ic j i ,  p o d ­

czas g d y  g o s p o d a rs tw a  d o m o w e  d z ia ła ją  ra c jo n a ln ie  ty lk o  w ty m  

w y p a d k u , g d y  p re fe ro w a n e  przez n ie  s p o s o b y  ro z d z ia łu  ś ro d k ó w  

p o m ię d z y  ró ż n e  p o trz e b y  fn o g ą  być  u sze re g o w a n e  w e d łu g  ja k ie jś  

s k a li.  Zasada  ra c jo n a ln o ś c i je s t  to  za ło że n ie , że w szys tk ie  je d n o s tk i 

d e c y z ji g o s p o d a rc z e j d z ia ła ją  ra c jo n a ln ie .  To  za ło że n ie  dos ta rcza  

n a m  n a js iln ie js z e g o  n a rzę d z ia  s łu żącego  do  u p ro szcze n ia  a n a liz y  

te o re ty c z n e j.  J e ż e li b o w ie m  je d n o s tk a  d e c y z ji g o s p o d a rc z e j d z ia ła  

ra c jo n a ln ie ,  je j d e cyz je  m o g ą  b yć  w  d o w o ln e j d a n e j s y tu a c ji p rz e ­

w id z ia n e  p rzez  p ro s te  s to s o w a n ie  re g u ł lo g ik i  (i | m a te m a ­

ty k i) .

W  b ra k u  ra c jo n a ln e g o  d z ia ła n ia  ta k ie  p rz e w id y w a n ie  je s t m o ż liw e  

d o p ie ro  po  u c ią ż liw y m  e m p iry c z n y m  zb a d a n iu  p ra w id ło w o ś c i w m o ­

d e la c h  d e c y z ji d a n e j je d n o s tk i.  D la  je d n o s tk i d z ia ła ją c e j ra c jo n a ln ie  

p o w yższe  p ra w id ło w o ś c i i p raw a  m o g ą  być  n a ty c h m ia s t lo g ic z n ie  

w y d e d u k o w a n e  i w e d łu g  te g o  m o żn a  p rz e w id z ie ć  je j d e cyz je . Zasada  

ra c jo n a ln o ś c i je s t w ię c  n a jk ró ts z ą  d ro g ą  w io d ą c ą  do o d k ry c ia  p raw
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rz ą d z ą c y c h  d e c y z ja m i je d n o s te k  i do  p rz e w id y w a n ia  ich  p o s tę p o ­

w a n ia  w d a n y c h  o k o lic z n o ś c ia c h .

M im o  że zasada ra c jo n a ln o ś c i je s t s k ró te m , m a ją c y m  na ce lu  

za o szczę d ze n ie  d u że g o  n a k ła d u  p ra c y  p rzy  b a d a n ia c h  e m p iry c z n y c h , 

n ie m n ie j,  je s t  o n a  ty lk o  z a ło ż e n ie m  e m p iry c z n y m . J e s t h ip o te z ą , 

k tó ra  m u s i b yć  sp ra w d za n a  w k a ż d y m  d a n y m  w y p a d k u , p rzez po* 

ró w n a n ie  w y p ro w a d z o n y c h  z n ie j w n io s k ó w  lo g ic z n y c h  z o b s e r ­

w a c ją  e m p iry c z n ą . P o s łu g iw a n ie  s ię  tą  zasadą je s t u s p ra w ie d liw io n e  

ty lk o  w te d y , g d y  w n io s k i lo g ic z n e  są zg o d n e , w m o ż liw y m  do  

p rz y ję c ia  s to p n iu  p rz y b liż e n ia , z w y n ik a m i o b s e rw a c ji e m p iry c z n y c h . 

W  in n y m  w y p a d k u  zasada d o p ro w a d z iła b y  nas do  p rz e w id y w a ń , 

k tó r e  n ie  b y ły b y  n ig d y  p o tw ie rd z o n e  p rzez za o b se rw o w a n e  fa k ty . 

M u s i to  b yć  m o c n o  p o d k re ś lo n e , g d yż  n ie k tó rz y  e k o n o m iś c i u w a ­

ża ją , iż zasada ra c jo n a ln o ś c i m o że  Pyć uw ażana ja k o  zasada a p r io r i ,  

a n ie  ja k o  rzecz p o le g a ją c a  w e ry f ik a c ji e m p iry c z n e j. W  ta k im  je d n a k  

w y p a d k u  w n io s k i w y c ią g n ię te  z za sa d y  ra c jo n a ln o ś c i n ie  m o g ły b y  

m ie ć  ża d n e g o  o d p o w ie d n ik a  e m p iry c z n e g o . E k o n o m ia  te o re ty c z n a  

s ta ła b y  s ię  g a łę z ią  c z y s te j lo g ik i lu b  m a te m a ty k i bez ja k ic h k o lw ie k  

e m p iry c z n y c h  im p lik a c j i .  J e ś li p ra w a  w y d e d u k o w a n e  z zasady 

ra c jo n a ln o ś c i m a ją  s łużyć za p o d s ta w ę  d o  p rz e w id y w a ń  co  do  d e ­

c y z ji je d n o s te k  n a p o ty k a n y c h  w  p ra k ty c e , zasada ta  m u s i być t r a ­

k to w a n a  ja k o  h ip o te z a  e m p iry c z n a .

H ip o te za , że je d n o s tk i p ro d u k u ją c e  d z ia ła ją  ra c jo n a ln ie , t. zn. 

m a ją  za ce l m a k s y m a liz a c ję  zysku  p ie n ię ż n e g o , z n a jd u je  z d o s ta ­

te c z n y m  p rz y b liż e n ie m  p o tw ie rd z e n ie  w g o s p o d a rc e  k a p ita lis ty c z n e j.  

D la te g o  też  s łuży  ona  ja k o  p o ż y te c z n y  in s tru m e n t u p ra szcza ją cy  

p rz y  b a d a n iu  te j g o s p o d a rk i.  W  o d n ie s ie n iu  do  g o s p o d a rs tw  d o ­

m o w y c h  sy tu a c ja  s ta je  się  b a rd z ie j w ą tp liw a . W e ry f ik a c ja  h ip o te z y  

za leży tu  w zn a czn ie  w ię k s z y m  s to p n iu  o d  o k o lic z n o ś c i i n a leży  

o c z e k iw a ć  zn a czn ie  w ię k s z y c h  ro z b ie ż n o ś c i m ię d z y  w y n ik a m i o b s e r­

w a c ji e m p iry c z n y c h  a w n io s k a m i w y c ią g n ię ty m i z zasady ra c jo n a l­

no śc i. W y d a je  się je d n a k ,-ż e  je s t pew na  ró ż n ic a  m ię d zy  g o s p o d a r ­

s tw a m i d o m o w y m i d z ia ła ją c y m i w g o s p o d a rc e  k a p ita lis ty c z n e j, 

a ta k im iż  g o s p o d a rs tw a m i z o k re s u  g o s p o d a rk i d o m o w e j s p o łe ­

czeńs tw  p rz e d k a p ita lis ty c z n y c h . P rzew aga p rz e d s ię b io rs tw , m a ją c y c h  

za cel n a m a c a ln ą  i o k re ś lo n ą  ilo ś c io w o  w ie lk o ś ć  (z y s k  p fe n ię ż n y ), 

w y w o ła ła  zw ycza j m y ś lo w y  u w ażan ia  w sze lk ie g o  ro d z a ju  d e c y z ji za 

dążen ie  do  je d y n e g o  ce lu , w y ra ż o n e g o  ja k o  pew n a  w ie lk o ś ć , f l ie -
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k tó rz y  a u to rz y  n a z y w a ją  te n  zw ycza j m y ś lo w y  „d u c h e m  k a p i ta l i ­

s ty c z n y m " . P anu je  on  na d  s p e c y f ic z n y m i d e c y z ja m i p rz e d s ię b io rs tw  

i w y w ie ra  w p ły w  na s p o s ó b  d z ia ła n ia  in n y c h  je d n o s te k ,  n ie  w y łą ­

cza jąc g o s p o d a rs tw  d o m o w y c h . W p ły w  te g o ż  z w ycza ju  m y ś lo w e g o  

zachęca  g o s p o d a rs tw a  d o m o w e  do  s z e re g o w a n ia  sw ych  p re fe re n c ji 

w e d łu g  s ka li, t. zn. d o  m a k s y m a liz a c ji u ż y te c z n o ś c i. D la te g o  też 

w  s p o łe c z e ń s tw ie  k a p ita l is ty c z n y m  d e cyz je  g o s p o d a rs tw  d o m o w y c h  

są b liższe  p o k ry w a n ia  się  z w n io s k a m i w y c ią g n ię ty m i z zasady 

ra c jo n a ln o ś c i,  n iż  w s p o łe c z e ń s tw a c h , k tó re  p o p rz e d z a ły  p o w s ta n ie  

n o w o cze sn e g o  k a p ita liz m u .

Z a k ła d y  s łu żb y  p u b lic z n e j d z ia ła ją  ra c jo n a ln ie , je ś li ce l s p o łe c z n y , 

d o  k tó re g o  z m ie rz a ją , m oże  b yć  w y ra ż o n y  ja k o  w ie lk o ś ć , k tó ra  

m a być  m a k s y m a liz o w a n a . W ie lk o ś ć  ta k ą  n a z y w a m y  dobrobytem  
o g ó ln y m .  D o b ro b y t  o g ó ln y  is tn ie je  ja k o  w ie lk o ś ć  w te d y  g d y , po  

p ie rw sze , s p o łe c z e ń s tw o , a śc iś le j re p re z e n ta c je  sp o łe cze ń s tw a  o d ­

p o w ie d z ia ln e  za decyz je , m a ją  o k re ś lo n e  p re fe re n c je  co do  ro z p ro ­

w a d ze n ia  ś ro d k ó w  p o m ię d z y  c z ło n k ó w  s p o łe c z e ń s tw a , a ta k ż e  co 

d o  ro z d z ia łu  ś ro d k ó w  p o m ię d z y  ró ż n e  p o trz e b y  k a ż d e g o  c z ło n k a ; 

po  d ru g ie , g d y  p re fe re n c je  te  m o ż n a  u sze regow ać  w e d łu g  p e w n e j 

sk a li.

W  ta k im  w y p a d k u  d e cyz je  z a k ła d ó w  s łu żb y  p u b lic z n e j w  ja k ie j ­

k o lw ie k  d a n e j s y tu a c ji m o g ą  być , p rzy  p o m o c y  re g u ł lo g ik i,  w y ­

p ro w a d z o n e  z zasady ra c jo n a ln o ś c i.  J e d n a k  w  rz a d k ic h  ty lk o  w y ­

p a d k a c h  s p o łe c z e ń s tw o  p o s ia d a  ta k  o k re ś lo n e  i usze re g o w a n e  p re ­

fe re n c je . D la te g o  b a d a n ie  d z ia ła n ia  z a k ła d ó w  s łu żb y  p u b lic z n e j 

p o w in n o  racze j o p ie ra ć  s ię  na s p o s trz e ż e n ia c h  e k o n o m ik i in s ty tu ­

c jo n a ln e j i h is to r i i  e k o n o m ic z n e j,  n iż  na d e d u k c ja c h  lo g ic z n y c h  

z zasady ra c jo n a ln o ś c i.  J e s t je d n a k  in n y  s p o s ó b  w y k o rz y s ta n ia  

zasady ra c jo n a ln o ś c i p rzy  b a d a n iu  z a k ła d ó w  s łu ż b y  p u b lic z n e j.  

Z a m ia s t p rz y jm o w a ć  ją  ja k o  h ip o te z ę  e m p iry c z n ą , m o ż e m y  uznać 

za cel s p o łe c z n y  z g o d n o ś ć  z a k ła d ó w  s łu żb y  p u b lic z n e j z zasadą 

ra c jo n a ln o ś c i.  In n y m i s ło w y : m o ż e m y  z e s ta w ić  d o w o ln y  u k ła d  usze­

re g o w a n y c h  p re fe re n c ji tzn . pew ną  k o n c e p c ję  d o b ro b y tu  o g ó ln e g o  

i uznać go  za nasz w ła sn y , (t. j. b a dacza ) ce l s p o łe c z n y , o ra z  za ło żyć , 

że w s z y s tk ie  z a k ła d y  s łużby  p u b lic z n e j k ie ru ją  s ię  ty m  c e le m , ja k o  

n o rm ą . P ro w a d z i to  d o  p ra w id e ł „ id e a ln e g o ,, u ż y tk o w a n ia  ś ro d k ó w  

ś s tw a rza  p o d s ta w ę  d la  k ry ty c z n e j o c e n y  fa k ty c z n e g o  g o s p o d a ro ­

w a n ia  ś ro d k a m i przez je d n o s tk i s łu żb y  p u b lic z n e j,  ja k  ró w n ie ż
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przez p rz e d s ię b io rs tw a  i g o s p o d a rs tw a  d o m o w e . Z asa d a  ra c jo n a l­

n o ś c i s ta je  się  w ię c  p o d s ta w ą  te o r i i  e k o n o m ik i  d o b ro b y tu .

Is tn ie je  ró ż n ic a  m ię d z y  ra c jo n a ln o ś c ią  g o s p o d a rs tw  d o m o w y c h  

o ra z  p rz e d s ię b io rs tw , a ra c jo n a ln o ś c ią  fa k ty c z n ą  i n o rm a ty w n ą  

z a k ła d ó w  s łu żb y  p u b lic z n e j.^ P ie rw s z a  z n ic h  p o le g a  na d ą że n iu  do  

ce lu  p ry w a tn e g o — u ż y te c z n o ś c i lu b  zysku , d ru g a  p o le g a  na d ą że n iu  

d o  ce lu  s p o łe c z n e g o , a m ia n o w ic ie  do  d o b ro b y tu  o g ó ln e g o . O d ­

p o w ie d n io  d o  te g o  b ę d z ie m y  m ó w il i  o r a c jo n a ln o ś c i  p r y w a t n e j  

i sp o łeczn ej. R a c jo n a ln o ś ć  p ry w a tn a  n ie  m u s i k o n ie c z n ie  w y k lu ­

czać ra c jo n a ln o ś c i s p o łe c z n e j. J e ś li p re fe re n c je  sp o łe c z e ń s tw a  co 

d o  ro z d z ia łu  ś ro d k ó w  m ię d z y  ró ż n e  p o trz e b y  ka żd e g o  c z ło n k a  są 

zb ie żn e  z in d y w id u a ln y m i p re fe re n c ja m i c z ło n k ó w , w te d y  ka żd y  

c z ło n e k  p rzez  m a k s y m a liz a c ję  sw ej p ry w a tn e j u ż y te c z n o ś c i p rz y ­

cz y n ia  s ię  do  o s ią g n ię c ia  m a k s y m a ln e g o  d o b ro b y tu  p u b lic z n e g o . 

Z p e w n y m i za s trze że n ia m i m a k s y m a liz a c ja  zysku  p ie n ię ż n e g o  p rzez 

p rz e d s ię b io rs tw a  p o c ią g a  za so b ą  m a k s y m a liz a c ję  d o b ro b y tu  p u ­

b lic z n e g o . Są to  w y p a d k i,  w  k tó ry c h  p ry w a tn a  ra c jo n a ln o ś ć  c z ło n ­

k ó w  s p o łe c z e ń s tw a  s k ła n ia  ic h  d o  d z ia ła n ia  w ta k i s p o s ó b , ja k -  

g d y b y  to  b y ły  je d n o s tk i s łu żb y  p u b lic z n e j;  ra c jo n a ln o ś ć  p ry w a tn a  

w y w o ł j je  - w ię c  ra c jo n a ln o ś ć  spo łeczną , is tn ie n ie  ta k ic h  s y tu a c ji 

s ta n o w i fu n d a m e n t k o n c e p c ji g o s p o d a rk i o ce la ch  's p o łe c z n y c h . 

G d y b y  w s z y s tk ie  p rz e d s ię b io rs tw a  s p e łn ia ły  zawsze te  w a ru n k i^  

g o s p o d a rk a  k a p ita lis ty c z n a  m o g ła b y  być  uw ażana  za szcze g ó ln y  

p rz y p a d e k  g o s p o d a rk i o ce la ch  s p o łe c z n y c h  n a w e t, g d y b y  u zn a n o  

za k o rz y s tn e  p o w ie rz e n ie  ca łe j p ro d u k c ji p rz e d s ię b io rs tw o m  p r y ­

w a tn y m . J e s t to , w rz e c z y w is to ś c i, s ły n n a  d o k tr y n a  „la is s e z  fa ir e “ , 

k tó ra  u trz y m u je , iż g o s p o d a rk a  k a p ita lis ty c z n a , po d  w a ru n k ie m , 

że n ie  je s t k rę p o w a n a  przez p la n o w a n ie  p a ń s tw o w e , s a m o rz u tn ie  

fu n k c jo n u je  w  ta k i s p o s ó b , że za p e w n ia  m a x irn u m  d o b ro b y tu  p u ­

b lic z n e g o . Z g o d n ie  z ty m  za n a jle p s z ą  d rc g ę  do  za p e w n ie n ia  

„ id e a ln e g o * ' u ż y tk o w a n ia  ś ro d k ó w , uw aża się n ie in g e re n c ję  w  s a m o ­

rz u tn e  fu n k c jo n o w a n ie  g o s p o d a rk i k a p ita lis ty c z n e j.  W ię kszo ść  

w s p ó łc z e s n y c h  badaczy  e k o n o m ik i d o b ro b y tu  uw aża to  m n ie m a n ie  

za fa łs z y w e  i w y k a z u je  w ie le  sp rze czn o śc i p o m ię d z y  p ry w a tn ą  

ra c jo n a ln o ś c ią  p rz e d s ię b io rs tw  a ra c jo n a ln o ś c ią  s p o łe czn ą  w fo rm ie  

p o s tu lo w a n e j p rzez e k o n o m ik ę  d o b ro b y tu . P ry w a tn a  ra c jo n a ln o ś ć  

p rz e d s ię b io rs tw  p o p a d a  też w k o n f l i k t  z c e la m i s p o łe c z n y m i, p rz y ­

ję ty m i p rzez  w ię kszo ść  o b y w a te li n o w o cze sn e g o  s p o łe cze ń s tw a
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d e m o k ra ty c z n e g o . W y w o łu je  to  w z ra s ta ją c ą  te n d e n c ję  w k ie ru n k u  

w p ro w a d z e n ia  p la n o w a n ia  w e w sp ó łc z e s n e j g o sp o d a rce  k a p ita l i ­

s ty c z n e j, a ta k ż e , w  w ię k s z o ś c i k ra jó w  k a p ita lis ty c z n y c h , ru c h y  s o ­

c ja lis ty c z n e .

Na z a k o ń c z e n ie  na leży  u c z y n ić  s p o s trz e ż e n ie  co d o  p ro c e d u ry  

w e ry f ik a c ji zasady  ra c jo n a ln o ś c i.  Is tn ie je  tu  p e w n a  ró ż n ic a  p ro c e ­

d u ra ln a  p o m ię d z y  p rz e d s ię b io rs tw a m i z je d n e j s tro n y , a g o s p o d a r ­

s tw a m i d o m o w y m i i je d n o s tk a m i s łu żb y  p u b lic z n e j z d ru g ie j.  Z y s k  

p ie n ię ż n y  je s t w ie lk o ś c ią , k tó ra  m oże  być  e m p iry c z n ie  o b s e rw o ­

w ana  ( ta k  ja k  np . p rę d k o ś ć  w fiz yce ). T e o re ty c z n e  p o ję c ie  zysku  

p ie n ię ż n e g o  m oże  w ię c  b y ć  ła tw o  z id e n ty f ik o w a n e  z o d n o ś n y m i 

s p o s trz e ż e n ia m i e m p iry c z n y m i (p ro c e d u ra  id e n ty f ik a c j i  p o le g a  na 

z b a d a n iu  k s ię g o w o ś c i) .  B e z p o ś re d n ia  o b s e rw a c ja  m ó w i n a m  w ię c  

o ty m , czy p rz e d s ię b io rs tw a  m a k s y m a liz u ją  zysk  p ie n ię ż n y , czy też  

n ie . N a to m ia s t  u ży te czn o ść  i d o b ro b y t  p u b lic z n y  są k o n s tru k c ja m i 

czys to  te o re ty c z n y m i;  n ie  m a ta k ic h  z ja w is k  e m p iry c z n y c h , k tó re  

m o g ły b y  s łu żyć  za ic h  o d p o w ie d n ik i ( ta k  sam o  ja k  w  w y p a d k u  

p o ję c ia  p o te n c ja łu  w f iz y c e ). N ie  w y łą cza  to  je d n a k  m o ż liw o ś c i 

w e ry f ik a c ji s p o s o b a m i p o ś re d n im i.  P ra w id ło w o ś c i m o d e li d e c y z ji 

- są in n e  w w y p a d k u , g d y  u ży te czn o ść  lu b  d o b ro b y t  p u b lic z n y  są 

m a k s y m a liz o w a n e , a in n e , g d y  n ie  są m a k s y m a liz o w a n e . Ta ró żn ica  

w e w s p o m n ia n y c h  p ra w id ło w o ś c ia c h  s tw a rza  m o ż n o ś ć  e m p iry c z ­

n e g o  s p ra w d z e n ia  h ip o te z y  ra c jo n a ln o ś c i w o d n ie s ie n iu  do  d z ia ­

ła n ia  g o s p o d a rs tw  d o m o w y c h  i z a k ła d ó w  s łu żb y  p u b lic z n e j.
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O uprzem ysłow ieniu  krajów  ubog ich1).

W  d y s k u s ja c h  o ro z w o ju  g o s p o d a rc z y m  św ia ta  p o w o je n n e g o ' 

u ta r ło  s ię  p rz e c iw s ta w ia n ie  s o b ie  ś w ia to p o g lą d ó w  X !X -e g o  

i X X -ego  w ie k u .

O p ty m iś c i X IX  ego w ie k u  b y li p rz e k o n a n i, że w s z y s tk ie  p ro b le m y  

g o s p o d a rc z e  m o ż n a b y  ła tw o  rozw iązać , g d y b y  ty lk o  ro zw ią za n o  

p ro b le m y  p o lity c z n e ; że w y s ta rc z y łb y  d łuższy  o k re s  p o k o ju  i s ta ­

b il iz a c ji p o lity c z n e j,  a b y  n a s tą p iło  a u to m a ty c z n e  ro z w ią z a n ie  k w e ­

s t ii k ra jó w  u b o g ic h  i lu d z i u b o g ic h .

W  d w u d z ie s ty m  w ie k u  p a n u je  z n ó w  p rz e k o n a n ie  —  p rz y n a jm n ie j 

w ś w ie c ie  a n g lo -s a s k im , a n g lo -a m e ry k a ń s k im , —  że ła tw o  ro z w ią - 

za n o b y  p ro b le m y  p o lity c z n e , g d y b y  ro z w ią z a n o  n a jp ie rw  p ro b le m y  

g o sp o d a rcze . *

J e s t to  o czyw iśc ie  g ru b e  u p ro szcze n ie . T y m  n ie m n ie j je d n a k  

w a rto  się z a s ta n o w ić  w  ja k i  s p o s ó b  p rz y s z ło  do  te g o  p rz e k o n a n ia .

W ie k  X IX  b y ł s tu le c ie m  w z g lę d n e g o  p o rz ą d k u  p o lity c z n e g o  i p o ­

k o ju .  B y ł to  także  o k re s , w c ią g u  k tó re g o  lu d n o ś ć  św ia ta  p o d w o iła  

s ię , a d o c h ó d  s p o łe c z n y  ś w ia ta  w z ró s ł w ię c e j n iż  d w u k ro tn ie ,  c z y li 

w z ró s ł d o c h ó d  s p o łe c z n y  na g ło w ę  — is to tn y  m ie rn ik  d o b ro b y tu .  

Z a te m  w c ią g u  X IX -e g o  s tu le c ia  g o s p o d a rk a  św ia to w a  u le g ła  w z b o ­

gaceniu ,, je d n a k  p ro c e s y  b o g a c e n ia  s ię  ró ż n ie  p rz e b ie g a ły  w b o g a ­

te j i w  u b o g ie j części ś w ia ta .

*) Na podstawie odczytu wygłoszonego w Polskim Towarzystwie E konom icznem  

opracow ali' H e lena Tatar-Zagórska i Jan Lipiński.



32 Paweł Rosenstein-Rodan

W  k ra ja c h  b o g a ty c h  o d b y ło  s ię  to  w  d w ó c h  faza ch . W  p ie rw ­

szym  e ta p ie , do  la t  d z ie w ię ć d z ie s ią ty c h , w  b o g a c e n iu  się  s p o łe ­

cze ń s tw  u c z e s tn ic z y ły  w s z y s tk ie  w a rs tw y ; i w s z y s tk ie  o s ią g n ę ły  p o ­

z io m  d o c h o d u  w yższy  n iż  z p o c z ą tk ie m  X lX -e g o  w ie k u . W  d ru g im  

e ta p ie , p o  la ta c h  d z e w ię ć d z ie s ią ty c h , te n d e n c jo m  n ie ró w n o m ie rn e g o  

ro z d z ia łu  d o c h o d ó w  p rz e c iw d z ia ła ła  ś w ia d o m a  p o lity k a  p ańs tw a : p o l i ­

ty k a  p o d a tk o w a , ro ln a , p o l i ty k a  o p ie k i s p o łe c z n e j itp . W  re z u lta c ie  

ta k ie g o  o d d z ia ły w a n ia  p a ń s tw a  d a lszy  p rz y ro s t d o c h o d u  s p o łe c z ­

ne i b o g a c tw a  ro z d z ie la n y  b y ł, je ż e li jeszcze  n ie  ró w n o m ie rn ie ,  to  

w  k a ż d y m  ra z ie  n ie  ta k  n ie ró w n o m ie rn ie ,  ja k  to  by  m ia ło  m ie js c e  

bez in g e re n c ji pa ń s tw a .

Z u p e łn ie  in a cze j k s z ta łto w a ł się  w z ro s t d o c h o d u  s p o łe c z n e g o  

i je g o  ro z d z ia ł w u b o g ie j części ś w ia ta . C h o c ia ż  p rz y ro s t lu d n o ś c i 

n ie  b y ł ta m  w yższy n iż  w częśc i b o g a te j, to  je d n a k  s łabszy  b y ł 

p rz y ro s t d o c h o d u  s p o łe c z n e g o ; ró ż n ic a  p o m ię d z y  d o c h o d e m  sp o ­

łe c z n y m  na g ło w ę  w u b o g ie j części św ia ta  w  p o c z ą tk a c h  w ie k u  

X IX  i X X  b y ła  b a rd zo  m a ła .

C h o c ia ż  w ię c  w c ią g u  X IX  s tu le c ia  d o c h ó d  s p o łe c z n y  na g ło w ę  

w z ró s ł o g ro m n ie , to  je d n a k  ro z d z ia ł te g o  p rz y ro s tu  d o c h o d u  p o ­

m ię d z y  p o sz c z e g ó ln e  k ra je  b y ł w y b itn ie  n ie ró w n o m ie rn y .  R ó żn ica  

m ię d z y  d o c h o d e m  s p o łe c z n y m , p rz y p a d a ją c y m  na p rz e c ię tn e g o  

A n g lik a ,  F rancuza , K a n a d y jc z y k a , a np . d o c h o d e m  p rz e c ię tn e g o  

Persa je s t d z iś  n ie p o ró w n a n ie  w iększa , n iż  b y ła  z p o c z ą tk ie m  w ie k u  

X IX . J e ż e li w ię c  m ia rą  p o s tę p u  je s t n ie ty lk o  p rz y ro s t g lo b a ln e g o  

d o c h o d u  sp o łe c z n e g o , lecz ró w n ie ż  s to p ie ń , w  ja k im  p o s z c z e g ó ln e  

g ru p y  i k ra je , u cze s tn iczą  w  ty m  p rz y ro ś c ie , to  n ie  u lega  w ą tp li­

w o ś c i, że ro z w ó j g o s p o d a rc z y  X IX  w ie k u , ta k  n a p o z ó r  w s p a n ia ły , 

n ie  w e w s z y s tk ic h  k ie ru n k a c h  o ka za ł się rz e c z y w is ty m  p o s tę p e m .

W  te o r i i  i w  lite ra tu rz e  częs to  s p o ty k a m y  p ró b y  t łu m a c z e n ia  

o w y c h  d y s p ro p o rc ji p rzez  szcze g ó ln ie  w ie lk i p rz y ro s t n a tu ra ln y  

lu d n o ś c i w k ra ja c h  u b o g ic h . T a k ie  t łu m a c z e n ie  w  k a ż d y m  ra z ie  n ie  

m oże  m ie ć  z a s to s o w a n ia  do  s y tu a c ji w w ie k u  X IX , p o n ie w a ż  w ty m  

czas ie  te m p o  p rz y ro s tu  lu d n o ś c i b y ło  n a jw ię k s z e  n ie  w k ra ja c h  

u b o g ic h  lecz —  b o g a ty c h . M im o  to  w ła ś n ie  w ty c h  k ra ja c h  n a jw ię k s z y  

b y ł p rz y ro s t d o c h o d u  sp o łe czn e g o .

W s p o m n ia łe m  już , że o d  la t  d z ie w ię ć d z ie s ią ty c h  d z ie w ię tn a s te g o  

w ie k u  w k ra ja c h  b o g a ty c h  w y s tę p u je  p o l i ty k a  p ańs tw a , ja k o  ś w ia ­

d o m y  c z y n n ik  d z ia ła ją c y  w  ty m  k ie ru n k u , aby  z ła g o d z ić  te n d e n c je
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do  n ie ró w n o m ie rn e g o  ro z d z ia łu  d o c h o d u . T ego  ro d z a ju  ś w ia d o m e  

c z y n n ik i,  k tó re  rze c z y w iś c ie  w p e w n y m  s to p n iu  ła g o d z iły  ró ż n ic e  

w ro z d z ia le  d o c h o d ó w , w y s tę p o w a ły  je d n a k  t y lk o  w ra m a c h  p o ­

je d y n c z y c h  p a ń s tw  i n ie  m ia ły  ża d n e g o  o d p o w ie d n ik a  w s y s te m ie  

g o s p o d a rk i ś w ia to w e j. U d z ia ł p o s z c z e g ó ln y c h  n a ro d ó w  w  d o c h o d z ie  

ś w ia to w y m  p o z o s ta w io n y  b y ł w  d a ls z y m  c ią g u  d z ia ła n iu  s ił a u to m a ­

ty c z n y c h , k tó re , w b re w  o b ie tn ic o m  o p ty m is tó w  s z k o ły  k la s y c z n e j 

X IX  w ie k u , n ie  d o p ro w a d z iły  do  w y ró w n a n ia  ró ż n ic .

N ic  w ię c  d z iw n e g o , że w re szc ie  po  s tu  la ta c h  w z g lę d n e g o  p o ­

rz ą d k u  i p o k o ju ,  o p in ja  p u b lic z n a  z a ró w n o  w  k ra ja c h  u b o g ic h  ja k  

i b o g a ty c h , z b u n to w a ła  się. J e ż e li p rzez  s to  la t  ta k  w y ją tk o w e g o  

p o s tę p u  g o s p o d a rc z e g o  i te c h n ic z n e g o  n ie  d o s z ło  d o  w y ró w n a n ia  

ró ż n ic ,  to  w id o c z n ie  is tn ie ją c y  s y s te m  g o s p o d a rk i ś w ia to w e j n ie  

s p e łn ia  sw e g o  z a d a n ia , a w ię c  n a leży  g o  z m ie n ić .  W ię kszo ść  e k o ­

n o m is tó w  w  A n g li i  i A m e ry c e  szuka  ta k ic h  z m ia n  w  ty m  s y s te m ie , 

k tó re b y  w  s to s u n k a c h  m ię d z y n a ro d o w y c h  s tw o rz y ły  o d p o w ie d n ik  

te j a k c ji w y ró w n a w c z e j, ja k ą  p o je d y n c z e  p a ń s tw a  u p ra w ia ją  w o d ­

n ie s ie n iu  d o  s to s u n k ó w  w e w n ę trz n y c h .

D la  ilu s tra c ji z a g a d n ie n ia  p ra g n ę  p o d a ć  k i lk a  p rz y k ła d ó w  s ta ty s ­

ty c z n y c h , o b ra z u ją c y c h  u d z ia ł k ra jó w  u b o g ic h  w d o c h o d z ie  ś w ia to ­

w ym . Z a s trz e g a m  je d n a k , że p o d a w a n e  p rz e z e m n ie  lic z b y  n a le ży  

p rz y jm o w a ć  z w ie lk ą  o s tro ż n o ś c ią , bo  m o ż liw e  są tu  o d c h y le n ia

0 dz ie s ię ć , p ię tn a ś c ie  lu b  n a w e t d w a d z ie śc ia  p ro c e n t  w  o b ie  s tro n y .

C z te ry  k ra je  —  A n g lia ,  S ta n y  Z je d n o c z o n e , F ra n c ja  i N ie m c y

s k u p ia ły  p rze d  w o jn ą  trz y n a ś c ie  p ro c e n t lu d n o ś c i św ia ta  i o t r z y m y ­

w a ły  p ię ć d z ie s ią t  p ro c e n t d o c h o d u  ś w ia to w e g o . Jeże li w e ź m ie m y  

ca łą  s tre fę  b o g a tą , a w ię c  E u ro p ę  Z a c h o d n ią , S ta n y  Z je d n o c z o n e

1 w s z y s tk ie  d o m in ia  b ry ty js k ie ,  to  oka że  się, że d w a d z ie śc ia  d z ie ­

w ięć  p ro c e n t lu d n o ś c i o trz y m y w a ło  p rze sz ło  d w ie  trz e c ie  w s z y s tk ic h  

d ó b r. T a k ie  są k o n s e k w e n c je  ro z w o ju  g o s p o d a rc z e g o  w  d z ie w ię tn a ­

s ty m  w ie k u . R o zd z ia ł n a s tę p o w a ł w e d łu g  za sady : Pan B ó g  d a je  

te m u , co  już  m a. A  z a te m  g d z ie ś  tk w i fa łsz  w  te o r i i  k la s y c z n e j.

P rzes łanką  te z y  k la s y c z n e j b y ło  tw ie rd z e n ie , że d a n a  in w e s ty c ja  

p o s ia d a  zawsze w ię kszą  p ro d u k c y jn o ś ć  w  k ra ja c h  o p rzew adze  

c z y n n ik a  p ra c y , n iż  w  k ra ja c h  w yso ce  k a p ita lis ty c z n y c h . T ym cza se m  

w rze c z y w is to ś c i in w e s ty c je  w  k ra ju  u b o g im , o z b y t o b f i t y m  c z y n n ik u  

p ra cy , o k a z u ją  s ię  n ie ra z  m n ie j re n to w n e , n iż  z a in w e s to w a n ie  te j 

sa m e j ilo ś c i k a p ita łu  w  k ra ju  b o g a ty m .
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Z a łó ż m y , że ja k a ś  g ru p a  k a p ita l is tó w  lu b  ja k iś  b a n k  p la n u je  b u ­

d o w ą  ja k ie g o k o lw ie k  za k ła d u  p rz e m y s ło w e g o  w  k ra ju  ta k im , ja k  

In d ie , C h in y , P e rs ja  i t. p. P o to , a b y  ta  d o d a tk o w a  fa b ry k a  (n p . 

w y tw ó rn ia  w łó k ie n n ic z a )  m o g ła  fu n k c jo n o w a ć , n ie  w ys ta rczy  ją  

zb u d o w a ć , n ie  w y s ta rc z y  s p ro w a d z ić  s u ro w ce  i m a szyn y . N a leży  

ta kże  p rz e p ro w a d z ić  n o w e  d ro g i,  k o le je ,  za ło żyć  n o w e  d o m y  to w a ­

ro w e , s k ła d o w e  i tra n s p o r to w e . W id z im y  w ięc , że b u d o w a  n o w e g o  

z a k ła d u  w y tw ó rc z e g o  w  k ra ju  u b o g im  w ym a g a  z w y k le  ca łe g o  szeregu  

in w e s ty c ji u z u p e łn ia ją c y c h , ty m b a rd z ie j,  że w k ra ju  s ła b o  u p rz e ­

m y s ło w io n y m  n o w y  z a k ła d  oznacza  c z ę s to  z a p o c z ą tk o w a n ie  n o w e g o  

p rz e m y s łu  w  ty m  k ra ju .  T o  s p ra w ia , że k o s z ty  k a p ita ło w e  n o w e j 

je d n o s tk i w y tw ó rc z e j w k ra ju  u b o g im  p rze w yższa ły  n ie ra z  w  ta k im  

s to p n iu  k o s z ty  k a p ita ło w e  ta k ie j sa m e j je d n o s tk i w  k ra ja c h  b o g a ty c h , 

że ró ż n ic y  te j n ie  k o m p e n s o w a ła  n a w e t n is k a  p ła c a  ro b o c z a , a w  r e ­

zu lta c ie  re n to w n o ś ć  in w e s ty c ji b y ła  n iższa, n iż  w  k ra ju  b o g a ty m . 

R p o n ie w a ż  re n to w n o ś ć  je s t g łó w n ą  siłą , k tó ra  k ie ru je  in w e s ty c ja m i,  

w ię c  ja s n e  je s t  te ra z , d la cze g o  w  d z ie w ię tn a s ty m  w ie k u  k a p ita ł — 

a lb o  p o z o s ta w a ł w k ra ju , a lb o  szed ł d o  k ra jó w  ju ż  w z g lę d n ie  za ­

m o ż n y c h .

R  za tem , w b re w  tw ie rd z e n io m  te o r i i  k la s y c z n e j, a u to m a ty z m  e k o -. 

n o m ic z n y  n ie  ty lk o  n ie  p ro w a d z ił d o  w y ró w n a n ia  u d z ia łu  p o s z c z e ­

g ó ln y c h  k ra jó w  w  d o c h o d z ie  s p o łe c z n y m , lecz  p rz e c iw n ie , p rz y c z y n ia ł 

s ię  d o  p o g łę b ie n ia  ró ż n ic . D la te g o  w y ró w n a n ie  ty c h  ró ż n ic  m o że  

n a s tą p ić  ty lk o  w  w y n ik u  p la n o w e j a k c j i  na ska lę  m ię d z y n a ro d o w ą . 

T e o re ty c z n ie  są d w ie  d ro g i d o  w y b o ru ;  a lb o  p rz e n ie s ie n ie  p ra c y  d o  

k a p ita łu ,  a lb o  k a p ita łu  do  p ra c y .

Z te g o  c o ś m y  w yże j p o w ie d z ie li o  re n to w n o ś c i in w e s ty c ji w  k ra ­

ja c h  b o g a ty c h  i u b o g ic h , m o ż n a b y  w y c ią g n ą ć  w n io s e k , że p ie rw s z y  

spo só b  je s t  b a rd z ie j p ro d u k c y jn y  z czys to  g o sp o d a rcze g o  p u n k tu  

w id ze n ia ; że m a s o w e  p rz e s ie d le n ie  lu d n o ś c i d o  k ra jó w  b o g a ty c h , 

a w ię c  k ra jó w  o ro z w in ię ty c h  d ro g a c h , k o le ja c h , e le k tro w n ia c h  

i in n y c h  u rz ą d z e n ia c h , z m n ie js z a ją c y c h  k o s z ty  k a p ita ło w e , p rz y c z y n i­

ło b y  s ię  d o  w ię ksze g o  p o d n ie s ie n ia  d o c h o d u  s p o łe c z n e g o  ś w ia ta , 

n iż  in w e s ty c je  k ra jó w  b o g a ty c h  w  k ra ja c h  u b o g ic h , g d z ie  b ra k  w ie lu  

u rządzeń  p o d s ta w o w y c h  i s tą d  są w y s o k ie  k o s z ty  k a p ita ło w e  n o ­

w ych  je d n o s te k  w y tw ó rc z y c h . W n io s e k  ta k i b y łb y  n ie w ą tp liw ie  

s łuszny , g d y b y  ja k o  je d y n ą  zasadę  p rz y ją ć  m a k s y m a liz a c ję  p ro d u k c ji 

ś w ia to w e j, m a k s y m a liz a c ję  d o c h o d u , w y ra ż o n e g o  w ‘ to w a ra c h , lu b
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w a rto ś c ia c h  p ie n ię ż n y c h . B y łb y  to  je d n a k  w n io s e k  bez ża d n e g o  

p ra k ty c z n e g o  z n a c z e n ia , n ie  u w z g lę d n ia łb y  b o w ie m  c a łe g o  szeregu 

c z y n n ik ó w  p s y c h o lo g ic z n y c h , s p o łe c z n y c h  i p o lity c z n y c h ,  a p rze d e  

w s z y s tk im — o g ro m n y c h  k o s z tó w  p s y c h ic z n y c h , n ie u n ik n io n y c h  p rz y  

ta k im  m a s o w y m  p rz e s ie d le n iu  lu d n o ś c i ( k tó re g o  n ie  m o ż n a b y  już  

nazw ać m ig ra c ją ) .

P ra k ty c z n e  zn a cze n ie  m a  za te m  d ru g i s p o s ó b : d o p ły w  k a p ita łu  

d o  k ra jó w  u b o g ic h  o o b f i t y m  c z y n n ik u  p ra cy .

N a z y w a m y  to  w  p ra k ty c e  u p rz e m y s ło w ie n ie m , p o n ie w a ż  p rz e m y s ł 

p rzy  d z is ie js z y m  s ta n ie  te c h n ik i je s t  w ła ś n ie  te g o  ro d z a ju  fo rm ą  

p ro d u k c ji,  p rz y  k tó r e j  na  je d n o s tk ę  p ra c y  p ra c u je  re la ty w n ie  w ię c e j 

je d n o s te k  k a p ita łu ,  a n iż e li w  ro ln ic tw ie .  Z  te g o  p u n k tu  w id z e n ia  

ta kże  i b a rd z ie j in te n s y w n e  m e to d y  ro ln ic tw a  m o ż e m y  nazw ać 

p rz e m y s łe m . _ v Ł ;

D ro g a  d o  w y ró w n a n ia  te n d e n c ji w ro z d z ia le  d o c h o d u  s p o łe c z n e g o  

p ro w a d z iła b y  w ięc  p o p rz e z  u p rz e m y s ło w ie n ie  w s z y s tk ic h  k ra jó w  

p rz e lu d n io n y c h , k ra jó w  u b o g ic h . W  ra m a c h  te j g ru p y  k ra jó w  z a ­

c h o d z ą  w ie lk ie  ró ż n ic ę , lecz o n ic h  p o w ie m  p ó ź n ie j.  W p ie rw  c h c ia ł­

b y m  o m ó w ić  te  m o m e n ty , k tó r e  są w s p ó ln e  d la  w s z y s tk ic h  k ra jó w  

u b o g ic h .

3 ą  to  w s z y s tk o  k ra je  o p rz e lu d n ie n iu  w r o ln ic tw ie , ' g d z ie  w y s tę ­

p u je  b e z ro b o c ie  w  fo r m ie  u k ry te j.  B e z ro b o c ie  lu d n o ś c i w ie js k ie j 

m ie rz y ć  m o żn a  z u p e łn ie  m e c h a n ic z n ie  w spo só b  n a s tę p u ją c y . O b l i ­

c za m y , ja k i p ro c e n t  lu d n o ś c i ż y ją c e j na  w si z r o ln ic tw a  m o ż n a b y  

p rze n ie ść  d o  in n y c h  d z ia łó w  ż y c ia  g d s p o d a rc z e g o , w  p ię rw s z y m  

rzę d z ie  d o  p rz e m y s łu , ta k , ab y  p rzez  to  n ie  z m n ie js z y ły  s ię  r o z ­

m ia ry  p ro d u k c j i  ro ln e j.  N p . g d y b y  w  P o lsce  p rz e d w o je n n e j p rz e ­

n ie s io n o  ze w s i 25 p ro c e n t lu d n o ś c i ta m  ż y ją c e j, to  p ra w d o p o d o ­

b n ie  n ie  n a s tą p iłb y  p rzez  to  s p a d e k  p ro d u k c j i  w s i. T a k ie  b e z ro ­

b o c ie  s t ru k tu ra ln e  je s t  w  k ra ja c h  u b o g ic h  m a rn o tra w s tw e m  n ie p o ­

ró w n a n ie  w ię k s z y m , a n iże li w ię ksze  n a w e t b e z ro b o c ie  w k ra ja c h  

B o g a ty c h .

f \  w ię c  lu d z i z b ę d n y c h  w ro ln ic tw ie  na leży z a tru d n ić  g d z ie in d z ie j,  

a le ja k ?  S am o  p rz e n ie s ie n ie  c z y n n ik a  p ra c y  ze w si d o  m ia s ta , bez 

m aszyn , n a rz ę d z i, d o m ó w  m ie s z k a ln y c h , ś ro d k ó w  t ra n s p o r tu  — 

p ro b le m u  n ie  ro zw ią że . R  te g o  w s z y s tk ie g o  n ie  m a . Rby  w ięc  za ­

tru d n ić  w  k ra ja c h  p rz e lu d n io n y c h  o w o  u k ry te  b e z ro b o c ie  ro ln ic z e , 

k o n ie c z n e  je s t u p rz e d n ie  ic h  u p rz e m y s ło w ie n ie .

O uprzemysłowieniu krajów ubogich
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U p rz e m y s ło w ie n ie  ta k ie  m o ż e  b yć  d c k c n a n ą  w c w o ja k t  s p c s ć h :

1. Z w ła s n y c h  ś ro d k ó w : w te d y  m u s ia ło b y  p c s te p c w a ć  w te m p ie  

z n a c z n ie  w o ln ie js z y m . W . k ra ju  u b o g im  d o k o n a n ie  o s zczę d n o śc i 

n ie  je s t rzeczą  ła tw ą  i m u s ia ło b y  n a s tą p ić  k o s z te m  o b n iż e n ia  s to p y  

ż y c io w e j, k tó ra  i ta k  w  ty c h  k ra ja c h  je s t  ra żą co  n is k a ,

2. D ro g ą  s p ro w a d z a n ia  k a p ita łu ,  a ty lk o  czę śc io w o  z k a p ita łó w  

w ła s n y c h . Ta m e to d a  b y ła b y  n ie w ą tp liw ie  k o rz y s tn ie js z a , p o n ie w a ż  

i te m p o  b y ło b y  zn a czn ie  szybsze  i k o s z te m  n o w y c h  in w e s ty c ji! n ie  

trz e b a b y  o b c ią ż a ć  s te p y  ż y c io w e j.^

P ó jś c ie  p ie rw szą  d ro g ą , d ro g ą  u p rz e m y s ło w ie n ia  a u ta rk ic z n e g o , 

w y m a g a ło b y  p o z a te m  ro z b u d o w y ^  w s z y s tk ic h  s ta d ió w  p rze m ys łu , 

a w ięc^ n ie ty lk o  p rz e m y s łu  le k k ie g o ,  lecz  ró w n ie ż  i p rz e m y s łu  c ię ż ­

k ie g o  i m a s z y n o w e g o . U p rz e m y s ło w ie n ie  w ty m  k ie ru n k u  d o p r o ­

w a d z iło b y  d o  z m n ie js z e n ia  m ię d z y n a ro d o w e g o  p o d z ia łu  p ra c y , 

a p o n a d to  z w ię k s z y ło b y ' ju ż  i ta k  n a d m ie rn ą  z d o ln o ś ć  w y tw ó rc z ą  

ś w ia to w e g o  c ię ż k ie g o  p rzem ys łu .!*

Z a n im  p rz y s tą p im y  d o  ro z w a ż a n ia  d a lszych  z a g a d n ie ń  zw ią za n ych  

ze sp ra w ą  u p rz e m y s ło w ie n ia , 'u c z y n im y  r ra łą t  d y g re s ję . S ta w ia m y  

p y ta n ie : czy u p rz e m y s ło w ie n ie  k ra ju  je s t je d y n ą  d ro c ą  w y ró w n a n ie  

ró ż n ic  i z w ię k s z e n ia  k o n s u m e ji ty c h  k ra jó w ?  C zy n ie  m o ż n a b y  te g o  

o s ią g n ą ć  p o p ro s tu  p rzez  sa m o  rozsze rze n ie  za k re su  i r o z m ia ró w  

h a n d lu  z a g ra n ic z n e g o — e k s p o r tu  i im p o r tu ,  d ro g ą ’ re a liz a c ji zasad 

w o ln e g o  h a n d lu . O tó ż  n ie  w y d a je  s ię , a b y  sam a  re a liza c ja  ty c h  

zasad m o g ła  d o p ro w a d z ić  d o  p o w a ż n ie js z e g o  zw ię k s z e n ia  k o n s u m e ji 

s tre fy  u b o g ie j. ,

P rz e c ię tn a  ro czn a  p ro d u k c ja  [d ó b r  p rz e m y s ło w y c h  w S ta n a ch  

Z je d n o c z o n y c h  w y n o s i na g ło w ę  50 fu n tó w  =  250 d o la ró w  =  1250 

z ło ty c h  p rz e d w o je n n y c h . W  g ru p ie  k ra jó w  p rz e m y s ło w y c h  E u ro p y  

Z a c h o d n ie j (A n g lia ,  F ra n c ja , M ie m c y ) p ro d u k c ja  p rz e m y s ło w a  w y ­

n o s i 30 fu n tó w  (150 d o la ró w  lu b  750 z ło ty c h  p rz e d w o je n n y c h )  na 

g ło w ę , c z y li o d w a d z ie ś c ia  p ro c e n t  w ię c e j, a n iż e li o g ó ln y  d o c h ó d  

ś w ia to w y . N a to m ia s t w u b o g ie j części ś w ia ta  na g ło w ę  p rz y p a d a ło  

m n ie j w ię c e j 2 fu n ty  (50  z ło ty c h  p rz e d w o je n n y c h )  w y ro b ó w  p rz e ­

m y s ło w y c h . A  w ię c  s to s u n e k  p r o d u k c j iJ p rz e m y s  o w e j k ra jó w  b o ­

g a ty c h  i u b o g ic h  r je s t  d a le k o  b a rd z ie j n ie k o rz y s tn y ,  n iż  s to s u n e k  

p rz e c ię tn y c h  d o c h o d ó w  s p o łe c z n y c h , k tó r y  w yraża  s ię  m n ie jw ię c e j 

ja k  1 :1 0 .
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iH a ie źy \.fje d n a k  'z w ró c ić  'u w a g ę  na j  g łę b o k ie  ró ż n ic e 'm ię d z y  p o ­

s z c z e g ó ln y m i k r a ja m i, 's t r e fy  u b o g ie j,  d o  k tó r e j  w lic z a m y  ró w n ie ż  

ta k ie  k ra je , ja k  C ze ch y  i A u s tr ia . Je ż e li w ię c  ja k o  ce l s ta w ia m y  

s o b ie  zw ię k s z e n ie  p rz e c ię tn e j k o n s u m c ji a r ty k u łó w  p rz e m y s ło w y c h  

w te j s tre fie , d o c ią g n ię c ie  je j d o  p o z io m u  n a w e t n ie  E u ro p y  Z a ­

c h o d n ie j,  lecz c h o ć b y  p o ło w y  te g o , co k o n s u m u ją  C ze c h o s ło w a c ja  

i A u s tr ia ,  to  w ów czas im p o r t  sa m ych  ty lk o  a r ty k u łó w  p rz e m y s ło ­

w ych  d o  'k ra jó w  u b o g ic h  m u s ia łb y  b yć  t r z y  ra zy  w ię kszy , a n iż e li 

c a ły  o b ró t  ś w ia to w y  s u ro w c ó w  i a r ty k u łó w  p rz e m y s ło w y c h .

P o za te m , w k o n s e k w e n c ji ta k  z w ię k s z o n y c h  im p o r tó w  do  k ra jó w  

u b o g ic h , p o w s ta łb y  p ro b le m , ró w n ie  zn a czn e g o  zw ię ksze n ia  e k s p o r ­

tó w  d o  k ra jó w  b o g a ty c h . O tó ż  w  k ra ja c h  b o g a ty c h  e la s tyczn o ść  

p o p y tu  na w s z e lk ie  to w a ry  im p o r to w a n e  je s t b a rd z o  n is k a . D o b re m , 

na k tó re  w  p ie rw s z y m  rzę d z ie  w z ra s ta  p o p y t p rz y  d a lszym  [w z ro ś c ie  

d o c h o d u  w  k ra ja c h  ta k ic h  ja k  U . S. AL, je s t  czas w o ln y  o d  p ra c y  

( le is u re ), a n ie  to w a r , k tó r y b y  m o ż n a  t ra n s p o r to w a ć  i p rz y  z w ię k ­

szen iu  p ro d u k c y jn o ś c i w y tw a rz a ć  le p ie j i ta n ie j.

C hoc iaż  w ię c  w c iąż  jeszcze  s p o ty k a m y  w  l ite ra tu rz e  e k o n o m ic z n e j 

fra ze sy  o re a liz a c ji zasad w o ln e g o  h a n d lu , ja k o  j u n iw e rs a ln y m  

ś ro d k u  na w s z e lk ie  n ie d o m a g a n ia  g o s p o d a rk i ś w ia to w e j,  to  je d n a k  

n ie  b ie rze  ic h  p o w a ż n ie  p o d  u w a g ę  ża d e n  \z ty c h  e k o n o m is tó w  

a n g ie ls k ic h  i a m e ry k a ń s k ic h , k tó rz y ^  b io rą , c z y n n y  u d z ia ł w p la n o ­

w a n iu  z m ia n  I u le p sze ń  w  s y s te m a ch  g o sp o d a rc z y c h  sw ych  k ra jó w .

Po te j d y g re s ji p o w ra c a m y  do  p ro b le m ó w  u p rz e m y s ło w ie n ia . 

N ie  sp o só b  tu  o m ó w ić  w s z y s tk ic h  a s p e k tó w , w s z y s tk ic h  s z c z e g ó łó w  

te g o  z a g a d n ie n ia . C h c ia łb y m  je d n a k  p o w ie d z ie ć  o tr z e c h ‘ p o d s ta ­

w o w y c h  w a ru n k a c h  u p rz e m y s ło w ie n ia , ja k ie  m o żn a  s fo rm u ło w a ć  

w o p a rc iu  o w s p ó łcze sn ą  te o r ię  e k o n o m ii.

L  D la  z a tru d n ie n ia  ta k  w ie lk ie j m asy  b e z ro b o tn y c h  b e z ro ln y c h  

p o trz e b a  n ie  ty lk o  m ie s z k a ń  i m aszyn , lecz ró w n ie ż  i p rz e s z k o le n ia . 

P rz e s z k o le n ie  m asy c h ło p s k ie j,  n ie p rz y z w y c z a jo n e j d o ^  p ra c y  p rz e ­

m y s ło w e j, w ym a g a  szeregu d o d a tk o w y c h  ś ro d k ó w  —ż y w n o ś c io w y c h , 

b u d o w la n y c h  i w ie lu  in n y c h . W  s y s te m a c h  g o s p o d a rk i o p a r ty c h  

o n ie w o ln ic tw o ., ow e n ie z b ę d n e  d la  w y s z k o le n ia  w k ła d y  fś ro d k ó w  

w s z e lk ie g o  ro d z a ju  m o żn a  b y ło  t ra k to w a ć  ja k o  p e w n e  in w e s ty c je , 

k tó re  w ła ś c ic ie lo w i z b ie g ie m  czasu zaczną  p rz y n o s ić  d o c h o d y . 

J e d n a k  w in n y c h  w a ru n k a c h  p o je d y ń c z y  z a k ła d  p rz e m y s ło w y , p ra ­

gnący w w ię ksze j m ie rz e  "za tru d n ić  r o b o tn ik ó w ,  m u s i' lic zyć  się
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z ty m , że h ip o te k i na r o c o tn ik u  n ie  m a, Is tn ie je  o g ro m n e , ry z y k o , 

że p o  w y s z k o le n iu , g d y  już  z a k ła d  p o n ió s ł zw ią za n e  z tym i n a k ła d y , 

w ię kszo ść  ty c h  r o b o th ik ó w  m oże  o d e jś ć  g d z ie  in d z ie j —  ta m , gdz ie  

p rz e d s ię b io rc a , k tó r y  n ie  m ia ł i n ie  m a  te g o  ro d z a ju  k o s z tó w , 

m o że  da ć  ty m  ro b o tn ik o m  w yższą p łacę . D la te g o  n a w e t w  k ra ja c h  

ta k  b o g a ty c h  ja k  A m e ry k a  i A n g lia ,  p o d a ż  w y k w a lif ik o w a n y c h  r o ­

b o tn ik ó w  je s t zaw sze jeszcze  n ie w y s ta rc z a ją c a  i n ie  u le g a  w ą tp l i ­

w o śc i, iż o w o  w y k w a li f ik o w a n ie  c z y n n ik a  p ra c y  je s t je d n ą  z w ie l ­

k ic h  in w e s ty c ji p o d s ta w o w y c h , je d n ą  z ty c h  ro d z a jó w  in w e s ty c ji,  

do  k tó ry c h  p ro w a d z e n ia  in ic ja ty w a  p ry w a tn a  je s t n ie z d o ln a . J e d n a k  

p ro b le m  te n , is to tn ie  n ie  d o  ro z w ią z a n ia  d la  im p re z y  p ry w a tn e j,  

m oże  b yć  ro z w ią z a n y  na d ro d z e  in g e re n c ji p a ń s tw a . W  k a lk u la c ji 

p o je d y n c z e g o  p rz e d s ię b io rs tw a  n a k ła d y  na k s z ta łc e n ie  r o b o tn ik ó w  

m o g ą  b yć  u znane  za n ie o p ła c a ln e , p o n ie w a ż  w ią żą  s ię  ze z b y t 

w ie lk im  ry z y k ie m . Te sam e je d n a k  n a k ła d y , z p u n k tu  w id z e n ia  

o g ó ln e j re n to w n o ś c i g o s p o d a rs tw a  n a ro d o w e g o , są n ie z b ę d n e  d la  

o s ią g n ię c ia  p la n o w a n e g o  w yższego  p o z io m u  z a tru d n ie n ia  i d o c h o d u  

s p o łe c z n e g o  w p rzysz ło śc i. , ■ , . . .

2. D ru g i n ie z w y k le  w ażny  m o m e n t,  k tó r y  n a ie ży  u w zg lę d n ię  p rzy  

p la n o w a n iu  u p rz e m y s ło w ie n ia  — to  k o m p le m e n ta rn o ś ć  n o w o  z a k ła ­

d a n y c h  p rz e m y s łó w . A b y  z ilu s tro w a ć  p ro b le m y  z ty m  zw iązane , 

w e ź m ie m y  n a s tę p u ją c y  p rz y k ła d : z a łó ż m y , że m a m y  k ra j o dużym  

b e z ro b o c iu  u k ry ty m  w ie js k im i. Z p o ś ró d  ty c h  b e z ro b o tn y c h  p rz e ­

n o s im y  pew ną  lic zb ę , n p , 5000, do  m ia s ta  i z a tru d n ia m y  ich  

w  n o w o w y b u d o w a n e j fa b ry c e  o b u w ia  (u zyska w szy  w p ie rw  w ja k iś  

sp o só b  k a p ita ł na b u d o w ę  te j fa b ry k i) ,  g d y b y  ro b o tn ic y  ci w y d a w a li 

s w o je  z a ro b k i w  ca ło śc i na o b u w ie , to  w ten  sposób  p ro d u k ty  

te g o  z a k ła d u  m ia ły b y  z a p e w n io n y  z b y t, n ie  narusza jąc  s ta ry c h  r y n ­

k ó w ; p rz y  10% m a rż y  z ysku  p ro b le m  ry n k u  d la  n o w e j p ro d u k c ji 

z o s ta łb y  ro zw ią za n y  w 90%. N ie  u le g a  je d n a k  w ą tp liw o ś c i,  że r o ­

b o tn ic y  w y d a d z ą  na za ku p  o b u w ia  n ie  ca łe  sw o je  z a ro b k i,  lecz 

ty lk o  n ie zn a czn ą  ic h  część, to  też p ro b le m  ry n k u  p o z o s ta n ie  n a d a l 

n ie ro z w ią z a n y .

P rz y jm ijm y  te raz , że is tn ie je  z o rg a n iz o w a n a  p la n o w a  a k c ja  u p rz e ­

m y s ło w ie n ia , k tó ra  d o p ro w a d z i do  z a tru d n ie n ia  w p rz e m y ś le  już  

n ie  500, lecz m il io n a  b e z ro b o tn y c h  ze w s i i że lu d z i ty c h  .za trudn ia  

s ię  n ie  w je d n y m  p rz e m y ś le , lecz w c a ły m  sze regu  p rz e m y s łó w , 

k tó re  w y tw a rza ć  będą  ra z e m  z e s p ó l ty c h  w ła śn ie  to w a ró w , nai k tó re
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w ię kszo ść  n o w y c h  r o b o tn ik ó w  w y d a  swe p ła ce . W te d y  to , co  n ie  

b y ło  m o ż liw e  d la  je d n e g o  p rz e d s ię b io rs tw a  lu b  je d n e j g a łę z i, s ta n ie  

s ię  m o ż liw e  d la  s y s te m u  k o m p le m e n ta rn y c h  p rz e m y s łó w : d o d a t ­

k o w a  s iła  k u p n a  n o w o z a tru d n io n y c h  ro b o tn ik ó w  s tw a rza  r y n k i d la  

p ro d u k tó w  n o w o w y b u d o w a n y c h  za k ła d ó w . W te d y  p rze w a żn a  część 

n o w e j p ro d u k c j i  z n a jd z ie  s w ó j r y n e k  na m ie js c u  i w  re z u lta c ie  

n a s tą p i w z ro s t p ro d u k c j i  ś w ia to w e j,  p rz y  m in im a ln y c h  je d y n ie  za ­

k łó c e n ia c h  na ry n k a c h  m ię d z y n a ro d o w y c h . J e s t to  jeszcze  je d e n  

m o m e n t,  zw ię k s z a ją c y  re n to w n o ś ć  in w e s ty c ji o p a r ty c h  o p la n  

o g ó ln y , w  p o ró w n a n iu  z ta k im i s a m y m i in w e s ty c ja m i,  je d y n ie  

w y k o n y w a n y m i w  ra m a c h  n ie z a le ż n y c h  p la n ó w  p o s z c z e g ó ln y c h  

p rz e d s ię b io rs tw ; a lb o w ie m  p rz y  p la n ie  o g ó ln y m  o d p a d a  ry z y k o , że 

p ro d u k t  n ie  z n a jd z ie  z b y tu , k tó re  s ta n o w iło b y  p o w a ż n y  e le m e n t 

k o s z tó w  w in d y w id u a ln y c h  p la n a c h  in w e s ty c y jn y c h .

D la cze g o  w ię c  zasada k o m p le m e n ta rn o ś c i p rz e m y s łó w  n ie  z o - 

s ta ła ^ d o ty c h c z a s  w yzyska n a  p rzez  w ię ksze  k o n s o rc ja  k a p ita ło w e ?  

O w szem , b y ły  p ró b y  na n ie w ie lk ą  m ia rę . A k c je  na w ię kszą  ska lę  

b y ły  n ie m o ż liw e , ze w z g lę d u  n a  b ra k  p la n o w a n ia  o g ó ln o p a ń s tw o -  

w ego  o raz  n ie z n a jo m o ś ć  te c h n ik i  p la n o w a n ia .

T e o re ty c y  e k o n o m ii n ie  z a jm o w a li s ię  ty m  z a g a d n ie n ie m . B y liś m y  

ta k  da le ce  z a fa s c y n o w a n i n a s z y m i m o d e la m i te o re ty c z n y m i,  że n ie  

z a s ta n a w ia liś m y  s ię  już , czy s p ra w d z a ją  się on e  w rz e c z y w is to ś c i. 

T e o r ia  ró w n o w a g i z a jm o w a ła  s ię  zasad n iczo  ry n k a m i t. zw. d o s k o ­

n a ły m i.  J e d n a k  ry n k ó w  d o s k o n a ły c h  n ie  m a w  rz e c z y w is to ś c i d la  

ża d n e g o  z d ó b r  e k o n o m ic z n y c h .

M ap o zó r n a jb a rd z ie j z b liż o n e  do  m o d e lu  ry n k u  d o s k o n a łe g o  b y ły  

ry n k i p ie n ię ż n y  i k a p ita łó w . W y d a w a ło  s ię , że p o s ia d a ły  o n e  c e ­

c h y  ry n k u  d o s k o n a łe g o  d z ię k i ca łe m u  s y s te m o w i s k o m p lik o w a ­

nych  in s ty tu c j i  i u rządzeń , ja k  g ie łd y , a je n c i, p o w s z e c h n ie  u d o s tę p ­

n io n e  n o to w a n ia  cen o raz  z ło ż o n y  a p a ra t w yko n a w czy . J e d n a k  

w c ią g u  w ie k u  X IX  n a w e t i te n  ry n e k  k a p ita ło w o -p ie n ię ż n y  o k a z a ł 

s ię  r y n k ie m  n ie d o s k o n a ły m . J a k  w ia d o m o , cechą  ry n k u  d o s k o n a ­

łe g o  je s t  is tn ie n ie  je d n o li te j ce n y . Za ta k ą  je d n o li tą  cenę na p o ­

s z cze g ó ln ych  ry n k a c h  k a p ita ło w y c h  lu b  p ie n ię ż n y c h  uw ażana  je s t 

s to p a  p ro c e n to w a . J e d n a k  o ilo ś c ia c h  in w e s to w a n y c h  k a p ita łó w  

d e c y d o w a ła  n ie ty lk o  s to p a  p ro c e n to w a , lecz p o n a d to  cena ry z y k a . 

W  p rz e c iw ie ń s tw ie  d o  je d n o l i te j  na d a n y m  ry n k u  s to p y  p ro ce n to m  

w e j, cena  ry z y k a  b y ła  z ró ż n ic z k o w a n a  d la  p o s z c z e g ó ln y c h  lo k a t
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i u za le żn io n a  od  o s o b y  d łu ż n ik a  i ro z m ia ró w  u d z ie lo n e j m u  p o ­

życzk i. W  ten  s p o s ó b  na  ry n k a c h  k a p ita ło w y c h  w y tw o rz y ł,  s ię  p e ­

w ie n  s y s te m  ra c jo n o w a n ia  k e p ita łó w  m ię d z y  różne  k ra je , ga łęz ie , 

a n a w e t m ię d z y  p o s z c z e g ó ln y c h  p rz e d s ię b io rc ó w , k tó r y  fu n k c jo n o ­

w a ł n ie z a le ż n ie  o d  s to p y  p ro c e n to w e j. S y s te m  te n  z n a la z ł w y ra z  

w  s tru k tu rz e  a p a ra tu  b a n k o w e g o  i w  zw ycza ja ch  k re d y to w y c h , a to  

z k o le i p rz y c z y n iło  się d o  je g o ^ u s z ty w n ie n ia .

W ła śn ie  te g o  ro d z a ju  s y s te m  ra c jo n o w a n ia  k a p ita łó w  s ta ł na 

p rz e s z k o d z ie  re a liz a c ji za sa d y  k o m p le m e n ta rn o ś c i p rz e m y s łó w . In ­

w e s tu ją c  k a p ita ł za g ra n icą , u d z ie la n o  na o g ó ł k re d y tó w  p o je d y n ­

czym  p rz e d s ię b io rs tw o m . S tą d  też o ro z m ia ra c h  in w e s ty c ji d e c y ­

d ow a ła  p rz e w id y w a n a  re n to w n o ś ć  p o je d y n c z e g o  za k ła d u , b ra n o  

w ię c  p o d  uw agę  ty lk o  te  k o rz y ś c i,  k tó r e  m o g ły  zna leźć  w y ra z  w  r a ­

c h u n k u  s tra t  i z y s k ó w  p o je d y n c z e g o  p rz e d s ię b io rs tw a . D la  te g o  

p o m ija n o  w s z e lk ie  k o rz y ś c i „z e w n ę trz n e "  (e x te rn a l e c o n o m ie s ) , 

zw iązane  z k o m p le m e n ta rn o ś c ią  e k s p a n s ji w ró żn ych  d z ia ła ch  g o s ­

p o d a rs tw a . T ego  ro d z a ju  k o rz y ś c i z o s ta ły b y  u w id o c z n io n e  w zyskach  

p ie n ię ż n y c h  d o p ie ro  w te d y , g d y b y  .w s z y s tk ie  n o w o p o w s ta ją c e  z a ­

k ła d y  w  u p rz e m y s ła w ia n y m  o k rę g u  tw o rz y ły  je d e n  w ie lk i k o n c e rn , 

k tó r y  s ta n o w iłb y  je d n o s tk ę  fin a n s o w ą .

N a s tę p n y  p ro b le m , ró w n ie ż  zw ią z a n y  z f in a n s o w a n ie m  a k c ji u p rze - 

m y s ło w ia n ia  p rzez k a p ita ł z a g ra n ic z n y , to  p ro b le m  tra n s fe ru  p o w r o t ­

n e g o , p ro b le m  p rz e k a z a n ia  za g ra n ic y  p ro c e n tó w  i d y w id e n d .* . T a k i 

tra n s fe r  w ym a g a  u trz y m y w a n ia  p rzez  k ra j d łu ż n ic z y  s ta ły c h  n a d w y ż e k  

e k s p o r to w y c h . N a d w y ż k i te  .m uszą  zna leźć  r y n k i zb y tu  i to  je s t 

n a jw a ż n ie js z y m  m o m e n te m  w ty m  z a g a d n ie n iu .

W  w ie k u  X IX  t ra n s fe r  p ro c e n tó w  i d y w id e n d  n ie  nasuw a ł w ię kszych  

tru d n o ś c i.  K ra je  d łu żn icze , b y ły , t o  k ra je  d o s ta rcza ją ce  s u ro w c ó w ; 

k ra je  w ie rz y c ie ls k ie , w y s o k o  u p rz e m y s ło w io n e , p o trz e b o w a ły  ty c h  

s u ro w c ó w  d la  ic h  p rz e tw a rz a n ia , f l  za te m  tra n s fe r  d o k o n y w a ł się 

a u to m a ty c z n ie  w  w y n ik u  n a tu ra ln e j w y m ia n y , n a tu ra ln e g o  p o d z ia łu  

p ra c y  [p o m ię d z y  k ra ja m i d łu ż n ic z y m i a w ie rz y c ie ls k im i.  O b e c n ie  

je d n a k  z a k re s  s p e c ja liz a c ji k ra jó w  je s t d a le k o  w ęższy, n iż  w  w ie k u  

X IX ,  to  też sam  m e c h a n iz m  ry n k o w y  n ie  ro zw ią że  p ro b le m u  t ra n ­

s fe ru , T u ta j ró w n ie ż  k o n ie c z n e  je s t p la n o w a n ie . P lan  m us i p rz e w i­

dz ie ć , w  ja k im  czas ie , w ja k ie j p o s ta c i,  w ja k i sp o só b  - m a  n a s tą p ić  

p rze ka za n ie  z a g ra n ic y  p r o c e n tó w |  i ^ d y w id e n d .  Z w y k le  m ó w i się 

n ie ty lk o  o za p ła c ie  p ro c e n tó w  i d y w id e n d , lecz i o sp ła c ie  k a p i-
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ta tó w . T ak ie  u jm o w a n ie  sp raw y , p o p u la rn e  s z c z e g ó ln ie  w  s fe ra c h  

b a n k ie rs k ic h  a m e ry k a ń s k ic h , n ie z w y k le  u tru d n ia  ro z w ik ła n ie  p r o ­

b le m u  u p rz e m y s ło w ie n ia  i ' in w e s ty c ji z a g ra n ic z n y c h , n ie  ty lk o  d la  

k ra jó w  d łu ż n ic z y c h , lecz ró w n ie ż  i d la  w ie rz y c ie li.

N a s tę p u ją c y  p rz y k ła d  m o że  to  z ilu s tro w a ć . Z a łó ż m y , że p ro c e n ty  

i d y w id e n d y  w ynoszą  5% ro c z n ie . D o p ó k i m ó w im y  o za p ła c ie  p r o ­

c e n tó w  i d y w id e n d , to  o p ła c a  s ię  każda  in w e s ty c ja , z k tó r e j p rz e ­

w id y w a n e  zysk i p o k ry w a ją  także  5%; g d y  je d n a k  o b o k  p ro c e n tó w  

żąda się s p ła ty  k a p ita łu ,  w te d y  w ym a g a  się od  in w e s ty c ji,  a b y  

z ysk i p o k ry ły  n ie  ty lk o  5o/°, lecz 8 lu b  1 Oo/°; o d p a d a ją  w te d y  w s z y s tk ie  

te  in w e s ty c je , k tó re  n ie  są w s ta n ie  te g o  p o k ry ć , c h o c ia ż  ich  re n ­

to w n o ś ć  p o zw a la  na z a p ła tę  p ro c e n tó w ; m a le je  w ię c  zakres  o p ła ­

ca ln o śc i in w e s ty c ji.  P o n a d to , je że li k ra j z o b o w ią z a łb y  s ię  d o  s p ła ty  

n ie ty lk o  p ro c e n tó w , lecz i k a p ita łó w , to  k o n ie c z n a  n a d w yżka  e k s p o r ­

to w a  m u s ia ła b y  w z ro sn ą ć  p ó łto ra  raza, a n a w e t d w u k ro tn ie ;  trze b a  

b o w ie m  p rze ka za ć  z a g ra n ic y  już  n ie  5, lecz 8 lu b  10 p ro c e n t. T y m ­

czasem  dz iś  n a w e t n ie zn a czn e  zw ię ksze n ie  e k s p o r tó w  b ie żą cych  

n a p o ty k a  na o g ro m n e  tru d n o ś c i z n a le z ie n ia  ry n k u  zb y tu , a w ięc  

o ta k  w ie lk im  w zro śc ie  m o w y  b yć  n ie  m oże . T y m b a rd z ie j,  że e la ­

s tyczn o ść  d o c h o d o w a  p o p y tu  k ra jó w  b o g a ty c h  na to w a ry  im p o r to ­

w ane  je s t dz iś  b a rd z o  n ie w ie lk a , bo , ja k  ju ż  w s p o m in a liś m y , p rz y ro s t 

d o c h o d u  s p o łe c z n e g o  w  ty c h  k ra ja c h  zw iększa p o p y t p rz e d e w s z y s tk im  

na czas w o ln y  o d  p ra c y . J e że li w ię c  d o ty c h c z a s  w y m a g a n e  s p ła ty  

k a p ita łó w  uzn a w a n o  za s łuszne , to  p o le g a ło  to  w  d uże j m ie rz e  na 

z łu d z e n iu  o p ty c z n y m . Z łu d z e n ie  p o le g a ło  na ty m , że zasadę, k tó ra  

m o g ła  być  s łuszna ty lk o  w o d n ie s ie n iu  do  p o je d y n c z e g o  b a n k u  

lu b  p o je d y n c z e g o  za k ładu  . p rz e m y s ło w e g o , c h c ia n o  s to so w a ć  ró w ­

n ież  p rz y  in w e s ty c ja c h  m ię d z y n a ro d o w y c h . T ym cza se m  s p ła ta  

k a p ita łó w  m oże  oka za ć  się  n ie p o trz e b n a  i n ie p o żą d a n a  d la  w ie rz y ­

c ie la , n a w e t w w y p a d k u  p o je d y n c z e g o  p rz e d s ię b io rs tw a . W y o b ra ź m y  

so b ie , że k to ś  p o s ia d a  p o r t fe l a k c ji,  k tó re  uw aża za d o b re , a to w a ­

rz y s tw o  a k c y jn e  n a g le  u c h w a la  l ik w id a c ję  i sp ła tę  k a p ita łu  p o s ia ­

d a c z o m  a k c ji.  N aszem u  a k c jo n a r iu s z o w i n ie  sp ra w i to  żadne j p rz y ­

je m n o ś c i;  p rz e c iw n ie , b ę d z ie  s ię  czu l p o k rz y w d z o n y , tra c i b o w ie m  

z a p e w n io n y  p o p rz e d n io  zysk . P rzy  in w e s ty c ja c h  m ię d z y n a ro d o w y c h  

sp ła ta  k a p ita łó w  bez w zg lę d u  na to ,  czy je s t, czy n ie  je s t pożądana , 

je s t,  ja k  w y k a z a liś m y , n ie m o ż liw a . W ysu w a n ie  ty c h  n ie m o ż liw y c h  

d o  z re a liz o w a n ia  żądań h a m u je  je d y n ie  p rz e d s ię b ra n e  a k c je  in w e s ty ­



c y jn e  w k ra ja c h  u b o g ic h . Z a te m  w y d a je  s ią /ż e  n a jro z s ą d n ie j b y ło b y  

w o g ó le  n ie  m ó w ić  o s p ła c ie  k a p ita łó w  p rz y  z a c ią g a n iu  p o życzek  

z a g ra n ic z n y c h . W p ro w a d z e n ie  d o  u m ó w  p rzep isów / o  s p ła c ie  m oże  

m ie ć  sens ty lk o ,  ja k o  u sza n o w a n ie  p e w n y c h  t r a d y c j i  i n a w y k ó w  

s fe r b a n k ie rs k ic h .  W  p ra k ty c e  n ig d y  s p ła ty  ta k ie  n ie  m ia ły  m ie js c a  

i to  naw e t w w ie k u  XIX, g d y  zakres  s p e c ja liz a c ji k ra jó w / b y ł szerszy 

n iż  o b e c n ie  i w ię k s z e  b y ło  s tą d  zn a cze n ie  h a n d lu  m ię d z y n a ro d o w e g o .

N a s tę p u ją c a  zasada  w ysuw a  s ię  ja k o  w n io s e k  o g ó ln y  z po w yższych  

ro zw a ża ń : p ro b le m ; u p rz e m y s ło w ie n ia  kra jów / u b o g ic h  s ta n ie  Się 

ła tw ie js z y  d o  ro z w ią z a n ia , je ż e li o  s k ie ro w a n iu  k a p ita łó w  d e c y d o w a ć  

b ę d z ie  n ie  re n to w n o ś ć  p o je d y n c z y c h  zak ładów ,, lecz re n to w n o ś ć  

o g ó ln a  in w e s ty c ji w d a n y m  k ra ju , k tó re  m u szą  b y ć  t ra k to w a n e  ja k o  

ca ło ść  z g o s p o d a rc z e g o  i f in a n s o w e g o  p u n k tu  w id z e n ia .

Zasada  ta  z a w a rta  je s t  d z iś  w e  w s z y s tk ic h  n ie m a li w s p ó łc z e s n y c h  

p ro je k ta c h  u re g u lo w a n ia  m ię d z y n a ro d o w y c h  s to s u n k ó w  g o s p c -  

d a rczych .
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Zysk konkurencyjny1)
1. W a l r a s o w s k a  t e o r i a  z y s k u

L e o n  W a lra s  p ie rw s z y  w  e k o n o m ii s p re c y z o w a ł p o ję c ie  zysku , 

ja k o  n a d w y ż k i o s ią g a n e j p rzez p rz e d s ię b io rc ę  ze sp rze d a ży  po  ce ­

n a ch  w yższych  o d  k o s z tó w , n ie  m a ją c e j n ic  w s p ó ln e g o  z t. zw. 

w d a w n e j e k o n o m ii „z y s k ie m  od  k a p ita łu " ,  ja k o  w y n a g ro d z e n ie m  

za k a p ita ł u lo k o w a n y  w d a n y m  p rz e d s ię b io rs tw ie , a n i z w y n a g ro ­

d z e n ie m  za k ie ro w n ic tw o  p rz e d s ię b io rs tw e m , k tó re  to  p o z y c je , ja k o  

o p ro c e n to w a n ie  k a p ita łu  i w y n a g ro d z e n ie  za p ra cę  k ie ro w n ic z ą  

w g  n o rm  ry n k o w y c h , W a lra s  w łą c z y ł d o  k o s z tó w .

W a lra s  s tw ie rd z a , że p rz y  w o ln e j k o n k u re n c ji ce n y  dążą do  z ró w ­

n a n ia  się z k o s z ta m i, co  n a s tę p u je  w m o m e n c ie  ró w n o w a g i.  J e ż e li 

je d n a k :
„d a n s  c e rta in e s  e n tre p r is e s , le  p r ix  de v e n te  des p ro d u its  

e&t s u p e r ie u r a le u r p r ix  de re v ie n t  en se rv ice s  p ro d u c te u rs , 

d ’ ou  re s u lte  un  b e n e fic e , les e n tre p re n e u rs  a f f lu e n t  ou 

d e v e lo p p e n t le u r p ro d u c t io n  ce q u i a u g m e n te  la q u a n t ite  

des p ro d u its ,  en fa i t  b a isse r le p r ix  et re d u it  1’e ca rt; e t si, 

d a n s  c e rta in e s  e n tre p r is e s , le  p r ix  de re v ie n t  des  p ro d u its  

en se rv ice s  p ro d u c te u rs  est s u p e r ie u r  a le u r  p r ix  de ve n te , 

d ’o u  re s u lte  une  p e rte , les e n tre p re n e u rs  se d e to u rn e n t ou 

re s tre ig n e n t le u r p ro d u c t io n ,  ce q u i d im in u e  la q u a n t ite  

des p ro d u its ,  en fa i t  hausse r le p rix  e t re d u it  e n c o re  1’e c a r t" * *).

a A rty k u ł n iniejszy stanowi jeden z rozdziałów  obszerniejszej pracy p. t. 

„O gólna teo ria  konkurenc ji" .

*) „Elćm ents cPEconomie Politique P ure“, 1926, str. 194.
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W  re z u lta c ie  w  u ję c iu  W a lra sa  zysk  je s t p e w n e g o  ro d z a ju  z łu d ę ' 

u trz y m u ją c ą  p rz e d s ię b io rc ę  w  d z ia ła ln o ś c i i d a ją c ą  s ię ': os ią g n ą ć  

ty lk o  p rz e jś c io w o , a b y  w k ró tc e  z n ik n ą ć  n a s k u te k "  w z ro s tu  lic z b y  

p rz e d s ię b io rc ó w  lu b  ro zsze rze n ia  p ro d u k c j i  p rzez  p rz e d s ię b io rc ó w  

już  is tn ie ją c y c h . R o z p a trz m y  o d d z ie ln ie  w p ły w  ty c h  d w ó c h  c z y n n i­

k ó w  n iw e lu ją c y c h  zysk i t. zn. z m ia n  lic z b y  p rz e d s ię b io rc ó w  i zm ian  

ro z m ia ró w  p ro d u k c j i  p rz y  d a n e j lic z b ie  p rz e d s ię b io rc ó w .

J e że li każda  je d n o s tk a  m o ż e  z o s ta ć  p rz e d s ię b io rc ą , oznacza to , 

że każda  je d n o s tk a  p o s ia d a  p e w ie n  n ie z b ę d n y  d la  a p a ra tu  g o s p o ­

d a rc z e g o  e le m e n t n ie z d a tn y  d o  ż a d n y c h  in n y c h  c e ló w , a w ię c  n ic  

n ie  k o s z tu ją c y . J e ż e li e le m e n t te n  p o z v a la  na o s ią g n ię c ie  zysku , 

co je s t w g W a lra s a  „ la  ra is o n  d e te rm in a n tę "  p rz e d s ię b io rc y , każda  

je d n o s tk a  b ę d z ie  dążyć  d o  te g o , a b y  zo s ta ć  p rz e d s ię b io rc ą ..  J e ż e lib y  

je d n a k , p rz y  d ą ż e n iu  w s z y s tk ic h  je d n o s te k 'd o  z a ję c ia  s ta n o w is k a  

p rz e d s ię b io rc y , o k a z a ło  s ię . że z y s k i są u je m n e , z n a c z y ło b y  to , że 

e le m e n tu  p rz e d s ię b io rc z o ś c i,  ja k b y  go  m o ż n a  b y ło  nazw ać, je s t za 

dużo . W  ty c h  w a ru n k a c h  o s ią g n ię c ie  ró w n o w a g i b y ło b y  n ie m o ż liw e  

i m ia ły b y  m ie js c a  s ta łe  w a h a n ia . W szyscy  ch cą  zo s ta ć  p rz e d s ię ­

b io rc a m i,  w ó w cza s  ce n y  s p a d a ją  p o n iż e j k o s z tó w . N a r s k u te k  te g o  

w szyscy p rz e s ta ją  b y ć  p rz e d s ię b io rc a m i i c e n y  ro sn ą  p o w yże j k o s z ­

tó w , co  zn o w u  p o w o d u je  „ r u n "  na s ta n o w is k o  p rz e d s ię b io rc y  itd .

R ó w n o w a g a  m oże  n a s tą p ić  t y lk o  w te d y , g d y  ilo ś ć  te g o  „e le m e n tu  

p rz e d s ię b io rc z o ś c i"  w s to s u n k u  d o  p o trz e b  b ę d z ie  o g ra n ic z o n a . 

G d y  je d n a k  p rz y jm ie m y , że lic z b a  p rz e d s ię b io rc ó w  je s t o g ra n ic z o n a , 

w ów czas p rz y p ły w o w i p rz e d s ię b io rc ó w  do  g a łę z i, w  k tó re j u ja w n iły  

się  zy s k i, to w a rzyszyć  b ę d z ie  o d p ły w  z in n e j ga łę z i, w  k tó r e j na 

s k u te k  te g o  o d p ły w u  m o g ą  s ię  też  u ja w n ić  z y s k i. W  o g ó ln y m  w y ­

n ik u  n a s tą p i n ie  n iw e la c ja  zysku , lecz z g o d n ie  z zasadą S m ith a , 

w y ró w n a n ie  s ię  z y s k ó w  w p o s z c z e g ó ln y c h  g a łę z ia ch .

Z m ia n y  w i lo ś c ia c h  p rz e d s ię b io rc ó w  ty lk o  w ów czas  m o g ły b y  d o ­

p ro w a d z ić  d o  n iw e la c ji z yskó w , g d y b y ś m y  p rz y ję l i  h ip o te z ę  is tn ie n ia  

„ re z e rw o w e j a rm ii p rz e d s ię b io rc ó w "  g o to w y c h  do  p rz y s tą p ie n ia  do  

d z ia ła ln o ś c i w s :ę d z ie  ta m , g d z ie  u ja w n ią  s ię  zysk i i z n ik a ją c y c h  

z u k ła d u  g o s p o d a rc z e g o  z c h w ilą  w y s tą p ie n ia  s tra t.  F a k t w ię c , że 

liczb a  p rz e d s ię b io rc ó w ';  u lega  z m ia n ie  w  za le żn o śc i o d  w y s o k o ś c i 

z yskó w , n ie  p o w o d u je  b y n a jm n ie j n iw e la c ji zysków .

N a to m ia s t  z ysk i m o g ą  być zn iw e lo w a n e , o i le  p rz e d s ię b io rc y  

będą  p o w ię k s z a ć  ro z m ia ry  p ro d u k c j i  p rz y  is tn ie n iu  z y s k ó w  lub  k u r ­
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czyć je  p rzy  is tn ie n iu  s tra t ,  p o d  w a ru n k ie m  w szakże, że p rz e d s ię ­

b io rc y  n ie  b ę d ą  s o b ie  zdaw ać s p ra w y , że p o w ię k s z e n ie  p ro d u k c ji 

d o p ro w a d z i d o  o b n iż e n ia  ce n y  i z n iw e lo w a n ia  zysku . N a s tą p ić  to 

je d n a k  m o że  ty lk o  w te d y , g d y  p rz e d s ię b io rc y  t ra k tu ją  cenę  r y n ­

k o w ą  ja k o  w ie lk o ś ć  daną  z g ó ry  i n ie za le żn ą  o d  ro z m ia ró w  p ro ­

d u k c ji p o s z c z e g ó ln e g o  p rz e d s ię b io rc y . T a ką  sy tu a c ję  e k o n o m ia  

w sp ó łcze sn a  o k re ś la , ja k o  k o n k u re n c ję  d o s k o n a lą  (w  p ro p o n o w a n e j 

p rzez |nas te rm in o lo g i i  je s t to  k o n k u re n c ja  b ie rn a ). S ta n o w i cna  

p o d s ta w ę  k o n c e p c ji W a lra sa .

W g .W a lra s a  p rz e d s ię b io rc a  m oże  o s ią g n ą ć f zy s k i ty lk o  p rz e jś c io w o . 

Ś ro d k i na s w o je  u trz y m a n ie  c z e rp ie  on  z p o s ia d a n ia ' c z y n n ik ó w  

p ro d u k c ji,  k a p ita łu ,  z ie m i lu b  p ra c y 3).

2. „ Z y s k i  n o r m a l n e " .

P an i R o b in s o n  w y c h o d z i z b a rd z ie j re a lis ty c z n y c h  za ło że ń  i p r z y j­

m u je , że lic zb a  p o te n c ja ln y c h  p rz e d s ię b io rc ó w  je s t s o g ra n ic z o n a  

n ie ty lk o  w s to s u n k u  d o  ca łośc i g o s p o d a rs tw a , lecz i ró w n ie ż  w  s to ­

s u n k u  d o  p o s z c z e g ó ln y c h  ga łęz i. Z  o g ra n ic z o n o ś c i lic z b y  p o te n c ja l­

n y c h  p rz e d s ię b io rc ó w  w y n ik a  to ,  że re a liz u ją  o n i z ysk i. Z y s k i te 

p a n i R o b in s o n ?  nazyw a  n o rm a ln y m i ( „ n o rm a l p r o f i t s " )  i d e f in iu je  

je , ja k o  ta k i p o z io m  z y s k ó w , p rzy  k tó ry m  lic zb a  p rz e d s ię b io rc ó w  

w  p o s z c z e g ó ln y c h  g a łę z ia ch  n ie  w yka zu je  żad n ych  te n d e n c ji do  

z m ia n 4). Z y s k i n o rm a ln e  w p o s z c z e g ó ln y c h  g a łę z ia ch  n .o g ą  s ię  ró ż n ić  

w  za le żn o śc i od  t ru d n o ś c i zw ią za n ych  z z a in s ta lo w a n ie m  s ię  ja k o  

p rz e d s ię b io rc a  w d a n e j g a łę z i p rz e m y s łu  i b ę d ą  w yższe w g a łę z ia ch , 

w k tó ry c h  t ru d n ie j je s t  za łożyć  p rz e d s ię b io rs tw o , n iż  w  g a łę z ia ch , 

w k tó r y c h  to  je s t ła tw ie js z e . Z y s k i n o rm a ln e  w p o s z c z e g ó ln y c h  g a łę ­

z ia c h  nie^są w ie lk o ś c ią  s ta łą , lecz m o g ą  się  w ahać w  p e w n y c h  g ra n i­

c a c h .„G ó rn ą  g ra n icę  z y s k ó w  „ n o rm a ln y c h "  s ta n ć w i te n  p o z io m  zysków , 

p rzy  k tó r y m  zaczyna  s ię  d o p ły w  n o w y c h  p rz e d s ię b io rc ó w , g ra n ic ę  

d o ln ą  —  te n  p o z io m  z y s k ó w , p rz y ' k tó r y m  n a s tę p u je  o d p ły w  d a w ­

n ych  p rz e d s ię b io rc ó w . P o z io m  z y s k ó w  o d p o w ia d a ją c y  ty m  p u n k to m , 

w  k r ó tk ic h  o k re s a c h  czasu, m o że  s ię  zn a czn ie  ró ż n ić  ze w zg lę d u  

na s tra ty  i k o s z ty  zw iązane  z p rz e n o s z e n ie m  s ię  p rz e d s ię b io rc y  

z g a łę z i d o  g a łę z i5). W y d a je  s ię  o czyw is te , że g ra n ice , w k tó ry c h

*) L. c. str.5194.
4) „Econom tcs of im perfect C om petition", str. 92— 93J

5) P. „W hat is Perfect C om petition", The Q uarterly  Journal of Econom ics, 1934.
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z y s k i n o rm a ln e  m o g ą  się w ahać , n ie  tra c ą c  sw ego c h a ra k te ru , będą  

ty m  szersze, im  b a rd z ie j d łu g o trw a ły  c h a ra k te r  ma z a in w e s to w a n y  

w d a n e j ga łę z i k a p ita ł.

Z y s k i „n o rm a ln e "  o d p o w ia d a ją  w ię c  te m u  p o z io m o w i z y s k ó w , 

k tó ry  się  u s ta li w  m o m e n c ie  ró w n o w a g i.  Z y s k i p o d - i n a d n o rm a ln e  

są z ja w is k ie m  p rz e jś c io w y m . Z y s k i „n o rm a ln e "  w  p o s z c z e g ó ln y c h  

g a łę z ia c h , ja k k o lw ie k  w  k r ó tk ic h  o k re s a c h  czasu m o g ą  s ię  z m ie n ia ć  

w p e w n y c h  g ra n ic a c h  n ie za le żn ie  o d  s ie b ie , to  je d n a k  na da lszą  

m e tę  p o z o s ta ją  o d  s ie b ie  w ś c is łe j za leżnośc i. T a k , że p o z io m  

zyskó w  n o rm a ln y c h  w y zn a cza n y  je s t je d n o c z e ś n ie  d la  ca ło śc i g o ­

sp o d a rs tw a . P o z io m  zyskó w  „n o rm a ln y c h "  n ie  je s t w y z n a c z o n y  

w s p o s ó b  a b s o lu tn y , lecz za leżny  je s t o d  p u n k tu  ró w n o w a g i, k tó r y  

u le g a  z m ia n o m  w  za le żn o śc i od  z m ia n  d a t g o s p o d a rc z y c h . P o ję c ie  

w ię c  z y s k ó w  n o rm a ln y c h  je s t p o ję c ie m  re la ty w n y m . O k re ś le n ie  

p o z io m u  z y s k ó w  o d p o w ia d a ją c y c h  s ta n o w i ró w n o w a g i ja k o  z y s k ó w  

„ n o r m a ln y c h " ,  n ie  ro z w ią z u je  jeszcze  z a g a d n ie n ia  is to ty  g o s p o d a r ­

cze j zysku . T ak  sa m o  ja k  np. o k re ś la n ie  ce n y  o d p o w ia d a ją c e j 

s ta n o w i ró w n o w a g i ja k o  „ n o r m a ln e j" ,  ja k  to  s p o ty k a liś m y  w sz k o le  

k la s y c z n e j, n ie  ro z w ią z y w a ło b y  z a g a d n ie n ia  ce n y  ja k o  z ja w is k a  g o ­

s p o d a rc z e g o .

P an i R o b in s o n  p rz y jm u je , że „z y s k i n o rm a ln e "  są w y n a g ro d z e ­

n ie m  p rz e d s ię b io rc y  za je g o  us łu g i i że ty m  s a m y m  są p o z y c ją  

k o s z tó w . W  te n  s p o s ó b  p a n i R o b in s o n , p o d o b n ie  ja k  i W a lra s , 

za k ła d a , że w  p u n k c ie  ró w n o w a g i z y s k i w ła śc iw e  są ró w n e  zeru.

C h a m b e r lin  n ie  w p ro w a d z a  p o ję c ia  zy s k ó w  „n o rm a ln y c h " ,  lecz 

o p e ru je  in n y m  p o ję c ie m  p e w n e g o  ro d z a ju  m in im u m  u trz y m a n ia  

p rz e d s ię b io rc y , k tó re  s ta n o w i je d n ą  z p o z y c ji k o s z tó w  p ro d u k c ji* ) .  

W  s y s te m ie  te o re ty c z n y m  C h a m b e r lin a , to  m i-n im u m  u trz y m a n ia  

p rz e d s ię b io rc y  o d g ry w a  ta k ą  sam ą ro lę ,  co i z y s k i „ n o rm a ln e "  

w s y s te m ie  p a n i R o b in s o n , b o w ie m  w yk lu cza  o n o  is tn ie n ia  z y s k ó w  

w p u n k c ie  ró w n o w a g i.
Z y s k  je s t w y n ik ie m  k o n k u re n c j i .  U s ta le n ie  c z y n n ik ó w  w p ły w a ją ­

cych  na k s z ta łto w a n ie  s ię  zy s k ó w  m o ż e  n a s tą p ić  ty lk o  w  ra m a c h  

te o r i i  k o n k u re n c ji.  T a k  w ła ś n ie  ro z w ią z a ł z a g a d n ie n ie  zy s k u  C o u rn o t, 

c h o ć  z a g a d n ie n ie  to  n ie  in te re s o w a ło  g o  b e z p o ś re d n io . T e o r ia  

w sp ó łcze sn a , w p ro w a d z a ją c  p o ję c ie  zyskó w  „n o rm a ln y c h "  i w łą c z a ją c  6

6) Theory of M onopolistic C om petitions", str. 76— 77.
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je  d o jjo g ó lin e j? p o z y c ji ko sz tó w , rzuca o ie ja k o  za s ło n ę  na to  za g a d ­

n ie n ie , b ę d ą ce  je d n y m  z n a jw a ż n ie js z y c h  w  e k o n o m ii. '

W  ro z d z ia le  n in ie js z y m  c h c e m y  ro z w in ą ć  z a g a d n ie n ie  tw o rz e n ia  

s ię  zyskó w  w  o p a rc iu  o  te o r ię  k o n k u re n c ji.

•3. Z y s k i  ' a d z i a ł a l n o ś ć  p r z e d s i ę b i o r c y.

| .  Z y s k  je s t  ró ż n ic ą  m ię d z y  ceną , leżącą  na k rz y w e j p o p y tu , a k o s z ta ­

m i p rz e c ię tn y m i,, p o m n o ż o n ą  przez ilo ś ć  z b y tu . P rze b ie g  k rz y w e j 

p o p y tu  n a le ż y  d o  te o r i i  w y m ia n y , P rze b ie g  k rz y w e j k o s z tó w ^ n a le ż y  

d o  te o r i i  (p ro d u k c ji. W z a je m n y  u k ła d  k rz y w e j p o p y tu  i k rz y w e j 

k o s z tó w  p rz e c ię tn y c h  n a le ży  d o  te o r i i  p rz e d s ię b io rs tw a . Is to ta  w ię c  

fu n k c j i  p rz e d s ię b io rc y  p o le g a ła b y  w m yś l nasze j d e f in ic j i  na w p ły ­

w a n iu  ma ta k ie  u k s z ta łto w a n ie  się k rz y w e j p o p y tu  i k rz y w e j k o s z ­

tów * k tó r e b y  p rz y n io s ło  ja k  n a jw ię k z y . zysk . N ie  m o ż e m y  je d n a k  

na ty m  m ie js c u  w c h o d z ić  b liż e j w to  z a g a d n ie n ie , s ta n o w ią c e  

o d rę b n y  ro z d z ia ł w e k o n o m ii.  T e o ria  k o n k u re n c ji p rz y jm u je  is tn ie ­

n ie  d a n y c h  k o m b in a c ji w y tw ó rc z y c h , p o d cza s  g d y  te o r ia  p rz e d ­

s ię b io rc y  t łu m a c z y  fa k t  p o w s ta w a n ia  ta k ic h , a n ie  in n y c h  k o m b in a c j i .

W  ro z d z ia le  n in ie js z y m  p rz y jm u je m y  w ię c , że w z a je m n y  u k ła d  

k rz y w y c h  p o b y tu  i k o s z tó w  p rz e c ię tn y c h  je s t d a n y  i b a d a m y , ja k  

będą  k s z ta łto w a ć  s ię  z ysk i.

4, Z y s k i ,  a ko  n k  u r a n  c j a b i e r  n ja .

je ż e l i  je d n o s tk a  p ro w a d z i k o n k u re n c ję  b ie rn ą , t. zn. n ie  u s iłu je  

z m ie n ić  is tn ie ją c e g o  u k ła d u  c e n y  i k o s z tó w  n ie  z p o b u d e k  zasa d ­

n ic z y c h , lecz  d la te g o , że n ie , w id z i p o  te m u  m o ż liw o ś c i,  w ów czas 

je d n o s tk a  ta  dążność  d o  o s ią g n ię c ia  ja k  n a jw ię k s z y c h  k o rz y ś c i b ę ­

d z ie  re a liz o w a ć  p rzez  p o w ię k s z a n ie  p ro d u k c ji aż d o  p u n k tu , w  k t ó ­

ry m  cena  z ró w n a  s ię  z p rz e c ię tn y m i k o s z ta m i p ro d u k c j i .  W  ty c h  

w a ru n k a c h  w z a je m n y  u k ła d  k rz y w e j p o p y tu  i k rz y w e j k o s z tó w  poza  

p u n k te m  ic h  p rz e c ię c ia  ''się n ie  m a  ża d n e g o  z n a cze n ia . W  m yś l 

w ięc  nasze j d e f in ic j i  fu n k c j i  p rz e d s ię b io rc y  p rz y  k o n k u re n c ji b ie r ­

ne j, p rz e d s ię b io rc a  n ie  m a  ż a d n y c h  fu n k c ji g o s p o d a rc z y c h  do  s p e ł­

n ie n ia . J e s t w ię c  rzeczą z ro z u m ia łą , że p rzy  k o n k u re n c j i  b ie rn e j 

i p rz y  c a łk o w ite j s w o b o d z ie  d z ia ła ln o ś c i g o s p o d a rc z e j" z y s k i są 

ró w n e  zeru , c z y li n ie  is tn ie ją .

J e ? e li je d n a k  p o z io m  ce n  i k o s z tó w  u s ta la n y  je s t  p rzez  c z y n n ik i 

n a d rz ę d n e  ja k  np , p a ń s tw o , wówczas,, je ż e li dane  d o b ro  n ie  je s t
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z ró żn iczko w a n e ,, ta k  że p o s z c z e g ó ln i p rz e d s ię b io rc y  n ie  m o g ą  w p ły ­

w ać na k s z ta łto w a n ie  s ię  p re fe re n c ji k o n s u m e n tó w , b ę d z ie m y  m ie li 

d o  c z y n ie n ia , z g o d n ie  z naszą d e fin ic ją ,  ró w n ie ż  z k o n k u re n c ją  

b ie rn ą . P o m im o  to  p rz e d s ię b io rc y  rn o g ą  re a liz o w a ć  z y s k i, o  i le  

w yzn a cza n a  p rzez  p a ń s tw o  cena  je s t w yższa od  w y zn a cza n ych  

przez p a ń s tw o  k o s z tó w . Z y s k i te  je d n a k ż e  b ę d ą  p e w n e g o  ro d z a ju  

d o ta c ją  ze s tro n y  p a ń s tw a , k tó r e  w yzn a cza ją c  w z a je m n y  s k ła d  cen 

i ko sz tó w  b ie rze  n ie ja k o  na s ie b ie  fu n k c ję  p rz e d s ię b io rc y .

,5. Z y s k i  j e d n o s t k o w e  a n a c h y l e n i e  k r z y w e j  

p o p y t u  i k r z y w e j  k o s z t ó w  p r z e c i ę t n y c h .

Z y s k  je d n o s tk o w y  o k re ś la m y  la k o  ró ż n ic ę  m ię d z y  ceną  a k o s z ­

ta m i p rz e c ię tn y m i. ' Z a te m  zysk  je d n o s tk o w y  Z m o ż e m y  w y ra z ić , 

ja k o ^ fu n k c ję  rosnącą  s to s u n k u  ce n y  Qr do  k o s z tó w  p rz e c ię tn y c h  K r :

P on ie w a ż  c h o d z i nami o zysk  [m a k s y m a ln y , o d p o w ia d a ją c y  p u n ­

k to w i ró w n o w a g i,  ró w n ie ż  c e n y  i k o s z ty  p rz e c ię tn e  odnoszą  się do  

p u n k tu  ró w n o w a g i,  co  p o d k re ś li l iś m y , d o d a ją c  znaczek 7.

Qr C,  K *
W  p u n k c ie  ró w n o w a g i s to s u n e k  -rr— m o żn a  ro z ło ż y ć  na f T  " k ~ 9

g d z ie  oznacza  u ta rg  k ra ń c o w y , a k o s z t k ra ń c o w y , k tó re  

w. p u n k c ie  ró w n o w a g i są s o b ie  ró w n e . R  z a ty m  zysk  je d n o s tk o w y  

m o ż e m y  p rz e d s ta w ić  ja k o  fu n k c ję  ro s n ą c ą  n a s tę p u ją c e g o  w y ra ­

że n ia  :

Z a ró w n o  cena  (ró w n a  u ta rg o w i p rz e c ię tn e m u ) ja k  i u ta rg  k ra ń c o w y  

są fu n k c ją  u ta rg u  c a łk o w ite g o  i są ze sobą  śc iś le , fu n k c jo n a ln ie  

zw iązane . P o d o b n ie  k o s z t p rz e c ię tn y  i k o s z t k ra ń c o w y . Z a le żn o ść  

ta  p o le g a  na ty m , ' że ró ż n ic a  m ię d z y  w ie lk o ś c ią  p rz e c ię tn ą  (ceną  

lu b  k o s z te m  p rz e c ię tn y m ), a w ie lk o ś c ią  k ra ń c o w ą  (u ta rg ie m  k ra ń c o w y m  

lu b  k o s z te m  k ra ń c o w y m , je s t ty m  w ię ksza , im  s iln ie js z e  je s t n a ­

c h y le n ie  k rz y w e j/  w y ra ż a ją c e j w ie lk o ś ć  p rz e c ię tn ą . W  k a ż d y m  w ięc  

p u n k c ie  k rz y w e j w y ra ż a ją c e j w ie lk o ś ć  p rz e c ię tn ą , ró ż n ic a  m ię d z y
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w ie lk o ś c ią  p rz e c ię tn ą  a w ie lk o ś c ią  k ra ń c o w ą  b ę d z ie  ty m  w iększa* 

im  w ię ksze  je s t  n a c h y le n ie  k rz y w e j w ie lk o ś c i p rz e c ię tn e j w  d a n y m  

p u n k c ie . P o z a ty m , je ż e li k rz y w a  w ie lk o ś c i p rz e c ię tn e j je s t o p a d a ją c a  

(n a c h y lo n a  n e g a ty w n ie ) , w ie lk o ś ć  k ra ń c o w a  je s t  n iższa  o d  w ie lk o ś c i 

p rz e c ię tn e j.  1 o d w ro tn ie ,  je ż e li k rz y w a  w ie lk o ś c i p rz e c ię tn e j je s t  

rosnąca , n a c h y lo n a  p o z y ty w n ie , w ie lk o ś ć  k ra ń c o w a  je s t w yższa o d  

w ie lk o ś c i p rz e c ię tn e j.

N a  te j p o d s ta w ie  m o ż e m y  o k re ś lić  za le żn o ść  z y s k u  je d n o s tk o w e g o  

o d  n a c h y le n ia  k rz y w e j p o p y tu  (b ę d ą c e j k rz y w ą  u ta rg u  p rz e c ię tn e g o  

i k rz y w e j k o s z tó w  p rz e c ię tn y c h .

6. Z y s k i  j e d n o s t k o w e  p r z y  k o n k u r e n c j i  a k t y w n e j :

a) K o n k u re n c ja  w  za k re s ie  ce n y  sp rze d a żn e j. J e ż e li k o n k u re n c ja  

o d b y w a  s ię  ty lk o  w  z a k re s ie  c e n y  sp rz e d a ż n e j, t. zn. g d y  k o s z ty  

p ro d u k c ji są s ta łe , p rz y  d a n e j s k a li d z ia ła ln o ś c i z y s k i będą  ty m  

w ię ksze , im  b a rd z ie j s tro m e  je s t  n a c h y le n ie  k rz y w e j p o p y tu , gd yż

w ów czas s to s u n e k
c 1

Cl*
b ę d z ie  ty m  w yższy.

b) K o n k u re n c ja  w  za k re s ie  k o s z tó w  (c e n y  z a k u p u ). P rzy k o n k u ­

re n c ji w  z a k re s ie  k o s z tó w  s y tu a c ja  b ę d z ie  s ię  p rz e d s ta w ia ć  o d m ie n n ie  

w  za leżnośc i o d  te g o , czy b ę d z ie m y  m ie l i  d o  c z y n ie n ia  z k o s z ta m i 

o p a d a ją c e m i (z o p a d a ją c ą  fazą  k rz y w e j k o s z tó w ), czy też  z k o s z ta m i 

ro s n ą c y m i (ze  w z ra s ta ją cą  fazą  k rz y w e j k o s z tó w ).

J e że li ce n a  je s t  s ta ła , to  p rzy  o p a d a ją c y c h  k o s z ta c h  p rz e c ię tn y c h  

o s ią g n ię c ie  ró w n o w a g i n ie  b ę d z ie  m o ż liw e . P rz e d s ię b io rc a  b ę d z ie  

n ie o g ra n ic z e n ie  p o w ię k s z a ł p ro d u k c ję , z w ię k s z a ją c  s ta le  ta k  zy s k  

je d n o s tk o w y , ja k  i su m ę  zysku , aż d o  w e jś c ia  w  fazę  k o s z tó w  ro s ­

n ą cych .

P rzy  k o s z ta c h  ro s n ą c y c h , p rz y  d a n y m  u k ła d z ie  k rz y w e j k o s z tó w  

i k rz y w e j p o p y tu  zys k  je d n o s tk o w y  b ę d z ie  ty m  w ię k s z y , im  w ię ksze

b ę d z ie  n a c h y le n ie  k rz y w e j k o s z tó w , gdyż  w ó w cza s  s to su n e k
K*

K ,

b ę d z ie  ty m  w yższy .

c) Łączn a  k o n k u re n c ja  w z a k re s ie  ce n y  sp rz e d a ż n e j i w  z a k re s ie  

k o s z tó w . P rzy łą czn e j k o n k u re n c ji w z a k ie s ie  ce n y  i w  z a k re s ie  

k o s z tó w , z y s k i, ta k  s a m o , ja k  i w p o p rz e d n im  w y p a d k u  b ę d ą  k s z ta łto ­
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w ać s ię  o d m ie n n ie  w za le żn o śc i o d  te g o , czy b ę d z ie m y  m ie li d o  

c z y n ie n ia  z k o s z ta m i ro s n ą c y m i, czy  te ż  o p a d a ją c y m i.

G d y  k rz y w a  k o s z tó w  je s t  w z ra s ta ją ca , zysk  je d n o s tk o w y  p rz y  d a n e j 

s k a li d z ia ła ln o ś c i b ę d z ie  ty m  w yższy, im  w ię ksze  b ę d z ie  n a c h y le n ie  

w z ra s ta ją ce j k rz y w e j k o s z tó w , p rzez  co  ty m  w ię k s z y  b ę d z ie  s to -

K *
su n e k  —

l \ r

Je że li k rz y w a  k o s z tó w  je s t o p a d a ją c a , zysk  je d n o s tk o w y  będ z ie , 

ta k  sa m o  ja k  p o p rz e d n io ,  ty m  w yższy , im  w ię ksze  je s t n a c h y le n ie  

k rz y w e j p o p y tu ,  lecz j  o d w ro tn ie  n iż  w  p o p rz e d n im  w y p a d k u  ty m  

w yższy, im  m n ie js z e  będ z ie  n a c h y le n ie  o p a d a ją c e j,k rz y w e j k o s z tó w ,

g d yż  p rz y  n e g a ty w n y m  n a c h y le n iu  k rz y w e j k o s z tó w  w s p ó łc z y n n ik
K ,

Kr

b ę d z ie  m n ie js z y  o d  je d n o ś c i i b ę d z ie  ty m  w yższy, im  m n ie js z e  je s t 

n a c h y le n ie  k rz y w e j k o s z tó w  p rz e c ię tn y c h . T en  o d m ie n n y  w p ły w  

o p a d a ją c e j k rz y w e j k o s z tó w  w y n ik a  s tą d , że p rz e d s ię b io rc a  os iąga  

zysk , u trz y m u ją c  p ro d u k c ję  na p o z io m ie  n iższym  o d  te g o , p rzy  

k tó r y m  cena ró w n a  s ię  p rz e c ię tn y m  k o s z to m  p ro d u k c ji.  P rzy  o p a ­

d a ją c e j k rz y w e j k o s z tó w  o g ra n ic z a n ie  p ro d u k c ji p o c ią g a  za sobą  

w p ra w d z ie  w z ro s t ce n y , co k o rz y s tn ie  o d b ija  s ię  na  zysku  je d n o s t ­

k o w y m , lecz je d n o c z e ś n ie  p o c ią g a  za s o b ą  s tra tę  w  p o s ta c i w z ro s tu  

k o s z tó w  p rz e c ię tn y c h , o d b ija ją c ą  s ię  na zysku  je d n o s tk o w y m  u je m n ie . 

Im  w ię c  je s t m n ie js z e  n a c h y le n ie  o p a d a ją c e j k rz y w e j k o s z tó w  p rz e ­

c ię tn y c h , ty m  m n ie js z a  je s t s tra ta  w  p o s ta c i w z ro s tu  k o s z tó w , 

zw ią za n a  z. o g ra n ic z e n ie m  p ro d u k c ji.  P rzy  n a c h y le n iu  z e ro w y m  k rz y ­

w e j k o s z tó w , g d y  k o s z ty  p rz e c ię tn e  są s ta łe  i k rz y w a  k o s z tó w  p rz e ­

c ię tn y c h  p rz e b ie g a  ró w n o le g le  do  os i o d c ię ty c h , o g ra n ic z e n ie  p ro ­

d u k c ji n ie  p o c ią g a  za so b ą  ża d n ych  z m ia n  w  k o s z ta c h . P rzy o p a ­

d a ją c e j k rz y w e j k o s z tó w  p rz e c ię tn y c h  ró w n o w a g a  je s t m o ż liw a  ty lk o  

w ów cza s , je ż e li n a c h y le n ie  k rz y w e j k o s z tó w  je s t  s łabsze  o d  n a c h y ­

le n ia  k rz y w e j p o p y tu . J e że li n a c h y le n ie  o p a d a ją c e j k rz y w e j k o s z tó w  

je s t  s iln ie js z e  o d  n a c h y le n ia  k rz y w e j p o p y tu , zysk  je d n o s tk o w y  b ędz ie  

w z ra s ta ł w  m ia rę  p o w ię k s z a n ia  p ro d u k c ji,  ta k , że p rz e d s ię b io rc y  

będ ą  rozsze rzać  J p ro d u k c je  f a ż * d o  p u n k tu ,  w  k tó r y m  n a c h y le n ie  

k rz y w e j k o s z tó w  s ta n ie  's ię  "słabsze o d  n a c h y le n ia  k rz y w e j p o p y tu  

l ub d o  p u n k tu , w  k tó ry m  k rzyw a  k o s z tó w  p rz e c ię tn y c h  z n a jd z ie  się 

w  fa z ie  ro s n ą c e j.
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7. Z y s k  j e d n o s k o w y  a s k a t a  d z i a ł a l n o ś c i 

p r z e d s i ę b i o r s t w a .

J a k  z a z n a c z y liś m y  w yże j, zysk  je d n o s tk o w y  p rz y  d a n e j s k a li dz ia  - 

ła ln o ś c i za le żn y  je s t o d  n a c h y le n ia  k rz y w e j p o p y tu  i k o s z tó w . O c z y ­

w is te  je s t,  że su m a  zysku  p rz y  d a n y m  n a c h y le n iu  k rz y w y c h  p o p y tu  

i k o s z tó w , to  znaczy  p rzy  d a n y m  zysku  je d n o s tk o w y m , b ę d z ie  ty m  

w ię ksza , im  w iększa  je s t  s ka la  d z ia ła ln o ś c i.  N a le ży  je d n a k  z w ro c ie  

uwagę,, że zysk  je d n o s tk o w y  za leży  n ie ty lk o  o d  n a c h y le n ia  k rz y w y c h  

p o p y tu  i k o s z tó w , lecz ró w n ie ż  od  s k a li d z ia ła ln o ś c i. Im  w ię ksza  

je s t b o w ie m , p rz y  d a n y m  n a c h y le n iu  k rz y w y c h  p o p y tu  i k o s z tó w , 

ska la  d z ia ła ln o ś c i,  ty m  w ię ksze  są ró ż n ic e  w  p u n k c ie  ró w n o w a g i 

m ię d z y  ceną  i u ta rg ie m  k ra ń c o w y m  a k o s z te m  k ra ń c o w y m  i k o s z ­

te m  p rz e c ię tn y m , d e c y d u ją c e  o w y s o k o ś c i z ysku  je d n o s tk o w e g o . 

J a k  w ia d o m o , p rz y  b a rd z o  m a łe j s k a li d z ia ła ln o ś c i,  to  zn a czy  w  p o - 

b liż u  o s i rz ę d n y c h , ró ż n ic e  m ię d z y  ceną  a u ta rg ie m  k ra ń c o w y m  

oraz m ię d z y  k o s z te m  k ra ń c o w y m  a k o s z te m  p rz e c ię tn y m  są s to ­

s u n k o w o  n ie w ie lk ie  bez w zg lę d u  na n a c h y le n ie  k rz y w y c h  p o p y tu  

i k o s z tó w  i zw ię ksza ją  s ię  w m ia rę  w z ro s tu  s k a li d z ia ła ln o ś c i ty m  

s z y b c ie j, im  w ię ksze  je s t n a c h y le n ie  ty c h  k rz y w y c h .

Im  w ię c  je s t w ię k s z y  z a k re s  d z ia ła ln o ś c i d a n e g o  p rz e d s ię b io rs tw a  
p rzy  ty m  s a m y m  n a c h y le n iu  k rz y w y c h  p o p y tu  i k o s z tó w , ty m  w yższy 

je s t zysk  je d n o s tk o w y . N a c h y le n ie  k rz y w y c h  i zakres d z ia ła ln o ś c i 

łączą się w p o ję c ie  e la s tyczn o śc i. D o ty c h c z a s  u n ik a liś m y  w p ro w a ­

d ze n ia  te g o  p o ję c ia  d o  ro zw a ża ń  n a d  c z y n n ik a m i k s z ta łtu ją c y m i 

w y s o k o ś ć  z y s k u  p o to ,  aby  w y o d rę b n ić  w p ły w  ty c h  d w ó c h  e le m e n tó w , 

ja k  n a c h y le n ie  k rz y w e j i s ka la  d z ia ła ln o ś c i,  w c h o d z ą c y c h  d o  p o ję c ia  

e la s ty c z n o ś c i.

E la s tyczn o ść , z a ró w n o  p rzy  n e g a ty w n y m  ja k  i p o z y ty w n y m  n a ­

c h y le n iu  k rz y w e j je s t  ty m  n iższa, im  w ię ksze  je s t n a c h y le n ie  k rz y w e j 

w d a n y m  p u n k c ie  i im  d a n y  p u n k t  je s t o d s u n ię ty  b a rd z ie j na p ra w o  

od  p o c z ą tk u  u k ła d u  w s p ó łrz ę d n y c h  ( to  znaczy im  w ię ksza  je s t s ka la  

d z ia ła ln o ś c i) .

P rzy  n e g a ty w n y m  n a c h y le n iu  k rz y w e j p o p y tu  i p o z y ty w n y m  n a ­

c h y le n iu  k rz y w e j k o s z tó w  zysk  je d n o s tk o w y  b ę d z ie  ty m  w yższy, im  

niższa b ę d z ie  e la s ty c z n o ś ć  o b u  k rz y w y c h .

P o n ie w a ż  ? je d n a k  ja k  w y ra z iliś m y  w yże j, n e g a ty w n ie  n a c h y lo n a  

k rzyw a  k o s z tó w  p rz e c ię tn y c h  je s t c z y n n ik ie m  u je m n ie  w p ły w a ją c y m
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na w y s o k o ś ć  zysku  je d n o s tk o w e g o , im  niższa b ę d z ie  e la s ty c z n o ś ć  

te j k rz y w e j, ty m  n iższy  b ę d z ie  zysk  je d n o s tk o w y .

T a k  w ięc , p rz y  n e g a w n y m  n a c h y le n iu  k rz y w e j p o p y tu  i p o z y ty w ­

n y m  n a c h y le n iu  k rz y w e j k o s z tó w , zysk  je d n o s tk o w y  je s t ty m  w ię k ­

szy, im  w iększe , caeteris paribus, są ro z m ia ry  p rz e d s ię b io rs tw a . 

J e d y n ie  n e g a ty w n ie  n a c h y lo n a  k rzyw a  k o s z tó w  d z ia ła  h a m u ją c o  na 

w z ro s t zysku  je d n o s tk o w e g o  p rzy  p o w ię k s z a n iu  ro z m ia ró w  p rz e d ­

s ię b io rs tw a .

8. Z y s k  p r z y  k o n k u r e n c j i  w z a k r e s i e  s k a l i  

p r e f e r e n c j i  i n n y c h  j e d n o s t e k .

K o n k u re n c ję  w z a k re s ie  s k a li p re fe re n c ji in n y c h  je d n o s te k  p r o ­

w a d z i s ię  w ce lu  k o rz y s tn e g o  p rz e k s z ta łc e n ia  k rz y w e j p o p y tu  łu b  

k rz y w e j k o s z tó w , lu b  te ż  ro zsze rze n ia  s k a li .d z ia ła ln o ś c i. C ele  te  

os ią g a  się  p rzez o d p o w ie d n ie  o p e ro w a n ie  w y d a tk a m i,  co  z n a jd u je  

s w ó j w y ra z  w p o z io m ie  k rz y w e j k o s z tó w .

Je ś li c h o d z i o k rzyw ą  p o p y tu , to  p rz e d s ię b io rc a  dąży  p o p rz e z  

o d p o w ie d z ia ln ą  re k la m ę  lu b  też  z ró ż n ic z k o w a n ie  p ro d u k o w a n y c h  

d ó b r  d o  z w ię k s z e n ia  n a c h y le n ia  k rz y w e j p o p y tu , a ty m  s a m y m  d o  

z w ię ksze n ia  zysku  je d n o s tk o w e g o . P o n ie w a ż  d o k o n a ć  te g o  m o ż n a  

ty lk o  p rzez z w ię k s z e n ie  w y d a tk d w , p rz e d s ię b io rc a  b ędz ie  p ro w a d z ić  

tę  a k c ję  ta k  d łu g o , d o p ó k i b ę d z ie  m ó g ł o s ią g n ą ć  p o w ię k s z e n ie  

ró ż n ic y  m ię d z y  k o s z ta m i p rz e c ię tn y m i a ceną.

J e ś li c h o d z i o k rzyw ą  k o s z tó w , to  p rz e d s ię b io rc a  przez o d p o ­

w ie d n ią  p ro p a g a n d ę  m oże  dążyć  d o  z w ię k s z e n ia  n a c h y le n ia  k rz y w e j 

k o s z tó w , o i le  k rz y w a  ta  je s t w z ras ta jącą  i do  z m n ie js z e n ia  n a c h y ­

le n ia  k rz y w e j k o s z tó w , o ile  k rzyw a  je s t o p a d a ją ca . I w  je d n y m  

i w  d ru g im  w y p a d k u  ce l je s t  te n  sam  i ś ro d k i i a rg u m e n ty  re k la m y  

m o g ą  b yć  te  sam e. C h o d z i o s iln ie js z e  zw iązan ie  s p rz e d a w c ó w  

c z y n n ik ó w  p ro d u k c j i  z d a n y m  p rz e d s ię b io rs tw e m  w ty m  ce lu , a b y  

s k ło n ić  ty c h  s p rz e d a w c ó w , p rzy  o g ra n ic z e n iu  p ro d u k c ji i zw ią za n ym  

z ty m  o g ra n ic z e n iu  p o p y tu  na c z y n n ik i p ro d u k c ji,  żeby  g o to w i by!? 

o n i do  z a o fia ro w a n ia  n iższych  cen, je ż e li m a m y  d o  c z y n ie n ia  z ro sn ą cą  

k rz y w ą  k o s z tó w  i w  m n ie js z y m  ś to p n iu  p o d w yższyć  ceny , je ż e li 

m a m y  do  c z y n ie n ia  z o p a d a ją c ą  k rz y w ą  k o s z tó w , n iż b y  to  m o g ło  

m ie ć  m ie js c e  bez s to s o w a n ia  o d p o w ie d n ic h  ś ro d k ó w  p ro p a g a n d o ­

w ych . O g ó ln y  cel p o le g a  na o b n iż e n iu  k rz y w e j k o s z tó w . T o  też
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p rz e d s ię b io rc a  b ę d z ie  p ro w a d z ić  tę  a k c ję  ta k  d łu g o , d o p ó k i je j  

s k u te k  b ę d z ie  w yrażać  s ię  w o b n iż e n iu  k rz y w e j k o s z tó w  i z a p rze ­

s ta n ie  a k c ji p ro p a g a n d o w e j z c h w ilą , g d y  w y d a tk i na te n  ce l n ie  

b ę d ą  m o g ły  w p ły n ą ć  na o b n iż e n ie  k rz y w e j k o s z tó w . S to s o w a n ie  

p ro p a g a n d y  w  s to s u n k u  d o  s p rz e d a w c ó w  c z y n n ik ó w  p ro d u k c ji w y ­

s tę p u je  na o g ó ł rz a d z ie j n iż  p ro p a g a n d a  w  s to s u n k u  do  k o n s u m e n ­

tó w ; g łó w n ie  w S ta n a ch  Z je d n o c z o n y c h .

C e le m  a k c ji re k la m o w e j m oże  być  ta k ż e  ro z s z e rz e n ie  s k a li d z ia ­

ła ln o ś c i,  p o w ię k s z e n ie  z b y tu . O ile  je d n a k  w p o p rz e d n ic h  w y p a d ­

ka ch  a k c je  z m ie rz a ją c e  d o  z m ia n  n a c h y le n ia  k rz y w e j p o p y tu  

i k rz y w e j k o s z tó w  p o z o s ta w a ły  o d  s ie b ie  n ie za le żn e , a śc iś le j b io rą c  

za leżność  ta  b y ła  ta k  d a le k ie g o  rzędu , że p rz e d s ię b io rc a  m ó g ł je j 

n ie  b rać p o d  uw agę, o ty le  z ro z s z e rz e n ie m  zakresu  d z ia ła ln o ś c i 

m o że  s ię  śc iś le  w iązać z m ia n a  n a c h y le n ia  k rz y w e j p o p y tu  lu b  k r z y ­

w e j k o s z tó w , n ie k o n ie c z n ie  k o rz y s tn a  *z p u n k tu  w id z e n ia  zysku  

je d n o s tk o w e g o . P rzys tę p u ją c  w ię c  do  a k c ji z m ie rz a ją c e j d o  ro zsze ­

rz a n ia  zb y tu , p rz e d s ię b io rc a  musi- b rać  p o d  u w agę  ta kże  m o ż liw o ś c i 

zw ią za n ych  z ty m  z m ia n  k rz y w e j p o p y tu  i k rz y w e j k o s z tó w . A k c ja  

ta b ę d z ie  p ro w a d z o n a  ta k  d łu g o , d o p ó k i w z ro s to w i w y d a tk ó w  na 

re k la m ę  p rz e s ta n ie  to w a rz y s z y ć  p rz y ro s t o g ó ln e j su m y  zysku .

O ile  w  o d n ie s ie n iu  do  zasady p rz y ję te j w  te o r i i ,  że p rz e d s ię b io rc a  

u s ta li ro z m ia ry  sw o je j p r o d u k c j i  w  p u n k c ie , w k tó r y m  u ta rg  k ra ń ­

c o w y  z ró w n a  s ię  z k o s z te m  k ra ń c o w y m  w y s u w a n y  b y ł za rzu t, że 

w p ra k ty c e  p rz e d s ię b io rc a  n ie  je s t w s ta n ie , ze w zg lę d u  na b ra k  

d o k ła d n y c h  d a n ych  o p rz e b ie g u  k rz y w e j p o p y tu  i k rz y w e j k o s z tó w , 

p o s łu g iw a ć  s ię  tą  zasadą , to  za rzu t te n  jeszcze  w w ię k s z e j m ie rz e  

o d n o s i s ię  Jdo w y łu s z c z o n y c h  w yże j zasad  n iż ' d o  k o n k u re n c ji 

w z a k re s ie  s k a li p re fe re n c ji in n y c h  je d n o s te k , ze w zg lę d u  na d o ­

d a tk o w ą  n ie p e w n o ś ć  co  d o  w p ły w u  a k c ji re k la m o w o -p ro p a g a n d o w e j 

na p re fe re n c je  n a b y w c ó w  i sp rze d a w có w . P o d o b n ie  ja k  i w  p o ­

p rz e d n im  w y p a d k u  p rz e d s ię b io rc a  b ę d z ie  s ię  k ie ro w a ł w  ty c h  s p ra ­

w ach w y c z u c ie m  i d o ś w ia d c z e n ie m  ry n k o w y m . ^

9. Ź r ó d ł o  i s k ł a d n i k i  z y s k u .

P rz e d s ię b io rc a  os iąga  zysk  w te n  s p o s ó b , że n ie  d o p ro w a d z a  

ro z m ia ró w  zb y tu  d o  p u n k tu , w  k tó ry m  k o s z ty  p ro d u k c ji ró w n a ły b y  

s ię  ce n ie , lecz s ta le  u trz y m u je  z b y t w  m n ie js z y c h  ro z m ia ra c h , uzy-.
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skując. przez to  ceną w yższą o d  p rz e c ię tn y c h  kosztow / p ro d u k c ji.  

K a żd y  w ię c  p rz e d s ię b io rc a , w  ra m a c h  w ła s n y c h  j|m o ż liw o ś c i w yboru), 

w yzn a cza  je d n o c z e ś n ie  n a jk o rz y s tn ie js z ą  d ia  s ie b ie  ce n ę  i n a jk o ­

rz y s tn ie js z e  ko sz ty . Z y s k  p rz e d s ię b io rc y  m o żn a  w ię c  ro z d z ie lić  na 

d w ie  częśc i: część o s ią g n ię tą  p rzez  m a n ip u lo w a n ie  . ceną  ( m o n o p o ­

lis ty c z n a  e k s p lo a ta c ja  k o n s u m e n ta )  i część,, o s ią g n ię tą  p rzez m a n i­

p u lo w a n ie  k o s z ta m i p ro d u k c j i  (m o n o p o lis ty c z n a  e k s p lo a ta c ja  c z y n ­

n ik ó w ^  p ro d u k c ji) .

Ten  z ło ż o n y  ̂ c h a ra k te r  zysku  p rz e d s ię b io rc y  z n a jd u je  s w ó j'w y ra z

w p rz y to c z o n y m  już  w yże j w zo rze  Z =
,  ; / cr K*z =  f - •

u* «r,
Część zysku

w y n ik a ją c a  z m o n o p o lis ty c z n e j s y tu a c ji w zakres ie  z b y tu  je s t p ro p o r-

C j
c jo n a ln a  do : w y ra ż e n ia  — , 'zaś część zysku  w y n ik a ją c a  z m o m o p o li-

u k
s ty c z n e j s y tu a c ji w  za k re s ie  c z y n n ik ó w  p ro d u k c ji je s t  p ro p o rc jo n a ln a  

K *  ,
d o  w y ra ż e n ia  — . Ź ró d ło  p ie rw s z e j części zysku  je s t o c z y w is te .

P rzeds ięb io rca ,, rzu ca ją c  na ry n e k  m n ie js z e  ilo ś c i d o b ra  o d  ty c h . p rzy  

k tó r y c h  cena  z ró w n a ła b y  s ię  z k o s z ta m i p ro d u k c j i ,  u z y s k u je  wyższą 

ce n ę  i p rzyw ła szcza  s o b ie  u zyska n ą  kosztehn k o n s u m e n tó w  n a d ­

w y ż k ę  " ja ko  część zysku . G d y b y  k rzyw a  p rz e c ię tn y c h  k o s z tó w  p r o ­

d u k c ji w y ra ża ła  p o d a ż  c z y n n ik ó w  p ro d u k c ji,  ź ró d ło  d ru g ie j części 

zysku  b y ło b y  ró w n ie ż  o c z y w is te , w y ra ża ją c  e k s p lo a ta c ję  c z y n n ik ó w  

p ro d u k c j i ,  k tó re  na s k u te k  o g ra n ic z a ją c e j' p ro d u k c ję  d z ia ła ln o ś c i 

m o n o p o lis ty  n ie  o trz y m a ły b y  ta k ie g o  w y n a g ro d z e n ia , ja k ie  m o g ły b y  

u zyska ć , g d y b y  p ro d u k c ja  z o s ta ła  ro zsze rzo n a  do p u n k tu , w  k tó r y m  

p rz e c ię tn e  .[k o s z ty  p ro d u k c j i  ró w n a ją  s ię  ce n ie . W  is to c ie  je d n a k  

rzeczy sp ra w a  je s t b a rd z ie j s k o m p lik o w a n a .. K rzyw a  kosztów? p rz e ­

c ię tn y c h  b o w ie m  n ie  je s t  k rz y w ą  p o d a ż y  c z y n n ik ó w  p ro d u k c ji,  lecz 

w y p a d k o w ą  d w ó c h  k rz y w y c h , k rz y w e j p o d a ż y  c z y n n ik ó w  p ro d u k c ji,  

'w yzn a cza ją cych  c e n ę  c z y n n ik ó w  p ro d u k c j i ,  o raz  k rz y w e j o d w ro tn o ś c i 

w y d a jn o ś c i c z y n n ik ó w  p ro d u k c j i ,  w yzn a cza ją ce j i l o ś c i  c z y n n ik ó w  

p ro d u k c ji,  n ie z b ę d n e  d la  d a n y c h  ro z m ia ró w  p ro d u k c ji.

Z m ie n n o ś ć  w y d a jn o ś c i c z y n n ik ó w  p r o d u k c j i  b y ła  zn a n a  w e k o ­

n o m ii k la s y c z n e j p o d  nazw ą p ra w a  z m ie n ia ją c e g o  się  p rz y c h o d u , 

a w ię c  p rz e d e  w s z y s tk im , w  o d n ie s ie n iu  d o  ro ln ic iw a ,  p raw a  m a łe -
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ją c e g o  p rz y c h o d u  ( „ d im in is h in g  r e tu r n s " )  lu b  rza d z ie j, w o d n ie s ie n iu  

d o  p rz e m y s łu , p raw a  z w ię ksza ją ce g o  się p rz y c h o d u  ( „ in c re a s in g  

re tu rn s " ) .  P o ję c ie  to  je d n a k  m ia ło  c h a ra k te r  b a rd z o  s p e c ja ln y . 

M a rs h a ll na to  m ie js c e  w p ro w a d z ił b a rd z ie j o g ó ln e  p o ję c ie  „e c o -  

n o m ie s " ,  o d p o w ia d a ją c e  zw ię k s z a ją c e m u  się  p rz y c h o d o w i w  m ia rę  

w z ro s tu  p ro d u k c j i  i „ d is e c o n o m ie s " ,  o d p o w ia d a ją c e  m a le ją c e m u  

p rz y c h o d o w i w  m ia rę  w z ro s tu  p ro d u k c ji,  k tó re  m o g ą  b yć  w e ­

w n ę trz n e , s p o w o d o w a n e  z w ię k s z e n ie m  p ro d u k c j i  w ła s n e j, o raz  ze ­

w n ę trz n e , s p o w o d o w a n e  z w ię k s z e n ie m  p ro d u k c j i  in n y c h  p rz e d s ię ­

b io rs tw . N ie  m o g ą c  p rz y s w o ić  ty c h  p o ję ć  ję z y k o w i p o ls k ie m u  

bez w p ro w a d z a n ia  d z iw o lą g ó w  ję z y k o w y c h , p rz y jm u je m y  je  w  p ra ­

w ie  n ie z m ie n io n y m , lecz  z d a n ie m  n a szym  c a łk o w ic ie  s tra w n y m  

b rz m ie n iu , ja k o  „e k o n o m ie  i d y z e k o n o m ie  p ro d u k c y jn e * .  W  n a ­

szym  w y p a d k u  c h o d z i ty lk o  o e k o n o m ie  i d y z e k o n o m ie  p r o d u k ­

c y jn e  w e w n ę trzn e .

Z p u n k tu  w id z e n ia  d a n e g o  p rz e d s ię b io rs tw a  o p a d a ją c a  k rz y w a  

k o s z tó w  p rz e c ię tn y c h  oznacza, że z p o w ię k s z e n ie m  p ro d u k c ji z w ią ­

zane są „ e k o n o m ie  p ro d u k c y jn e  w e w n ę trz n e " , ro sn ą ca  zaś k rzyw a  

k o s z tó w  p rz e c ię tn y c h  oznacza , że z p o w ię k s z e n ie m  p ro d u k c j i  z w ią ­

zane są „d y z e k o n o m ie  p ro d u k c y jn e  w e w n ę trz n e " . J e d n a k ż e  ze 

w zg lędu  na z ło ż o n y  c h a ra k te r  k rz y w e j k o s z tó w  te  e k o n o m ie  i d y z ­

e k o n o m ie - p ro d u k c y jn e  w e w n ę trz n e  m o ż n a  ro z ło ż y ć  na „ e k o n o m ie "  

i „d y z e k o n o m ie  w ła ś c iw e " , w y ra ża ją ce  s ię  w  p ie rw s z y m  w y p a d k u  

z m n ie js z e n ie m  ilo śc i c z y n n ik ó w  p ro d u k c ji n ie z b ę d n y c h  d la  w y p ro ­

d u k o w a n ia  je d n o s tk i d a n e g o  d o b ra , w  d ru g im  w y p a d k u  z w ię k s z e ­

n ie m  s ię  te j i lo ś c i — i na „e k o n o m ie "  i d y z e k o n o m ie  ry n k o w e " ,  

w y n ik a ją c e  ze z m ia n  cen c z y n n ik ó w  p ro d u k c ji,  w y w o ła n y c h  zm ia n ą  

ro z m ia ró w  p ro d u k c ji.

W z ra s ta ją ca  k rzyw a  p o d a ż y  c z y n n ik ó w  p ro d u k c ji (ro s n ą c e  ceny  

c z y n n ik ó w  p ro d u k c ji) ,  p rz y  is tn ie n iu  „d y z e k o n o m ii p ro d u k c y jn y c h  

w ła ś c iw y c h "  w p ły n ie  na za o s trz e n ie  n a c h y le n ia  k rz y w e j p rz e c ię t ­

nych  k o s z tó w  p ro d u k c j i  (n a c h y le n ia  k rz y w e j „ d y z e k o n o m ii w ła ś c i­

w y c h "  i k rz y w e j p o d a ży  c z y n n ik ó w  p ro d u k c ji s u m u ją  się), zaś p rzy  

is tn ie n iu  „e k o n o m ii p ro d u k c y jn y c h  w ła ś c iw y c h "  m o ż e  sp o w o d o w a ć , 

że k rzyw a  k o s z tó w  p rz e c ię tn y c h  a lb o  b ę d z ie  m ia ła  n a c h y le n ie  n ie - 

g a ty w n e , lecz s łabsze  o d  n a c h y le n ia  „k rz y w e j e k o n o m ii w ła ś c iw y c h * , 

a lb o  b ę d z ie  ró w n o le g ła  d o  os i o d c ię ty c h , a lb o  też  b ę d z ie  m ia ła  n a ­

c h y le n ie  p o z y ty w n e , lecz s łabsze  od  n a c h y le n ia  k rz y w e j p o d a ż y
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c z y n n ik ó w  p ro d u k c j i  (n a c h y le n ia  k rz y w e j p o d a ż y  c z y n n ik ó w  p r o ­

d u k c ji i „ k rz y w e j e k o n o m ii w ła ś c iw y c h "  o d e jm u ją  s ię ).

J e ż e li w ię c  k rz y w a  k o s z tó w  p rz e c ię tn y c h  je s t  rosnąca , o g r a n i­

cze n ie  p ro d u k c j i ,  p rz e p ro w a d z o n e  p rzez  p rz e d s ię b io rc ę  w  s to s u n k u  

d o  p ro d u k c ji,  k tó ra b y  is tn ia ła  p rzy  k o n k u re n c ji b ie rn e j,  b ę d z ie  n ie ­

w ą tp liw ie  oznaczać s tra tę  d la  w ła ś c ic ie li c z y n n ik ó w  p ro d u k c ji,  k t ó ­

rzy  będą  m o g li sp rze d a w a ć  m n ie js z ą  ilo ś ć  c z y n n ik ó w  p ro d u k c ji po  

n iższe j cen ie , lecz o i le  w  d a n y m  w y p a d k u  is tn ie ją  „d y z e k o n o m ie  

p ro d u k c y jn e  w ła ś c iw e " , o g ra n ic z e n ie  p ro d u k c ji p o c ią g n ie  za sobą  

z m n ie js z e n ie  s ię  „ d y z e k o n o m ii" ,  a w ię c  zysk  sp o łe c z n y . Z y s k  w ięc , 

k tó r y  w  o m a w ia n y m  w y p a d k u  o s ią g n ie  p rz e d s ię b io rc a  na s k u te k  

n a c h y le n ia  k rz y w e j k o s z tó w  p rz e c ię tn y c h , c zę śc io w o  ty lk o  b ę d z ie  

w y p ły w a ł ze s tra t,  ja k ie  je d n o c z e ś n ie  p o n o szą  w ła ś c ic ie le  c z y n n i­

k ó w  p ro d u k c ji,  c zę śc io w o  zaś w y p ły w a  z k o rz y ś c i s p o łe c z n y c h , s p o ­

w o d o w a n y c h  z m n ie js z e n ie m  s ię  „ d y z e k o n o m ii w ła ś c iw y c h " .

Je że li zaś p rz y  ro s n ą c e j k rz y w e j k o s z tó w  p rz e c ię tn y c h  is tn ie ją  

„e k o n o m ie  p ro d u k c y jn e  w ła ś c iw e " , w ó w cza s  zysk  p rz e d s ię b io rc y  

w y n ik a ją c y  z k o n k u re n c ji w  z a k re s ie  k o s z tó w  b ę d z ie  m n ie js z y , 

a n iż e li s t ra ta  w ła ś c ic ie li c z y n n ik ó w  p ro d u k c ji o sum ę  o d p o w ia d a ­

ją cą  z m n ie js z e n iu  s ię  „ e k o n o m i i "  w  zw ią zku  z o g ra n ic z e n ie m  p r o ­

d u k c ji.

G d y  k rz y w a  k o s z tó w  p rz e c ię tn y c h  je s t  o p a d a ją c a  (n a c h y lo n a  

n e g a ty w n ie ) , d z ia ła  o n a  na zysk  p rz e d s ię b io rc y  u je m n ie . P o d o b n ie , 

ja k  i p rzy  ro s n ą c e j k rz y w e j k o s z tó w  p rz e c ię tn y c h , m o ż n a  tu  w y- 

d z ię lić  w p ły w  n a c h y le n ia  k rz y w e j p o d a ż y  c z y n n ik ó w  p ro d u k c ji 

i k rzyw e  „ e k o n o m i i"  czy też „d y z e k o n o m ii p r o d u k c y jn y c h " ,  w  za ­

le ż n o ś c i od  .n a c h y le n ia  ty c h  k rz y w y c h .

R ó w n ie ż  w  w y p a d k u  g d y  n a c h y le n ie  k rz y w e j p o d a ży  ró w n o w a ż y  

n a c h y le n ie  „k rz y w e j e k o n o m ii p ro d u k c y jn y c h " ,  ta k , że k o s z ty  p rz e ­

c ię tn e  są n ie z m ie n n e , o g ra n ic z e n ie  p ro d u k c j i  p o w o d u je  s tra tę  w ła ­

ś c ic ie li c z y n n ik ó w  p ro d u k c ji,  Secz p ły n ą c e  s tą d  k o rz y ś c i d la  p rz e d ­

s ię b io rc y  z o s ta n ą  z n iw e lo w a n e  p rzez  s tra ty  s p o w o d o w a n e  z m n ie j­

s z e n ie m  „ e k o n o m ii  p ro d u k c y jn y c h  w ła ś c iw y c h " .

R o zw a ża n ie  p o w yższe  m o żn a  w ię c  s tre ś c ić  n a s tę p u ją c o . P rz e d s ię ­

b io rc a , o g ra n ic z a ją c  p ro d u k c ję  w  s to s u n k u  d o  te j,  ja k a  is tn ia ła b y  

p rz y  k o n k u re n c j i  b ie rn e j,  o s ią g a  zysk : l )  k o s z te m  k o n s u m e n ta  

p rzez w yzn a cza n ie  ce n y  w yższe j o d  te j,  ja k a b y  is tn ia ła  p rz y  k o n ­

k u re n c ji b ie rn e j,  n a s tę p n ie  2) zysk  k o s z te m  w ła ś c ic ie li c z y n n ik ó w
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p ro d u k c j i  (p rz y jm u ją c  ro sn ą cą  k rz y w ą  p o d a ż y  ty c h  c z y n n ik ó w ) , p ła ­

cąc n iższą ce n ę  za te  c z y n n ik i,  n iż  k o n k u re n c ji b ie rn e j,  o ra z  3 ) ze 

z m ia n  w y d a jn o ś c i c z y n n ik ó w  p ro d u k c j i ,  w y n ik a ją c y c h  z p rz y ję c ia  

ta k ic h  czy in n y c h  ro z m ia ró w  p ro d u k c j i .  Ta o s ta tn ia  część zysku  

m oże  być  u je m n a  p rzy  is tn ie n iu  .e k o n o m ii  p ro d u k c y jn y c h " ,  p o ­

d o b n ie  ja k  i część z ysku  w y m ie n io n a  p o d  p . 2 w  w y p a d k u , g d y ­

b y ś m y  p rz y ję li o p a d a ją c ą  k rzyw ą  p o d a ży  c z y n n ik ó w  p ro d u k c ji.

J e ż e li d z ia ła ln o ś ć  p rz e d s ię b io rc y  p o w o d u je  o b n iż e n ie  k o s z tó w  

p ro d u k c ji ( .z m n ie js z e n ie  d y z e k o n o m ii p ro d u k c y jn y c h " ) ,  to  w p ły w a  

to  na p o w ię k s z e n ie  d o c h o d u  sp o łe c z n e g o , k tó re  to  p o w ię k s z e n ie  

p rz e d s ię b io rc a  z a trz y m u je  je d n a k , ja k o  część sw ego  zysku .

Z d ru g ie j s t ro n y ,  je ż e li d z ia ła ln o ś ć  p rz e d s ię b io rc y  p o w o d u je  w z ro s t 

k o s z tó w  p ro d u k c ji (z m n ie js z e n ie  s ię  „ e k o n o m ii  p ro d u k c y jn y c h " ) ,  

to  w y n ik a  s tą d  s tra ta  d la  d o c h o d u  s p o łe c z n e g o , k tó ra  je d n a k  c a ł­

k o w ic ie  spada  na p rz e d s ię b io rc ę , re d u k u ją c  je g o  zysk  z in n y c h  

ź ró d e ł.

„E k o n o m ie  p ro d u k c y jn e  w ła ś c iw e " , k tó r e  są is to tn ą  cechą  n o w o ­

czesne j p ro d u k c ji,  w p ły w a ją  w ię c  h a m u ją c o  na k s z ta łto w a n ie  s ię  

w y s o k o ś c i z ysku  je d n o s tk o w e g o , s k ła n ia ją c  p rz e d s ię b io rc ó w  do  

p o ło ż e n ia  g łó w n e g o  n a c is k u  na ro zsze rze n ie  s k a li d z ia ła ln o ś c i.
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Wytyczne dla polityki handlu zagranicznego
uj ziriązką z ogólną polityką gospodarczą państwa*)

C e lem  h a n d lu  z a g ra n ic z n e g o  n ie  je s t z d o b y w a n ie  d la  k ra ju  z ło ta  

czy w a lu t o b c y c h . T e n  p o g lą d  m e rk a n ty l is tó w  d a w n o  już  s tra c ił 

w s z e lk i sens i pow agę . H a n d e l z a g ra n ic z n y  n ie  w in ie n  k ie ro w a ć  

s ię  je d y n ie  ch ę c ią  o s ią g a n ia  z y s k ó w  z d o k o n a n y c h  o b ro tó w . M ożna  

się zgadzać łu b in ie  zgadzać z p o g lą d e m , że h a n d e l za g ra n ic z n y  

przez re a liz a c ję '! k o m p a ra ty w n y c h  ró ż n ic  k o s z tó w  p ro w a d z i do  

o p ty m a ln e g o 1 p o d z ia łu  p ra c y  m ię d z y  k ra ja m i,  a p r z e z 'to  p o z w a la  

k a ż d e m u  z n ic h  o s ią g n ą ć  w yższy  d o b ro b y t.C  A le  k ra j nasz n ie  o d - 

g r y w a jta k ie j  r o l i  w m ię d z y n a ro d o w y m  u k ła d z ie  s ił g o s p o d a rc z y c h , 

a b y ś m y  're s z c ie  ś w ia ta  m o g li n a rzu c ić  s w o b o d n ą  w y m ia n ę  to w a ­

ro w ą . O g ra n ic z e n ia  w h a n d lu  m ię d z y n a ro d o w y m  is tn ie ją  i n ie  

w id z im y  ż a d n y c h  p o d s ta w , a b y  w n a jb liż s z y m  czasie  m ia ły  zn ik n ą ć . 

Ż y je m y  w o k re ś lo n y c h  s to s u n k a c h  m ię d z y n a ro d o w y c h  i m u s im y  silę 
z t y m i  lic zyć .

N a szT hande l z a g ra n ic z n y  w in ie n  s łu żyć  p o lity c e  p e łn e g o  z a tru d ­

n ie n ia  naszych  za so b ó w  m a te r ia ln y c h ,u r z ą d z e ń  w y tw ó rc z y c h  i siły 
ro b o c z e j. T o  je s t p o d s ta w o w e  je g o  zad a n ie .

R e a liz o w a n ie  te j p o l i t y k i  I  w y m a g a  p rze d e  w szys tk im , w ła ś c iw e j, 

g ru n to w n ie  ^p rz e m y ś la n e j o rg a n iz a c ji g o s p o d a rs tw a  n a ro d o w e g o . 

N asza g o s p o d a rk a  n ie  je s t jeszcze  p la n o w a . A le  e le m e n ty  ś w ia d o ­

m e g o 4 p la n o w a n ia  co raz  fba rdz ie j; się k ry s ta liz u ją  i n a g ro m a d z a ją .

*) Artykuł napisany przed ogłoszeniem Narodowego Planu Gospodarczego.
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R ząd ro zp o czą ł sw ą p racę  na ru in a c h , w w a ru n k a c h  k o m p le tn e g o  

ch a o su  w o je n n e g o  i p o w o je n n e g o  i p o s ta w i!  s o b ie  p rze d e  w s z y s t­

k im  za ce l u ru c h o m ie n ie  w s z y s tk ic h  is tn ie ją c y c h  m o ż liw o ś c i p r o ­

d u k c y jn y c h . R o la  c z y n n ik ó w  rz ą d o w y c h  o g ra n ic z a  s ię  jeszcze  w  te j 

c h w il i  d o  kierow ania g o s p o d a rk ą , do  w yznaczan ia  p o s z c z e g ó ln y m  

je j o d c in k o m  o k re ś lo n y c h  s ty m u lu ją c y c h  za d a ń  na o k re ś lo n e  o k re s y  

czasu. T o  k ie ro w a n ie  p rz e jd z ie  s to p n io w o  i ju ż  p rz e c h o d z i w p la ­

now an ie  in te g ra ln e  i k o o rd y n u ją c e  p o sz c z e g ó ln e  e le m e n ty  nasze j 

g o s p o d a rk i.  P raca rzą d u  n a p o ty k a  na tru d n o ś c i n ie b y le ja k ie  w y n i­

k a ją c e  n ie ty lk o  ze zn iszczeń , ja k ie  n a m  w o jn a  z o s tą w iła  w  spadku# 

n ie ty lk o  z w ie lk ie g o  u p u s tu  k rw i,  ja k i s ię  u nas d o k o n a ł,  lecz ró w n ie ż  

z c h a ra k te ru  naszego  . „ m o d e lu  g o s p o d a rc z e g o ", z te g o  m ia n o w ic ie , 

że n ie  w s z y s tk ie  e le m e n ty  naszego  g o s p o d a rs tw a  d a ją  s ię  p o d p o ­

rz ą d k o w a ć  p la n o w a n iu . N ie m n ie j je d n a k  o k o lic z n o ś ć , że te  d z ie ­

d z in y , o d  k tó ry c h  ro z w o ju  zależy g łó w n ie  nasz w z ro s t g o sp o d a rczy , 

w z ro s t d o b ro b y tu ,  a w ię c  i nasza s iła  g o s p o d a rc z a , d a d zą  s ię  k ie ­

ro w a ć  przez c e n tra ln y  o ś ro d e k  d y s p o z y c ji,  p o z w o li p rzez  z re a liz o ­

w a n ie  w ła ś c iw e j k o n c e p c ji s h a rm o n iz o w a ć  je le m e n ty  p la n o w e  z e le ­

m e n ta m i n ie p la n o w e m i. M im o  w s z e lk ie  t ru d n o ś c i,  k tó ry c h  le k c e w a ­

żyć n ie  na leży , is tn ie ją  re a ln e  p o d s ta w y  d la  u rz e c z y w is tn ie n ia  przez 

nas p o l i t y k i  p e łn e g o  u ru c h o m ie n ia  s ił w y tw ó rc z y c h , p e łn e g o  za ­

tru d n ie n ia  s ił ro b o c z y c h , c ią g łe g o  ro z w o ju  g o s p o d a rc z e g o  i w z ro s tu  

d o b ro b y tu .

J e d n y m  z „w ą s k ic h  g a rd e ł" ,  k tó re  m o g ą  h a m o w a ć  nasz ro z w ó j 

g o s p o d a rc z y  je s t  h a n d e l z a g ra n iczn y . G d y b y ś m y  p o s ia d a li w a ru n k i 

z b liż o n e  d o  p e łn e j s a m o w y s ta rc z a ln o ś c i, s z y b k o ś ć  naszego  ro z w o ju  

g o s p o d a rc z e g o  b y ła b y  za leżna  o d  w y d a jn o ś c i p ra cy  i o d  p ro p o rc ji,  

w  ja k ie j z a d e c y d o w a lib y ś m y  p o d z ie lić  nasz d o c h ó d  s p o łe c z n y  na 

część, p rz e zn a czo n ą  na k o n s u m c ję  i na część, p rze zn a czo n ą  na 

a k u m u la c ję . O d  w y d a jn o ś c i p ra c y  i od  p rz y ję te g o  te m p a  a k u m u la c ji 

za leża łby  cza so k re s , w  ja k im  b y lib y ś m y  w  m o ż n o ś c i z re a lizo w a ć  

o k re ś lo n e  ce le  g o sp o d a rc z e . N ie s te ty , d w ie  c e c h y  nasze j s t ru k tu ry  

g o s p o d a rc z e j czyn ią  naszą s y tu a c ję  c ięższą. Po p ie rw sze , n ie  m o ­

ż e m y  is tn ie ć  bez p rz y w o z u  n ie z b ę d n y c h  s u ro w c ó w  i u rz ą d z e ń ; po  

d ru g ie , p e łn a  p ro d u k c ja  sze regu  g a łęz i p rz e m y s łu  n ie  m o ż e  być  

s p o ż y ta  w  k ra ju  p rz y  d a n y m  p o z io m ie  d o c h o d u  sp o łe c z n e g o . G d y ­

b y ś m y  b y li s a m o w y s ta rc z a ln i p o d  w z g lę d e m  s u ro w c o w y m , g d y b y  

u z b ro je n ie  naszych  fa b ry k  b y ło  d o s ta te c z n e  d la  z a o p a trz e n ia  nas w n ie ­
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zb ę d n e  m a szyn y , n ie  m ie lib y ś m y  te g o  „a m b a rra s  de  r ic h e s s e " : 

a lb o  s k ie ro w a lib y ś m y  z a tru d n ie n ie  z „n a d w y ż k o w y c h "  p rz e m y s łó w  

d o  in n y c h , a lb o  z w ię k s z y lib y ś m y  k o n s u m c ję  o d n o ś n y c h  to w a ró w  

p rze z  z n iż k ę  cen . W  n a szych  w a ru n k a c h  m u s im y  e k s p o r to w a ć . 

M u s im y  e k s p o r to w a ć , a b y  m ó c  im p o r to w a ć .  M u s im y  im p o r to w a ć ,  

aby d o p ro w a d z ić  d o  p e łn e g o  z a tru d n ie n ia  i rozsze rza ć  je g o  bazę. 

Im p o r t ,  a za te m  i e k s p o r t  je s t  n ie z b ę d n y  n ie ty lk o  d la  u m o ż liw ie n ia  

in w e s ty c ji,  a le  d la  u trz y m a n ia  w ru c h u  ju ż  is tn ie ją c y c h  z a k ła d ó w  

p ra cy . Ź ró d łe m , z k tó re g o  m o g ą  b y ć  f in a n s o w a n e  in w e s ty c je , je s t 

d o c h ó d  s p o łe c z n y , .śc iś le j zaś n ie s k o n s u m o w a n a , a w ię c  z a k o m u - 

lo w a n a  cześć d o c h o d u  s p o łe c z n e g o . M y lą  s ię  c i, k tó rz y  sądzą , że 

d la  in w e s ty c ji n ie z b ę d n y  je s t k a p ita ł z a g ra n ic z n y . Z d a n ie  to  je s t 

s łuszne  ty lk o  o  ty le ,  je ś li s ię  p o d  n im  ro z u m ie , że k a p ita ł za g ra ­

n ic z n y  je s t n ie z b ę d n y  d la  u m o ż liw ie n ia  s p ła ty  o b e c n y c h  in w e s ty c y j 

i p rzysz łe g o  d o c h o d u  s p o łe c z n e g o , a w ię c  d la  ro z ło ż e n ia  k o s z tu  

z a m ie rz o n y c h  in w e s ty c y j na  szereg la t, czy  k i lk a  p o k o le ń , f i le  

m ię d z y  k a p ita łe m  z a g ra n ic z n y m  a d a n ą  in w e s ty c ją  n ie  m u s i is tn ie ć  

b e z p o ś r e d n i zw ią ze k . D la  b u d o w y  d ró g  a lb o  d o m ó w  n ie  p o trz e b a  

mam k a p ita łu  z a g ra n ic z n e g o . A le  p o życzka  z a g ra n ic z n a  u m o ż li ­

w iła b y  s k ie ro w a n ie  d o  b u d o w y  d ró g  i b u d o w n ic tw a  m ie s z k a n io ­

w ego  w a r to ś c i,  k tó re  m u s ia ły b y  b yć  bez n ie j e k s p o r to w a n e  d la  

z a b e zp ie cze n ia  n ie z b ę d n e g o  im p o r tu ,  w z g lę d n ie  m u s ia ły b y  być  

sk ie ro w a n e  d o  in n y c h  d z ia łó w  g o s p o d a rk i n a ro d o w e j.

N is k i s to s u n e k  o b ro tó w  za g ra n ic z n y c h  d o  d o c h o d u  sp o łe c z n e g o  

m oże  b yć  d o w o d e m  b o g a c tw a  k ra ju , ja k  to  m a m ie js c e  w  S ta n a ch  

Z je d n o c z o n y c h  A m ., k tó re  poza k a u c z u k ie m  i p e w n y m i p ro d u k ta m i 

-ch e m iczn ym i są z u p e łn ie  s a m o w y s ta rc z a ln e  lu b  też w  Z w ią z k u  

R a d z ie c k im . T e n  n is k i s to s u n e k  u nas je s t w y n ik ie m  i w y ra z e m  

naszego  u b ó s tw a . S tąd  w y ła n ia  s ię  p ie rw s z y  p o s tu la t  d la  nasze j 

p o l i t y k i  h a n d lu  z a g ra n ic z n e g o . N ależy w zm óc n asze  obroty za ­
graniczne zarów no p o  stronie w w ozu  jak i po stronie w yw ozu . 
Cóż o zn a cza  te n  p o s tu la t d la  o g ó ln e j p o l i t y k i  g o s p o d a rc z e j k ra ju ?  

O znacza  on , że m u s im y  z zasady n a s ta w ić  s ię  na p ro d u k c ję  ta k ic h  

to w a ró w , k tó r y c h  k o s z ty  w y tw a rz a n ia  są n iższe n iż  z a g ra n ic ą  

i e k s p o rto w a ć  ic h  n a d w y ż k i i o d w ro tn ie ,  p rz y w o z ić  to w a ry , k tó r y c h  

ko s z t w y tw a rz a n ia  je s t z a g ra n ic ą  n iższy . O d s tę p s tw o  o d  te j zasady 

m o że  być  d o p u s z c z o n e  je d y n ie  w  w y p a d k a c h  o d o s o b n io n y c h ,  p o d  

n a c is k ie m  w yższych  w z g lę d ó w  n a tu ry  o g ó ln e j.  P o d d a n ie  o b ro tó w



h a n d lu  z a g ra n ic z n e g o  n a jś c iś le js z e j k o n t ro l i  i k ie ro w n ic tw u  p a ń ­

s tw o w e m u  n ie  m o że  i n ie  p o w in n o  o znaczać  z e rw a n ia  z ja k n a j-  

śc iś le jszą  w s p ó łp ra c ą  g o s p o d a rc z ą  za g ra n icą . P rz e c iw n ie , ta  k o n tro la  

i to  k ie ro w n ic tw o  w  w a ru n k a c h  p o l i t y k i  p e łn e g o  z a tru d n ie n ia  

i ro z w o ju  m a  na c e lu  ta k ie  z w ię k s z e n ie  o b ro tó w  z a g ra n ic z n y c h , 

a b y  p o lity k a  ta  b y ła  s k u te c z n a  i o w o cn a .

S to s u n e k  o b ro tó w  z a g ra n ic z n y c h  d o  naszego  d o c h o d u  s p o łe c z ­

n e g o  je s t  n a o g ó ł n is k i.  I lu s tru je  to  n a s tę p u ją c e  z e s ta w ie n ie :

T A B L I C A  I
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Dochód społeczny i obroty z zagranicą w n iektó rych  krajach w 1929 r. 
w m iliardach złotych*).

K R A J
Dochód

społeczny
Im p ort % Eksport Of

10

St3ny Zjedn A. P. 455 38,7 8,5 46,0 10,1

Anglia 82 48,2 58,8 31,6 38,5

N iem cy 115 28,6 24,9 28,6 24.9

Francja 76 20,3 26,7 17,5 23,0

A rgentyna & 17 7,3 42,9 8,1 47 6

W łochy 35 10,2 29,1 . 7,1 20,3

Polska 19 3,1 16,3 2,8 14,7

W ęgry 7 1,7 24,3 1,6 22,9
Rumunia 11 1,6 14,6 1,5 13,6

Z p rz y to c z o n e j ta b lic y  1-ej w id a ć , że z a ró w n o  nasz e k s p o r t  ja k  

i nasz im p o r t  w aha  s ię  w g ra n ic a c h  o k o ło  15% w  s to s u n k u  d o  

d o c h o d u  sp o łe czn e g o , f l le  te n  s to s u n e k  o b lic z o n y  d la  p o s z c z e g ó l­

n ych  g a łęz i życ ia  g o s p o d a rc z e g o  i d la  p o s z c z e g ó ln y c h  p rz e m y s łó w  

je s t b a rd zo  ró ż n y . Im p o r t  d la  r o ln ic tw a  je s t m in im a ln y  (n a w o zy  

sz tu czn e , t r a k to r y ,  b y d ło  z a ro d o w e  itp .)  w  s to s u n k u  d o  w a r to ś c i 

p ro d u k c ji . W  p rz e m y ś le  w łó k ie n n ic z y m  s to s u n e k  te n  je s t o g ro m n y .

*) Na podstawie danych M ałego  Rocznika S tatystycznego 1939. Dochód  

społeczny bez dochodu z usług. Powyższe zestaw ienie nie daje właściwego obrazu  

znaczenia obrotów  zagranicznych, poniew aż nie uwzględnia ich stosunku do 

poszczególnych działów gospodarki narodow ej. Tak na przykład porów nanie  

wartości im portu  z wartością produkcji przem ysłowej w 1929 r. daje następujące  

stosunki: Stany Z jednoczone 13,6%, Anglia 73%, Niem cy 32,7%. Francja 38 3%, 

A rgentyna 146%, W łochy 46,4%, Polska 62%, W ęgry 85%, Rum unia 133,3%.
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Im p o r t  b a w e łn y , w e łn y  i Ich  o d p a d k ó w  o raz  s z m a t, z m n ie js z o n y  

o s a ld o  e k s p o r to w e  p rz ę d z y  i n ie d o p rz ę d u  w y n ió s ł w 1937 r. 290 

m il io n ó w  z ło ty c h , p o d cza s  g d y  w a rto ś ć  p ro d u k c ji tk a n in  w  ty m ż e  

ro k u  (606 m il.  z ł.) p o w ię k s z o n a  o w a rto ś ć  in n y c h  w y ro b ó w  w łó ­

k ie n n ic z y c h  (bez  ln ia n y c h  i je d w a b n y c h  —  100 m il. )  w y n io s ła  o k . 

706 m il.  zł. c z y li,  że im p o r t  s u ro w có w  w łó k ie n n ic z y c h  w y n ió s ł o k . 

41% . w a r to ś c i p ro d u k c ji,  n ie  lic zą c  im p o r tu  m a szyn , c h e m ik a li i  i td .  

F\Ie p o d cza s  g d y  w  1937 r. e k s p o r t  p ro d u k c j i  ro ln e j w y n ió s ł 134 

m il.  t. j. 13,3% w a rto ś c i te j p ro d u k c ji,  a w raz  z e k s p o r te m  p rz e m y s łu  

ro ln e g o  177 m il.  t. j.  17,5% te j p ro d u k c ji i 14,8% o g ó ln e g o  ^e k s p o rtu , 

to  e k s p o r t  w y ro b ó w  p rz e m y s łu  w łó k ie n n ic z e g o  b y ł m n ie js z y  od  

im p o r tu  ty c h  w y ro b ó w  o 5 m il.  z ło ty c h . P rze m ys ł w łó k ie n n ic z y  

b y ł z p u n k tu  w id z e n ia  b i la n s u j h a n d lo w e g o  p o z y c ją  ujemną. 
W  o k re s ie  1934— 38 r. im p o r t  b a w e łn y , w e łn y  i ic h  o d p a d k ó w  

oraz s z m a t w y n o s ił 1.237 m il. ,  co s ta n o w iło  23,7% o g ó ln e g o  im p o r tu ,  

n a d w y ż k a  zaś e k s p o r tu  w łó k ie n n ic z e g o  nad  im p o r te m  w y n o s iła  

w ty m  czas ie  23 m il. ,  t. j. 0,6% o g ó ln e g o  e k s p o rtu . P rzy w ę g lu  

rzecz p rz e d s ta w ia  się p o d o b n ie , ja k  p rzy  ro ln ic tw ie .  E k s p o r t  w ęg la  

w y n ió s ł w  1937 r. 32,9% p ro d u k c ji i 15,5% w a rto ś c i o g ó ln e g o  e k s ­

p o r tu  p rz y  n ic  n ie  zn a czą cym  im p o rc ie  u rzą d ze ń . H u tn ic tw o  że lazne  

e k s p o r to w a ło  w  -1937 r. na sum ę  \11 m il.  z ł., co  s ta n o w iło  ; 18% 

w a r to ś c i p ro d u k c j i  h u tn ic z e j i o k . 6,5% o g ó ln e j w a rto ś c i e k s p o r tu , 

pod cza s  gd y  im p o r t  ru d  w y n ió s ł 21,9 m il.  zł i "1,7% o g ó ln e g o  

im p o r tu .

Ta ró ż n o ro d n o ś ć  w  s to s u n k a c h  m ię d z y  im p o r te m  ^su ro w có w , 

w a rto ś c ią  p ro d u k c ji i w y s o k o ś c ią  e k s p o rtu  p o s z c z e g ó ln y c h  g a łę z i 

g o s p o d a rs tw a  d y k tu je  n a m  drugi postulat, b a rd z ie j p o ś re d n i d la  

p o l i t y k i  h a n d lu  za g ra n ic z n e g o , a le  b e z p o ś re d n i d la  o g ó ln e j^ p o l i ty k i 

g o s p o d a rc z e j k ra ju . Przy p lanow aniu rozw oju p oszczegó ln ych  
ga łęz i gospodarki narodow ej należy preferow ać takie ga łęzie , 
które przy m niejszym  n iezbędnym  im porcie surow ców  i urzą­
dzeń  pozw alają uzyskać w ięk sze  nadw yżki eksportow e w y ­
r o b ó w  gotow ych, P o s tu la t ] te n  n ie  m a n ic  w s p ó ln e g o  z p o l i ty k ą  

a u ta rk ii.  P rze c iw n ie , zm ie rza  on  z a ró w n o  d o  zw ię ksze n ia  im p o r tu  

ja k  i e k s p o r tu , a le  w s p o s ó b , k tó r y  p o zw a la  na p e łn e  z a tru d n ie n ie  

s ił w y tw ó rc z y c h  k ra ju . '$ J e ś l i jc h o d z i o u rzą d ze n ia  ju ż  is tn ie ją c e  n a ­

leży, rzecz ja sn a , z a tru d n ić  j e \  d o  g ra n ic y  's p a d a ją c y c h  k o s z tó w . 

P ow yższy  p o s tu la t  o d n o s i s ię  d o  n o w y c h  in w e s ty c y j i ja k k o lw ie k
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g ło s i o o  sta rą  p ra w d ą , to  n a b ie ra  ona  re a ln e j tre ś c i d o p ie ro  p rz y  

g o s p o d a rc e  p la n o w e j.1  J e s t  jasne , że p rz y  p la n o w a n iu  m uszą  d e c y ­

d o w a ć  w z g lą d y  b a rd z ie j o g ó ln e , a n iż e li h a n d e l za g ra n ic z n y . W  w a ­

ru n k a c h  je d n a k  d a n y c h *p rz e z  nasze b o g a c tw a  n a tu ra ln e  i is tn ie ją c y  

ju ż  a p a ra t w y tw ó rc z y , n ie  w o ln o  w zg lą d u  te g o  le kce w a żyć , je ś li 

p la n  m a  być  re a ln y . P rzy p la n o w a n iu  g o s p o d a rs tw a  z a m k n ią te g o  

lub z b liż o n e g o J d o  n ie g o  c h o d z i je d y n ie  o z a c h o w a n ie  p ro p o rc y j 

p o s z c z e g ó ln y c h  d z ia łó w  p ro d u k c ji m ią d z y  so b ą  z je d n e j,  a k o n -  

s u m c ją  z d ru g ie j s t ro n y  i o to , a b y  d o c h ó d  s p o łe c z n y  n e t t o  b y ł 

ró w n y  n o w o -p la n o w a n y m  in w e s ty c jo m . ’  W  w a ru n k a c h  g o s p o d a rk i 

o tw a r te j p la n  m u s i o p ró c z  te g o  p rz e w id z ie ć  ta k ą  p ro d u k c ją  n a d ­

w y ż k i to w a ró w  e k s p o r to w y c h  ( i us ług ), ab y  ic h  w a rto ś ć  p o k ry w a ła  

im p o r t  to w a ró w  ( i u s łu g ) n ie z b ą d n y c h  n ie ty lk o  d la  u trz y m a n ia  p o ­

z io m u  p ro d u k c j i  w  d o ty c h c z a s o w e j w y s o k o ś c i,  a le  ró w n ie ż  d la  je g o  

p o d w yższe n ia , d la  in w e s ty c ji.

P lan im p o r tu  i e k s p o rtu  ‘ m u s i o p ie ra ć  s ią  na  d o k ła d n y m  p ia n ie  

g o s p o d a rc z y m  i z n ie g o  w y n ik a ć . Bez ta k ie g o  p la n u  z a o p a trz e n ie  

g o s p o d a rs tw a  w  n ie z b ą d n e  to w a ry  *oraz z b y t n a d w y ż e k  p ro d u k c y j­

n ych  m o ż e ^ n a s tą p ić  ty lk o  w  w y n ik u  szczę ś liw e g o  w y p a d k u . Z re ­

g u ły  d o p ro w a d z i to  d o  m n ie j lu b  w ię c e j o s try c h  ’ w s trzą só w . N ie  

trze b a  t łu m a c z y ć , ja k  t ru d n o  je s t p la n o w a ć  h a n d e l z a g ra n ic z n y  

p a ń s tw u  e k o n o m ic z n ie  s ła b e m u , ja k  nasze, p a ń s tw u , k tó re g o  u d z ia ł 

w ś w ia to w y m  h a n d lu  z a g ra n ic z n y m  w y n o s i z a le d w ie  o k . 1%. N ie  

trze b a  tłu m a c z y ć , ja k  tru d n o  je s t w p ro w a d z ić  e le m e n t p la n o w o ś c i 

w d z ie d z in ie , o g a rn ię te j c h a o s e m , w a lk ą  na ś m ie rć  i życ ie , i w s trz ą ­

sane j p e rn a m e n tn ie  k o n w u ls ja m i zw yżek i z n iż e k , n a d m ia ru  i n ie ­

d o s ta tk u . ^Lecz bez re a in e g o , g ru n to w n ie  p rz e m y ś la n e g o  p la n u  

w h a n d lu  z a g ra n ic z n y m  te n  o d m ę t cha o su  z a le je  nas, c h o ć b y ś m y  

w y b u d o w a li ja k n a jle p s z e  w a ły  p la n o w a n ia  w e w n ę trz n e g o . T rzecim  
za tem  p o s tu la te m  d la  p o l i t y k i  h a n d lu  z a g ra n ic z n e g o  je s t: N ie z b ę ­

d n e  je s t  s tw o rz e n ie  p la n u  im p o r tu  i e k s p o r tu  o p a r te g o  o o g ó ln y  

p ia n  p ro d u k c y jn y  i b ę d ą cy  je g o  w y n ik ie m . P lan  im p o r tu  i e k s p o r tu  

w in ie n  b yć  szcze g ó ło w y  na b liższy  o k re s  (3 -ch  la t) , ;o g ó ln y $ z a ś ^n a  

o k re s  da lszy.

o k re s ie  p rz e d w o je n n y m  j^ w y n ik i h a n d lu  z a g ra n ic z n e g o  b y ły  

w y p a d k o w ą  bą d ź  ś le p ych  s ił g o s p o d a rc z y c h , bądź  p o l i ty k i  rzą d o w e j, 

b ę dące j na us łu g a ch  s iln y c h  g ru p  k a p ita ło w y c h . W  k a ż d y m  raz ie  

p o l i ty k a  ta  n ie  b y ła  k ie ro w a n a  d ą ż e n ie m  do  o s ią g n ię c ia  p e łn e g o



z a tru d n ie n ia  s ił w y tw ó rc z y c h  k ra ju . G d y b y  p o le c o n o  e k o n o m is to m  

o p ra c o w a n ie  n a jle p s z e g o  p la n u  z a tru d n ie n ia  s ił w y tw ó rc z y c h , p la n u  

p ro d u k c ji i o b ro tó w  z a g ra n ic z n y c h , g w a ra n tu ją c e g o  p rz y  w a ru n k a c h  

is tn ie ją c y c h  p rze d  w o jn ą  n a jw y ż s z y  d o c h ó d  s p o łe c z n y , to  b ila n s  

h a n d lu  z a g ra n ic z n e g o  w  ty m  p la n ie  b y łb y  in n y  n iż  b y ł w rz e c z y w i­

s to ś c i. N a s tą p iło b y  to  n ie ty lk o  ze w z g lą d u  na e w e n tu a ln e  ko rę - 

k ty w y ,, n a rzu co n e  p rze z  ry n e k  ś w ia to w y , a le  g łó w n ie  i p rze d e - 

w s z y s tk im  d la te g o , że fa k ty c z n e  k s z ta łto w a n ie  s ię  naszego  b ila n s u  

h a n d lo w e g o  b y ło  w y n ik ie m  n ie  d ą ż e n ia  d o  o s ią g n ię c ia  m a k s y m a l­

nego  d o c h o d u  sp o łe c z n e g o , le cz  k a lk u la c ji r e n to w n o ś c i p o s z c z e g ó l­

nych  je d n o s te k  k a p ita l is ty c z n y c h .  J e s t rzeczą  znaną , że in te re s  p o ­

szcz e g ó ln e g o  fa b ry k a n ta  n ie  je s t id e n ty c z n y  z in te re s e m  o g ó ln y m  

g o s p o d a rk i n a ro d o w e j.  F a b ry k a n t  n ie  b ę d z ie  p r o d u k o w a ł na e k s ­

p o r t ,  je ż e li to  u s z c z u p li je g o  zysk i, c h o c ia ż  s tra ta , p o n ie s io n a  p rzy  

ty m , p rz y n io s ła b y  p e r s a l d o  zys k  g o s p o d a rc e  n a ro d o w e j, F a b ry ­

k a n ta  w ca le  n ie  in te re s u je  o k o lic z n o ś ć , że p rzez  e k s p o r t ,  k tó r y  

d la  n ie g o  o s o b iś c ie  je s t n ie re n to w n y  m o że  s p o w o d o w a ć  w z ro s t za ­

tru d n ie n ia , a z a ty m  w z ro s t d o c h o d u  sp o łe czn e g o . W  rz e c z y w is to ś c i 

n ie w y k o rz y s ta n ie  is tn ie ją c y c h  u rzą d ze ń  w y tw ó rc z y c h , n ie z a tru d n ie -  

n ie  is tn ie ją c y c h  rą k  ro b o c z y c h , n ie w y k o rz y s ta n ie  m o żliw ośc i p ro -  

p ro d u k c y jn y c h  je s t e fe k ty w n ą  s tra tą  n a ro d o w ą , c h o c ia ż  n ie  f ig u ru je  

o n a  w  ca łe j sw e j w ie lk o ś c i w  ż a d n y m  b ila n s ie . Z ro zw a ża ń  ty c h  

w ysuw a  s ię  czw arty postulat d la  p o l iy k i h a n d lu  z a g ra n iczn e g o : 

„Przy u k ła d a n iu  p la n u  h a n d lu  z a g ra n ic z n e g o  n a le ży  k ie ro w a ć  s ię  

n ie ty lk o  re n to w n o ś c ią  z a k ła d u  e k s p o r tu ją c e g o , a le  o s ta te c z n y m  

re z u lta te m , o s ią g n ię ty m  p rzez  z w ię k s z e n ie  z a tru d n ie n ia  s i ł  w y tw ó r ­

czych  i w z ro s te m  d o c h o d u  s p o łe c z n e g o , s p o w o d o w a n y m  p rzez  d o ­

d a tk o w y  im p o r t  z z a g ra n ic y . W  m ie js c e  k ry te r iu m  re n to w n o ś c i 

jednostkow ej n a le ży  w p ro w a d z ić  k r y te r iu m  ren tow n ośc i og ó ln o ­
narodow ej, In s tru m e n t d la  te g o  c e lu  z o s ta ł ju ż  p rzez nas s tw o ­

rz o n y  w  fo rm ie  Izb y  R o z ra c h u n k ó w  M ię d z y n a ro d o w y c h  p rz y  N a ro ­

d o w y m  B a n k u  P o ls k im . In s ty tu c ja  ta  o d g ry w a  ro lę  „w spólnego  
kotła”, w  k tó r y m  z le w a ją  s ię  w s z y s tk ie  s tra ty  i z y s k i z o b ro tó w  

z za g ra n ic ą . A le  t ru d n o  g ra ć  n a w e t na  n a jle p s z y m  in s tru m e n c ie  

bez n u t .  N u ty  te  w  fo r m ie  p la n u  h a n d lu  z a g ra n ic z n e g o  m uszą  być 

s tw o rz o n e . W s p o m n ia n y  „ w s p ó ln y  k o c io ł"  n iezew sze m a  do ść  t łu s tą  

z a w a rto ś ć . N ie  je s t w ca le  o c z y w is te , że s tra ty  p o w s ta łe  p rz y  e k s p o r ­

c ie  m uszą  b y ć  p o k ry te  p rze z  im p o r te ró w .  W z ro s t d o c h o d u Fn a ro d o -
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w ego  o s ią g n ię ty  p rzez  Td o d a tk o w y j im p o r t ,  a u m o ż liw io n y  p rzez  

je d n o s tk o w o  n ie re n to w n y  e k s p o r t  m o że  n a s tą p ić  i n a s tę p u je  w d z ia ­

łach  p ro d u k c ji,  k tó r e  a lb o  m a ło  im p o r tu ją ,  a lb o  w c a le  n ie  im p o r tu ją .  

A lb o  m ó w ią c  o b ra z o w o , n iezaw sze z jada s ię  ś m ie ta n k ę  w  ty m  . sa ­

m y m i to w a rz y s tw ie , k tó r e  p ije  o d tłu s z c z o n e  m le k o . W o b e c  te g o , że 

w ię ksza  część s p o łe c z n e g o  d o c h o d u  n e t t o ,  a w ię c  w ię ksza  część 

ś m ie ta n k i z b ie ra  s ię  w  b u d że c ie  n a ro d o w y m , n a le ż y  lic z y ć  s ię  z m o ż li 

w o ś c ią  p rz e la n ia  p e w n e j części te j ś m ie ta n k i d o  w s p ó ln e g o  k o t ła  

h a n d lu  z a g ra n ic z n e g o ..

S to s o w a n ie  p o l i t y k i  „w s p ó ln e g o  k o t ła "  w ym a g a  b a rd z o  w n ik liw y c h  

i s zc z e g ó ło w y c h  o b lic z e ń . G ra n ic ą  je j s to s o w a n ia  je s t  p u n k t ,  poza  

k tó ry  da lszy je d n o s tk o w o  n ie re n to w n y  e k s p o r t n ie  b ę d z ie  m ó g ł być 

p o k ry w a n y  przez w z ro s t d o c h o d u  s p o łe c z n e g o , o s ią g n ię ty  p rzez  

ró w n o w a ż n y  m u  d o d a tk o w y  im p o r t .  R o z u m ie  s ię , że s to s o w a n ie  

te j p o l i ty k i  n ie  s to i w  s p rze czn o śc i z p o w s z e c h n ą  zasadą k u p ie c k ą , 

o d  k tó r e j / n ie  należy^, o d s tę p o w a ć , a m ia n o w ic ie  z d ą ż e n ie m  d o  

o s ią g n ię c ia  n a jn iż s z y c h  cen  p rzy  z a k u p ie  i n a jw yższych  p rz y  sp rze d a ży .

. •P o lity k a  h a n d lo w a , o p a r ta  na k r y te r iu m  re n to w n o ś c i o g ó ln o ­

n a ro d o w e j n ie  ie s t id e n ty c z n a  z d u m p in g ie m . P o lity k a  „w s p ó ln e g o  

k o t ła "  n a s ta w io n a  je s t na w z ro s t im p o r tu .  P rzez s to s o w a n ie  je j g o s ­

p o d a rk a  ś w ia to w a  ja k o  ca łość , p e r s a ld o  n ic  n ie  t ra c i,  lecz zysku je , 

p o n ie w a ż  p o lity k a  ta  p rz y c z y n ia  s ię  d o  w z ro s tu  m ię d z y n a ro d o w y c h  

o b ro tó w  h a n d lo w y c h .

P o w ie d z ie liś m y , że nasz b ila n s  h a n d lo w y  p rz e d  w o jn ą  n ie  o d p ó ’- 

w ia d a ł o p ty m a ln e m u  w y k o rz y s ta n iu  s ił w y tw ó rc z y c h  k ra ju . P o za tym , 

na s k u te k  z m ia n y  g ra n ic  k ra ju  z m ie n iła  s ię  s tru k tu ra  naszego  g o s ­

p o d a rs tw a . M a ją c  te  za s trze że n ia  na w zg lę d z ie , m o ż e m y  p rz y ją ć  

p rz e d w o je n n y  b ila n s  h a n d lo w y  za p o d s ta w ę  d o  a n a liz y  i do  w y ­

ty c z n y c h  naszej p o l i ty k i  h a n d lu  z a g ra n ic z n e g o . W y b ie ra m y  r o k  1937, 

p o n ie w a ż  je s t to  ro k  w z g lę d n ie  w y s o k ie j p ro d u k c ji (w s k a ź n ik  111 

p rz y  p o d s ta w ie  =  100 w r. 1928) o ra z  p o n ie w a ż  p o s ia d a m y  d la  

te g o  ro k u  s to s u n k o w o  n a jw ię c e j p o ró w n y w a ln y c h  d a n y c h . L ic z b y  

n iże j p o d a n e  zo s ta ły  o b lic z o n e  i z e s ta w io n e  g łó w n ie  na p o d s ta w ie  

d a n y c h  „M a łe g o  R o c z n ik a  S ta ty s ty c z n e g o  —  1938 r. i R o c z n ik a  

H a n d lu  Z a g ra n ic z n e g o  — 1937 r. D a lsze  ro zw a ża n ia  a b s tra h u ją  od  

w ię kszych  in w e s ty c ji.  P o n ie w a ż  w z ro s t p ro d u k c ji s p o w o d o w a n y  

k a p ita ln y m i in w e s ty c ja m i w y m a g a  p e w n e g o  czasu o d  ic h  ro z p o ­

częc ia , im p o r t  n ie z b ę d n y  d la  u trz y m a n ia  p o z io m u  p ro d u k c j i  z ro k u
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1937 b ę d z ie  m u s ia ł w  p ie rw s z y m  o k re s ie  być  z w ię k s z o n y  o te  t o ­

w a ry , k tó re  są n ie z b ę d n e  d la  w y k o n a n ia  ty c h  in w e s ty c ji i k tó r e  

n ie  są p ro d u k o w a n e  w  k ra ju .

N ie  b y ło b y  m o ż liw e  i n ie  m ia ło b y  z re sz tą  sensu  na  p o d s ta w ie  

b ila n s u  h a n d lo w e g o  1937 r. n a w e t p rzez  w n ie s ie n ie  o d p o w ie d n ic h  

k o re k ty w  w y p ro w a d z a ć  k o n k re tn e  lic z b o w e  w n io s k i d la  naszych  

o b e c n y c h  w a ru n k ó w . C h o d z i n a m  racze j o u ję c ie  is to ty  za g a d n ie n ia  

i p rz e d s ta w ie n ie  rzę d u  sp ra w , a n iż e li o  k o n k re tn e  w ie lk o ś c i.

P on iższa  ta b lic a  i lu s tru je  s tru k tu rę  naszego  im p o r tu  w  1937.

T A B L I C A  I I .  

Im p ort do Polski w roku 1937.

G r u p a  t o w a  r o w a mil. zł. %

1. Surowce w łókiennicze oraz przędza i niedoprzęd 309 0 24.6

2. Surowce hutn icze i m etale 180.4 14.4

3. M aszyny, aparaty, sprzęt e le trotechn iczny, narzędzia wagi 145.0 11.6

4. A rtyku ły  spożywcze, kolonialne, owoce, ty to ń 135-4 10.8

5. Surowce garbarskie i futrzarskie 92.2 7.3

6. Surowce i a rtyku ły  chem iczne i farm aceut. 60.0 4.8

7. Środki transportow e 43.0 3.5

8. Tłuszcze i woski przem ysłowe, nasiona i owoce oleiste 40.0 3.2

9. Towary w łókiennicze, odzież 25.0 2.0

10. Kauczuk i wyroby kauczukowe 22.9 1.8

11. Surowce papiernicze 12.5 1.0

12. Inne 188.9 150

1.254.3 100.0

^ W id z im y ,  że p ie rw sze  trz y  g ru p y  t. j.  s u ro w ce  w łó k ie n n ic z e , s u ­

ro w c e  h u tn ic z e  i m e ta lo w e  o ra z  m a szyn y  i a p a ra ty  tw o rz ą  w ię ce j, 

n iż  p o ło w ę  im p o r tu ,  ( o k o ło  50,6 ^).

W  ja k im  k ie ru n k u  m o g ą  iść  o b e c n ie  z m ia n y  w  k s z ta łto w a n iu  s ię  

im p o r tu  w  p o ró w n a n iu  z o k re s e m  p rz e d w o je n n y m ?

Z m ia n y  te  m o g ą  być s p o w o d o w a n e : a) z n is z c z e n ie m  części u rz ą ­

dzeń  w y tw ó rc z y c h , k tó re  m oże  p ły n ą ć  na z m n ie js z e n ie  p ro d u k c j i  

w y s ta rc z a ją c e j na p o k ry c ie  p o trz e b  k ra jo w y c h  i z m u s ić  d o  z w ię k s z o ­

n e g o  im p o r tu  te g o  p ro d u k tu  (p ro d u k ty  ro ln e , n a w o zy  s z tu c z n e j 

a lb o  też  d o  z m n ie js z e n ia  im p o r tu  s u ro w c ó w ; b) w ię k s z y m , n iż  p rze d  

w o jn ą  u ru c h o m ie n ie m  p o z o s ta łe g o  a p a ra tu  w y tw ó rc z e g o ; c) p rze ­
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s u n ię c ie m  g ra n ic  i d ) z m n ie js z e n ie m  im p o r tu  n ie p ro d u k c y jn e g o . W y ­

d a je  s ię , że w  re z u lta c ie  ty c h  z m ia n  im p o r t ,  n ie z a le ż n ie  o d  im p o r tu  

in w e s ty c y jn e g o , b ę d z ie  m u s ia ł zn a czn ie  w z ro sn ą ć , le ż e lib y ś m y  m ie li 

dążyć d o  p e łn e g o  w y k o rz y s ta n ia  z d o ln o ś c i p ro d u k c y jn e j is tn ie ją c e g o  

a p a ra tu  w y tw ó rc z e g o .

P rz e d e w s z y s tk im  im p o r t  a r ty k u łó w  sp o żyw czych  b ę d z ie  m u s ia ł 

jeszcze  w  c ią g u  n a jb liż s z y c h  la t  b y ć  z n a c z n ie  w yższy  o d  im p o r tu  

ro k u  1937, P ra w d o p o d o b n ie  p e w n e  p o z y c je , s k ła d a ją c e  s ię  na  su m ę  

p rz e d w o je n n e g o  im p o r tu  sp o ż y w c z e g o  w  w y s o k o ś c i 135 m il.  z ło ty c h  

będ ą  m o g ły  b yć  z m n ie js z o n e . Im p o r t  ten  w y g lą d a ł n a s tępu jąco ^

T A B L I C A  Sil 
Im port artyku łów  spożywczych w roku 1937.

A R T Y K U Ł Y  I M P O R T O W A N E mil. zł.

Owoce i jagody jadalne 35,0
Tytoń i wyroby tytoniow e 31,0
Śledzie świeże, solone 23,0
Kawa, herbata., kakao 23,0
Ryż 10,8
Pasze 4,0
Jelita 3,6

Zboża i strączkowe 2,5
Tłuszcze zwierzęce, jadalne 2,5

135,4

J e d n a k  sum y im p o r tu  s p o żyw cze g o , k tó r y  m u s i być  d o k o n a n y  

w s k u te k  zn iszcze n ia  w  ro ln ic tw ie  są bez p o ró w n a n ia  w yższe  o d  

o sz c z ę d n o ś c i, ja k ie  m o g lib y ś m y  p rz e p ro w a d z ić  w  w yże j p o d a n y c h  

p o z y c ja c h . Je że li o p rz e m y  s ię  na d o s tę p n y c h  n a m  sza cunkach  

z b io ró w  w  ro k u  o b e c n y m  i je ż e li p rz y jm ie m y  ś re d n ie  s p o ż y c ie  

p rz e d w o je n n e  o b lic z o n e  na 24 m i l io n y  lu d n o ś c i,  to  okaże  s ię  

k o n ie c z n e  s p ro w a d z e n ie  w  r. 1946/7  o k o ło  600 tys . to n  zb ó ż  c h le b o ­

w y c h , c z y li za sum ę p o n a d  120 m il io n ó w  z ł., lic zą c  p o  ce n a ch  

1937 r. W  la ta c h  n a s tę p n y c h  im p o r t  te n  będ z ie  z b ę d n y . N a le ży  s ię  

s p o d z ie w a ć , że w  c ią g u  n a jb liż s z y c h  k i lk u  la t  b ę d z ie m y  s a m o w y ­

s ta rc z a ln i p o d  w z g lę d e m  z b o ż o w y m . M o ż e m y  za te m  p rz y ją ć , że 

ś re d n i ro c z n y  im p o r t  zb ó ż  w y n ie s ie  w  c ią g u  n a jb liż s z y c h  3 ch la t  

* o k , 40 m il.  z ło ty c h . P rzez szereg la t  m u s im y  ró w n ie ż  im p o r to w a ć
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rn ię so . * W  t. 1921 s p ro w a d z iliś m y  d o  P o ls k i * i 13 tys . to n  ^fn tęsa 

i p rz e tw o ró w  m ię s n y c h , c h o c ia ż  s ie ń  p ó g łc w ia  w y n o s ił w ć w czas 

19 m il io n ó w  sz tu k , p o d c z a s  g d y  s p o d z ie w a n y  s te n , b y d ła  w y n ie s ie  

w  k o ń c u  b. r. o k . 10 m il io n ó w  s z tu k . J e ż e li p rz y jm ie m y  za p o d ­

s taw ę  p rz e d w o je n n ą  k o n s u m c ję  na g ło w ę  lu d n o ś c i na re re n e c h  

p o z o s ta ły c h  i z a ło ż y m y , że w  c ią g u  !n e jb li is z y c h  k i lk u  la t  ry n e k  

k ra jo w y  p o k ry je  SC% te g o  c c ó ln e c o  z m n ie js z c re c o  i z \ d rz e  l c w i n ia , 

to  im p o r t  m u s ia łb y ; w yn ie ść  ro c z n ie  c k c ło  <0 tys. to n  m ięsa  na 

sum ę o k . 60 m il.  z ł. w  ce n a ch  1 1937 r . „ / I m p o r t  tłu s z c z ó w ! p rz y  

zn a c z n ie  z m ie js z c n e j k c n s u r r c j i  je d n o s tk c w e j w in ie n  w yn ieść  c k c ło  

50 tys . to n  ro c z n ie  c z y li na c k c ło  ICO m i l .1 z ło ty c h  w ce n a ch  

1937 r.

Im p o r t  sp o żyw czy  m u s i trw a ć  jeszcze p rzez  k i lk a  la t, c h o ć  ro z ­

m ia ry  je g o  będą  m a la ły . J a k k o lw ie k  / b o w ie m  p ro d u k c ja  ro ln e  

b ę d z ie  c ią g le  w z ra s ta ła , to  je d n o c z e ś n ie  jb ę d z ie  w z ra s ta ł p c z ic m  

k o n s u m c ji.  M a rn y  w s z e lk ie  p o d s ta w y  dla;' o s ią g n ię c ia  s a r rc w y s ia r -  

c z a ln o ś c i w zbożu , lecz p rzy  z m ia n ie  s tru k tu ry  u p ra w y  z t e r c e r c ją  

d o  p rz e c h o d z e n ia  na u p ra w ę  k u ltu r  te c h n ic z n y c h , sanr c w y s ta rc z a l­

no ść  ta  b ę d z ie  m o g ła  być  z tru d e m  o s ią g n ię ta  bez m o c n e g o  

w z ro s tu  w y d a jn o ś c i z ha. J e ż e li c h o d z i o p ro d u k c ję  św iń , z m ie n ić  na 

s tru k tu ra  ro ln a  b a rd z o  je j s p rz y ja , ale h c d c w la  św iń  je s t w p e w n jm  

s to p n iu  u z a le ż n io n a  o d  i lo ś c i k ró w  m le c z n y c h .

Im p o r t  h u tn ic z y  i s u ro w c ó w  w łó k ie n n ic z y c h  b ę d z ie  m u s ia ł w z ro s n ą ć  

z a ró w n o  ze w z g lę d u  na w ię ksze  w y k o rz y s ta n ie  a p a ra tu  w y tw ó rc z e g o , 

ja k  i na p o w ię k s z e n ie  te g o  a p a ra tu  p rzez  p rze łą cze n ie  te re n ó w  o d ­

z y s k a n y c h . Im p o r t  ru d  że la zn ych  i z ło m u  b ę d z ie  m u s ia ł w z rc d rą ć  

o su m ę  o k . 34 m il.  zł. Im p o r t  b a w e łn y  i o d p a d k ó w  w z ro śn ie  o o k  

24%. t. j,  o  o k . 35 m il.  z ł., im p o r t  w e łn y  o p rzesz ło  12C% t. j. o o k „ 

130 m il.  zł. J e s te ś m y  w n a jb liż s z y c h  la ta c h  ska z a n i na zn a czn y  

im p o r t  su ro w ca  ln ia n e g o  (c k . 7 tys . to n  w a rto ś c i ok . 10 m iii. z ł.), 

za ró w n o  ze w z g lę d u  na u tra tę  p o w a żn ych  o b s z a ró w  u p ra w y  ln u , 

ja k  i z e ]w z g lę d u  na u z y s k a n ie  na Z a c h o d z ie  p ie rw s z o rz ę d n y c h  Na­

k ła d ó w  p rz e m y s łu  ln ia rsk ie g o ,. W  m ia rę  z w ię k s z a n ia -u p ra w y  ln u , 

im p o r t  te n  b ę d z ie , rzecz jasna , m a la ł.

Ze  w zg lę d u  na u tra tę  zn a czn e j części z łó ż  n a fto w y c h  na W s c h o ­

d z ie  je s te ś m y  z m u s z e n i im p o r to w a ć  p ro d u k ty  n e ftc w e . K c r s in c ja  

k ra jo w a  ty c h  p ro d u k tó w  zn a czn ie  w z ro ś n ie  w p c io w r a r iu  z c k re ­

sem  p rz e d w o je n n y m  i m o ż n a  ją  o b lic z y ć  na o k re s  n a jb liż s z y c h
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trz e c h  la t  na  o k . .1203 tys . to n  ro c z n ie . P rzy p ro d u k c ji k ra jo w e j 

o k . 160 tys. to n  m u s im y  im p o r to w a ć  o k .  1040 ty s . to n  ro c z n ie  na 

s u m ę  o k . 145 m il.  z ł. p rz e d w o je n n y c h .

• Im p o r t  n a w o z ó w  s z tu c z n y c h  b ę d z ie  m u s ia ł być w ię kszy  c o n a j-  

m n ie j o  o k o ło  45 m il.  z ło ty c h , ' je ż e li zu życ ie  n a w o z ó w  m ia ło b y  

w z ro s n ą ć  o  o k . 75% w  s to s u n k u  d o  1937 r.

Im p o r t  ś ro d k ó w  tra n s p o r to w y c h  m u s i u le c  zn a czn e j zw yżce . Za 

d w a  la ta  w ię k s z o ś ć  k u rs u ją c y c h  o b e c n ie  w  k ra ju  s a m o c h o d ó w  

o s o b o w y c h  J  znaczna  część c ię ż a ro w y c h  p ó jd z ie  na szm e lc . P rzez 

p e w ie n  o k re s  czasu m u s im y  p rz y w o z ić  w a g o n y  k o le jo w e . N ie  p o ­

p e łn im y  w ie lk ie g o  b łę d u , je ś li o c e n im y  p o trz e b ę  w z ro s tu  ś ro d k ó w  

t ra n s p o r to w y c h  w  n a jb liż s z y c h  la ta c h  o 30 m il.  z ł. w g  cen  p rz e d ­

w o je n n y c h .

J e s t rzeczą  n ie ja sn ą , czy w n a jb liż s z y c h  la ta c h  b ę d z ie m y  m o g li 

o b e jś ć  s ię  bez im p o r tu  d re w n a . J e ż e li p rz y jm ie m y  s tra tę  w  n a szym  

d rz e w o s ta n ie  na z ie m ia c h  s ta ry c h  ” o d z y s k a n y c h  ( łą c z n ie  o k . 7 m il.  

ha) w  w y s o k o ś c i 20% i w y rą b  z ha ok. 2,2 r r r  (0,7% w y rę b u  i 315 

m * d 'z a w a  z h e k ta ra  w y rę b u ) '—  to  o trz y m a m y  p ro d u k c ję  d rze w a  

w w y s o k o ś c i 'o k .  12,3 m il.  m . sześć., a w ię c  ilo ś ć  p rz e w yższa ją cą  

k ra jo w e  zu życ ie  d rzew a  w  1938 r. J e s t je d n a k  m a ło  p ra w d o p o ­

d o b n e , czy w -n a jb liż s z y c h  la ta c h  o s ią g n ie m y  tę  p ro d u k c je . W yd a je  

s ię, że b y ło b y  b a rd z ie j w ska za n e  im p o r to w a ć  ś ro d k i t ra n s p o r to w e  

i s iłę  p o c ią g o w ą  d la  p o trz e b  p ro d u k c ji le śn e j, a n iż e li d rz e w o . N a ­

le ż a ło b y  p o z a ty m  w p ro w a d z ić  p e w n e  o s zczę d n o śc i w  u żyw a n iu  

d rzew a  d la  c e ló w  o p a lo w y c h , z a s tę p u ją c  je  to r fe m  i w ę g le m  b ru ­

n a tn y m . ja k  ró w n ie ż  d la  c e ló w  b u d o w la n y c h  z a s tę p u ją c  je  ceg łą  

i c e m e n te m . W  n a jb liż s z y c h  la ta c h  trze b a  s ię  l ic z y ć  z im p o r te m  

d re w n a  w  w y s o k o ś c i o k . 27 m il.  z ł. ro c z n ie .

N a le ż a ło b y  z w ię kszyć  p rz y w ó z  m a szyn , a p a ra tó w , s p rz ę tu  e le k t r o ­

te c h n ic z n e g o  d la  c e ló w  re n o w a c ji z a m o rty z o w a n y c h  i częśc iow o  

z n iszczo n ych  na rzę d z i. B yć  m o że , że p ro d u k c ja  p rz e m y s ło w a  Z ie m  

O d z y s k a n y c h  w  p e w n e j m ie rz e  te n  n ie z b ę d n y  w z ro s t w y ró w n a .

im p o r t  m a te r ia łó w  w łó k ie n n ic z y c h  b ę d z ie  z b ę d n y . Da to  o s z c z ę d ­

ność  w  w y s o k o ś c i o k . 25 m il.  z ło ty c h  p rz e d w o je n n y c h . O szczę d n o śc i 

na in n y m  im p o rc ie  n ie p ro d u k c y jn y m  o ra z  na im p o rc ie  p ro d u k c y j­

n y m  z a s tą p io n y m  p rz e ; p ro d u k c ję  p rz e m y s łu  Z ie m  O d z y s k a n y c h  

m o ż n a  o szacow ać  na o k . 185 m il.  z ło ty c h .

Tak p rz e d s ta w ia ła b y  s ię  zg rubsza  w n a jo g ó ln ie js z y c h  za rysach
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s tru k tu ra  naszego im p o r tu  p rz y  pe łnym : u ru c h o m ie n iu  is tn ie ją c e g o  

a p a ra tu  w y tw ó rc z e g o  bez. u w z g lę d n ie n ia  in w e s ty c ji,  w y m a g a ją c y c h  

p rz y w o z u  n a rz ę d z i i in n y c h  d ó b r  z z a g ra n icy . P o w ta rz a m , że d a n e  

pow yższe  n a le ż y  tra k to w a ć  z ca łą  o s tro ż n o ś c ią , i  , je d y n ie  ja k o  

o r ie n ta c y jn e  —  d la  o k re ś le n ia  rzę d u  w ie lk o ś c i. Z a ró w n o  b o w ie m  

tru d n e  są d o  u c h w y c e n ia  ś c is łe  w ie lk o ś c i z m ia n  ^zasz łych  w  p rz e ­

m yś le , ja k  też  t r u d n e  są d o  u c h w y c e n ia  z m ia n y  ;w ‘re la c ja c h ; cen  

p o s z c z e g ó ln y c h  tow arów / im p o r to w a n y c h , .

Czerm m o żn a  z a p ła c ić  n ie z b ę d n y  im p o r t?  P rz y jrz y jm y , się s t r u k ­

tu rz e  e k s p o r tu  w b ila n s ie  h a n d lo w y m ' 1937 r.

' T A B L I C A  IV 

Eksport z. Po lski.w  1937 r.

fl r t ;y k 'ui ł .y e k s p o. r t, o. w- a rs t
M iliony

: i zł. ■ ■

'.I) P rodukty ro lne • ‘475,0 ■ <

} ■ •> ,/ 

■ ;• 39,8

2) D rew no , .199,1; V I 6 f e

3) W ęgiel i koks , 197,2 , , , 1^5

4} W yroby hutnictwa i odlewnictwa 80,4 6,7

5) Cynk, pyt cynkow y i blacha cynkowa 42,9 ' 3,6

6) W yroby w łókienn icze 5 odzież 40,1 3,3

7) Przędza i n iedoprzęd 38,6 1,6'

8} Produkty przem ysłu naftowego ■ • 17,4 x . , 1 £ >

9) Nawozy sztuczne 11,1 ■ . , 0,9
'10) Inne . 113,7

1195j5 m r

U d e rza  tu ta j,  że p ie rw s z e  d w ie  g ru p y ; 'j,  p ro d u k ty  ro ln e  i' d re w n o  

tw o rz ą  e k s p o r t  na su m ę  674 m il.  z ł., t. j . : 56,4% o g ó ln e g o  e k s p o r tu . 

O b ie  te  g ru p y  to d p a d a ją  ja k o  p o d s ta w y  naszego' e k s p o r tu . ' J a k k o l ­

w ie k  n ie k tó re  p r o d u k ty  ro ln e  b ę d z ie m y  w s ta n ie  e k s p o r to w a ć  j i iż  

w n a jb liż s z y m  czas ie  ( ja ja ,  g rz y b y , ja g o d y  e tc . ) , - ja k k o lw ie k  ju ż ‘ro z ­

p o c z ę liś m y  e k s p o r t ,  m e b li,  d la  ^któ rego p o s ia d a m y  p o m y ś ln e  w a 1- 

ru n k i,  to  e k s p o r t : te n  w n ie z n a c z n y m  ' ty lk o  - s to p n iu  'w y ró w n a  

w y p a d n ię c ie  ty c h  d w ó c h  - w ie lk ic h  g ru p .

P o n iższe  d w ie  ta b lic e  p rz e d s ta w ia ją  s z c z e g ó ło w ie j sk ład  e k s p o r tu  
ro ln e g o  w 1937 r.
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T fi B L 1 C fi V.

Eksport produktów  ro ln y c h .w  1937 r. w /g głównych grup towarowych.

G r u p y  t o w a r o w e m il. zł. %  ogOln 

eksp.

%  eksp.

ro ju .

Produkcja roślinna
i

134 11.2
1

28 2

Produkcja zwierzęca 298 25.1 62.8

Produkty przem ysłu ro lnego 43 3.5 9 0

475 39.8 100.0

T PL B L I C fi V I.

Eksport produktów  ro lnych  w/g. poszczególnych towarów.

A r t y k u ł y  e k s p o r t o w a n e mil. zł.
% ogóln„

eksp.

%  eksp. 

rolo.

1. Szynki, polędwice w ieprzow e, w opakow aniu  
blaszanym

59.6 5.0 ' 12.,5

2. B ekony I 45.6 3.8 9.5

3. Jęczm ień 3 9 0 3 3 8.6
4. Jaja 33 9 2.8 7.1
5. Trzoda chlewna 2 9 3 2.4 6.1
6. M ięso świeże, solone, m rożone 23.4 2.0 5.0
7. Len i odpadki 20.1 1.7 4.2: •
8. Masło 189 1.6 4.0

9. Żyto 16.1 1 3 3.4
10. Nasiona 13.7 1.1 2.9
11. Groch, fasola ■ 10.7 a s 2.2
12. Słód 10.0 0.8 2.1
13. M ąka 9.0 0.8 1.9
14. C ukier 8.5 0.7 1.7
15. Inne 137 2 1116 28.8

475.0 39.8 100 0

R zut o ka  na te  ta b lic e  w ska zu je , że poza trz e m a p o z y c ja m i ( ja ja ,

n a s io n a , c u k ie r )  c h o d z i tu  o  to w a ry , k tó r e  bądź  m u s im y  o b e c n ie  

im p o r to w a ć ,  b ą d ź - te ż  ju ż  im p o r tu je m y . Lecz n ie  oznacza  to ,  że 

m o ż e m y  z re z y g n o w a ć  i że z re z y g n u je m y  z e k s p o r tu  w o ln e g o . P rze ­

c iw n ie , re fo rm a  ro ln a  s tw o rz y ła  p o d s ta w y  d la  ro z w o ju  e k s p o r tu  

p ro d u k tó w  h o d o w la n y c h . E k s p o r t  p ro d u k tó w  ro ln y c h  je s t w szakże  

. t ru d n ie js z y  d o  z re a liz o w a n ia  o d  e k s p o r tu  p rz e m y s ło w e g o . T ru d n ie j 

je s t z o rg a n iz o w a ć  d o s ta w y  w k ra ju  i z b y t za g ra n icą . Pod g ro źb ą
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je d n a k  sp a d ku  d o c h o d u  s p o łe c z n e g o  na w s i,*p o d  g ro źb ą  w ie lk ic h  

tru d n o ś c i w  u z y s k a n iu  d o s ta te c z n y c h  ś ro d k ó w  d la  o p ła c e n ia  n ie ­

z b ę d n e g o  im p o r tu  n a le ży  b e z z w ło c z n ie  p rz y s tą p ić *  d o  w c ią g n ię c ia  

w s i w  o rb itą  o g ó ln e j g o s p o d a rk i p la n o w e j k ra ju .  N a leży  to  u c z y n ić  

p r z e z j s tw o rz e n ie  k o rz y s tn y c h  w a ru n k ó w  d la  s p e c ja ln y c h  u p ra w  

(o le is te , le n , k o n o p ie , b u ra k i c u k ro w e  i t. d .) i p rzez u ś w ia d o m ie n ie  

r o ln ik a  o ty c h  k o rz y ś c ia c h . N a le ży  u c z y n ić  p o w a ż n y  w y s iłe k  f in a n ­

s o w y  i o rg a n iz a c y jn y  d la  p o s ta w ie n ia  h o d o w li na  w ła ś c iw e j p ła szczyź ­

n ie . J e s t to  z a g a d n ie n ie  p a ń s tw o w e  p ie rw s z e j w a g i i n ie  w o ln o  

tu  lic z y ć  na s a m o c z y n n y  ro z w ó j. K ie ro w n ic tw o  h a n d lu  za g ra n iczn e g o  

w  P o lsce  p o w in n o  w  ty c h  sp ra w a ch  iść *w d w u ch  k ie ru n k a c h . Po 
p ierw sze  —  n a le ż a ło b y  z a in te re s o w a ć  z a g ra n ic z n y c h  o d b io rc ó w  n a ­

szych  p ro d u k tó w  h o d o w li (g łó w n ie  p rz e tw o ró w  m ię s n y c h )  w  s f in a n ­

s o w a n iu  h o d o w li,  a w ięc. w  k re d y to w y m  s fin a s o w a n iu  im p o r tu  ^m a ­

te r ia łu  z a ro d o w e g o . K re d y t  te n  b y łb y  s p ła c a n y  naszym  e k s p o r te m  

p rz e tw ó rs tw a  h o d o w la n e g o . E k s p o r t  naszych  szy n e k  i p o lę d w ic  

w  o p a k o w a n iu  b la sza n ym  sz e d ł w  1937 r. w  84% d o  S ta n ó w  Z je d n o ­

c z o n y c h , zaś e k s p o r t  b e k o n ó w  w 100% d o  A n g li i .  Z a ró w n o  nasze 

s z y n k i ja k  i b e k o n y  u z y s k a ły  u o d b io rc ó w  p ie rw s z o rz ę d n ą  -m a rkę - 

M u s im y  u c z y n ić  w ie le  i n ic ze g o  n ie  za n ie d b a ć , a b \r  o s ta ć  s ię  na 

ry n k a c h , z d o b y ty c h  n ie  tn a ły m  tru d e m . Po drugie — n a le ż a ło b y  

p rz y  w s p ó łd z ia ła n iu  o d p o w ie d n ic h  in s ty tu c y j,  na w ie lk ą  ska lę  z o r ­

g a n izo w a ć  w  k ra ju  p ra ce  p rz y g o to w a w c z e  d la  j  p rz y s z łe g o  e k s p o rtu  

ro ln e g o , w z a k re s ie  o rg a n iz a c ji h a n d lo w e j,  o p ra c o w a n ie  S ta n d a r tó w  

o raz  p ro p a g a n d y  i s z k o le n ie  w ś ró d  ro ln ik ó w . O d n o s i s ię  to  n ie ty lk o  

d o  e k s p o r tu  b e k o n ó w jj i  szyn e k , a le  ró w n ie ż  d o  ja jc z a rs tw a  p rz e ­

tw ó rs tw a  o w o c o w e g o  i w a rz y w n ic z e g o , pszcze la rs tw a , i t, d.

J a k k o lw ie k  je d n a k  w y tę ż y lib y ś m y  w s ze lk ie  s iły  d la  o d b u d o w y  

naszego i e k s p o rtu  ro ln e g o , e fe k ty w n e  re z u lta ty  zaczną s ię  u ja w n ia ć  

d o p ie ro  po  k i lk u  la ta ch . C h w ilo w o  o k o ło  80 — 90% e k s p o rtu  ro ln e g o  

z 1937 r. o d p a d a . O d p a d a  ró w n ie ź f  e k s p o r t  d re w n a , p ro d u k tó w  

p rz e m y s łu  n a fto w e g o  i n a w o z ó w  s z tu czn ych . [E k s p o r t  te n  o s ią g n ą ł 

w  1937 r. łą c z n ie  su m ę  7 0 2 .6 ^ m il io n ó w  z ło ty c h , co  s ta n o w iło  o k o ło  

58.8% o g ó ln e g o  e k s p o r tu .  G d y b y ś m y  w c iągu  n a jb liż s z y c h  trz e c h  

la t  b y li w m o ż n o ś c i p o k ry ć  tę  lu k ę  w  15% przez  w z m o ż o n y  e k s p o r t  

w y ro b ó w  d rz e w n y c h , ja j,  n a s io n , w y tw o ró w  p rz e m y s łu  ro ln e g o , 

a w ię c  c u k ru , p rz e tw o ró w  w a rz y w n ic z y c h  i o w o c o w y c h  i t. p.; b ę ­

d z ie m y  m o g li uw ażać to  za sukces.



Wytyczne dtla^poiiłćyki handlu zagranicznego 73

' W .7ja k i  .sposób p o k ry ć  lu k ę  p o w s ta łą  z k o n ie c z n o ś c i zw ię k s z o n e g o  

im p o r tu  ii w y p a d n ię c ie  w s p o m n ia n e g o  e k s p o r tu ?  W  ja k i  sp o só b  

p o k ry ć  tę  lu k ę , k tó r e j  łą czn a  w y s o k o ś ć  s ięga  p ra w ie  g lo b a ln e j s u m y  

im p o r tu  w  1937 ro k u ?

P rz e d e w s z y s tk im  na leży  s o b ie  zdaw ać sp raw ę , że k o n ie c z n o ś ć  

w z m o ż o n e g o  im p o r tu  je s t  w  d u że j części s p o w o d o w a n a  zn iszczę - 

rniam i, d o k o n a n e m i p rzez w o jn ę  o ra z  o k u p a c ję  ii n o s i c h a ra k te r 

p rz e jś c io w y - J e ś li c h o d z i o  tę  Część im p o r tu  —  im am y m o ra ln e  

p ra w o  u b ie g a ć  s ię  w o rg a n iz a c ja c h  m ię d z y n a ro d o w y c h  o  p o m o c  

d la  o d b u d o w y  naszego  życ ia  g o s p o d a rc z e g o . N a le ż y  s ię  racze j 

lic z y ć  z ty m , że p o m o c  ta  b ę d z ie  w  p rz y s z ły m  ro k u  m n ie js z a  n iż  

d o ty c h c z a s o w e  d o s ta w y  U N R R R , ii że ro z m ia ry  je j będą  s ię  s ta le  

k u rc z y ły .

J e ś li C hodzi o k r e d p t j i  z a g r a n ic z n e  d la  c e ló w  za ku p ó w  im p o r ­

to w y c h  h a le ż y  z n ic h  k o rz y s ta ć  w  n a jsze rszych  ro z m ia ra c h , uza sa d ­

n io n y c h  k o n ie c z n o ś c ią  g o s p o d a rc z ą  - p o d  w a ru n k ie m , ze b ę d ą  to  

k re d y ty  czys to  h a n d lo w e , o p a r te  o  zd ro w ą  p o d s ta w ę  g o sp o d a rczą , 

p rzy  o p ro c e n to w a n iu  o d p o w ia d a ją c y m  k o s z to m  k re d y tu  na ry n k u  

ś w ia to w y m . Przez z d ro w ą  p o d s ta w ę  g o s p o d a rc z ą  n a le ży  ro z u m ie ć  

n ie ty lk o  zasadę , a b y  s p ła ta  k re d y tu  m o g ła  n a s tą p ić  n ie  w cże śn ie j, 

n iż  p o  o k re s ie , g d y  im p o r t  u m o ż liw io n y  u z y s k a n y m  k re d y te m  w z m o ­

że re n to w n o ś ć  s p o w o d o w a n y c h  p rzezeń  p ro c e s ó w  g o s p o d a rc z y c h - 

N a leży  p rzez  z d ro w ą  p o d s ta w ę  g o s p o d a rc z ą  ro z u m ie ć  ^ ró w n ie ż  n ie ­

in g e re n c ję  g o sp o d a rczą  czy p o lity c z n ą  ze s tro n y  k re d y to d a w c ó w . 

P rzed  w o jn ą  o b c y  k a p ita ł w y w ie ra ł na nas n a c is k  g o s p o d a rc z y  o d  

w e w n ą trz . i  Ten  s tan  rze czy  zo s ta ł z lik w id o w a n y  ii n ie  ima p o d s ta w  

d la  je g o  re g e n e ra c ji. R Ie  is tn ie ją  je d n a k  o b a w y  o p ró b y jw y w ie ra n ia  

n a c is k u  o d  z e w n ą trz  p rzez  chęć  n a rzu ce n ia  n a m  m e to d  h a n d lu  

za g ra n iczn e g o . N ie  w o ln o  je d n a k  w  ż a d n y m  w y p a d k u  p o z w o lić  

w c ią g n ą ć  5 nasze j g o s p o d a rk i n a ro d o w e j w  z m ie n n y  i n ie b e z p ie c z n y  

ry tm  k o n iu n k tu r  g o s p o d a rk i ś w ia to w e j. P rzy  o c e n ie  k re d y tu  z a g ra ­

n ic z n e g o  n ie  w o ln o  z a p o m in a ć , że n ie  im a , 'p ra k ty c z n ie  b io rą c , .'ta ­

k ic h  k o rz y ś c i,  k tó r e  m o g ły b y |w y ró w n a ć  s tra tę  s p o w o d o w a n ą  przez 

e w e n tu a ln ie  n a ru s z e n ie  nasze j p o l i t y k i  p e łn e g o  z a tru d n ie n ia  i c ią ­

g ło śc i ro z w o ju  g o s p o d a rc z e g o .

N a leży  ró w n ie ż  p rz y  z a w ie ra n iu  u m ó w  h a n d lo w y c h  dążyć d o  

u zyska n ia  k re d y tó w  to w a ro w y c h , o p a r ty c h  na a n ty c y p a c ji naszego 

e k s p o r tu . U  ćzy n il is tn y  to  już  p rz y  u m o w a c h  z e  S zw a jc a r ią  ii ze S zw e ­
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c ją , je d n a k  k re d y t  u z y s k a n y  w S zw e c ji an i ro z m ia ra m i,, a n i te r m i­

n e m  s p ła ty  n ie  o d p o w ia d a  ś w ia d c z e n io m , ja k ie  k ra j te n  o d  nas 

o trz y m u je . W y d a je  s ię , że k ie ro w n ic y  p o l i t y k i  g o s p o d a rc z e j w  S zw ec ji 

zd a ją  so b ie  z te g o  sp ra w ę  i is tn ie ją  p o d s ta w y  d la  w szczęc ia  o b ie ­

c u ją c y c h  ro z m ó w  w te j m a te r i i .

P e łne  u ru c h o m ie n ie  naszego  apa ra tu  w y tw ó rc z e g o  na s ta ry c h  

z ie m ia c h  i na z ie m ia c h  o d z y s k a n y c h  s tw o rz y  m o c n e  p o d s ta w y  d la  

e k s p o r tu  n a szych  to w a ró w  z a ró w n o  p o d  w z g ie d e m  v o lu m e n u  i lo ­

ś c io w e g o  i w a r to ś c io w e g o  ja k  po d  w z g lę d e m  ro z p ię to ś c i w a ch la rza  

n o m e n k la tu ry .  T rudno  je s t w te j c h w il i  o szacow ać w y s o k o ś ć  n a d ­

w yże k  e k s p o r to w y c h  na o k re s  n a jb liż s z y c h  k i lk u  la t. Z a le ż y  o n  

b o w ie m  n ie ty lk o  o d  s to p n ia  o s ią g n ię te g o  z a tru d n ie n ia  naszych  s ił 

w y tw ó rc z y c h , a le  ró w n ie ż  od  p o z io m u  spożyc ia  w e w n ę trz n e g o  

i ro z m ia ru  in w e s ty c ji k ra jo w y c h . D o p ie ro  o p ra c o w a n y  p la n  g o s p o ­

d a rczy  s tw o rz y  p e łn y  o b ra z  naszych  m o ż liw o ś c i e k s p o r to w y c h . 

S p ró b u jm y  je d n a k  ju ż  o b e c n ie  u c h w y c ić  s z a c u n k o w o  nasze m o ż li ­

w o ś c i e k s p o r to w e  z te m  za s trze że n ie m , że sza cu n e k  ten  je s t  n a j­

z u p e łn ie j s u ro w y  i m o że  u lec d u żym  k o re k ty w o m .

P rzy łączen ie  Z ie m  Z a c h o d n ic h  p o z w o li n a m  p rze d e  w s z y s tk im  

z w ię kszyć  zn a czn ie  nasz e k s p o r t  k o p a ln ia n y  i h u tn ic z y . P lan p ro ­

d u k c ji w ęg la  n a jb liż s z y c h  trz e c h  la t p rz e d s ta w ia  się, ja k  n a s tę p u je : 

1947 r. —  60 m il.  to n , 1948 r. — 70 m il.  to n , 1949 r. — 80 m il.  to n .  

N asze s p o ż y c ie  k ra jo w e  w ęg la  w y n o s iło  p rzed  w o jn ą  ś re d n io  p o n a d  

21 m il.  to n . N a jw yższe  sp o życ ie  w y k a z a ł ro k  1929 — 32,3 m ii.  to n . 

J e ś li ; s ię  w e ź m ie  po d  uw agę, że z ie m ie  u tra co n e  k o n s u m o w a ły  

s to s u n k o w o  m a ło  w ęg la , je ś li s ię  w e ź m ie  d a le j p o d  uw a g ę  s to s u n k o w o  

w yższe  s p o ż y c ie  w ęg la  na z ie m ia c h  o d z y s k a n y c h  o ra z  wyższe z a p o ­

trz e b o w a n ie  w ęg la  ze w zg lę d u  na p e łn ie js z e  u ru c h o m ie n ie  p rz e ­

m y s łu , to  szacunek  sp o życ ia  k ra jo w e g o  w ę g la  w w y s o k o ś c i ok „ 42 

m il.  to n  na o k re s  n a jb liż s z y c h  k i lk u  la t  n ie  b ę d z ie  w y s o k i. W ó w ­

czas szacunek  e k s p o r tu  w ęg la  w y n ie s ie  ś re d n io  o k . 28 m il.  to n  

ro c z n ie . E k s p o r t  k o k s u  m ożna  o s tro ż n ie  p rz y ją ć  na 2 m il io n y  to n  

ro c z n ie , c h o c ia ż  n ie  je s t w y k lu c z o n e , że m oże  on  o s ią g n ą ć  do  

3 m il.  to n . W  cenach  1937 r. e k s p o r t w ęg la  i k o k s u  (2 m il.  to n )  

o s ią g n ą łb y  w a rto ś ć  o k . 530 m il.  zł., c z y li o o k o ło  333 m il.  w ię ce j 

o d  w a r to ś c i te g o  e k s p o r tu  w  1937 r. E k s p o r t  c y n k u  m o żn a  p rzy ją ć  

s z a c u n k o w o  na o k . 42 tys . to n  (w  1937 r .  — 75 tyś . o w a rto ś c i 

25 m il.  zł., w y m a g a  to  im p o r tu  p e w n e j ilo ś c i w y s o k o p ro c e n to w y c h
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ru d  c y n k o w y c h ) . Ł ą czn ie  z w y ro b a m i c y n k o w y m i e k s p o r t  te n  m ożna  

szacow ać na o k . 32 m il.  z ło ty c h . M o ż n a  szacow ać, że e k s p o r t  h u t ­

n ic tw a  że la zn e g o  i o d le w n ic tw a  o s ią g n ie  w c ią g u  n a jb liż s z y c h  

trz e c h  la t  ś re d n io  w ys o k o ś ć  e k s p o r tu  z 1937 r., c z y li o k o ło  80 m il.  

zł. p rz e d w o je n n y c h .

Łączn a  w a rto ść  e k s p o r tu  w ęg la , k o k s u , c y n k u  i w y ro b ó w  h u tn ic tw a  

i o d le w n ic tw a  w y n io s ła b y  za te m  o k . 642 m il.  zł. G d y b y  s to s u n e k  

cen  to w a ró w  e k s p o r to w a n y c h  przez nas p o z o s ta ł te n  sam , co  w  1937 r. 

m u s ie lib y ś m y  e k s p o r to w a ć  in n e  to w a ry  na su m ę  o k . 800 m il.  zł. 

N a szczęśc ie  cena  w ę g la , naszego  g łó w n e g o  a r ty k u łu  e k s p o r to w e g o  

w z ro s ła  t r z y k ro tn ie  w s to s u n k u  do  c e n y  p rz e d w o je n n e j i o k . 180^( 

w s to s u n k u  d o  ce n  in n y c h  to w a ró w . Ł ą czn a  w a rto ś ć  e k s p o r tu  w y 

m ie n io n y c h  a r ty k u łó w  w y n ie s ie  o k . 1,060 m il .  zł.

P rzy im p o rc ie  n ie z b ę d n y m  d la  u trz y m a n ia  p e łn e g o  z a tru d n ie n ia  

a p a ra tu  w y tw ó rc z e g o , k tó re g o  w yso ko ść  bez im p o r tu  in w e s ty c y jn e g o  

m o żn a  o c e n ić  na 1.500 m il.  zł. n a le ż a ło b y  e k s p o r to w a ć  in n e  to w a ry  

( to w a ry  w łó k ie n n ic z e , p ro d u k ty  ro ln e , c u k ie r ,  c e m e n t, c h e m ik a lia , 

s z k ło , p o rc e la n ę , k a m io n k ę , m e b le ) na su m ę  o k . 430 m ii.  z ł. p rz e d ­

w o je n n y c h . G d y b y ś m y  im p o r t  zbóż , m ięsa  i t łu s z c z ó w  p o k ry ł '1 

z k re d y tó w , to  p o z o s ta ły  e k s p o r t  m u s ia łb y  w y n ie ś ć  o k . 300 m il.  zł.

N ie  u w z g lę d n ia  on  im p o r tu  n ie z b ę d n e g o  d la  k a p ita ln y c h  in w e - 

s ty c y j.  M o że  o n  u le c  z m ia n ie  w  za le żn o śc i od  z a p la n o w a n ia  in n y c h  

ro z m ia ró w  p ro d u k c ji i in n e g o  p o z io m u  k o n s u m c ji.  D a je  o n  je d n a k  

p rz y b liż o n y  o b ra z  k s z ta łto w a n ia  s ię  naszego  .b ila n s u  h a n d lo w e g o  

w o k re s ie  n a jb liż szych  k i lk u  la t i m oże  być p o d s ta w ą  d o  w y s n u c ia  

p e w n ych  w n io s k ó w .

N ie  je s t  to  w  ż a d n y m  ra z ie  o b ra z  ba rd zo  po c ie sza ją cy . N a leży  

s o b ie  d o k ła d n ie  zdaw ać sp ra w ę , że c ię żka  s y tu a c ja , w  ja k ie j znalaz// 

s ię  n a s z .h a n d e l z a g ra n ic z n y  na p rze c ią g  n a jb liż s z y c h  k i lk u  la t,  zo ­

s ta ła  s p o w o d o w a p a  z n is zcze n ia m i w o je n n y m i i o k u p a c y jn y m i,  p rze d e  

w s z y s tk im  w ro ln ic tw ie .  Is tn ie ją  je d n a k  o k o lic z n o ś c i,  k tó re  p o zw a ­

la ją , m im o  o g ro m n y c h  tru d n o ś c i,  p ię trz ą c y c h  s ię  p rze d  n a m i, p a ­

trz e ć  ze s p o k o je m  w p rzysz ło ść . P rzede  w s z y s tk im , to  o k o lic z n o ś ć , 

że z ie m ie  o d z y s k a n e  p o s ia d a ją  ju ż  o b e c n ie  zn a czn ie  w ię kszą  z d o l­

n o ść  e k s p o rto w ą  o d  z ie m  u tra c o n y c h  i że p e rs p e k ty w y  ro z w o ju  

e k s p o r tu  g ó rn ic tw a  i p rz e m y s łu  z ie m  o d z y s k a n y c h  są o g ro m n e - 

P rz e d w o je n n a  w a r to ś ć  e k s p o r tu  z z ie m  u tra c o n y c h , o b e jm u ją c e g o  

so le  p o ta s o w e , p ro d u k ty  n a fto w e , p ro d u k ty  ro ln e  i d re w n o , w yn o s i
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o k . 272 m ii.  zł., podczas  g d y  zw ię k s z o n ą  w a rto ść  e k s p o rtu  w ę g ia > 

c y n k u , h u tn ic tw a  że la zn e g o  i c u k ru  m ożna  oszacow ać na o k o ło  

542 m i l io n y  z ło ty c h , t. j. b l is k o  dw a  razy w ię ce j. D ru g ą  o k o l ic z n o ­

ścią je s t z m ie n io n y  sys te m  g o s p o d a rk i w  Polsce. P la n o w a  g o s p o ­

d a rk a , zm ie rz a ją c a  d o  c ią g łe g o  i p e łn e g o  z a tru d n ie n ia  s i ł^ w y tw ó r -  

czych , s ta w ia  w p ra w d z ie  w y s o k ie  w y m a g a n ia  im p o r to w e ,  a le  

s tw a rza  za ra ze m  w y s o k ie  m o ż liw o ś c i e k s p o r to w e .] W re szc ie  da lszą  

o k o lic z n o ś c ią  są p o m y ś ln e  p rz e s ła n k i d la  o d b u d o w y  .e k s p o rtu  

ro ln e g o . ' . ; >

Ten o p ty m iz m  w  s p ra w ie  p rzysz łe g o  k s z ta łto w a n ia  się b ila n su  

h a n d lo w e g o  n ie  z w a ln ia  nas je d n a k  o d fc ię ż k ic h  tro s k  i c ię ż k ic h  

za d a ń , k tó re  s to ją  p rze d  n a m i. P rz e c iw n ie , bez o g ro m n e g o  w y s iłk u  

i bez o f ia r  ze s tro n y  c a łe g o  n a ro d u  n ie  z d o ła m y  o s ią g n ą ć  n ie ­

z b ę d n y c h  re z u lta tó w  w  w y m ia n ie  to w a ró w  za g ra n icą  ,i nasza p o l i ty k a  

p e łn e g o  z a tru d n ie n ia  i w z ro s tu  d o b ro b y tu  n a tk n ie  s ię  na „w ą s k ie  

g a rd ło "  h a n d lu  Z a g ra n iczn e g o . C zeka ją  nas c ię ż k ie  z a d a n ia , za ró w n o  

w k ra ju  ja k  i za g ra n icą .

Je ś li c h o d z i o za d a n ia  nasze w s to s u n k a c h  z za g ra n icą , na leży  

p rze jść  od  d o ry w c z y c h  i k ró tk o te rm in o w y c h  u m ó w  do  u m ó w , 

o b e jm u ją c y c h  w y m ia n ę  na o k re s  k ilk u  la t  i o p a r ty c h  na p la n ie  

g o s p o d a rc z y m . N asz h a n d e l z a g ra n ic z n y  n o s ił d o  te j p o ry  c h a ra k te r  

w  duże j m ie rz e  p rz y p a d k o w y  i d o ry w c z y . B y ło  to  s p o w o d o w a n e  

sp e c ja ln ą  sy tu a c ją  o k re s u  b e z p o ś re d n io  p o w o je n n e g o . W y k a z a liś m y  

w p ra w d z ie  w h a n d lu  ^z a g ra n ic z n y m  *dużą a k ty w n o ś ć , w ię kszą  n iż  

in n e  p a ń s tw a  e u ro p e js k ie , b io rą c e  u d z ia ł w  w o jn ie  i w ty m  p ie rw ­

szym  o k re s ie  o g ro m n y c h  tru d n o ś c i o rg a n iz a c y jn y c h  i t r a n s p o r to ­

w ych , o s ią g n ę liś m y  n ie w ą tp liw e  sukce sy , z a o p a tru ją c  nasz p rz e m y s ł 

w n a jn ie z b ę d n ie js z e  s u ro w ce  i u rzą d ze n ia  i p o le p sza ją c  s y tu a c ję  

a p ro w iz a c y jn ą  im p o r te m  ż y w n o ś c i. Lecz za w a rte  przez nas u m o w y  

n ie  w y n ik a ły ,  co b y ło  w  ty m  o k re s ie  z ro z u m ia łe , z d o k ła d n ie  o p ra ­

c o w a n e g o  p la n u . O b e c n ie  h a n d e l z a g ra n ic z n y  n ie  s p e łn i sw ego  

za d a n ia , je ś li n ie  za p e w n i k ra jo w i im p o r tu ,  n ie z b ę d n e g o  d la  wy^ 

k o n a n ia  p la n u  g o s p o d a rc z e g o  i je ś li n ie  za p e w n i re a liz a c ji e k s p o r tu  

d la  p o k ry c ia  te g o - im p o r tu  —  na p rze c ią g  k i lk u  la t. W y d a je  s ię , że 

m u s i u lec  za sa d n icze j z m ia n ie  p o s ta w a  w  w y b o rz e  k o n tra h e n ta  

z a g ra n iczn e g o . P rz e d ^ w o jn ą  n a jw a ż n ie js z y m  k ry te r iu m  g o s p o d a r ­

czym  —  o b o k  p e w n y c h  k r y te r ió w  p o lity c z n y c h  — d la  d o k o n y w a n ia  

tra n z a k c ji b y ła  k w e s tia  u z y s k iw a n y c h  i p ła c o n y c h  cen. P rzy g o sp o -
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daree , w k tó re j ty s ią c e  p ry w a tn y c h  d y s p o n e n tó w  k ie ru ją c y c h  się 

in d y w id u a ln y m  z y s k ie m , d e c y d o w a ło  o k ie ru n k a c h  h a n d lu , n ie  

m o g ło  te ż ;b y ć  in a c z e j. R ó w n ie ż  i o b e c n ie  z a g a d n ie n ie  cen p ła c o ­

n y c h  za to w a ry  im p o r to w a n e  i cen u z y s k iw a n y c h  za to w a ry  e k s ­

p o r to w a n e  m u s i o d g ry w a ć  i b ę d z ie  o d g ry w a ło  w ażną  ro ię  w  naszym  

h a n d lu . ;A le  n ie  d e c y d u ją c ą . D e c y d u ją c y m  k ry te r iu m  — o czyw iśc ie  

p rzy  je d n o c z e s n y m  d ą że n iu  do  o s ią g n ię c ia  na jw  iększy ch k o rz y ś c i 

k o m e rc y jn y c h  m u s i być  p e w n o ść , re g u la rn o ś ć  i c ią g ło ść  z a k u p ó w  

i sp rze d a ży . Is to tn y  ce l b ę d z ie  p o le g a ł na m o ż liw ie  n a js k u te c z n ie j­

szym  o d iz o lo w a n iu  s ię  o d  f lu k tu a c j i  p o p y tu  i p o d a ż y  na ry n k u  

ś w ia to w y m . D la  p o sz c z e g ó ln e g o  fa b ry k a n ta  b y ło  s u kce se m , je ś li 

u d a ło  m u  się uzyskać  z a m ó w ie n ie  na p a r t ię  to w a ru  po  d o b re j 

c e n ie ’ i n ie  w ie le  s ię  tro s z c z y ł o  to ,  co  n a s tą p i p ó ź n ie j. P a ń s tw o  

m u s i p rze d e  w s z y s tk im  d b a ć  o c ią g ło ś ć  p ro d u k c ji i c ią g ło ś ć  je j 

w z ro s tu  i d la te g o  n a jle p s z y m  k o n tra h e n te m  b ę d z ie  n ie  te n , co 

s p o ra d y c z n ie , k o rz y s ta ją c  z k o n iu n k tu r y ,  z a k u p i p a r t ię  to w a ru , ab y  

p o te m  za n ie ch a ć  d a ls z y c h  z a k u p ó w , lecz te n , k to  z o b o w ią ż e  się 

d o  s ta łe g o  i re g u la rn e g o  o d b io ru  naszych  n a d w y ż e k  e k s p o r to w y c h  

i d o "s ta łe j i re g u la rn e j d o s ta w y  sw o ic h  to w a ró w , n ie z b ę d n y c h  do  

u trz y m y w a n ia  p rzez  nas p e łn e g o  z a tru d n ie n ia .

M y  zaś, je s te ś m y  ta k im  w ła ś n ie  k o n tra h e n te m , ja k ie g o  s a m j 

s z u k a m y . J e s t ja sn e , że n a jk o rz y s tn ie j b ę d z ie  zna leźć n a m  ta k ic h  

k o n tra h e n tó w  w ś ró d  p a ń s tw , k tó re  o p ie ra ją  sw o ją  g o s p o d a rk ę  na 

p o l i ty c e  p la n o w o ś c i i p e łn e g o  z a tru d n ie n ia . C h o d z i o to , aby  nasz 

im p o r t  z ty c h  p a ń s tw  i e k s p o r t  d o  ty c h  p a ń s tw  w y n ik a ją c y  z na 

szego p la n u  g o s p o d a rc z e g o  s ta n o w ił ró w n o c z e ś n ie  e le m e n t sk ła  

d o w y  ic h  p la n ó w  g o s p o d a rc z y c h . T o  zapew n i c iąg łość  p ro d u k c ji 

w p a ń s tw a c h , w y m ie n ia ją c y c h  m ię d z y  sobą  sw e to w a ry  i będ z ie  

s ta n o w iło  ró w n o c z e ś n ie  po w a żn y  b o d z ie c  d la  ro z w o ju  ich  p ro d u k c ji 

i w z ro s tu  ich  d o b ro b y tu .  Pcw yzsze  u w a g i p o z w a la ją  s fo rm u ło w a ć  

piąty i n ie z m ie rn ie  w ażny  p o s tu la t  d la  p o l i t y k i  h a n d lu  z a g ra n ic  z ' 

n e g o . N a jw a ż n ie js z y m  k ry te r iu m  p rzy  w y b o rz e  k o n tra h e n ta  z a g ra ­

n ic z n e g o  w in n a  być  n ie  w y s o k o ś ć  cen, u zy s k a n y c h  p rzy  s p o ra d y c z ­

n ych  tra n z a k c ja c h , lecz p e w n o ś ć , c ią g ło ś ć  i re g u la rn o ść  w z a je m n y c h  

d o s ta w  n ie za le żn ie  od  f lu k tu a c ji p o p y tu  i p o d a ż y  na ry n k u  ś w ia ­

to w y m .

W in n o  być  naszym  d ą ż e n ie m , aby u m o w y  h a n d lo w e  z za g ra n icą  

o b e jm o w a ły  w z a je m n e  z o b o w ią z a n ie  d o  d o s ta w y  i o d b io ru  o k re -
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s ło n e j ilo ś c i o k re ś lo n y c h  to w a ró w  w o k re ś lo n y c h  te rm in a c h  w o k r e ­

ś lo n y m  c z a s o k re s ie . T a k i ty p  u m o w y  n a jr e a ln ie j  z a p e w n iłb y  c ią g ło ś ć  

p r o d u k c j i  i p e łn e  z a tru d n ie n ie . R o z u m ie  s ię , że te g o  ro d z a ju  u m o w y  

m o g ą  b yć  z a w ie ra n e  p rz e d e w s z y s tk im  p rzez  p a ń s tw a , k tó re  są d y s p o ­

n e n te m  p ro d u k c j i  lu b  m o g ą  w y w ie ra ć  w p ły w  na d y s p o n e n tó w  p r o ­

d u k c ji.  Z a sa d n iczą  t ru d n o ś c ią ,  ja k a  m o ż e  w y ło n ić  s ię  p rz y  te g o  ro d z a ju  

u m o w a c h , je s t sp ra w a  cen . W  w a ru n k a c h  w o ln e g o  h a n d lu  c e n y  w  h a n d lu  

z a g ra n ic z n y m  k s z ta łtu ją  s ię  na t. z w . ry n k u  ś w ia to w y m . P rzy m a s o w y c h  

to w a ra c h , p rz e d e w s z y s tk im  p rz y  s u ro w ca ch , m ia ro d a jn e  d la  z a w ie ­

ra n ia  tra n z a k c y j są d z ie n n e  n o to w a n ia  ś w ia to w y c h  g ie łd .  J e s t  n ie ­

w ą tp liw ie  sp ra w ą  ta le n tu , s z tu k i p rz e w id y w a n ia  i z d o ln o ś c i s p e k u ­

la c ji k u p o w a ć  w m o m e n ta c h  n a jg łę b s z e j z n iż k i ' i  sp rzedaw ać 

w m o m e n ta c h  s z c z y to w e j z w y ż k i. G d y b y ś m y  m ie li d o s ta te c z n e  

ś ro d k i n a b y w c z e  i m o ż n o ś ć  c z y n ie n ia  z a k u p ó w  na s k ła d , to  ta k ie  

z a k u p y  s p e k u la c y jn e  b y ły b y  n ie w ą tp liw ie  k o rz y s tn e , acz zawsze 

p o łą c z o n e  z ry z y k ie m . J a k  ju ż  p o w ie d z ia n o , w yższe i^j b a rd z ie j 

is to tn e  ce le  w in n y  k ie ro w a ć  naszą p o l i ty k ą  h a n d lu  za g ra n iczn e g o . 

J a k  je d n a k  f ik s o w a ć  ce n y  w u m o w a c h  z a w ie ra n y c h  na d łuższy  

c z a s o k re s ?  W  h a n d lu  z p a ń s tw a m i, k tó r e  są d y s p o n e n te m  p ro d u ­

k c ji,  w z g lę d n ie  p o s ia d a ją  in s ty tu c ję  d la  p rz e p ro w a d z e n ia  ro z ra c h u n ­

k ó w  w y ró w n a w c z y c h  m ię d z y  c e n a m i z a g ra n ic z n e m i a k ra jo w e m i, 

z a g a d n ie n ie  to , c h o ć  w ca le  n ie  p ro s te , da  s ię  ro zw ią za ć  w z g lę d n ie  

ła tw o  i to  ró ż n y m i s p o s o b a m i.  J e d n y m  ze sp o so b ó w  je s t  p rz y ję c ie  

ja k o  bazy  c e n — ce n y  m in io n e g o  o k re su * k tó r y  m o ż n a b y  uw ażać za 

„ n o r m a ln y "  n p . ce n y  1937 r. czy  1938 r. J e d n a k  w  naszych  s p e c y ­

f ic z n y c h  w a ru n k a c h , g d y  re la c ja  cen b ie żą cych  w  s to s u n k u  d o  cen 

1937/1938 r. je ś li  c h o d z i o e k s p o r to w a n e  p rzez  nas to w a ry  je s t d la  

nas k o rz y s tn ie js z a , p rz y ję c ie  te j p o d s ta w y  b y ło b y  n ie s łu szn e . O d ­

g ry w a  tu  p o z a te m  ro lę  in n y  p o w a ż n y  w z g lą d . J a k ie k o lw ie k  z a ję l i ­

b y ś m y  s ta n o w is k o  w o b e c  d o p a s o w a n ia  naszych  ce n  d o  cen  św ia ­

to w y c h , n ie  w o ln o  n a m  tra c ić  k o n ta k tu  z g o s p o d a rk ą  św ia to w ą . 

N a le ży  s o b ie  zdaw ać sp ra w ę  z te g o , że f lu k tu a c je  cen ś w ia to w y c h  

n ie  są s p o w o d o w a n e  je d y n ie  w a h a n ia m i k o n iu k tu ra ln y m i.  O d  ty c h  

w a h a ń  m o g lib y ś m y  s ię  c a łk o w ic ie  o d iz o lo w a ć . O b o k  w a h a ń  k o n iu -  

k tu ra ln y c h  g ra ją  ró w n ie ż  ro lę  z m ia n y  s tru k tu ra ln e , sp o w o d o w a n e  

zm ia n ą  k o s z tó w  p ro d u k c j i ,  a w ię c  z m ia n ą  w  w y d a jn o ś c i p ra c y , 

w s p o s o b ie  w y tw a rz a n ia , o s z c z ę d n o ś c i w  su ro w ca ch , e n e rg ii i tp .  

O d ty c h  w ahań  s tru k tu ra ln y c h  ce n  n ie  w o ln o  nam  s ię  o d g ra d za ć .



P iszący  te  s łow a  p o d k re ś la , że je s t z w o le n n ik ie m  u trz y m y w a n ia  w e ­

w n ę trz n e g o  u k ła d u  cen  w  p e w n e j n ie z a w is ło ś c i o d  u k ła d u  ty c h  cen  

ha ry n k u  ś w ia to w y m  n a w e t w  w y p a d k u  u s ta b il iz o w a n ia  nasze j w a ­

lu ty ,  P rzez w e w n ę trz n y  u k ła d  cen ro z u m ie  s ię  tu  w z a je m n ą  re la c ję  

cen ro z m a ity c h  d ó b r .  Tego ro d z a ju  n ie za le żn o ść , zg o d n a  z p o s tu ­

la te m  „w s p ó ln e g o  k o t ła " , d a je  p a ń s tw u  b. w ażne  n a rzę d z ie  d la  

re a liz a c ji o k re ś lo n y c h  c e ló w  g o s p o d a rc z y c h  i je s t  k o n ie c z n a  d o  

z a s tą p ie n ia  k ry te r iu m  re n to w n o ś c i je d n o s tk o w e j p rzez  k ry te r iu m  

re n to w n o ś c i n a ro d o w e j. A le  co in n e g o  je s t w e w n ę trz n y  u k ła d  cen  

w p o w y ż s z y m  ro z u m ie n iu , a co  in n e g o  je s t o g ó ln y  p o z io m  cen. 

O tó ż , je ś li c h o d z i o nasze s to s u n k i z z a g ra n ic ą , to  z p u n k tu  w i­

d z e n ia  p o l i t y k i  tu  p ro p a g o w a n e j, d e c y d o w a ć  w in ie n  o g ó ln y  p o z io m  

cen . O g ó ln y  p o z io m  cen  je s t,  a b s tra k c y jn ie  b io rą c , ś re d n ią  w a ż o n ą ' 

w s z y s tk ic h  cen, czy  też  cen  to w a ró w  e k s p o r to w y c h . N a szym  dą że ­

n ie m  je s t, ab y  nasz o g ó ln y  p o z io m  cen  z b liż a ł s ię  d o  p o z io m u  cen  

ś w ia to w y c h . D la te g o  n ie  w o ln o  nam , ja k o  p a ń s tw u , b ę d ą c e m u  p o ­

w a ż n y m  k o n tra h e n te m , z ryw a ć  k o n ta k tu  z c e n a m i ry n k u  ś w ia to w e g o . 

D la te g o  też p rz y ję c ie  za p o d s ta w y  k o n t r a k tó w  cen  p rz e d w o je n n y c h  

je s t n ie w ska za n e , ty m  b a rd z ie j,  że o k re s  w o jn y  w n ió s ł po w a żn e  

k o re k ty w y  do  s tru k tu ra ln e g o  k s z ta łto w a n ia  s ię  cen . W  w ię k s z o ś c i 

z a w a rty c h  p rzez  nas u m ó w  p rz y ję to  za p o d s ta w ę  b ie żą ce  ce n y  

ś w ia to w e  A le  p rzy  z a w ie ra n iu  p o s z c z e g ó ln y c h  k o n t r a k tó w  w s p ra ­

w ie  d o s ta w , m a ją c y c h  trw a ć  ro k  czy p a rę  m ie s ię c y , f ik s u je  s ię  

ce n y  n o to w a n e  w d n iu  zaw arc ia  k o n tra k tu  lu b  w  o k re s ie  p o p rze  

d z a ją c y m  te n  d z ie ń . J e s t ja sn e , że te n  sp o só b  f ik s o w a n ia  cen  je s t 

n ie w ą tp liw ie  le p szy  o d  p rz y jm o w a n ia  za bazę cen  p rz e d w o je n n y c h . 

A le  p o s ia d a  o n  n ie w ą tp liw ie  w ady, k tó ry c h  zn a cze n ie  ro ś n ie  z d łu ­

g o ś c ią  o k re su , na ja k i za w ie ra n a  je s t u m o w a . Czyż n a le ż a ło b y  

w o b e c  te g o  z a p ro p o n o w a ć  p rz y ję c ie  za p o d s ta w ę  ce n  o b o w ią z u ją ­

c y c h  w  d n iu  z a w ie ra n ia  k o n tra k tó w ,  p rz y c z y m  k o n t r a k ty  te  z a w ie ­

rać  p ro  ra ta ?  W y d a je  s ię , że n a jb a rd z ie j ce lo w e  b y ło b y  p rz y ją ć  ta k j 

s y s te m  f ik s o w a n ia  cen, k tó r y b y  n a jm n ie j n a ra ża ł k o n tra h e n tó w  na 

f lu k tu a c je  k o n iu k tu ra ln e  i k tó r y  w p ro w a d z a ją c  p e w n ą  s ta b iln o ś ć  

u m o ż liw iłb y  je d n o c z e ś n ie  u trz y m y w a n ie  k o n ta k tu  z c e n a m i ry n k u  

ś w ia to w e g o . J a k o  je d e n  ze s p o s o b ó w  m o ż n a b y  z a p ro p o n o w a ć  

p rz y ję c ie  za p o d s ta w ę  — ce n y  b ie żą ce , ja k o  c e n y  z a lic z e n io w e , zaś 

ja k o c e n y  o s ta te c z n e g o  ro z ra c h u n k u — p rz e c ię tn e  n o to w a n ia  za d a n y  

o k re s  czasu. P rzy  to w a ra c h , n ie  p o s ia d a ją c y c h  n o to w a ń  m o ż n a b y

Wytyczne dla polityki handlu zagranicznego 79



80 Zygmunt .Jan. W yrozemibski

z a s to s o w a ć ; d la  o s ta te c z n e g o  ro z ra c h u n k u  z g ó ry  o k re ś lo n y  sys te m  

w s k a ź n ik ó w . M o ż n a b y  ró w n ie ż  za s to so w a ć  w z a je m n e  ro z ło ż e n ie  

ry z y k a  o d  f lu k tu a c j i  cen  na o b u  k o n tra h e n tó w .  D la  p rz y k ła d u : Z a ­

w a r to  u m o w ą  m ię d z y  p a ń s tw e m  F\ i p a ń s tw e m  B  na 100 m il io n ó w  

d o la ró w  po  k a ż d e j s tro n ie , lic z ą c  w  ce n a ch  b a z o w y c h , t. j .  z a lic z e ­

n io w y c h . Po u p ły w ie  u m o w n e g o  c z a s o k re s u  s tw ie rd z o n o , że nastcjr 

p i ły  z m ia n y  w  s to s u n k u  d o  cen b a z o w y c h .

EKSPO RT W KRflJG fl EKSPORT W KRftJO B

W artość w cenach  
bazowych

Z m iany w stosunku  
do cen bazowych

W artość w cenach  
bazowych

Zm iany w stosunku  
do cen bazowych

w % w absol. 
liczbach

w % w absol. 
iiczbach

5.000 +10% +  500 50.000 +10% + 5 0 0 0
20.000 +  1.5% + 3 X 0 10 000 -1 5 % — 1500

75.000 — 10% — 7500 40 000 — -  .

- 4 0 0 0 + 3 5 0 0

W  d a n y m  w y p a d k u  p a ń s tw o  Pi m u s ia ło b y  d o p ła c ić  7 .500 d o la ró w . 

P rzy ro z ło ż e n iu  ry z y k a  za p ła c i ty lk o  p o ło w ą . W o b e c  te g o , że ka żd y  

z k o n tra h e n tó w  m o że  b yć  d o tk n ię ty  z n iżką  cen  to w a ró w  przez 

s ie b ie  e k s p o r to w a n y c h , ta k ie  u b e z p ie c z e n ie  o d  ry z y k a  w y d a je  s ię  

k o rz y s tn e  i u za sa d n io n e . O s ta te c z n ie , je s t  to  s p ra w a  te c h n ik i.  

C h o d z i ty lk o  o to ,  a b y  za s to so w a ć  ta k ą  te c h n ik ę , k tó ra b y  u m o ż li ­

w iła  z re a liz o w a n ie  w ła ś c iw y c h  c e ló w .

1$ N a g ro m a d z iliś m y  ju ż  p e w n e  d o ś w ia d c z e n ie , k tó re  w ska zu je , że sy­

s te m  ro z lic z e n io w y  o p a r ty  o ce n y  u m o w n e  je s t  re a ln y  i m oże  

s p ra w n ie  d z ia łać . J a k o  p rz y k ła d  m o że  s łu żyć  nasza u m o w a  z N o r ­

w e g ią . C h o d z iło  tu  o w y m ia n ę  naszego  w ęg la  na ś le d z ie  n o rw e s k ie - 

Ze  w z g lę d u  na to , że ce n y  o b u  ty c h  to w a ró w  w y k a z a ły  p o d c b n ą  

re la c ję  d o  cen 1937 r., p rz y ję to  te  o s ta tn ie  ja k o  bazę. N o rw e g ia  

za s to so w a ła  p u lę  m ię d z y  im p o r te ra m i w ę g la  i e k s p o r te ra m i ś ledz i 

k u  ic h  o b o p ó ln e j k o rz y ś c i. W s p ó ln a  p u la  m o że  b yć , rzecz jasna, 

ro zsze rzo n a  na w ię kszą  ilo ś ć  u d z ia ło w c ó w . Z nasze j in ic ja ty w y  

W ę g ry  u tw o rz y ły  ta k ą  w s p ó ln ą  p u lę  d la  im p o r te ró w  i e k s p o r te ró w .
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P o d o b n ie  S zw ec ja  u tw o rz y ła  w sp ó ln ą  p u lą  d la  im p o r te ró w  w ęg la . 

Im p o r t  w ę g la  d o k o n y w a  się  ta m  za p o ś re d n ic tw e m  p a ń s tw o w e j K o ­

m is ji O p a ło w e j, p rz y c z e m  is tn ie je  ta m  n ie za le żn o ść  m ię d z y  z a g ra ­

n iczn ą  ce n ą  za ku p u  w ęg la  a ceną  sp rzedażną  w k ra ju ,  k tó rą  us ta la  

rząd  s zw e d zk i. P o w s ta je  w te n  s p o s ó b  s p e c ja ln y  fu n d u sz , k tó ry m  

R ząd m o że  o d p o w ie d n io  d y s p o n o w a ć . N aw iasem  m ó w ią c , ta  r o z ­

b ie ż n o ś ć  m ię d z y  ceną, ja k ą  S zw ec ja  p ła c i n a m  za w ę g ie l, a ceną, 

po  ja k ie j  sp rze d a je  w ła ś c iw y m  im p o r te ro m , g o d z i p o ś re d n io  w  nas. 

W yższa cena k ra jo w a  w ęg la  w p ły w a  na p o d w y ż s z e n ie  sz w e d z k ic h  cen 

•e k s p o rto w y c h , k tó re  m y  m a m y  im  p łac ić .

Z a s a d n iczo  n ie  m a  p o d s ta w o w y c h  p rz e s z k ó d  d ia  z a w ie ra n ia  k i lk u ­

le tn ic h  u m ó w  z w za je m n ą  g w a ra n c ją  z a ku p u  i sp rzedaży  n a w e t 

p rzez p a ń s tw a  p o s ia d a ją c e  u s ta b iliz o w a n ą  w a lu tę  i p rzez  p a ń s tw a , 

w k tó ry c h  p ro d u k c ja  z n a jd u je  s ię  w rę k a c h  p ry w a tn y c h  d y s p o ­

n e n tó w .

D o  te j p o ry  b y ła  tu  m o w a  je d y n ie  o u m o w a c h  b ila te ra ln y c h .  

W in n o  być  n a szym  d ą ż e n ie m  z a w ie ra n ie  u m ó w  m u lt i la te ra ln y c h ,  

k tó re  z a c ie ś n iły b y  m ię d z y n a ro d o w ą  w s p ó łp ra c ę  g o s p o d a rc z ą . W  in ­

te re s ie  nasze j g o s p o d a rk i n a ro d o w e j leży, a b y  k i lk u le tn ie  u m o w y  

b i-  i m u lt i la te ra ln e  z a g w a ra n to w a ły  n a m  c o n a jm n ie j 6 0 — 70% na ­

szego im p o r tu  i e k s p o rtu . P o z o s ta ło b y  n a m  z a te m  jeszcze  sp o re  p o le  

d la  w y m ia n y  h a n d lo w e j z k ra ja m i „ w o ln o h a n d lo w y m i" .  C h o ć  na leży  

tu  p o d k re ś lić ,  że w  p ra k ty c e  k ra je  „w o ln o h a n d lo w e "  p ra g n ą  m ie ć  

w o ln o ść  h a n d lu  za g ra n icą  i o g ra n ic z e n ia  p rzyw o zo w e  u s ie b ie .

G d y b y ś m y  s o b ie  z a p e w n ili w  d ro d z e  k i lk u le tn ic h  u m ó w  n je z b ę d n y  

im p o r t  i z b y t naszych  n a d w y ż e k  p ro d u k c y jn y c h  w  w y s o k o ś c i o k . 

6 0 — 70% naszego b ila n s u  h a n d lo w e g o , to  p o z o s ta ła b y  sp ra w a  u p la ­

so w a n ia  zn a czn e j k w o ty  naszych  to w a ró w  na ry n k a c h  z a g ra n ic z n y c h . 

R sp ra w a  to  n ie ła tw a . P o w o je n n y  o k re s  g ło d u  to w a ro w e g o  z a k o ń ­

czy s ię  z p rz e s ta w ie n ie m  p ro d u k c j i  na to ry  p o k o jo w e . P ro ce s  ten  

n ie  b ę d z ie  trw a ł d łu g o , a je g o  re z u lta te m  b ę d z ie  z a o s trz o n a  w a lka  

o r y n k i zb y tu . J a k  w ia d o m o , p ro d u k c ja  w w ie lk ic h  p a ń s tw a ch  

w czas ie  w o jn y  zn a czn ie  w z ro s ła , p o z a ty m  w sze regu  k ra jó w  za co ­

fa n y c h  ro z w in ą ł się  zn a czn ie  p rz e m y s ł, R n g iia , k tó ra  na s k u te k  

w o jn y  u tra c iła  o k o ło  170 m il io n ó w ,  t. zw. „n ie w id z ia ln e g o "  e k s ­

p o r tu ,  t. j.  d o c h o d ó w  z z a g ra n ic z n y c h  in w e s ty c y j,  z t ra n s p o r tu  

m o rs k ie g o , z o p e ra c y j b a n k o w y c h  i t. d ., je s t zm uszona  z w ię kszyć  

s w ó j e k s p o r t  c o n a jm n ie j o 50% w s to s u n k u  d o  sw ego e k s p o r tu
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p rz e d w o je n n e g o . N a c is k  [S ta n ó w  Z je d n o c z o n y c h  na ry n k a c h  ś w ia ­

to w y c h  ró w n ie ż  w y ra ź n ie  w z ro ś n ie . Z a g a d n ie n ie  e k s p o r tu  s ta ło  się 

o b e c n ie  je d n y m * z n a jg łó w n ie js z y c h  te m a tó w  g o s p o d a rc z y c h  w  S ta ­

nach  Z je d n o c z o n y c h ; a łą c z n y  u d z ia ł te g o  k ra ju  o raz  A n g li i  

w  e k s p o rc ie  ś w ia to w y m  w y n o s ił p rz e d  w o jn ą  o k . 24%. A n g lia  p rz e d ­

s ię w z ię ła  o s tre  ś ro d k i d la  fo rs o w a n ia  e k s p o r tu , a S ta n y  Z je d n o c z o n e  

bę d ą  w  s ta n ie  p rzez  s w ó j e k s p o r t  k a p ita łu  o ra z  p rze z  s to s o w a n ie  

d u m p in g u , u m o ż liw io n e g o  w y s o k im  s to p n ie m  z m o n o p o liz o w a n ia  

p ro d u k c j i  i w ie lk im  ry n k ie m  w e w n ę trz n y m , s to so w a ć  ró w n ie ż  o s tre  

ś ro d k i w  z d o b y w a n iu  r y n k ó w  z a g ra n ic z n y c h . W e d łu g  o b lic z e ń  D e ­

p a r ta m e n tu  H a n d lu  U. S. A . e k s p o r t  S ta n ó w  Z je d n o c z o n y c h , k tó r y  

w y n o s ił p rz e d  w o jn ą  2 ,5 — 3,5 m il ia rd ó w  d o la ró w  ro c z n ie , p o w in ie n  

w y n o s ić  o b e c n ie  10 m il ia rd ó w  w  sa m ych  ty lk o  tra n z a k c ja c h  g o tó w ­

k o w y c h , c z y li w in ie n  p rzyn ie ść  w z ro s t t rz y -  w z g lę d n ie  c z te ro k ro tn y  

N ie m c y , k tó ry c h  e k s p o r t  p rze d  w o jn ą  w y n o s ił 10% e k s p o r tu  ś w ia ­

to w e g o , n ie  z n ik n ą  z p o w ie rz c h n i ja k o  e k s p o r te r ,  a ic h  z d o ln o ś ć  

k o n k u re n c y jn a  b ę d z ie  z p e w n o ś c ią  n ie  m n ie js z a , n iż  p rze d  w o jn ą . 

J a k  w ia d o m o , p la n  o d s z k o d o w a ń  o g ło s z o n y  przez a lia n c k ą  Radę 

K o n tro li w  B e r lin ie  n ie  o g ra n ic z a  m a k s y m a ln e j z d o ln o ś c i w y tw ó r ­

cze j N ie m ie c  w  p rz e m y s ła c h  k o n s u m c y jn y c h , ja k  p rz e m y s ł d rze w n y  

i m e b la rs k i,  s z k la n y , c e ra m ic z n y , m a te r ia łó w  b u d o w la n y c h  i t. p. 

t. j.  w  p rz e m y s ła c h  k o n k u ru ją c y c h  z n ie k tó r y m i n a s z y m i p rz e m y ­

s ła m i e k s p o r to w y m i.  T o  sa m o  d o ty c z y  J a p o n ii ,  k tó ra  d la  zd o b y c ia  

sw ych  p o d s ta w  ż y c io w y c h  — ż y w n o ś c i i s u ro w c ó w , ja k ie  sp ro w a d za ła  

d a w n ie j z te re n ó w , będą cych  w  zas ięgu  je j w ła d z y  p o lity c z n e j 

i je j s ys te m u  w a lu to w e g o , b ę d z ie  m u s ia ła  e k s p o rto w a ć  zn a czn ie  

w ię c e j n iż  p rze d  w o jn ą , p ra w d o p o d o b n ie  g łó w n ie  to w a ró w  w łó k ie n ­

n ic z y c h , g a la n te r i i  m e ta lo w e j i le k k ic h  a p a ra tó w  e le k try c z n y c h . 

N ie  bez p o d s ta w  b u d z i to  p o w a ż n e  z a n ie p o k o je n ie  w  p rz e m y s ło ­

w y c h  k o ła c h  A n g li i .  S ło w e m , w  n ie d a le k ie j p rz y s z ło ś c i w a lk a  o ry n k i 

z b y tu  p rz y jm ie  o s tre , je ś li n ie  g w a łto w n e  fo rm y ,  a m y , czy te g o  

c h c e m y , czy n ie  c h c e m y , b ę d z ie m y  zm usze n i b rać  w  n ie j sw ó j 

s k ro m n y  u d z ia ł.
J a k ie  p ra k ty c z n e  w n io s k i w in n iś m y  z te g o  w y c ią g n ą ć ?  O d p o w ie d ź  

na to  p y ta n ie  s fo rm u łu je m y  w  szó s te j p o s tu la t  d la  nasze j p o l i t y k i  

h a n d lu  za g ra n iczn e g o : N ie czekając m om entu, k iedy nasza zd o l­

ność eksportow a osiągnie swoją pełną dojrzałość, należy w yko ­

rzystać okres g łodu tow arow ego  na rynkach światowych i roz­
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począć eksport takich tow arów , które, zg o d n ie  z  naszym i p rze ­

w id yw an iam i, będą w  przyszłości p rzedm io tem  naszego eksportu  

i na tak ie  rynki, które zd o d n ie  z  naszym i p rzew id yw an iam i, b ęd ą  

naszym i stałym i rynkam i zbytu .

W  te j c h w ili is tn ie ją  ta k ie  r y n k i,  k tó re  p o s ia d a ją  d la  nas z n a ­

cze n ie  na p rz y s z ło ś ć  i na k tó ry c h  m o ż e m y  s w o b o d n ie  p c s ta w ić  

o b ie  n o g i.  W  n ie d a le k ie j p rz y s z ło ś c i n ie  b ę d z ie m y  m o g li  p o s ta w ić  

ta m  n o g i, że b y  n ie  d e p ta ć  n a g n io tk ó w  k o n k u re n to m . B y ło b y  le k ­

k o m y ś ln o ś c ią , g d y b y ś m y  o b e c n ie  e k s p o r to w a li n ie k tó re  nasze  t o ­

w a ry  d o  k ra jó w , k tó re  z a o p a trz y ły b y  s ię  w  n ie  c h ę tn ie  o b e c n ie , 

k ie d y  n ie  m o g ą  n a b y ć  ic h  g d z ie in d z ie j,  a k tó re  z t r a d y c j i ,  z p rz y ­

z w y c z a je n ia , czy też  ze w z g lę d ó w  śc iś le  e k o n o m ic z n y c h  d a w n ie j 

u nas ic h  n ie  n a b y w a ły ’ i w  p rz y s z ło ś c i n a b yw a ć  n ię  będą .

E k s p o r t ,  o k tó ry m  m o w a  w  o s ta tn im  p o s tu la c ie , m o ż n a b y  n a ­

zw ać e k s p o r te m  in w e s ty c y jn y m . C h o d z i tu  o e k s p o r t ,  k tó re g o  re a ­

liza c ja  zw iązana  je s t  z p e w n y m i o f ia ra m i,  s p o w o d o w a n y m i k o n ie c z ­

n o ś c ią  z a p e w n ie n ia  so b ie  w  p rzysz ło śc i z b y tu  n a d w y ż e k  p ro d u k c y j­

n ych  ty c h  g a łę z i g o s p o d a rs tw a , k tó re  w  c h w il i  o b e c n e j n ie d o s ta ­

te c z n ie  jeszcze  z a o p a tru ją  ry n e k  k ra jo w y . -

J e ś li c h o d z i o k ie ru n k i naszego  h a n d lu  z a g ra n ic z n e g o , u legną  

o n e  zn a czn e j z m ia n ie  w  p o ró w n a n iu  ze s ta n e m  p rz e d w o je n n y m . 

N a jb a rd z ie j c h a ra k te ry s ty c z n ą  cechą  naszego  b ila n s u  h a n d lo w e g o  

p o d  ty m  w z g lę d e m  b y ł p rze d  w o jn ą  n ie p ro p o rc jo n a ln ie  w y s o k i 

u d z ia ł o b ro tó w  to w a ro w y c h  z N ie m c a m i. W  r. 1938 im p o r t  z N ie ­

m ie c  w y n o s ił 23% o g ó ln e g o  n aszego  im p o r tu ,  zaś .e k s p o r t  d o  N ie ­

m ie c  w y n o s ił 23% o g ó ln e g o  naszego  im p o r tu ,  zaś e k s p o r t  d o  N ie m ie c  

w y n o s ił 24.1% naszego  e k s p o r tu . J e s t ja sne , że lic z b y  te  u le g n ą  

o b e c n ie  o g ro m n e m u  z m n ie js z e n iu . N ie  m n ie j c h a ra k te ry s ty c z n e  

b y ły  n ie p ro p o rc jo n a ln ie  n is k ie  nasze o b ro ty  z ZSRR. W  r. 1938, 

im p o r t  z ZSRR w y n ió s ł n ie c a łe  0.8% o g ó ln e g o  im p o r tu ,  a e k s p o rt 

d o  ZSR R  o k o ło  0.1% naszego  im p o r tu .  Is tn ie je  m o c n a  i trw a ła  p o d ­

s taw a d la  o g ro m n e g o  w z ro s tu  naszych  o b ro tó w  to w a ro w y c h  ze 

Z w ią z k ie m  R a d z ie c k im . R e a liza c ja  d o ty c h c z a s o w y c h  s z e ro k ic h  p o d  

w zg lę d e m  v o lu m e n u  w a r to ś c io w e g o  i w a ch la rza  n o m e n k la tu r  u m ó w  

z ZSRR d a ła  nam  ja k n a jle p s z e  d o ś w ia d c z e n ie . O k o lic z n o ś ć , że 

Z w ią z e k  R a d z ie c k i m o że  w łą czyć  w  s w ó j p la n  g o s p o d a rc z y  e k s p o r t  

naszych  to w a ró w  i p rz e w id z ie ć  ró w n o c z e ś n ie  p la n o w o  sw ó j e k s p o r t  

d o  P o ls k i, o k o lic z n o ś ć , że nasz w s c h o d n i sąs iad  re p re z e n tu je  o g ro ­
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m n ą  i c ią g le  ro sn ą cą  c h ło n n o ś ć  ry n k o w ą , d a je  n o m  p o d s ta w y  do  

w ię k s z e g o  s p o k o ju  w  s p ra w ie  p rz y s z ło ś c i h a n d iu  z a g ra n ic z n e g o  

i z b y tu  d la  ro sn ą ce j u nas p ro d u k c j i .  N ie  m o że  u le g a ć  w ą tp liw o ś c i,  

że ro z w ó j naszych  s to s u n k ó w  e k o n o m ic z n y c h  ze Z w ią z k ie m  Ra 

d z ie c k im  w d u ż y m  s to p n iu  u lży  nam  w naszych  tru d n o ś c ia c h  g o ­

s p o d a rc z y c h  i p rz y c z y n i s ię  d o  p o d n ie s ie n ia  u nas d o b ro b y tu . 

D ru g a  u m o w a  h a n d lo w a  z ZSR R  z d n ia  12 k w ie tn ia  1945 r, re g u ­

lu je  w y m ia n ę  to w a ro w ą  na je d e n  ro k  na su m ę  o k , 96 m il io n ó w  

d o la ró w  po  k a ż d e j s t ro n ie .  W y n o s i to  m in im a ln ie  170% naszego  

im p o r tu  z N ie m ie c  w  1938 r, 177% naszego  e k s p o r tu  d o  N ie m ie c  

w ty m ż e  ro k u  o ra z  b lis k o  trz y  razy  w ię ce j n iż  w y n o s ił nasz Im p o r t  

z ZSR R  za ca łe  d z ie s ię c io le c ie  1929— 1938 i p rze sz ło  p ó ł to r a k r o tn ie  

w  s to s u n k u  d o  nasze g o  e k s p o r tu  d o  ZSRR w ty m  czasie . N a leży  

s ię s p o d z ie w a ć , że w  m ia rę  zw ię k s z e n ia  naszych  p o trz e b  im p o r to ­

w y c h  i w z ro s tu  naszych  n a d w y ż e k  p ro d u k c y jn y c h  w o lu m e n  naszych  

o b ro tó w  h a n d lo w y c h  z ZSR R  w z ro ś n ie  jeszcze  b a rd z ie j.

Z na czn ą  część to w a ró w , g łó w n ie  m aszyny , a p a ra ty  i ś ro d k i t r a n ­

s p o r to w e , k tó re ś m y  p rzed  w o jn ą  s p ro w a d z a li z N ie m ie c , b ę d z ie m y  

m o g li s p ro w a d z a ć  o b e c n ie  ze S ta n ó w  Z je d n o c z o n y c h , A n g li i ,  S zw e c ji 

i C z e c h o s ło w a c ji.  N asz h a n d e l ze S ta n a m i Z je d n o c z o n y m i b y ł 

z re g u ły  p a s y w n y . S to s u n e k  naszego  e k s p o rtu  d o  im p o r tu ,  je ś li 

c h o d z i o te n  k ra j,  w a h a ł s ię , w c ią ż  w z ra s ta ją c , o d  4% w  1928 r. d o  

67,7% w r. 1937, s p a d a ją c  znów  do  30% w r. 1938. G łó w n ą  p o z y c ją  

na sze g o  e k s p o r tu  do  S ta n ó w  Z je d n o c z o n y c h  b y ły  p rz e tw o ry  m ię sn e  

(g łó w n ie  s z y n k i i p o lę d w ic e  w ie p rz o w e  w o p a k o w a n iu  h e rm e ty c z ­

n y m ), s ta n o w ią c e  w  1937 r. —  53,7%, zaś w 1938 r. — o k . 70% n a ­

szego  e k s p o r tu  d o  U S A . N a to m ia s t  z a s łu g u je  na uw agę , że im p o r t  

m a szyn  i a p a ra tó w  z U S A  d o  P o ls k i b y ł s to s u n k o w o  n ie z n a c z n y  

i w  1938 r. w y n o s ił w s z y s tk ie g o  o k . 16,1 m i l io n ó w  z ł., t. j.  o k o ło  

0,8% naszego  im p o r tu  m a szyn  i a p a ra tó w  i m n ie j n iż  1/7 te g o  im ­

p o r tu  z N ie m ie c . J e s t z u p e łn ie  ja sn e , że P o ls k a  w  p rz e c ią g u  n a j­

b liż s z y c h  la t  n ie  b ę d z ie  z d o ln a  e k s p o r to w a ć  d o  S ta n ó w  Z je d n o ­

c z o n y c h  p o w a żn ych  ilo ś c i to w a ró w . J e s t  ró w n ie ż  ja sn e , że a m e ry ­

k a ń s k i p rz e m y s ł m a s z y n o w y  ju ż  w  n a jb liż s z y m  czas ie  b ę d z ie  c ie rp ia ł 

na b ra k  ry n k ó w  zb y tu . J e d y n y m  ro z w ią z a n ie m  te j sp rze czn o śc i 

m o że  być  k re d y t  a m e ry k a ń s k i.

S y tu a c ja  z A n g lią  je s t p o d o b n a  d o  s y tu a c ji ze S ta n a m i Z je d n o ­

c z o n y m i.  W y d a je  się, że bez k re d y tu  ze s tro n y  A n g li i  nasz h a n d e l
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z ty m  k ra je m  b ę d z ie  w n a jb liż s z y c h  la ta c h  p rz e d s ta w ia ł s ię  racze j 

a n e m ic z n ie .

Nasz h a n d e l ze S zw ecją , k tó r a  p ie rw sza  za w a rła  z n a m i u m o w ę  

h a n d lo w ą  ro k u je  b a rd z o  p o m y ś ln y  ro z w ó j.  P ra w d o p o d o b n ie  o s ią g n ie  

zn a czn ie  w yższe ro z m ia ry  a n iż e li p rz e d  w o jn ą .

N asze s to s u n k i h a n d lo w e  z C z e c h o s ło w a c ją  n ie  z o s ta ły  jeszcze  

u re g u lo w a n e . F\ le  m o ż n a  ż y w ić  n a d z ie ję , że ro z w in ą  s ię  o n e  b a rd zo  

s z y b k o  i z dużą  k o rz y ś c ią  d la  o b u  s tro n . Is tn ie ją  p o  te m u  p rz e ­

s ła n k i z a ró w n o  m a te r ia ln e , ja k  i o rg a n iz a c y jn e .

S to s u n k i h a n d lo w e  z B e lg ią , k tó ra  z a jm o w a ła  u nas c zw a rte  

m ie js c e  po  s tro n ie  im p o r tu ,  z F ra n c ją , W ło c h a m i i H o la n d ią  w in n y  

d o p ro w a d z ić  d o  o d b u d o w y  w y m ia n y  d o  p o z io m u  p rz e d w o je n n e g o . 

K ra je  n a d d u n a js k ie  w in n y  s tą n o w ić  te re n  p o w a żn ych  z a in te re s o w a ń  

d la  naszego  h a n d lu  z a g ra n ic z n e g o . Is tn ie je  w ie le  d a n y c h , że nasz 

o b r ó t  to w a ro w y  z J u g o s ła w ią , W ę g ra m i, R u m u n ią , B u łg a r ią  i A u s tr ią , 

o s ią g n ie  w c ią g u  n a jb liż s z y c h  k i lk u  la t  b. p o w a ż n y  p o z io m .

W  k o ń c u  n a le ż a ło b y  k i lk a  s łó w 'w s p o m n ie ć  o ta r y f ie  c e ln e j. N ie  

je s t n a m  o n a  p o trz e b n a  d la  k s z ta łto w a n ia  cen w e w n ę trz n y c h ; d o  

te g o  c e lu  m a m y  p rz y d a tn ie js z e  n a rz ę d z ia . N ie  je s t n a m  p o trz e b n a  

d la  re g la m e n ta c ji,  p o n ie w a ż  nasza re g la m e n ta c ja  o b ro tó w  to w a r o ­

w ych  z z a g ra n ic ą  m u s i ze w z g lę d u  na fo rm ę  o rg a n iz a c y jn ą  nasze j 

g o s p o d a rk i być b e z p o ś re d n ia  i zu p e łn a .

J e s t on a  n a m  je d n a k  k o n ie c z n a , ab y  m o g ła  s łużyć  ja k o  z w ie r ­

c ia d ło ,  w  k tó r y m  b ę d z ie  s ię  o d b ija ła  p o l i ty k a  ce lna  n a szych  k o n ­

tra h e n tó w  w o b e c  nas. N a le ż a ło b y  się  je d n a k  d o m a g a ć , ab y  w p ły w y  

z ce ł b y ły  p rz e le w a n e  do  „w s p ó ln e g o  k o t ła "  B iu ra  R o z ra c h u n k ó w  

M ię d z y n a ro d o w y c h  N a ro d o w e g o  B a n k u  P o ls k ie g o .

N ie  m ó w iliś m y  tu  o in n y c h  p o z y c ja c h  b ila n s u  p ła tn ic z e g o  poza  

b ila n s e m  h a n d lo w y m , o e k s p o rc ie  i o b s łu d z e  d łu g ó w  z a g ra n ic z n y c h , 

o d o c h o d a c h  i ro z c h o d a c h  z ty tu łu  tra n s p o r tu  m o rs k ie g o , u b e z ­

p ie c z e n ia  o ra z  tra n z y tu  i t. p. Te w ażne  z a g a d n ie n ia  w y m a g a ją  

o s o b n e g o  o m ó w ie n ia .



KAZIMIERZ SECOMSKI

M etody fin an so iran ia  ujydatkóuj 
nadzw yczajnych.

W ś ró d  n a jp iln ie js z y c h  z a g a d n ie ń  c h w il i  b ie żą ce j w ysuw a  się  na 

p la n  p ie rw s z y  k w e s tja  f i n a n s o w a n i a  a k c j i  o d b u d o w y  

k ra ju .  Z a ró w n o  o g ro m  w y d a tk ó w  na re a liz a c ję  te g o  ce lu , ja k  też  

je g o  s p e c y fic z n y  c h a ra k te r  w y m a g a ją  s tw o rz e n ia  i za s to s o w a n ia  

o d rę b n y c h  m e to d  fin a n s o w a n ia .

P rzy  te j o k a z ji n a le ży  p o d k re ś lić ,  iż b łę d n e  b y ło b y  s ta w ia n ie  tezy, 

ja k o b y  ty lk o  w y d a tk i na o d b u d o w ę  w y m a g a ły  s p e c ja ln y c h  m e to d  

fin a n s o w a n ia . W y d a tk i te  b o w ie m  w ch o d z ą  w  s k ła d  w ie lk ie j g ru p y  

n a d z w y c z a jn y c h  n a k ła d ó w  p u b lic z n y c h , z k tó ry c h  ja k o  n a jw a ż n ie j­

sze m o ż n a  w y m ie n ić :

1) w y d a tk i na o d b u d o w ę  k ra ju ,

2) w y d a tk i n a , p rz e b u d o w ę  u s tro ju  ro ln e g o ,

3) w y d a tk i na u p rz e m y s ło w ie n ie  k ra ju

i 4) w y d a tk i zw ią za n e  z p o lity k ą  p e łn e g o  z a tru d n ie n ia . S p e c ja ln y m  

a s p e k te m  te g o  z a g a d n ie n ia  je s t  is tn ie ją c y  n a d a l w  P o lsce , w p ra w d z ie  

o b e c n ie  w  m n ie js z y m  z a k re s ie , p ro b le m a t p o te n c ja ln e g o  b e z ro ­

b o c ia  w ie js k ie g o  i k o n ie c z n o ś c i p rz e n ie s ie n ia  n a d m ia ru  lu d n o ś c i 

ze w s i do  m ia s t.

C a łą  tę  g ru p ę  o k re ś lim y  w s p ó ln y m  m ia n e m  w y d a f k  ó w  n a d ­

z w y c z a j n y c h  na ce le  p rz e b u d o w y  s p o łe c z n o -g o s p o d a rc z e j.  T y m  

s a m y m  e lim in u je m y  z te j g ru p y  w y d a tk o w e j s p e c ja ln e  p o z y c je  b u ­

d ż e tó w  p u b lic z n y c h , m a ją c e  w p ra w d z ie  c h a ra k te r  n a d zw ycza jn y * 

lecz będ ą ce  w y ra ze m  re a liz a c ji in n y c h  c e ló w  (n p . n ie k tó re  w y d a tk i 

w o js k o w e , s p e c ja ln e  ro d z a je  w y d a tk ó w  m a ją tk o w y c h ) .
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O m a w ia n ą  g ru p ę  w y d a tk ó w  n a d z w y c z a jn y c h  łączą  w s p ó l n e  

m e to d y  f in a n s o w a n ia , c h o c ia ż b y  w  p ra k ty c e  z a s to s o w a n ie  te j lu b  

in n e j m e to d y  b y ło  z e w n ę trz n ie  w ią za n e  je d y n ie  z d a n y m  c e le m  

g o s p o d a rc z y m . P o n iż e j p rz e d s ta w ia m y  m o ż liw ie  w  n a jk ró ts z y c h  za ­

rysach  c a ło k s z ta łt  m e to d  f in a n s o w a n ia  in w e s ty c y j p u b lic z n y c h  i o d ­

b u d o w y  k ra ju  z ty m  je d n a k , iż m e to d y  te  m o g ą  s ta ć  się p o d s ta w ą  

p o k ry c ia  ró w n ie ż  i w s z e lk ic h  in n y c h  p u b lic z n y c h  w y d a tk ó w  n a d ­

z w y c z a jn y c h .

R o z p a try w a n e  m e to d y  f in a n s o w a n ia  z o s ta n ą  je d n o c z e ś n ie  z a n a li­

zo w a n e  p o d  k ą te m  ic h  w ię ksze j lu b  m n ie js z e j p rz y d a tn o ś c i w o k re s ie  

g o s p o d a rk i p rz e jś c io w e j.

W sz e lk ie  m e to d y  f in a n s o w a n ia  m o ż n a  p o d z ie lić  — z p u n k tu  w i­

d z e n ia  m ie js c a  p o c h o d z e n ia -ź ró d e ł f in a n s o w y c h  na d w ie  k a te g o r je : 

o p e ra c je  k re d y to w e  ze w n ę trzn e  i z e w n ę trz n y  ry n e k  f in a n s o w y .

O k re s  p rz e jś c io w y , n a c e c h o w a n y  s p e c ja ln y m i t ru d n o ś c ia m i w e ­

w n ę trz n y m i,  o k re s  s z y b k ie g o  re g e n e ro w a n ia  się  o rg a n iz m u  g o s p o ­

d a rczego  w y d a je  s ię  b yć  s p e c ja ln ie  z w ią z a n y m  z ko /n ie czn o śc ią  

z e w n ę trz n e j p o m o c y  fin a n s o w e j. W y n is z c z e n ie  k ra ju  p o d  k a ż d y m  

w z g lę d e m , a w ięc : lu d n o ś c io w y m , s u ro w c o w y m , w a rs z ta tó w  p ra c y , 

ś ro d k ó w  k o m u n ik a c y jn y c h ,  za so b ó w  k a p ita łu  e tc . e tc . s tw a rza  szcze­

g ó ln ie  m o c n ą  su g e s tię  u b ie g a n ia  s ię  o p o m o c  p a ń s tw  s o ju s z n i­

c zych .

O d ra zu  n a le ży  s ię  tu  zas trzec , że b łę d e m  b y ło b y  o p ie ra n ie  s ię 

w re a liz a c ji o d b u d o w y  ro z w o ju  g o s p o d a rc z e g o  k ra ju  p rz e d e w s z y s t- 

k im  na p o m o c y  z e w n ę trz n e j. N ie w ą tp liw ie  w y s i łk i  nasze m uszą  być  

o b lic z o n e  w p ie rw s z y m  rz ę d z ie  na w ła sn e  m o ż liw o ś c i w e w n ę trzn e , 

na w y k o rz y s ta n ie  w ła s n e j p ra c y  i ś ro d k ó w  p rzy  m o ż liw ie  n a js p ra w ­

n ie js z e j o rg a n iz a c ji.

f t le  ta k  sa m o  b łę d e m  b y ło b y  p o m ija n ie  — w nasze j k a lk u la c ji 

i w  p la n o w a n iu  — m o ż liw o ś c i w y z y s k a n ia  ś ro d k ó w  z e w n ę trz n y c h , ja k  

też  b ra k  m a k s y m a ln e j z a p o b ie g liw o ś c i i s ta ra ń  o w y z y s k a n ie  w sze l­

k ic h  z a ry s o w u ją c y c h  s ię  ź ró d e ł p o m o c y  z a g ra n ic z n e j, o c z y w iś c ie  po 

u w z g lę d n ie n iu  re a ln e g o  c ię ża ru  w a r u n k ó w  f in a n s o w a n ia  o d b u ­

d o w y  p rzez  u d z ia ł k a p ita łó w  o b c y c h .



Kazimierz Secomski

J a k k o lw ie k  d o ś w ia d c z e n ie  i h is to r ia  p ra cy  k a p ita łu  z a g ra n ic z n e g o  

w w ię k s z o ś c i k ra jó w  n ie  m o ż e  n a s tra ja ć  nas z b y t  p o z y ty w n ie  d la  

id e i z e w n ę trz n y c h  o p e ra c y j k re d y to w y c h , to  je d n a k — ja k o  p rz e c iw ­

w a g ę  p o w y ż s z e g o — n a le ży  p rz y to c z y ć  u m ie ję tn e  w y z y k a n ie  k re d y ­

tó w  z a g ra n ic z n y c h  p rzez  sze reg  in n y c h  p a ń s tw , m . in . ró w n ie ż  

przez p o w o je n n e  N ie m c y  na ce le  z a in w e s to w a n ia  k ra ju ,  a w szcze ­

g ó ln o ś c i s iln e g o  ro z w in ię c ia  p rz e m y s łu .

J a k o  o g ó ln e  p o d k re ś le n ie  ro l i  k a p ita łu  z a g ra n ic z n e g o  w o d b u ­

d o w ie  g o s p o d a rc z e j P o ls k i,  m o ż n a b y  w ysu n ą ć  tezę , że w p ra w d z ie  

a k c ję  o d b u d o w y  k ra ju  m u s im y  re a lizo w a ć  i f in a n s o w a ć  w  o p a rc iu

0 ś ro d k i w e w n ę trz n e , a le  — na t le  w y n is z c z e n ia  k ra ju  -  ro z m a c h , za ­

k re s , a zw łaszcza  te m p o  o d b u d o w y  m o g ą  b y ć  w  w y b itn y  sposób  

w z m o c n io n e  p rzez  u d z ia ł f in a n s o w y  p a ń s tw  s o ju s z n ic z y c h .

S tą d  też  u d z ia łu  te g o  p o m in ą ć  — w naszych  ro z w a ż a n ia c h  —  n ie  

m o ż e m y , c h o d z i je d y n ie  o to ,  a b y  p o m o c  z e w n ę trz n a  n ie  b y ła  po  

łączona  z k o n ie c z n o ś c ią  p rz y ję c ia  z b y t u c ią ż liw y c h  w a ru n k ó w . 

Z d ru g ie j s tro n y  w  p la n o w a n ia c h  o d b u d o w y  n a le ży  m o ż liw ie  re a ln ie  

o c e n ić  p rzysz łe  ro z m ia ry  te j p o m o c y .

R y n e k  z a g ra n ic z n y  p rz e d s ta w ia  d la  nas p o d w ó jn e  m o ż liw o ś c i 

f in a n s o w e :

1) w  ra m a c h  m ię d z y n a ro d o w e g o  o rg a n iz o w a n ia  po  w o jn ie  p o ­

m o c y  d la  w y n is z c z o n y c h  k ra jó w , ja k  te ż  w s z e lk ie g o  ty p u  p o w ią za ń  

w a lu to w y c h  i d la  p rz e p ły w u  k a p ita łó w ;

2) w ra m a c h  n o rm a ln y c h — s p o ty k a n y c h  p o w s z e c h n ie  p rze d  d ru g ą  

w o jn ą  ś w ia to w ą  — fo rm  p o z y s k iw a n ia  k re d y tó w  z a g ra n ic z n y c h .

O s o b n ą  k a te g o r ię  n a to m ia s t  s ta n o w ią  o d s z k o d o w a n ia  w o je n n e

1 k re d y ty  na z a ku p  sp rz ę tu  d e m o b ilo w e g o . O b e c n ie  o ś w ie t l im y  

k o le jn o  w y m ie n io n e  w yże j fo rm y  fin a n s o w a n ia :

1. f i k c j a  r e l i e f ’ o w a  — ja k o  w y ra z  d z ia ła ln o ś c i U N R R A  - -  

s ta ła  s ię  je d n y m  z p ie rw szych  p rz e ja w ó w  u d z ia łu  za g ra n ic y  w  o d ­

b u d o w ie  k ra ju . A k e ja  ta p rz y n o s i;  w  o g ra n ic z o n y c h  ro z m ia ra c h  p o ­

m o c  ż y w n o ś c io w ą , le k a rs tw a , ś ro d k i p ro d u k c j i ,  su ro w ce , ś ro d k i 

k o m u n ik a c ji,  d o s ta w y  ro ln ic z e . P rzy  o g ro m ie  p o trz e b  d z ia ła ln o ś c i 

U N R R A  m u s ia ła  u lec p e w n e m u  s k o n ty n g e n to w a n iu  w s to s u n k u  d o  

p o s z c z e g ó ln y c h  k ra jó w .

D o s ta w y  U N R R A  d z ie lą  s ię  na d o b ra  in w e s ty c y jn e  i d o b ra  k o n -  

s u m c y jn e . D o b ra  in w e s ty c y jn e  są b e z p o ś re d n io  o d d z ia ły w u ją c y m  

e le m e n te m  o d b u d o w y ; s ta n o w ią  o n e  b o w ie m  fo rm ę  n a ty c h m ia ­
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s to w e g o  o d tw o rz e n ia  zn iszczo n e g o  a p a ra tu  p ro d u k c j i .  P od  ty m  

w z g lę d e m  p o m o c  U N R R A  p o zw a la  na z n a k o m ite  p rz y ś p ie s z e n ie  

szeregu  p ro c e s ó w  re g e n e ra c y jn y c h .

D ru g i d z ia ł d o s ta w  (JN R R A — d o b ra  k o n s u m c y jn e  — p o s ia d a  w ie l ­

k ie  zn a cze n ie  n ie ty lk o  ja k o  is to tn e  p o w ię k s z e n ie  k ra jo w y c h  m o ż l i ­

w o śc i, zw łaszcza  w d z ie d z in ie  a p ro w iz a c ji,  lecz ró w n ie ż  na leży  w s k a ­

zać na w ie lk ą  ro lę , ja k ą  o d g ry w a ją  w  d z ie d z in ie  f in a n s o w e j f u n ­

dusze, n a p ły w a ją c e  w z a m ia n  za ro z p ro w a d z e n ie  w ś ró d  lu d n o ś c i 

d o s ta w  U N R R A . N a le ży  tu  s z c z e g ó ln ie  u w y p u k lić  z je d n e j s tro n y  

m o żn o ść  m o b il iz o w a n ia  p o w a ż n y c h  ś ro d k ó w  fin a n s o w y c h  w e w n ą trz  

k ra ju  na re a liz a c ję  o k re ś lo n y c h  ro d z a jó w  in w e s ty c ji (w  d z ie d z in ie  

s a n ita rn e j,  o p ie k i s p o łe c z n e j e tc .) , z d ru g ie j zaś s tro n y  —  m o ż n o ś ć  

w y z y s k a n ia  śc ią g a n y c h  n a le ż n o ś c i U N R R A , ja k o  je d n ą  z p o d s ta w o ­

w y c h  m e to d  d e f la c y jn y c h .  E la s ty c z n y  c h a ra k te r  p o l i t y k i  p ie n ię ż n o - 

k re d y to w e j,  c a łk o w ic ie  u z a s a d n io n y  w o k re s ie  o d b u d o w y , w ym a g a  

ske m s tru o w a n ia  sze regu  „p o m p  s s ą c y c h ", k tó r y c h  s p ra w n e  d z ia ła ­

n ie  u m o ż liw ia  znaczną  ro z b u d o w ę  e k s p a n s ji k re d y to w e j na ce le  

in w e s ty c y jn e .

N a  t le  p o w y ż s z y c h  uw ag  w y ra ź n ie  u w y d a tn ia  s ię  p o t ró jn e  o d ­

d z ia ły w a n ie  g o s p o d a rc z e  a k c ji r e l ie fo w e j .

a) w  za k re s ie  b e z p o ś re d n ie j o d b u d o w y  (d o b ra  in w e s ty c y jn e )

b) w za k re s ie  m o b il iz a c ji ś ro d k ó w  fin a n s o w y c h  w e w n ę trz n y c h  na 

ce le  o d b u d o w y  (sp rzedaż  d ó b r  k o n s u m ć y jn y c h )

c) w  z a k re s ie  s w o b o d n ie js z e j p o l i ty k i  e k s p a n s ji k re d y to w e j d la  

p o trz e b  o d b u d o w y  (o d c z e rp y w a n ie  n a d w y ż e k  ry n k o w y c h  p rzez  śc ią ­

g a n ie  n a le żn o śc i C IN R R A).

A n a lo g ic z n ą  ro lę  o d g ry w a ją  w y s tę p u ją c e  w ró ż n e j fo rm ie  d o s ta w y  

Z w ią z k u  R a d z ie c k ie g o , k tó re  zw łaszcza  w  o k re s ie  p o c z ą tk o w y m  — 

p rze d  ro z p o c z ę c ie m  d z ia ła ln o ś c i CJNRRA —- s ta n o w iły  szcze g ó ln ie  

c e n n ą  p o m o c . P o d o b n e  zn a cze n ie  m ia ły  ró w n ie ż  d o s ta w y  zb o żo w e  

na p rz e d n ó w k u  ro k u  b ie żą ce g o .

2. M i ę d z y n a r o d o w y  F u n d u s z  M  o  n e t  a r n y o ra z  M ię d z y ­

n a ro d o w y  B a n k  d la  O d b u d o w y  i R o z w o ju  G o s p o d a rc z e g o  są in s ty ­

tu c ja m i N a ro d ó w  Z je d n o c z o n y c h , k tó ry c h  d z ia ła ln o ś ć  w yw rze  za ­

p e w n e  w ie lk i w p ły w  na ro z b u d o w ę  h a n d lu  ś w ia to w e g o  o ra z  te m p o  

o d b u d o w y  k ra jó w  z n is z c z o n y c h .

F u n d u sz  M o n e ta rn y  w d a lsze j p e rs p e k ty w ie  b ę d z ie  oznaczać o p a rc ie  

w y m ia n y  m ię d z y n a ro d o w e j na trw a ły c h  p o d s ta w a c h , a p rzez usun ię -
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c ie  szeregu e le m e n tó w  n ie p e w n o ś c i o ra z  u tru d n ie ń  w h a n d lu  ś w ia ­

to w y m  u m o ż liw i o g ó ln e  je g o  o ż y w ie n ie , a ty m  s a m y m  w z m o ż e n ie  

p o te n c ja łu  g o s p o d a rc z e g o  p o s z c z e g ó ln y c h  p a ń s tw  i w z ro s t ic h  za ­

m o ż n o ś c i.

B a n k  d la  O d b u d o w y  za p e w n i ju ż  w n a jb liż s z e j p rz y s z ło ś c i re a ln y  

p o m o c  k ra jo m  szcze g ó ln ie  d o tk n ię ty m  d z ia ła n ia m i w o je n n y m i i za . 

p ó ź n io n y m  w ro z w o ju  g o s p o d a rc z y m . D z ia ła ln o ś ć  B a n k u  na o d c in k u  

F inan so w a n ia  o d b u d o w y  m oże  na ty m  t le  w y b itn ie  s k ró c ić  o k re s  

p o w o je n n y c h  t ru d n o ś c i i p rz y s p ie s z y ć  p o w ró t  d o  s ta n u  w z g lę d n e j 

ró w n o w a g i. Z p u n k tu  w ię c  o c e n y  zn a cze n ia  B a n k u  d la  p ro c e s ó w  

o d b u d o w y  n ie w ą tp liw ie  s łuszną  je s t  p o w s z e c h n a  uw aga z a in te re s o ­

w a n y c h  p a ń s tw  na w y z y s k a n ie  te j fo rm y  m ię d z y n a ro d o w e g o  f in a n ­

s o w a n ia  in w e s ty c y j.

D z ia ła ln o ś ć  B a n k u  m a  na w id o k u  n ie ty lk o  d o ra ź n y  ce l s a m e j 

p o m o c y  w s tę p n e j w  d z ie d z in ie  o d b u d o w y . B a n k  b ę d z ie  s ta n o w ić  

je d n o c z e ś n ie  in s tru m e n t,  u m o ż liw ia ją c y  s w o b o d n y  p rz e p ły w  k a p ita ­

łó w  z je d n y c h  k ra jó w  d o  d ru g ic h , i to  z a ró w n o  fu n d u s z ó w  p a ń s tw o ­

w y c h , ja k  też  ś ro d k ó w  p ry w a tn y c h , p o s z u k u ją c y c h  p e w n e j lo k a ty .  

In s tru m e n t te n , d a ją c y  w ła ś n ie  rę k o jm ię  p e w n o ś c i a n g a ż u ją c y m  się  

za g ra n icą  k a p ita ło m , m oże  s ta ć  się p o z y ty w n y m  ro z w ią z a n ie m  p rz e d ­

w o je n n y c h  tru d n o ś c i w  z a k re s ie  w o ln e g o  ru c h u  k a p ita ło w e g o . O b o k  

w ię c  d o ra ź n e j a k c ji B a n k u  ró w n ie ż  i je g o  za dan ia  d łu g o fa lo w e  p o ­

s ia d a ją  k a p ita ln e  zn a cze n ie  d la  f in a n s o w a n ia  w y d a tk ó w  n a d z w y ­

c z a jn y c h  w  p a ń s tw a c h , c ie rp ią c y c h  c h ro n ic z n ie  na g łó d  k a p ita łu .

Ta w y s o c e  k o rz y s tn a  d la  szeregu  k ra jó w  d z ia ła ln o ś ć  B a n k u  je s t 

re k o m p e n s a tą  za p e w n e  o b o w ią z k i,  p rz y ję te  w  ra m a c h  zasad fu n k c jo ­

n o w a n ia  F u n d u szu  M o n e ta rn e g o . Z k o le i ro la  te g o  F u n d u szu  s ta je  

s ię  s z c z e g ó ln ie  w a żka  d la  S ta n ó w  Z je d n o c z o n y c h  A . P. p o d  k ą te m  

< ro z b u d o w y  ich  h a n d lu  e k s p o r to w e g o  w z a m ia n  za fu n d u s z e , p o s ta ­

w io n e  p rzez CI. S . 'A . d o  d y s p o z y c ji B a n k u  na ce le  o d b u d o w y  z w ła ­

szcza k ra jó w  e u ro p e js k ic h .

O g ra n ic z e n ia  s w o b o d y  w a lu to w e j —  z g o d n ie  z u m o w ą  w B re t to n  

W o o d s  — są z e w n ę trz n y m  w y ra z e m  z w y c ię s tw a  k o n c e p c ji a m e ry -  

r y k a ń s k ie j (p la n  W h ite ’a). P od  ty m  w zg lę d e m  a n g ie ls k i p ia n  K e y n e s ’a 

za p e w n ia ł k ra jo m  z n is z c z o n y m  d a le k o  w ię ksze  u p ra w n ie n ia , a m o ż ­

n o ść  p ro w a d z e n ia  b a rd z ie j e la s ty c z n e j p o l i t y k i  p ie n ię ż n o -k re d y to w e j 

p rz y c z y n iła b y  s ię  d o  zn a czn ie  szybszego  p rz e b ie g u  p ro c e s ó w  rege  

n e ra c y jn y c h . O czyw iśc ie , k o n c e p c ja  a n g ie ls k a  lic z y ła  się  p rze d e
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w s z y s tk im  z p o trz e b a m i g w a łto w n e j o d b u d o w y  e k s p o r tu  Z je d n o c z o ­

n e g o  K ró le s tw a , k tó ra  s ta ła  s ię  p o d s ta w o w y m  n a ka ze m  a n g ie ls k ie j 

p o l i ty k i  g o s p o d a rc z e j.

Bez w z g lę d u  je d n a k  na p o w yższe  za s trze że n ia , n a le ży  p o d n ie ś ć  

w s z e c h s tro n n e  z n a c z e n ie  g o s p o d a rc z e  u m o w y  w B re t to n  W o o d s , 

m o g ą ce j is to tn ie  o tw o rz y ć  n o w y  ro z d z ia ł w ś w ia to w y m  ro z w o ju  

e k o n o m ic z n y m . R ó w n ie ż  n ie w ą tp liw ie  d z ia ła łn o ś ć  o m a w ia n y c h  in s ty -  

tu c y j g o s p o d a rc z y c h  o k re ś li g łó w n ie  fo rm y  m ię d z y n a ro d o w e g o  

F in a n so w a n ia  w y d a tk ó w  n a d z w y c z a jn y c h , za s tę p u ją c  w ię k s z o ś ć  z d o ­

tychczas  s to s o w a n y c h  m e to d  tra d y c y jn y c h .

3. K r e d y t y  E x p o r t * l m p o r t  B a n k  o f  W a s h in g to n  s ta n o ­

w ią  p rz e jś c io w ą  fo rm ę  fin a n s o w a n ia  m ię d z y n a ro d o w e g o , o b lic z o n ą  

zasad n iczo  na in te re s u ją c y m  nas o d c in k u  na czas d o  c h w il i  ro z p o ­

częc ia  d z ia ła ln o ś c i p rzez  B a n k  d la  O d b u d o w y  i R o z w o ju  G o s p o ­

d a rc z e g o . B a n k  E k s p o r to w o  - Im p o r to w y  p ro w a d z i w ię c  zas tępczo  

m . in . p rzysz łe  o p e ra c je  B a n k u  M ię d z y n a ro d o w e g o , o czyw iśc ie  

o in n y m  z a k re s ie  i z u w z g lę d n ie n ie m  s p e c ja ln y c h  p o trz e b  U. S. A .

N a w e t je d n a k  i p rzy  ta k  zw ę żo n ym  za d a n iu  E x p o r t  - Im p o r t  B a n k  

w y w ie ra  oU ecn ie  o g ro m n y  w p ły w  na szereg  za g a d n ie ń , z w ią za n ych  

z re a ln y m i ro z m ia ra m i o d b u d o w y  k ra jó w  e u ro p e js k ic h . O b o k  k re ­

d y tó w  na zaku p  sp rzę tu  d e m o b ilo w e g o , m a ją cych  c h a ra k te r  a k c ji 

d o ra ź n e j, l ik w id u ją c e j u c ią ż liw y  d la  U. S. A . p ro b le m a t w o js k o w y c h  

c e n tra l z a o p a trz e n io w y c h  w  E u ro p ie ,—  n a le ży  p o d k re ś lić  d ru g i k ie ­

ru n e k  d z ia ła ln o ś c i B a n ku  E k s p o r to w o  - Im p o r to w e g o , m ia n o w ic ie  

k re d y ty  to w a ro w e  na z a k u p y  w  S ta n a ch  Z je d n o c z o n y c h , o b lic z o n e  

na p o p ie ra n ie  trw a łe g o  ro z w o ju  e k s p o r tu  a m e ry k a ń s k ie g o . Z tą 

d ru g ą  o d m ia n ą  c z y n n o ś c i B a n k u  w iążą  s ię  je d n o c z e ś n ie  p e rs p e k ty w y  

da lszego  w z m o ż e n ia  m ię d z y n a ro d o w e j p o m o c y  fin a n s o w e j na ce le  

in w e s ty c y jn e . /

S p e c y fic z n ą  fo rm ą  fin a n s o w a n ia  są ró w n ie ż  d o ra ź n e  u k ła d y  m ię ­

d z y p a ń s tw o w e , cza sa m i w y n ik a ją c e  z re g u la c ji z o b o w ią z a ń  o k re s u  

w o je n n e g o . T ego  ty p u  u k ła d e m  je s t  p o ro z u m ie n ie  p o ls k o -a n g ie ls k ie  

z cze rw ca  b. r., g d z ie  m . i. p rz e w id z ia n o  k re d y t  6 m il io n ó w  fu n tó w  

na za ku p  a n g ie ls k ie g o  sp rzę tu  d e m o b ilo w e g o  o d u żym  z n a cze n iu  

d la  n ie k tó ry c h  d z ia łó w  o d b u d o w y  (m o s ty ) .

4. O d s z k o d o w a n i a  w o j e n n e  o d e g ra ły  p o c z ą tk o w o  pew ną 

ro lę  p o  1 w o jn ie  ś w ia to w e j, s z cze g ó ln ie  na te re n ie  u p rz y w ile jo w a ­

ne j B e lg ii,  częśc iow o  ró w n ie ż — w p ra w d z ie  na dużo  m n ie js z ą  s k a lę —
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w e F ra n c ji.  P ó źn ie jsze  je d n a k  la ta  p rz y n io s ły  ra d y k a ln e  z m n ie js z e ­

n ia  r a t  re p a ra c y jn y c h  i w re szc ie  z a w ie sze n ie  ic h  p ła tn o ś c i.

N a o g ó ł rzecz  b io rą c , o d s z k o d o w a n ia  p i e n i ę ż n e  za p e w n e  i o b e c ­

n ie  n ie  dadzą  w ię k s z y c h  w y n ik ó w , zw łaszcza w e w s tę p n y m  o k re s ie  

o d b u d o w y . N a le ż y  ró w n ie ż  w o b e c n y c h  w a ru n k a c h  p o d k re ś lić  n ie ­

w s p ó łm ie rn ą  ro z p ię to ś ć  u z a s a d n io n y c h  p re te n s ji p a ń s tw  p o s z k o ­

d o w a n y c h  o ra z  m o ż liw o ś c i p ła tn ic z y c h  w n a jb liż s z y m  czas ie  p a ń s tw  

z w y c ię ż o n y c h . R ó w n ie ż  k o n ie c z n y m  je s t  w ska za ć  na p o s tu la t  n ie c o  

b a rd z ie j u p rz y w ile jo w a n e g o  s ta n o w is k a  P o ls k i ( p o d o b n ie  ja k  B e lg ii 

po  p ie rw s z e j w o jn ie  ś w ia to w e j) , co  — być  m o ż e — p o w in n o  zapew n ić  

pew ne  k o rz y ś c i.

Z u p e łn ie  in n e  n a to m ia s t  s tw ie rd z e n ia  n asuw a ją  s ię  w  zw ią zku  

z p rz y ję c ie m  zasady p o d e  jm o w a n ia  o d s z k o d o w a ń  w n a tu rze . W y ra z iło  

s ię  to  w n a ty c h m ia s to w y m  p rz e ję c iu  sze regu  d ó b r  rz e czo w ych  

(zw łaszcza  ś ro d k ó w  k o m u n ik a c j i  o ra z  u rzą d ze ń  p rz e m y s ło w y c h ) 

o raz p e w n y c h  ty p ó w  w ła s n o ś c i n ie p rz y ja c ie ls k ie j na ró ż n y c h  te re  

n a ch . D a le k o  s łabsze  re z u lta ty  u zyska n o  w z a k re s ie  p rz e jm o w a n ia  

w ła s n o ś c i n ie p rz y ja c ie ls k ie j w  k ra ja c h  n e u tra ln y c h .

N ie  w s z y s tk ie  fo rm y  re p a ra c y j m o g ą  b yć  w y z y s k a n e  na rzecz 

a k c ji o d b u d o w y  w  P o lsce . T ru d n o  ró w n ie ż  — na t le  ró ż n y c h  p rz e ­

s z k ó d — śc iś le  o c e n ić  rz e c z y w is te  ro z m ia ry  o trz y m y w a n y c h  o d s z k o ­

d o w a ń . W  k a ż d y m  bądź raz ie  p o m o c  u z y s k iw a n a  na te j d ro d z e  

oznacza  da lsze  m o ż liw o ś c i ro zsze rze n ia  p ro c e s ó w  re k o n s tru k c ji.  

P o d o b n ie  ja k  w  d z ia le  d o s ta w  U N R R fl,  n a le ży  w s p o m n ie ć  o o d ­

s z k o d o w a n ia c h  w fo rm ie  d ó b r  in w e s ty c y jn y c h  i k o n s u m c y jn y c h . 

R o la  ty c h  o s ta tn ic h  b ę d z ie  id e n ty c z n a , ja k  i p o m o c  ż y w n o ś c io w a  

(J N R R fl. Na ty m  t le  re p a ra c je  w  o k re s ie  p rz e jś c io w y m  s p e łn ia ją  

szereg zadań  g o s p o d a rc z y c h .

Na o s o b n e  p o d k re ś le n ie  z a s łu g u je  a k c ja  re w in d y k a c y jn a . J e j za­

sa d n icze  ce le  łączą  się  b e z p o ś re d n io  z p rz y w ra c a n ie m  w ie lu  u rz ą ­

dzeń p ro d u k c y jn y c h , co  o zn a cza  re k o n s tru k c ję  p o s z c z e g ó ln y c h  d z ia ­

łó w  g o s p o d a rs tw a  n a ro d o w e g o  i w z m o ż e n ia  a k c ji o d b u d o w ?y.

5. Z p o ś ró d  s p o ty k a n y c h  p rz e d  p ie rw szą  w o jn ą  ś w ia to w ą  n o r ­

m a ln y c h  fo rm  p o m o c y  f in a n s o w e j z z a g ra n ic y  m u s im y  w y m ie n ić  

s w o b o d n y  d o p ł y w  p r y w a t n e g o  k a p i t a ł u  o b ce g o , p o s z u k u ­

ją c e g o  lo k a ty .  O g ra n ic z a m y  s ię  tu  w y łą c z n ie  d o  p o rz ą d k o w e g o  za­

c y to w a n ia  te j m e to d y  f in a n s o w a n ia  in w e s ty c y j.  Z n a czn e  tru d n o ś c i 

w  o k re s ie  m ię d z y  1 a II w o jn ą  ś w ia to w ą , k tó re  • b y n a jm n ie j n ie  są
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m n ie js z e  w p ie rw s z y m  o k re s ie  p o  z a k o ń c z e n iu  d z ia ła ń  w o je n n y c h , 

u n ie m o ż liw ia ją  p ra k ty c z n e  lic z e n ie  s ię  z e w e n tu a ln o ś c ią  te j fo rm y  

fin a n s o w a n ia  o d b u d o w y  w o k re s ie  p rz e jś c io w y m . B yć  m oże , iż 

d z ia ła ln o ś ć  M ię d z y n a ro d o w e g o  B a n k u  d la  O d b u d o w y  i R o zw o ju  

G o s p o d a rc z e g o  s tw o rz y  d o d a tk o w o  m o ż liw o ś c i w y z y s k a n ia  te g o  

ź ró d ła  f in a n s o w a n ia  w y d a tk ó w  n a d z w y c z a jn y c h .

6. P o ż y c z k i  z a g r a n i c z n e  s ta n o w iły  w czasie  m ię d z y  I a 11 

w o jn ą  św ia to w ą  zasadn iczy  sp o só b  p rz e p ły w u  k a p ita łó w  do  państw  

n ie z a s o b n y c h  w ś ro d k i f in a n s o w e . W  s to s u n k u  d o  n ie k tó ry c h  

p a ń s tw  ta  fo rm a  fin a n s o w a n ia  in w e s ty c y j o d e g ra ła  p o w a ż n ą  ro lę ; 

na te re n ie  P o ls k i p rzew aża ją  racze j m o m e n ty  u je m n e  za s to s o w a n ia  

te j m e to d y .

J e s t rzeczą o c z y w is tą , że o za le ta ch  lub  w a d a ch  ka żd e j p o ż y c z k i 

za g ra n ic z n e j ro z s trz y g a ją  w a ru n k i i c e n a  o f e r o w a n e g o  

k r e d y t u .  T ru d n o  je s t dz iś  p rz e w id y w a ć  m o ż liw o ś c i zak resu  

i w a ru n k ó w  k re d y tu  o b c e g o , a ty m  s a m ym  je g o  p rz y d a tn o ś c i 

d o  a k c ji o d b u d o w y . W  k a żd ym  ra z ie  —  na  t le  p o w sze ch n ych  p o ­

trz e b  w y n is z c z o n e j E u ro p y  o ra z  * o g ra n ic z o n y c h  m o ż liw o ś c i a n g ie l­

s k ic h  — n ie  n a le ży  się  lic zyć  z ła tw o ś c ią  u z y s k iw a n ia  p o życze k , 

ja k o  też d o b ry m i ic h  w a ru n k a m i. T y m  s a m y m  na leży  tra k to w a ć  

e w e n tu a ln o ś ć  czę ś c io w e g o  s f in a n s o w a n ia  o d b u d o w y  m e to d ą  p o ż y ­

czek  z a g ra n ic z n y c h  ja k o  m a ło  p ra w d o p o d o b n ą , a z p u n k tu  w id z e n ia  

w a ru n k ó w  p o ż y c z e k  n a leży  je  tra k to w a ć  z n a le ży tą  o s tro ż n o ś c ią . 

P o d k re ś lić  tu  ró w n ie ż  w y p a d n ie , że p o ż y c z k i za g ra n ic z n e  z w y k ie  

m a ją  z a s to s o w a n ie , ja k o  p o ż y c z k i c e lo w e , zw iązane  z re a liz a c ją  

o k re ś lo n e j in w e s ty c ji.  Łączą  s ię  o n e  b a rd zo  czę s to  z u d z ie le n ie m  

w ie lo le tn ic h  k o n c e s ji e k s p lo a ta c y jn y c h . Z a in te re s o w a n ie  k a p ita łu  

z a g ra n ic z n e g o  o g ra n ic z a  s ię  je d y n ie  d o  n a jre n to w n ie js z y c h  i p e w ­

n ych  p rze d s ię w z ię ć  in w e s ty c y jn y c h . Te w s z y s tk ie  o k o lic z n o ś c i s p ra ­

w ia ją , iż  w y z y s k a n ie  p o życze k  z a g ra n ic z n y c h  na leży  w  p rz e w id y w a ­

n ia ch  za c ie śn ić  d o  s to s u n k o w o  w ą s k ic h  g ra n ic .

7. K r e d y t y  z a g r a n i c z n e  u d z ie la n e  w  ra m a c h  z a w ie ra n y c h  

t r a k ta tó w  h a n d lo w y c h  lu b  d o ra ź n y c h , k ró tk o te rm in o w y c h  p o r o ­

z u m ie ń , o d g ry w a ją  o b e c n ie  nade r is to tn ą  ro lę . Z akres  ty c h  k re d y tó w  

o raz  ic h  w a ru n k i w iążą  s ię  śc iś le  ze z m ie n n y m  k s z ta łto w a n ie m  

s ię  b ie żą ce j s y tu a c ji g o s p o d a rc z e j. P o trz e b y  p o s z c z e g ó ln y c h  p a ń s tw  

w  d z ie d z in ie  im p o r tu  (s z c z e g ó ln ie  w ę g la ) d e c y d u ją  o u d z ie la n iu  

n ie k ie d y  d o ść  zn a czn e j p o m o c y  k re d y to w e j.
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Bez w zg lę d u  na p rz e k s z ta łc a n ie  s ię  fo rm y  i w a ru n k ó w  k re d y tu  

h a n d lo w e g o  n a le ży  z a a k c e n to w a ć  p rzede  w s z y s tk im  ic h  g łó w n ie  

to w a ro w y  c h a ra k te r .  C zys ty  k re d y t  w  w o ln y c h  d e w iza ch  m a zawsze 

o g ra n ic z o n e  ro z m ia ry  i o trz y m a n ie  g o  je s t s to s u n k o w o  tru d n e . N a ­

to m ia s t  s p e c ja ln e  d o s ta w y  to w a ro w e  na w a ru n k a c h  k re d y to w y c h , 

bez w zg lę d u  na is tn ie ją c e  fo rm y  re g la m e n ta c ji o b ro tó w  m ię d z y ­

n a ro d o w y c h , będą  s ta n o w ić  czę s to  w y s tę p u ją c y  p rz y k ła d  f in a n s o ­

w a n ia  w y d a tk ó w  n a d zw ycza jn ych  ze ź ró d e ł w e w n ę trz n y c h .

Po s c h a ra k te ry z o w a n iu  z e w n ę trz n e g o  ry n k u  f in a n s o w e g o  o raz  

zw iązanych  z n im  o p e ra c y j k re d y tó w y c h  ja k o  p o d s ta w y  f in a n s o ­

w a n ia  o d b u d o w y  i in w e s ty c y j p u b lic z n y c h  —  p rz e jd z ie m y  te raz  do  

ro zw a że n ia , b ę d ą cych  w  nasze j d y s p o z y c ji w e w n ę trz n y c h  m o ż liw o ś c i 

k ra jo w e g o  ry n k u  f in a n s o w e g o . Ju ż  na w s tę p ie  zaznaczyć na leży, 

że o zn a c z o n y , ja k o  m i n i m a l n y ,  p ro g ra m  o d b u d o w y  w in ie n  z n a ­

le źć  p o k ry c ie  na w ła s n y m  ry n k u  f in a n s o w y m , g d yż  to  je d y n ie  d a je  

nam  g w a ra n c je  je g o  re a liz a c ji.  J a k  to  zaś p o p rz e d n io  za zn aczono , 

ro zsze rze n ie  p ro g ra m u  i p rz y śp ie sze n ie  te m p a  je g o  w y k o n a n ia  uza ­

le żn ia  s ię  o d  ź ró d e ł p o m o c y  z a g ra n ic z n e j, k tó r e j  w ie lk o ś c io w ą  

w yce n ę  na leży  w k a ż d y m  ra z ie  s p o rz ą d z ić  i z n a le ży tą  o s tro ż n o ś c ią  

u w z g lę d n ić  w  p la n a c h  o d b u d o w y .

O m a w ia ją c  m e to d y  f in a n s o w a n ia  in w e s ty c y j p u b lic z n y c h  w o p a rc iu  

o ry n e k  k ra jo w y , n a le ży  ro z ró ż n ić  m e to d y  ja k b y  „ k la s y c z n e " ,  czy 

t ra d y c y jn e , k tó ry c h  s to s o w a n ie  p o ło ż y ło  sw e w y ra źn e  p ię tn o  na 

p o ls k ie j p ra k ty c e  g o s p o d a rc z e j z p rze d  w o jn y , o ra z  m e to d y  n o w o ­

czesne o ty p ie  e k s p e ry m e n ta ln y m , k tó ry c h  s to s o w a n ie  z a p o c z ą tk o ­

w a ły  n ie k tó re  p a ń s tw a  e u ro p e js k ie  ju ż  p rze d  w y b u c h e m  w o jn y  

w sze rszych  w a ru n k a c h  (S zw ec ja , N ie m c y , W ło c h y ) ,  z razu  pod  k ą te m  

o p a n o w a n ia  tru d n o ś c i w ie lk ie j d e p re s ji la t  1929—34, a k tó ry c h  

u d o s k o n a le n ie  i ro z w in ię c ie  n a s tą p iło  na w ie lk ą  sk a lę  w zw ią zku  

z f in a n s o w a n ie m  o g ro m n y c h  w y d a tk ó w  w o je n n y c h .

Z  p o d z ia łu  m e to d  f in a n s o w a n ia  na  t ra d y c y jn e  i n o w o c z e s n e  b y ­

n a jm n ie j n ie  w y n ik a  w za je m n e  ic h  w y k lu c z a n ie  s ię . M e to d y  t r a d y ­

c y jn e  n a d a l b o w ie m  są w y k o rz y s ty w a n e  —  o b o k  n o w o c z e s n y c h  — 

ja k o  ich  u z u p e łn ie n ie  z ty m  je d n a k ż e , iż p rz e s ta ją  o n e  o d g ry w a ć  

ro lę  w ła ś c iw y c h  fo rm  f in a n s o w a n ia . M e tc d y  n o w o cze sn e  w y m a g a ją  

o d p o w ie d n ie g o  p rz y s to s o w a n ia  i z m ia n y  c a ło ś c i s ys te m u  go sp o -
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d a ro w a n ia , u ję c ia  życ ia  g o s p o d a rc z e g o  w n a rz u c o n e  m u  k ie ru n k i,  

c zy li s p e c ja ln e g o  ty p u  p la n o w o ś c i g o s p o d a rc z e j. f\ z a ty m  bez p o d ­

s ta w o w y c h  z m i a n  c a ł o k s z t a ł t u  p o l i t y k i  g o s p o d a rc z e j n ie  je s t 

m o ż liw e  u d a tn e  z a s to s o w a n ie  m e to d  n o w o c z e s n y c h . Ma ten  p u n k t  

rozw ażań  m u s im y  p o ło ż y ć  s p e c ja ln y  n a c isk .

Z k o le i o p is z e m y  p o k ró tc e  zasady m e to d  t ra d y c y jn y c h  o ra z  w i­

d o k i ic h  p ra k ty c z n e g o  z a s to s o w a n ia  w  o k re s ie  p rz e jś c io w y m , n a s tę ­

p n ie  zaś — s c h a ra k te ry z u je m y  id e ę  n o w e j p o l i ty k i g o sp o d a rcze j 

i m e to d  e k s p e ry m e n ta ln y c h  w  o d n ie s ie n iu  d o  f in a n s o w a n ia  w ie lk ic h  

w y d a tk ó w  n a d z w y c z a jn y c h , a w  szcze g ó ln o śc i na ce le  in w e s ty c y j 

p u b lic z n y c h  i o d b u d o w y  k ra ju .

1. M o r m a l n e  ś r o d k i  b u d ż e t o w e  s ta n o w ią  w ła ś c iw ie  

bazę p o k ry c ia  w y d a tk ó w  in w e s ty c y jn y c h  a lb o  o d ra zu , a lb o  też  

w da lsze j lu b  b liższe j p rz y s z ło ś c i. W c z e ś n i e j  c z y  p ó ź n i e j  

w sze lk ie  w y d a tk i in w e s ty c y jn e  m uszą zna leźć  sw e w y ró w n a n ie  

w ś ro d k a c h  b u d ż e to w y c h .
O s o b n y m  z a g a d n ie n ie m  są n a d w y ż k i b u d ż e to w e  oraz s p o s ó b  ich  

użyc ia . Poza n ie z b ę d n y m  u z u p e łn ie n ie m  czy s tw o rz e n ie m  s k a rb o ­

w e j re ze rw y  k a s o w e j, n a d w y ż k i d o c h o d ó w  nad w y d a tk a m i n ie  

m o g ą  być  k a p ita liz o w a n e . N ie  ta k i je s t b o w ie m  ce l g o s p o d a rk i 

b u d ż e to w e j pań s tw a . N a jw ła ś c iw s z y m  sp o s o b e m  zużyc ia  n a d w y ż e k  

je s t p rze zn a cze n ie  ich  na in w e s ty c je  p u b lic z n e . Po te j l in i i  p o sz ły  

s p e c ja ln e  u s ta w y  w P o lsce  w la ta ch  1928— 30 p rz e w id u ją c e  in w e ­

s ty c y jn e  u życ ie  ó w cze sn ych  n a d w yże k . N a d w y ż k i są z ja w is k ie m  

z w ią za n ym  z p o m y ś ln y m  o k re s e m  k o n ju n k tu ra ln y m . N ie  n a le ży  się  

lic z y ć  z w ię k s z y m i m o ż liw o ś c ia m i w y z y s k a n ia  te g o  ź ró d ła  f in a n s o ­

w an ia  in w e s ty c y j w o k re s ie  p rz e jś c io w y m .
2. W z r o s t  o b c i ą ż e ń ' p o d a t k o w y c h  je s t  m a łą  p o p u la rn ą , 

ch o ć  do ść  czę s to  s to so w a n ą  m e to d ą  f in a n s o w a n ia  in w e s ty c y j.  Z n a ­

laz ła  o n a  z a s to s o w a n ie  ró w n ie ż  i w P o lsce . N a le ż y  je d n a k  w y ra z ić  

zas trzeżen ia  co  do  s to s o w a n ia  te j m e to d y  w  o k re s ie  d e p re s ji,  gdyż  

z w y k le  n ie  p ro w a d z i o n a  d o  ce lu . O g ó ln y  s p a d e k  w p ły w ó w  p o d a t ­

k o w y c h  z w y k le  n ie  m o że  być  n a w e t p o w s trz y m a n y  d o d a tk o w y m i 

o b c ią ż e n ia m i p o d a tk o w y m i,  a to  na t le  s ta łe g o  o b n iż a n ia  s ię  w y ­

d a jn o ś c i ź ró d e ł p o d a tk o w y c h . U z y s k a n ie  w  ra m a c h  s p e c ja ln e g o  

p o d a tk u  d o c h o d o w e g o  zn a cz n ie js z y c h  w p ły w ó w  w  P o lsce  ( la ta  

w ie lk ie j d e p re s ji i p o k ry z y s o w e ) b y ło  w ła ś c iw ie  p o z o rn y m  w z ro s te m  

s tro n y  d o c h o d o w e j,  gd yż  w  g ru n c ie  rzeczy m ia ło  m ie js c e  p rzede
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w s z y s tk im  o b c ię c ie  w y d a tk ó w  b u d ż e to w y c h  ( re d u k c ja  p e n s ji n e tto )  

na ko rzyść  pańs tw a  i s a m o rz ą d ó w . W  o k re s ie  d e p re s ji z resz tą  na 

leży ła g o d z ić , a n ie  zw iększać  i ta k  w ó w cza s  re a ln ie  rosnący  c ię ża r 

d a n in  i o p ła t  p u b lic z n y c h . Poza ty m  n a d e r często  -“  p od  w p ły w e m  

a k tu a ln y c h  tru d n o ś c i b u d ż e to w y c h  — w p ły w y  z n o w e g o  p o d a tk u  są 

o b ra c a n e  czę śc io w o  na ce le  k o n s u m c y jn e  (p o k ry w a n ie  n ie d o b o ru ) , 

co jeszcze  b a rd z ie j o s ła b ia  ic h  g o s p o d a rc z e  zn a cze n ie  w k ra ja c h  

s p ó ź n io n y c h  w ro z w o ju  e k o n o m ic z n y m , inacze j p rz e d s ta w ia  się  

sp raw a  w z ro s tu  p o d a tk ó w  w o k re s ie  d o b re j k o n iu n k tu ry .  O ile  

je d n a k  z p u n k tu  w id z e n ia  p o l i t y k i  k o n iu n k tu ra ln e j k o n ie c z n e  je s t 

z w ię k s z a n ie  zakresu  p ro w a d z o n y c h  in w e s ty c y j p u b lic z n y c h  w o k re s ie  

d e p re s ji,  o ty le  o k re s  p o m y ś ln o ś c i ce ch u je  o g ra n ic z a n ie  s z e ro k ie j — 

w fa z ie  d e p re s ji — d z ia ła ln o ś c i in w e s ty c y jn e j p a ń s tw a  o c h a ra k te rz e  

in te rw e n c y jn y m . Z w ię k s z o n e  w p ły w y  p o d a tk o w e  id ą  w ó w cza s  b e z ­

p o ś re d n io  na s p ła tę  za d łu że ń  in w e s ty c y jn y c h  z o k re s u  d e p re s ji, 

a n ie  na —  z m n ie js z o n e  w ó w cza s  —  in w e s ty c je .

S p ra w a  p o k ry w a n ia  in w e s ty c y j p u b lic z n y c h  p o d a tk a m i je s t  w o k re ­

s ie  p rz e jś c io w y m  n ie a k tu a ln a . O d b u d o w a  a d m in is t ra c ji i s ys te m u  

d a n in  p u b lic z n y c h , ja k  też  s to s u n k o w o  m a łe  —  na t le  w y n is z c z e n ia  

k ra ju  i s to p n io w e g o  d ź w ig a n ia  s ię  g o s p o d a rc z e g o  —  w p ły w y  p o d a t ­

k o w e  p rzy  w ie lk o ś c i p o c z ą tk o w y c h  w y d a tk ó w  b u d ż e to w y c h  n ie  p o ­

zw a la ją  na b ra n ie  w ra ch u b ę  w ię k s z y c h  z te g o  ty tu łu  ś ro d k ó w  na 

o d b u d o w ę  k ra ju .

3. O b c i ą ż a n i e  l u b  s p r z e d a ż  c z ę ś c i  m a j ą t k u  p a ń ­

s t w o w e g o  n ie  o d g ry w a ły  w  p rze sz ło śc i p o w a ż n ie js z e j ro l i ,  ja k o  

p o d s ta w a  f in a n s o w a n ia  in w e s ty c y j,  poza  w y z y s k iw a n ie m  m a ją tk u  

p u b lic z n e g o  ( lu b  części d o c h o d ó w ), ja k o  d o d a tk o w e j g w a ra n c ji 

s p e c ja ln e j p rz y  p o ż y c z k a c h  z a g ra n ic z n y c h . O b e c n ie  z a ryso w u ją  s ię  

znaczne  m o ż liw o ś c i u ż y c ia  te j m e to d y  f in a n s o w a n ia  w  zw ią zku  

z m a ją tk ie m  s k o n f is k o w a n y m  ( lu b  też p rz e ję ty m  w  ra m a c h  o d ­

s z k o d o w a ń  w e w n ę trz n y c h , czy też  z ty tu łu  o p u szcze n ia  lu b  bezpań - 

sko śc i). A k c ja  u p ły n n ia n ia  m ie n ia  p rz e ję te g o  —  z e k o n o m ic z n e g o  

p u n k tu  w id z e n ia  — s ta je  s ię ja k b y  p rz e s u w a n ie m  fo r m  w ła s n o ś c i 

p a ń s tw a : np. re z y g n u je  s ię z p o s ia d a n ia  g ru p y  n ie ru c h o m o ś c i p rz e ję ­

ty c h  i d ro g ą  u p ły n n ie n ia  ic h  re a liz u je  s ię b u d o w ę  o d c in k a  k o le jo ­

w ego , czy  e le k t ro w n i i t.  p . N a t le  p o c z ą tk o w y c h  t ru d n o ś c i p rz e ­

p ro w a d z e n ia  a k c j i  u p ły n n ie n ia  w ła s n o ś c i p rz e ję te j t ru d n o  sp o d z ie w a ć  

się o d ra z u  w ię k s z y c h  w p ły w ó w  ze sp rze d a ży  p rz e ję te g o  m a ją tk u
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w o k re s ie  p rz e jś c io w y m . W y z y s k a n ie  te j a k c ji do  in n y c h  c e ló w  

zo s ta n ie  d o d a tk o w o  o m ó w io n e  w  p ó ź n ie js z y c h  u w a g a ch  p rz y  m e ­

to d a ch  e k s p e ry m e n ta ln y c h . P o n ie w a ż  n ie k tó re  k a te g o r ie  s k o n f is k o ­

w a n e g o  m ie n ia  n a le ży  je d n a k  ja k n a js z y b c ie j w łą czyć  d o  ra m  g o ­

s p o d a rk i p ry w a tn e j (ze w z g lę d u  na ic h  s p e c ja ln y  c h a ra k te r  o ra z  

k o s z to w n o ś ć  a d m in is t r a c j i  p u b lic z n e j) ,  p rz e to  w  p ie rw s z y m  o k re s ie  

m o że  być  w ska za n e  ró w n ie ż  je d n o ra z o w e  sp ła c a n ie  p rz e ję ty m  m ie ­

n ie m  szeregu z o b o w ią z a ń  p u b lic z n y c h , p rzez d łuższy  czas o b c ią ż a ­

ją c y c h  s tro n ę  w y d a tk o w ą  b u d że tu . P rzede  w s z y s tk im  w y p a d n ie  tu  

w y m ie n ić  o b c ią ż e n ia  z ty tu łu  s k a p ita liz o w a n y c h  re n t w o je n n y c h  i n ie ­

k tó ry c h  ty p ó w  o d s z k o d o w a ń  p o d  w a ru n k ie m  b e z p o ś re d n ie g o  p rz e j­

m o w a n ia  w ła s n o ś c i p rzez  z a in te re s o w a n y c h  (p o s ia d a ją c y c h  w łaśc iw e  

k w a lif ik a c je )  i o g ra n ic z e n ia  o b ro tó w  s p e k u la c y jn y c h .

O czy w iś c ie  u w a g i te  n ie  d o ty c z ą  te j części p rz e ję te g o  m ie n ia , 

k tó ra  ze w z g lę d u  na sw ó j ro d z a j z o s ta n ie  na s ta łe  w łą czo n a  d o  ra m  

g o s p o d a rk i p u b lic z n e j (la sy  lu b  k o p a ln ie ) ,  a lb o  d o  a k c ji r e fo rm y  

ro ln e j (m a ją tk i z ie m s k ie ).

4. P o ż y c z k i  w e w n ę t r z n e  s ta n o w ią  n a jczę śc ie j s p o ty k a n ą  

m e to d ę  f in a n s o w a n ia  ir iw e s ty c y j p u b lic z n y c h . Z w y k le  za c iągane  są 

one  w  o k re s ie - d e p re s ji p o d  w p ły w e m  k o n ie c z n o ś c i p o d ję c ia  in te r ­

w e n c y jn y c h  ro b ó t  p u b lic z n y c h . O d o d a tn im  lu b  u je m n y m  o d d z ia ­

ły w a n iu  p o życze k  w e w n ę trz n y c h  na b ie g  życ ia  g o s p o d a rc z e g o  d e ­

cyd u je  szereg  c z y n n ik ó w : a w ię c  u d a tn e  ro z ło ż e n ie  p o ż y c z k i na 

p o szcze g ó ln e  w a rs tw y  s p o łe c z n e  i w  zw ią zku  z ty m  w y z y s k a n ie  

n a jw ła ś c iw s z y c h  ź ró d e ł (d e te za u ryza c ja ), s z y b k o ś ć  w p ły w ó w  o ra z  

s p ra w n e  i n a ty c h m ia s to w e  w p ro w a d z e n ie  p o z y s k iw a n y c h  sum  na 

p o w ró t  d o  o b ie g u  w  ra m a c h  re a liz o w a n y c h  in w e s ty c y j.  J e ś li p o ­

życzka  p o w o d u je  s iln e  o g ra n ic z e n ie  w y d a tk ó w  k o n s u m c y jn y c h , 

w ó w cza s  p rze w a żn e  u życ ie  je j na p o k ry c ie  n p . d e f ic y tu  b u d ż e to ­

w ego  n ie  w ie le  z m ie n ia  w d e p re s y jn y m  u k ła d z ie  g o s p o d a rc z y m . 

M ia ło  to  m . in . m ie js c e  w  P o lsce  w o k re s ie  za c ią g a n ia  p o ż y c z e k  

d la  zw a lc z a n ia  w ie lk ie g o  k ry z y s u . P o w o ln e  u ż y w a n ie  p o ż y c z k i na 

p o k ry w a n ie  w y d a tk ó w  k o n s u m c y jn y c h  w  b u d ż e c ie  p a ń s tw a , czy 

n a w e t*w y d a tk ó w  in w e s ty c y jn y c h , p rz y n o s i z re g u ły  szko d ę : n a jp ie rw  

o d p ro w a d z a  s ię  z o b ie g u  p o w a żn e  ś ro d k i iz  o p ó ź n ie n ie m  zw raca  s ię  

je n a  ce le  k o n s u m c y jn e  lu b  w  ra m a c h  d z ia ła ln o ś c i in w e s ty c y jn e j.  N ie  

zawsze k o rz y ś c i p ły n ą c e  z d z ia ła ln o ś c i in w e s ty c y jn e j z d o ła ją  w y ró w n a ć  

p o c z ą tk o w e  s zko d y  o ty p ie  d e f la c y jn y m  p rz y  z a c ią g a n iu  p o ż y c z k i.

•Mefodjj finansowania wydatków nadzwyczajnych
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W  o k re s ie  p rz e jś c io w y m  —  fo rm ie  p o ż y c z e k  w e w n ę trz n y c h  p rzyp e  

d n ie  za p e w n e  w  u d z ia le  p o k ry w a n ie  znaczne j częśc i w y d a tk ó w  in ­

w e s ty c y jn y c h . W  szcze g ó ln o śc i w y d a je  s ie  w k a z a n e  o p ra c o w a n ie  

e n is j i  k i lk u  s e r ji p o ż y c z k i na o d b u d o w ę  k ra ju ,  ze w z g lą d u  na je j 

p o p u la rn o ś ć  i ła tw o ś ć  s tu p ro c e n to w e g o  p o k ry c ia .  O  p o ż y c z k a c h  

w e w n ę trz n y c h  ja k o  ź ró d ła c h  p o k ry c ia  w y d a tk ó w  na. in w e s ty c je  p u ­

b lic z n e  b ę d z ie m y  jeszcze  m ó w ić  p rz y  m e to d a c h  e k s p e ry m e n ta l­

nych  f in a n s o w a n ia  in w e s ty c y j.

5. D o d a t k o w e  e m i s j e  b i l o n u  m o g ą  w p e w n y c h  w a ru n ­

ka ch  s tw a rza ć  d la  p a ń s tw a  n ie z n a c z n e  zresztą  m o ż liw o ś c i z d o b y c ia  

ś ro d k ó w  p ły n n y c h .  O zn a cza ją  o n e  w g ru n c ie  rze czy  p e w n e g o  ty p u  

b e z p ro c e n to w ą  p o ż y c z k ę  d la  S k a rb u  P aństw a , o n ie o k re ś lo n y m  

te r m in ie  p ła tn o ś c i.  J e d n a k ż e  g ra n ic e  zw ię ksze n ia  o b ie g u  b ilo n u  są 

do  p e w n e g o  s to p n ia  — n a tu ry  m e c h a n ic z n e j. G łó w n y m  b o w ie m  

c e le m  e m is ji b i lo n u  je s t w y p e łn ie n ie  je g o  zadań , ja k o  m o n e ty  

z d a w k o w e j, a w ię c  s tw a rz a n ie  p e w n y c h  u ła tw ie ń  d la  o b ro tu  p ie ­

n ię ż n e g o . T y m  s a m y m  z b y tn ie  n a s ile n ie  e m is ji b i lo n u  n a p o ty k a  

na o p ó r  ze s tro n y  s p o łe c z e ń s tw a  (p rz e n o ś n o ś ć  c ię ż k ie g o  b ilo n u , 

lic z e n ie  e tc .). O p ó r  te n  p ró b u je  s ię n ie k ie d y  zw a lczyć  z a rz ą d z e n ia m i 

p a ń s tw o w y m i, d o ty c z ą c y m i s p o s o b u  w y p ła t  p u b lic z n y c h , a w ię c  

a s y g n o w a n ie  z kas p u b lic z n y c h , g o tó w k i w p o ło w ie  b ilo n e m  i t. p.

Z p rz y to c z o n y c h  w yże j w z g lę d ó w  d o d a tk o w e  e m is je  b ilo n u ,  ja k o  

p o m o c n ic z a  fo rm a  f in a n s o w a n ia  in w e s ty c y j p u b lic z n y c h , n ie  o d e ­

g ra ją  w  o k re s ie  p rz e jś c io w y m  ż a d n e j ro li (m . i. na t le  w a r to ś c i n a ­

b yw cze j p ie n ią d z a ), ja k k o lw ie k  ic h  w y k o rz y s ta n ie  je s t w o d p o w ie ­

d n ic h  w a ru n k a c h  ce low e .

6. B i l e t y  s k a r b o w e  re p re z e n tu ją  w p o ró w n a n iu  z b ilo n e m

m e to d ą  f in a n s o w a n ia  d a le k o  b a rd z ie j e la s ty c z n ą  i n ie p o ró w n a n ie  

o zn a cz n ie js z y c h  m o ż liw o ś c ia c h . S zc z e g ó ln ie  n a le ż y p o d k re ś lić  ro lę  b i ­

le tó w  s k a rb o w y c h  ró w n ie ż  ja k o  d o s k o n a łe g o  ś ro d k a , w y ró w n y w u ją c e g o  

z m ie n n ą  w y s o k o ś ć  w p ły w ó w  b u d ż e to w y c h  S k a rb u  P aństw a, p rzy  

z u p e łn ie  o d m ie n n y m  k s z ta łto w a n iu  s ię  n a c is k u  na b a n k  e m is y jn y . W ie  

lo s tro n n y  i c ie k a w ie  p rz e d s ta w ia ją c y  s ię  w p ły w  e m is ji b i le tó w  s k a r­

b o w y c h  na życ ie  g o sp o d a rc z e , na o b ie g  p ie n ię ż n y , n a s tę p n ie  u s to ­

s u n k o w a n ie  s ię  i w z a je m n e  o d d z ia ły w a n ie  na b ile ty  b a n k u  e m is y j­

neg o  w y m a g a ło b y  o s o b n e j a n a liz y . ^

O g ra n ic z a ją c  s ię  je d y n ie  d o  ro z p a trz e n ia  e m is ji b i le tó w  s k a rb o -. 

w y c h , ja ko ; e w e n tu a ln e j fo rm y  fin a n s o w a n ia  in w e s ty c y j p u b lic z n y c h
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w o k re s ie  p rz e jś c io w y m , trz e b a  w ska za ć  na c a łk o w itą  z e v is ’cść  

e w e n tu a ln e g o  u życ ia  te j fo rm y  fin a n s o w a n ia  od  za g a d n ie n ia  re fo rm y  

w a lu to w e j. N ie w ą tp liw ie  je d n a k  w  d o ść  z n a c z n y m  s to p n iu  p a ń ­

s tw o , a n ty c y p u ją c  swe p rzysz łe  w p ły w y  ( tru d n e  w a ru n k i u ru c h o ­

m ie n ia  a p a ra tu  p o d a tk o w e g o  i je g o  w y d a jn o ś c i) ,  w in n o  c e lo w o  w y ­

zyskać s w o je  m o ż liw o ś c i e m is y jn e  na t le  p o w s z e c h n e g o  ze u fa n ia , 

zw łaszcza p rz y  p o m y ś in y m  u k ła d z ie  o g ó ln y c h  w a ru n k ó w  p o lity c z n o -  

g o s p o d a rc z y c h .

O g ó ln ie  n a le ży  zaznaczyć, że d o d a tk o w e  e m is je  b ilo n u  i b ile tó w  

s k a rb o w y c h  m uszą b yć  tra k to w a n e  z n a le ży tą  o s tro ż n o ś c ią , ja k c stw a- 

rza jące p u n k t  w y jś c ia  d la  w y z w o le n ia  s ię  p ro c e s ó w  in f la c y jn y c h .  

S tą d  n a d e r s i ln ie  w in n o  s ię  za a kce n to w a ć  o g ra n ic z o n y  c h a ra k te r  

te g o  ro d z a ju  m e to d  fin a s o w a n ia .

7. P r z y c i ą g n i ę c i e  w e w n ę t r z n e g o  k a p i t a ł u  p r y w a ­

t n e g o  m o że  m ie ć  m ie js c e  p rze d e  w s z y s tk im  w k ra ja c h  n a d e r z a s o b ­

n ych  w k a p ita ły .  Z a sa d n iczo  k a p ita ł p ry w a tn y  ze sw ego  p rze zn a cze n ia  

w in ie n  k ie ro w a ć  s ię  na ry n e k  in w e s ty c y j p r y w a t r y c h .  S tą d  też, 

zw łaszcza w  k ra ja c h  c ie rp ią c y c h  na b ra k  k a p ita łu , m o ż liw o ś c i w c ią ­

g n ię c ia  w o ln y c h  sum  p ry w a tn y c h  na ce le  re a liz a c ji in w e s ty c y j p u ­

b lic z n y c h  n ie  są z b y t w ie lk ie . N a jczę śc ie j o d b y w a  s ię  to  na w a ru n ­

ka ch  u d z ie la n ia  k a p ita liś c ie  p ry w a tn e m u  o k re ś lo n e j k o n c e s ji ( n o r ­

m a ln e j lu b  u p rz y w ile jo w a n e j)  z p ra w e m  czasow ego  e k s p lo a to w a n ia  

z re a liz o w a n e j in w e s ty c ji p u b lic z n e j.  D a le k o  rz a d z ie j p a ń s tw o  p o ­

s łu g u je  się  w y w ie ra n ie m  p e w n e g o  n a c is k u  na s p o s ó b  lo k o w a n ia  

fu n d u s z ó w  p ry w a tn y c h , z y s k u ją c  w  te n  s p o s ó b  m o ż n o ś ć  u życ ia  ic h  

w  ce lu  b e z p o ś re d n ie g o  p o d ję c ia  in w e s ty c ji p u b lic z n e j.

W  o k re s ie  p rz e jś c io w y m  — na t le  b ra k u  w e w n ę trz n y c h  k a p ita łó w  

p ry w a tn y c h  o raz w ie lk ic h  p o trz e b  p ry w a tn e g o  o d c in k a  o d b u d o w y —  

ta  fo rm a  czę śc io w e g o  s f in a n s o w a n ia  in w e s ty c y j p u b lic z n y c h  za ­

p e w n e  n ie  z n a jd z ie  w  p ra k ty c e  z u p e łn ie  za s to s o w a n ia . N a to m ia s t  

k a p ita ln e g o  z n a cze n ia  n a b ie ra  z a g a d n ie n ie  w ła ś c iw e g o  w y z y s k a n ia  

in d y w id u a ln y c h  m o ż liw o ś c i k a p ita ło w y c h  na ce le  o d b u d o w y  w  s e k ­

to rz e  p ry w a tn y m . Ten w ie lk ie j w a g i p ro b le m a t m oże być  w ła ś c iw ie  

ro zw ią za n y  g łó w n ie  na p ła szczyźn ie  w y ra źn e g o  o k re ś le n ia  ro l i  i g ra ­

n ic  p rz e d s ię b io rc z o ś c i p ry w a tn e j o ra z  s tw o rz e n ia  d la  je j ro z w o ju  

o d p o w ie d n ic h  w a ru n k ó w  w  n o w y m  u k ła d z ie  g o s p o d a rc z y m .

8. E m i s j e  b o n ó w  s k a r b o w y c h  b y ły  z p o w o d z e n ie m  

u p ra w ia n e  w la ta c h  w ie lk ie g o  k ryzysu  i p ó ź n ie js z y c h  p rzez  szereg
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p a ń s tw , na s z c z e g ó ln ie  dużą s k a lą  w U. $. ft.> c z ę ś c io w o  ró w n ie ż  

w  f tn g l i i .  W  P o lsce  z a p o c z ą tk o w a n o  tą  fo rm ę  p o z y s k iw a n ia  ś ro d ­

k ó w , n ie  zaw sze je d n a k  z a p e w n ia n o  ich  zu ż y w a n ie  na ce le  in w e ­

s ty c y jn e . O g ó ln ie  m o ż n a  s tw ie rd z ić , że m e to d a  b o n ó w  s k a rb o w y c h  

p o s ia d a  w ie le  z a le t i w ie lo s tro n n e  znaczen ie  na ry n k u  p ie n ię ż n y m  

ła tw o ś ć  u p ra w ia n ia  p o l i t y k i  o tw a r te g o  ry n k u ) .

. J a k k o lw ie k  na g ru n c ie  p o ls k im  szersze ro z w ija n ie  te j fo rm y  

f in a n s o w a n ia  n a s tą p i za p e w n e  ju ż  w  b a rd z ie j u re g u lo w a n y c h  w a ­

ru n k a c h  o b ro tu  p ie n ię ż n e g o , ty m  n ie  m n ie j n a le ży  uznać za s łuszne  

i c e lo w e  ro z p o c z ę c ie  o g ra n ic z o n y c h  e m is y j b o n ó w  s k a rb o w y c h  

także  w o k re s ie  p rz e jś c io w y m .

9. B i e ż ą c e  w c h ł a n i a n i e  o s z c z ę d n o ś c i  przez ry n e k  

in w e s ty c y jn y  je s t z a s a d n ic z y m  z a ło ż e n ie m  p o l i t y k i  in w e s ty c y jn e j,  

k tó ra  b a rd z o  czę s to  uw aża za c e lo w e  w y p rz e d z a n ie  o s zczę d n o śc i 

p rzez ru ch  in w e s ty c y jn y .  U ta r ło  s ię  m n ie m a n ie , że tw o rz ą c e  s ię  

o s z c z ę d n o ś c i s ta n o w ią  p rze d e  w s z y s tk im  p o d s ta w ę  pryw atnej d z ia ­

ła ln o ś c i in w e s ty c y jn e j.  D o p ie ro  o s z c z ę d n o ś c i, n ie  w y z y s k a n e  na 

ce le  p ry w a tn o  in w e s ty c y jn e , m o g ą  b yć  zu żyw a n e  p rzez  p u b lic z n y  

ru c h  in w e s ty c y jn y . To ro z g ra n ic z e n ie , t ru d n e  zresztą  d o  u c h w y c e n ia  

w  p ra k ty c e , o d zn a cza  się  je d n o c z e ś n ie  c zę śc io w o  b łę d n y m  u ję c ie m . 

Z a p e w n e  za d a n ie m  p a ń s tw o w e j p o l i t y k i  in w e s ty c y jn e j je s t w  p ie rw ­

szym  rz ę d z ie  n a le ż y ta  d b a ło ść  o o ż y w ie n ie  p ry w a tn e g o  ru c h u  in w e ­

s ty c y jn e g o  o raz  o s tw o rz e n ie  m u  na ry n k u  p ie n ię ż n o -k re d y to w y m  

d o g o d n y c h  w a ru n k ó w  f in a n s o w a n ia . N ie  o znacza  to  b y n a jm n ie j 

c a łk o w ite j m o n o p o liz a c ji tw o rz ą c y c h  s ię  o szczę d n o śc i na rzecz  in w e - 

s ty c y j p ry w a tn y c h .

Z d ru g ie j s t ro n y  —  na t le  u p a d k u  d z ia ła ln o ś c i p r y w a tn e j— obser* 

w o w a ło  s ię  u nas m e c h a n ic z n e  p rz y s to s o w y w a n ie  p u b lic z n y c h  z a m ie ­

rzeń  in w e s ty c y jn y c h  d o  ry n k u  o s z c z ę d n o ś c io w e g o  i w y z y s k iw a n ie  

go  w  lw ie j częśc i na rzecz g o s p o d a rk i p u b lic z n e j.

F o rm a  d re n a żu  o szczę d n o śc i, a zw łaszcza  fo rs o w a n ia  k a p ita liz a c ji 

na ry n k u  „ s z ty w n y m " ,  s ta n o w iła  je d n ą  z p o d s ta w o w y c h  m e to d  

f in a n s o w a n ia  in w e s ty c y j p u b lic z n y c h  w  P o lsce  (e w e n tu a ln ie  p o k r y ­

w a n ia  d e f ic y tu  b u d ż e to w e g o ).

Z a g a d n ie n ie : o szczę d n o śc i —  in w e s ty c je ,  p o s ia d a  c e n tra ln e  z n a ­

cze n ie  d la  c a ło k s z ta łtu  ry n k u  in w e s ty c y jn e g o . N a ty m  m ie js c u  o g ra ­

n ic z y m y  s ię  na ra z ie  do  s tw ie rd z e n ia , iż w  o k re s ie  p rz e jś c io w y m  

tradycyjna m e to d a  o p ie ra n ia  in w e s ty c y j na o szczę d n o śc ia ch  n ie
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m oże  zna leźć  w id o c z n ie js z e g o  z a s to s o w a n ia , a to  w o b e c  p o c z ą tk o w o  

m in im a ln y c h  ro z m ia ró w  ru c h u  o s z c z ę d n o ś c io w e g o .

10. L o k a t y  d ł u g o t e r m i n o w y c h  u b e z p i e c z e ń ,  szcze­

g ó ln ie  s p o łe c z n y c h , o d g ry w a ją  — o b o k  w k ła d ó w  o s z c z ę d n o ś c io w y c h  — 

p o w a żn ą  ro lę . P rz y k ła d o w o  —  w  ro k u  1937 lo k a ty  u b e z p ie c z e n io w e  

s ię g a ły  w  N ie m c z e c h  p o ło w y  s ta n u  w k ła d ó w  b a n k o w y c h , w  Polsce 

zaś, p rz y  zn a czn ie  s ła b sze j ro z b u d o w ie  ub e zp ie cze ń , —  sum a  lo k a t  

p rz e k ro c z y ła  ya p o z io m u  w k ła d ó w  o s z c z ę d n o ś c io w y c h . Z n a c z e n ie  

te g o  ź ró d ła  f in a n s o w e g o  w y s tą p iło  s zcze g ó ln ie  w  o k re s ie  k ry z y s u  

la t 1929 —  34, g d y  m . i. ró w n ie ż  w P o lsce  p la n y  w ie lk ic h  r o b ó t  

p u b lic z n y c h  o p a r to  p o d  w z g lę d e m  f in a n s o w y m  w  zn a czn e j m ie rz e  

o p rz y m u s o w e  lo k a ty  u b e z p ie c z e n io w e .

O k re s  g o s p o d a rk i p rz e jś c io w e j m u s i je d n a k  u w z g lę d n ić  ta kże  

p o trz e b y  o d b u d o w y  i re g e n e ra c ji sa m e j o rg a n iz a c ji ube zp ie cze ń  

s p o łe c z n y c h , ja k  też w z ro s tu  ś w ia d c z e ń  u b e z p ie c z e n io w y c h  d la  re n ­

c is tó w . T y m  n ie m n ie j z ro k u  na ro k  zaznaczać s ię  b ę d z ie  co raz  

w ię ksze  zn a cze n ie  te g o  ź ró d ła  f in a n s o w e g o  d la  a k c ji o d b u d o w y . 

W y d a jn o ś ć  tę j m e to d y  f in a n s o w a n ia  m o że  zn a czn ie  p o d n ie ś ć  się 

p rzy  p rz y ję c iu  te zy  o ro z b u d o w ie  s y s te m u  u b e z p ie c z e ń  s p o łe c z n y c h  

na rzecz z a s p o k o je n ia  p o trz e b  św ia ta  p ra cy .

111.

P rz e d s ta w io n o  w yże j c a ły  szereg  t ra d y c y jn y c h  m e to d  f in a n s o w a ­

n ia  w y d a tk ó w  n a d z w y c z a jn y c h , p rz y c z y m  m e to d y  te  m o g ą  b y ć  

re a liz o w a n e  p o je d y ń c z o  lu b  z e s p o ło w o , w  fo rm ie  c z y s te j lu b  m ie ­

szane j. O ś w ie t l i l iś m y  je d n o c z e ś n ie  m o ż liw o ś c i za s to s o w a n ia  ic h  

w  o k re s ie  p rz e jś c io w y m . O b e c n ie  s c h a ra k te ry z u je m y  p o k ró tc e  z a ło ­

że n ia  m e to d  e k s p e ry m e n ta ln y c h , i lu s tra c y jn ie  n ie k tó re  z n ic h  a n a ­

lizu ją c .

M e to d y  e k s p e ry m e n ta ln e  w y m a g a ją  d a le k o  id ą c y c h ' z m ia n  p o l i ­

t y k i  g o s p o d a rc z e j i p o w a ż n e g o  u s z c z u p le n ia  sw o b o d y  g o s p o d a rc z e j 

p o s z c z e g ó ln y c h  je d n o s te k . W y c h o d z ą  o n e  z za ło ż e n ia  u m ie ję tn e g o  

p o w ię k s z a n ia  o b ro tó w  g o s p o d a rc z y c h , w c h ła n ia n ia  w  m a k s y m a l­

n y c h  ro z m ia ra c h  w o ln y c h  c z y n n ik ó w  p ro d u k c ji p rz y  p o s ta w ie n iu  do  

d y s p o z y c ji zn a czn ych  k re d y tó w  k re o w a n y c h  na p o b u d z e n ie  d z ia ­

ła ln o śc i in w e s ty c y jn e j (p u b lic z n e j i p ry w a tn e j) ,  p o d  w a ru n k ie m  je ­

d n a k  d o s ta te c z n e g o  u s z ty w n ie n ia  szeregu e le m e n tó w  ry n k o w y c h , 

p rzede  w s z y s tk im  zaś —  cen i p ła c  ro b o c z y c h .
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N ie  w y s o k o ś ć  o s z c z ę d n o ś c i m a d y k to w a ć  p o z io m  in w e s ty c y j,  

lecz z re a liz o w a n e  in w e s ty c je  w in n y  „w y m u s ić ’ ' k o n ie c z n e  ro z m ia ry  

p rz y s z ły c h  o s z c z ę d n o ś c i, c z y li w in n y  b y ć  przez n ie  g o s p o d a rc z o  

u s p ra w ie d liw io n e . K re o w a n ie  je d n a k  k re d y tu ,  n ie  o p a r te g o  o z ło ­

żo n e  o s z c z ę d n o ś c i, n ie  m o ż e  być  d o w o ln e .

E ta p o w y  c h a ra k te r  e k s p a n s ji k re d y to w o -p ie n ie ż n e j narzuca  się  

w  zw ią zku  ze s to p n io w y m  ro z w o je m  d z ia ła ln o ś c i in w e s ty c y jn e j,  ja k  

też  d y k to w a n y  je s t p rzez  k o n ie c z n o ś c i s ta łe g o  p rz y w ra c a n ia  r ó w ­

n o w a g i g o s p o d a rc z e j po  k a ż d o ra z o w y m  d o p ro w a d z e n iu  z n a c z n ie j­

szych  su m  k re d y to w y c h  w fo rm ie  n a k ła d ó w  in w e s ty c y jn y c h .

S am  k re d y t  k re o w a n y  m u s i być  w c z e ś n ie j lu b  p ó ź n ie j p o k ry ty :

a) w ię k s z y m i w p ły w a m i p o d a tk o w y m i (p rz y  zasadz ie  je d n a k  n ie - 

p o d w yższa n ia , lu b  n a w e t o b n iż a n ia  s k a li p o d a tk o w e j) ,

* b ) ro s n ą c y m i o b ro ta m i p rz e d s ię b io rs tw  ( ja k o  p o d s ta w y  w yższych  

w p ły w ó w  p o d a tk o w y c h  oraz w z ro s tu  z ysku  p rz e d s ię b io rs tw  na 

ce le  in w e s ty c y jn e ) ,

c) d o d a tk o w y m  w z ro s te m  p ro d u k c ji,  d ó b r  i u s ług .

N ie z b ę d n y m  u z u p e łn ie n ie m  p o z o s ta je  tu  m e c h a n iz m  u s ta b il iz o ­

w a n y c h  cen  i p ła c . O b o k  te g o  n a le ży  p o s ta w ić  sp ra w ę  w ła śc iw e j 

p o l i t y k i  o b ie g u  p ie n ię ż n e g o , k tó re j w y b itn ą  częścią  s k ła d o w ą  je s t 

p o tę g o w a n ie  o b ro tu  c z e k o w e g o  i o g ra n ic z a n ie  w y p ła t g o tó w k o ­

w ych . J e s t rzeczą o c z y w is tą , że p ra k ty c z n a  s tro n a  z a g a d n ie n ia  w y ­

m aga  n a le ż y c ie  ro z b u d o w a n e g o  a p a ra tu  b a n k o w e g o .

W  ty m  s k ró c o n y m  p rz e d s ta w ie n iu  z a g a d n ie n ia  n a le ży  u z u p e łn ia ­

ją c o  w skazać jeszcze  n a s tę p u ją c e  m o m e n ty :

a) n a jp ie rw  m a  m ie js c e  w p ro w a d z e n ie  — za p o ś re d n ic tw e m  d z ia ­

ła ln o ś c i in w e s ty c y jn e j — p e w n y c h  su n  d o  o b ie g u , n a s tę p n ie  m u s i 

n a s tą p ić  o d c z e rp y w a n ie  z ry n k u  n a d m ie rn y c h  ilo ś c i p ie n ią d za ;

b) ro z b u d o w a  s y s te m u  ro z ra c h u n k u  b e z g o tó w k o w e g o  p o zw a la  na 

u trz y m y w a n ie  po za  o b ie g ie m  b a n k n o tó w  d o ść  zn a czn ych  sum  

na k o n ta c h  b a n k o w y c h ; m im o  to  p rz e d o s ta ją c e  się d o  o b ie g u  

(z ty tu łu  w y p ła t g o tó w k o w y c h  za ro b o c iz n ę  e tc ., t. j. 4 0 —  60% 

n a k ła d ó w  na in w e s ty c je ) z n a k i p ie n ię ż n e , trze b a  b ie żą co  z p o ­

w ro te m  w y c o fy w a ć  z r y n k u  ta k , a b y  ilo ś ć  p ie n ią d z a  b y ła  

o d p o w ie d n io  d o s to s o w a n a  d o  s tru m ie n ia  d ó b r  k o n s u m c y jn y c h , 

n ie  w y w o łu ją c  w z ro s tu  cen;

c) k o s z t z re a liz o w a n y c h  in w e s t}  c y j m o że  z n a jd o w a ć  swe p o k ry c ie  

p o c z ą tk o w o  n a w e t w  k re d > c ie  fo rm a ln ie  k ró tk o te rm in o w y m ;
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d o p ie ro  w m ia rę  p o ja w ie n ia  s ię  n o w y c h  o s zczę d n o śc i, w y w o ­

ła n y c h  o ż y w io n y m i o b ro ta m i (z n o w y c h  p ła c  i z n o w y c h  z y ­

s k ó w  p rz e d s ię b io rc ó w ) , m a m ie js c e  s to p n io w a  k o n s o lid a c ja  

za d łu że ń  k ró tk o te rm in o w y c h  na  ś re d n io  i d łu g o te rm in o w e , 

u za s a d n io n a  w z ro s te m  s u m  z a o s z c z ę d z o n y c h .

D la  z i lu s tro w a n ia  z a s to s o w a n ia  p ra k ty c z n e g o  m e to d  e k s p e ry m e n ­

ta ln y c h  p o d a je m y  n iż e j d o w o ln ie  w y b ra n y  m o d e l s f in a n s o w a n ia  

np . n ie k tó ry c h  w y d a tk ó w  na o d b u d o w ę  k ra ju  w o k re s ie  t r z y le tn im  

w  o p a rc iu  o k i lk a  ź ró d e ł p o k ry c ia .  -

I. G l o b a l n e  k w o t y  w y d a t k ó w

(u d z ia ł s k a rb u  Państw a)

1. . O d b u d o w a  m ia s t

2. O d b u d o w a  w si

3. D ro g i k o ło w e

4. '  G o s p o d a rk a  w o d n a

R a z e :m

II. P o k r y c i e  f i  n a n s o w e  w y ­

d a t k ó w

1. B o n y  in w e s t. (n o w e  e m is je )

2. E m is je  b ilo n u  i b ile tó w  s k a r ­

b o w y c h  (d o d a tk o w e )

3. K re d y t  k re o w a n y  (na  zasa ­

d z ie  o b lig a c y j,  e m ito w a n y c h  

p o d  w p ły w y  z m ie n ia  p rz e ­

ję te g o )  d la  f in a n s o w a n ia  in -  

w e s ty c y j c e n tra ln y c h

4. W e k s le  in w e s ty c y jn e  (e m i­

to w a n e  p rze z  s a m o rz ą d y  

z o g ra n ic z e n ie m  g lo b a ln y m  

w % b u d ż e tu  d la  f in a n s o w a ­

n ia  in w e s ty c y j lo k a ln y c h )

R a z e m

U W  G  1:

w  m  i 1 i o n a c h z ł o t y c h

1 r o k 11 r o k 111 r o k

275 300 330

120 150 220

225 250 300

180 200 250

800 900 1.100

w m i l 1 i o n a c h z ł o t y c h

l r o k 11 r o k 111 r o k

75 100 125

150 50 __

400 550 700

175 200 275

800 900 1.100

1. B o n y  in w e s ty c y jn e  w in n y  s ta n o w ić  s ta ie  ro z b u d o w y w a n ą  z ro k u  

na ro k  fo rm ę  k re d y to w e g o  p o k ry w a n ia  in w e s ty c y j p u b lic z n y c h
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2. D o d a tk o w e  e m is je  b ilo n u  i b i le tó w  s k a rb o w y c h  są m o ż liw e  

ty lk o ,  ja k o  p rz e jś c io w a  fo rm a  f in a n s o w a n ia  n a d z w y c z a jn y c h  

w y d a tk ó w  p u b lic z n y c h , na  t le  w y z y s k a n ia  k re d y tu  s p o łe ­

cze ń s tw a  w  o k re s ie  w s tę p n y m .

3. M ie n ie  p rz e ję te  b ę d z ie  s to p n io w o  u p ły n n ia n e . W  o p a rc iu  

o p rz y s z łe  z te g o  ty tu łu  w p ły w y , m o g ą  b y ć  e m ito w a n e  

o b lig a c je  p a ń s tw o w e , p o d  za s ta w  k tó r y c h  z o s ta n ą  o tw a r te  

w  b a n k a c h  p u b lic z n y c h  k r e d y ty  na  ce le  o d b u d o w y .

4. O  i le  fo r m y  1, 2 i 3 s ta n o w ić  b ę d ą  s p o s ó b  c e n tra ln e g o  

z a s ila n ia  k re d y te m  in w e s ty c y jn y m , to  d la  s a m o rz ą d ó w  m oże  

b y ć  p rz e w id z ia n e  np . u p ra w n ie n ie  w y s ta w ia n ia  w e k s li in w e ­

s ty c y jn y c h  w  g ra n ic a c h  d o  25% ro c z n y c h  b u d ż e tó w . R osnące  
s u m y  są w y ra z e m  c o ro c z n e g o  z w ię k s z a n ia  s ię  d z ia ła ln o ś c i 

s a m o rz ą d ó w .

III. O  d c z e r p y w  a n i e n a d m i e r n e j  i l o ś c i  p i e n i ą d z a .

Z a s a d n ic z o  w y s ta rc z y  o d c z e rp y w a ć  4 0 — 60% w p ro w a d z o n y c h  k w o t,  

je ś li te c h n ik a  p ła tn o ś c i ( o b ró t  c z e k o w y ) je s t d o s ta te c z n ie  u d o s k o ­

n a lo n a . I lu s tra c y jn ie  p o d a je m y  n iż e j 100%-we u p rz ą ta n ie  n a d m ia ru  

s iły  n a b y w c z e j z ry n k u .

w m i l i o n a c h  z ł o t y c h

1 r o k !( r o k III r o k

1. S p rzedaż  p rz e ję te g o  m ie n ia 400 450 500

2. W z ro s t w p ły w ó w  p o d a tk o -

w y c h .

a) p a ń s tw o w y c h  25%,35%, 50% 150 210 300

b) s a m o rz ą d . ,, „  „ 100 140 200

3. P o ż y c z k i w e w n ę trz n e 150 100 100

R a z e m 800 900 1.100

U w a g i :

1. M ie n ie  p rz e ję te  (n p . w a rto ś c i s z a c u n k o w e j 10 —  15 m il ia rd ó w  zł.) 

m o ż e  być s p rze d a n e  w c ią g u  2 — 3 la t, a le  s p ła ta  n a le żn o śc i m u s i 

być  p rz y ię ta  na 2 0 — 25 la t  (a w ię c  ro czn e  w p ły w y  o d  10 m il ia rd ó w  

w y n io s ą  400 —  500 m iln .  zł.).

2. W z ro s t w p ły w ó w  p o d a tk o w y c h  n a s tą p i n ie  na t le  p o d n o s z e n ia  

s ta w e k  p o d a tk o w y c h  lu b  w p ro w a d z a n ia  n o w y c h  o b c ią że ń , lecz 

w s k u te k  . z w ię k s z a n ia  się  o b ro tó w  g o s p o d a rc z y c h . P rz y ję to
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n o rm y  w z ro s tu  w  ro z p a try w a n y m  trz e c h le c iu  na 25%, 35% i '50%. 

K w o tę  w z ro s tu  p o d a tk ó w  p a ń s tw o w y c h  o b lic z o n o  ty lk o  o d  p rz e d ­

w o je n n y c h  d w u ch  p o d a tk ó w  g łó w n y c h  (d o c h o d o w y  i p rz e m y s ło w y , 

p rz e c ię tn y  w p ły w  ro c z n y  600 m il io n ó w  zł.). S um ę  p o d n ie s ie n ia  się 

d a n in  s a m o rz ą d o w y c h  u s ta lo n o  j. w., b io rą c  za p o d s ta w ę  p rz e c ię tn y  

w p ły w  p rz e d w o je n n y  400 m iln .  z ło ty c h .

3. P rz y ję to  za łożen ie , że p o ż y c z k i w e w n ę trz n e  bę d ą  ro z p is y w a n e  

ty lk o  na su m y  b ra k u ją c e  d o  c a łk o w ite g o  p o k ry c ia  a k c ji o d c z ę rp y - 

w a n ia . (K o n s o lid a c ja  zad łu że ń  k ró tk o te rm in o w y c h  p o tra k to w a n a  

je s t o d d z ie ln ie ) .

N ie  u w z g lę d n io n o  w p o d a n y m  p rz y k ła d o w o  m o d e lu  szeregu s p e ­

c ja ln y c h  m e to d  u p rz ą ta n ia  n a d m ia ru  s iły  n a b y w c z e j np . p rzez p rz y ­

m u so w e  o szczę d n o śc i (z a g a d n ie n ie  o d p o w ie d n ie j p o l i t y k i  p ła c  

z k ie ro w a n ie m  ic h  części na k o n ta  oszczę d n o śc io w e ).

N a le ży  za a kce n to w a ć , że ro la  w p ły w ó w  p o d a tk o w y c h , ja k o  g łó w ­

n e j m e to d y  o d c z e rp y w a n ia  n a d m ia ru  ś ro d k ó w  p ie n ię ż n y c h , je s t 

o g ro m n a . O k re ś la  s ię , iż o k o ło  50% w y d a tk ó w  n a d z w y c z a jn y c h  

w in n o  zna leźć  m o ż liw ie  b e z p o ś re d n ie  p o k ry c ie  z p o d a tk ó w  i in n y c h  

n o rm a ln y c h  w p ły w ó w  b u d ż e to w y c h . T ak  d z ie je  s ię  w p ra k ty c e  

p rz y  u ru c h o m ie n iu  w ie lk ic h  in w e s ty c y j.  N aw et je d n a k  te g o  ro d z a ju  

w y d a tk i n a d zw ycza jn e , ja k  w zw ią z k u  z p ro w a d z e n ie m  o s ta tn ie j 

w o jn y , b y ły  w y ró w n y w a n e , p rze w a żn ie  p o d n ie s ie n ie m  s ię  w p ły w ó w  

b u d ż e to w y c h  (N ie m c y  w 50%, R n g lia  w p o n a d  50%, U. S, f l .  w  o k . 

33.3%).

P o ż y c z k o m  w e w n ę trz n y m  p rzyp a d a  w u d z ia le  n ie  ty lk o  ro la  d o ­

p e łn ie n ia  a k c ji o d c z e rp u ją c e j,  a le  ró w n ie ż  p rz y  p o m o c y  p o ż y ­

cze k  d o k o n u ją  s ię za s a d n ic z e j n a tu ry  p ro c e s y  J k o n s o lid a c ji z a d łu ­

żeń k ró tk o te rm in o w y c h .  T e m p o  k o n s o lid a c j i  za leży śc iś le  o d  p rz y ­

ro s tu  o s zczę d n o śc i „w y m u s z a n y c h " .

Zasadą  m e to d  e k s p e ry m e n ta ln y c h  je s t  n a jp ie rw  w p ro w a d z ić  — 

d ro g ą  re a liz o w a n ia  in w e s ty c y j — n o w e  ś ro d k i,  w y w o ła ć  o ż y w ie n ie  

o b ro tó w  g o s p o d a rc z y c h , p o te m  zaś ja k b y  h a m o w a ć , a ra cze j r e ­

g u lo w a ć  ic h  ro zp ę d , o d c z e rp u ją c  n a d m ia r  z n a k ó w  p ie n ię ż n y c h , sp e ­

c ja ln ie  zaś z ry n k u  d ó b r  k o n s u m c y jn y c h . P rzy ty m  s y s te m ie  n ie ­

z b ę d n e j p la n o w o ś c i c a ło k s z ta łtu  g o s p o d a rk i w ażne  je s t, aby p rzy  

w tła c z a n iu  n o w y c h  ś ro d k ó w  i ic h  o d c ią g a n iu , d o ty c h c z a s o w e  k a n a ły  

g o s p o d a rc z e  w y trz y m a ły  ja k g d y b y  w zm o żo n e  c iś n ie n ie  i n a p ó r w y ­

w o ła n y c h  d o d a tk o w o  o b ro tó w  g o s p o d a rc z y c h . W  szc z e g ó ln o ś c i
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d o ty c z y  to  cen  i p ła c , k tó r y c h  n ie z m ie n n o ś ć  je s t w a ru n k ie m  u d a t-  

ne g o  s to s o w a n ia  m e to d  e k s p e ry m e n ta ln y c h . P rz y k ła d o w o  z a z n a jo ­

m im y  s ię  o b e c n ie  z n ie k tó r y m i fra g m e n ta m i m e to d  e k s p e ry m e n ­

ta ln y c h , s z e ro k o  s to s o w a n y c h  w  N ie m c z e c h  i w e W ło sze ch . S p e c ja l­

n ie  u d a tn e  p ró b y  p rz e p ro w a d z iła  S zw ec ja , szcze g ó ln e  zaś i u d a tn e  

e k o n o m ic z n ie  o d m ja n y  m e to d  f in a n s o w a n ia  in w e s ty c y j,  b a zo w a n e  

na p o d k o n s u m c ji i zyska ch  p rz e d s ię b io rs tw  p a ń s tw o w y c h , z a s to s o ­

w a ł Z w ią z e k  R a d z ie c k i. W  o k re s ie  w ie lk ie g o  k ry z y s u  (1929 — 1934) 

ró ż n e  p ró b y  b y ły  d o k o n y w a n e  na te re n ie  w ię k s z o ś c i p a ń s tw . N ie ­

k tó r e  z n ic h  b ę d ą  s ta n o w iły  p rz e d m io t  p o n iż s z y c h  uw ag.

Z a b i e g i  r e f l a c y j n e ,  m ia n o w ic ie  p o d e jm o w a n e  w  o k re s ie  

z a p o w ia d a ją c e g o  s ię  k ry z y s u  p o d  k ą te m  p o n o w n e g o  za s ile n ia  o rg a ­

n iz m u  g o s p o d a rc z e g o  ś ro d k a m i o b ie g u  lu b  też  n ie  d o p u szcze n ia  

d o  ic h  z m n ie js z a n ia  s ię , p rz e p ro w a d z iły  na  w ie lk ą  s ka lę  S ta n y  Z je ­

d n o c z o n e  f l.P . w  la ta c h  1927— 1932. N ie  w d a ją c  się w  s zcze g ó ło w ą  

a n a liz ę  e k s p e ry m e n tu  a m e ry k a ń s k ie g o , m u s im y  s tw ie rd z ić , że 

z je d n e j s t ro n y  w y b ó r  n ie w ła ś c iw e g o  m o m e n tu  re f la c ji,  z d ru g ie j 

zaś— je j w ie lk ie  ro z m ia ry  d a ły  „w  re z u lta c ie  n a jk o s z to w n ie js z y  b łą d , 

p o p e łn io n y  p rzez s y s te m  F e d e ra ln y c h  B a n k ó w  R ezerw  lu b  ja k ik o l ­

w ie k  in n y  s y s te m  b a n k o w y  w  c ią g u  o s ta tn ic h  75 la t “ . (W y p o w ie d ź  

f\. C. M ille ra ,  c z ło n k a  Z a rz ą d u  B a n k ó w  R ezerw  F e d e ra ln y c h  przed 

se n a cką  K o m is ją  b a n k o w o ś c i i o b ie g u  p ie n ię ż n e g o ).

U tra ta  k o n t r o l i  p rzez b a n k  e m is y jn y  n a d  ro z w o je m  a k c ji k re d y ­

to w e j p rz y  z a s to s o w a n iu  re f la c ji,  g w a łto w n y  w z ro s t s z y b k o ś c i o b ie g u , 

w y w o łu je  p o c z ą tk o w o  w ie lk ą  fa lę  k o n iu n k tu ra ln ą ,  c z y n ią c  ty m  

g łębsze  p rz y s z łe  z a ła m a n ie  (z a p o c z ą tk o w a n e  w  U S B  s ły n n y m  k r a ­

ch e m  z 23 p a ź d z ie rn ik a  1929 r ).

Z d o ś w ia d c z e ń  a m e ry k a ń s k ic h  w y n ik a , że z a b ie g i re f la c y jn e  m o g ą  

ty lk o  p rz e jś c io w o  i w  o g ra n ic z o n y  c y fro w o  s p o s ó b  zn a leźć  z a s to ­

s o w a n ie , ja k o  m e to d a  fin a n s o w a n ia  in w e s ty c y j p u b lic z n y c h . O g ra ­

n ic z e n ie  re f la c ji w in n o  b yć  p o d w ó jn e : co  d o  je j ro z m ia ró w  i czasu 

trw a n ia . T y lk o  w s tę p n e  f in a n s o w a n ie  re f la c ją , a n ie  s ta łe  f in a n ­

so w a n ie  w ie lo le tn ic h  p la n ó w  in w e s ty c y jn y c h , m o ż e  być  b ra n e  p o d  

uw agę  w  p ra k ty c e .

W e k s l e  d o s t a r c z a n i a  p r a c y  (B rb e itb e c h a ffu n g s w e c h s e l)  

za s to so w a n o  z w ie lk im  p o w o d z e n ie m  w  N ie m c z e c h , ró w n ie ż  w  o k re ­

s ie  w ie lk ie g o  k ry z y s u . W e k s le  te  e m ito w a ło  p a ń s tw o  i sa m o rz ą d y  

na ce le  w a lk i z b e z ro b o c ie m  p rz y  p rz e p ro w a d z a n iu  in w e s ty c y j pu
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b lic z n y c h . A k c ja  ta  p rz y b ra ła  na te re n ie  N ie m ie c  s z c z e g ó ln ie  duże 

ro z m ia ry .  W e k s le  s ta n o w iły  k re d y t  fo rm a ln ie  k ró tk o te rm in o w y  (d o  

3 m ie s ię c y )  s ta le  je d n a k  p rz e d łu ż a n y  (z a s tę p o w a n ie  s ta ry c h  w e k s li 

n o w y m i z d a ls z y m  te rm in e m  p ła tn o ś c i) .  Z czasem  p rz y s tą p io n o  do 

k o n s o lid a c ji te g o  z a d łu że n ia .

A p a ra t  b a n k o w y  —  d z ię k i m o ż liw o ś c io m  re d y s k o n ta  w e k s li 

p ra c y  w  B a n k u  R zeszy —  u p o ra ł s ię  d o ść  ła tw o  z p o c z ą tk o w y m i 

tru d n o ś c ia m i.  R ó w n ie ż  w  d z ie d z in ie  o b ie g u  p ie n ię ż n e g o  e w e n tu a l­

ność  p e rtu rb a c y j u s u n ię to  w z n a czn ym  s to p n iu  d z ię k i te m u , że 

w p ro w a d z o n o  w m o ż liw ie  n a jsze rszych  g ra n ic a c h  ro z ra c h u n k i cze ­

k o w e . K re d y t, k tó r y  o tw ie ra ł b a n k  p o d  za s ta w  z ło ż o n e g o  w e ks la  

p ra cy , m ó g ł b yć  re a liz o w a n y  w  g o tó w c e  ty lk o  w  p e w n y m  o d s e tk u  

(na  re g u la c ję  n a le żn o śc i za ro b o c iz n ę ).

^ O c z y w iś c ie ,  s ys te m  n ie m ie c k i o p ie ra ł s ię  na o g ro m n y m  u s z ty w n ie ­

n iu  w ię k s z o ś c i e le m e n tó w  ry n k o w y c h , co  w o k re s ie  w o jn y  d o z n a ło  

d a lsze g o  s p o tę g o w a n ia .

N a d m i e r n e  z y s k i  p r z e d s i ę b i o r c y  s ta n o w ią  zazw yczą j 

s z e ro k o  p ro p a g o w a n y  p u n k t  w y jś c io w y  d la  z a s to s o w a n ia  m e to d  

e k s p e ry m e n ta ln y c h . J e ś li b o w ie m  p rz y  u s z ty w n ie n iu  życ ia  g o s p o ­

d a rczego  s to i s ię  na g ru n c ie  n ie z m ie n n y c h  cen i p ła c  (i to  z w y k le  

n is k ic h  p ła c ) , to  — o b o k  w yrzeczeń  s ię  św ia ta  p ra c y  na t le  n is k ic h  

p łac , o g ra n ic z a n ia  k o n s u m c ji,  p rz y m u s o w y c h  o szc z ę d n o ś c i —  o b o k  

w yrze cze ń  s ię  p ro d u c e n tó w  ro ln y c h  na t le  s to s u n k o w o  n is k ic h  cen  

i k o s z tó w  u trz y m a n ia  d la  ro b o tn ik a  w  m ia s ta c h  —  p o w s ta je  k o ­

n ie c z n o ś ć  u c h w y c e n ia  z y s k ó w  p rz e d s ię b io rs tw .

Z y s k i te  m o g ą  być  a lb o  k ie ro w a n e  na ry n e k  in w e s ty c y j p r y w a t ­

n ych  (p la n o w a n ie  n a le ży  d o  p a ń s tw a , n p . w e W ło s z e c h , w y k o n y ­

w a n ie  zaś n a rz u c o n e j in w e s ty c ji —  d o  p rz e d s ię b io rc y ) , a lb o  też 

czę śc io w o , czy w z n a k o m ite j w ię k s z o ś c i, o d b ie ra n e  na rzecz  p a ń ­

s tw a , m . i. na ce le  in w e s ty c y j p u b lic z n y c h . O d b ie ra n ie  zyskó w  

o d b y w a  s ię  a lb o  w  d ro d z e  w p ro w a d z a n ia  s p e c ja ln e g o  ty p u  o p o ­

d a tk o w y w a n ia  p o w s ta ją c y c h  zyskó w , a lb o  też w  d ro d z e  p rz y m u s u  

lo k a t,  z w y k le  s to s u je  s ię  ró w n o c z e ś n ie  o b ie  te  m e to d y .

S p e c y fic z n y  c h a ra k te r  ro z p a try w a n e g o  z ja w is k a  p rz y m u s o w e j g o ­

s p o d a rk i z y s k a m i p rz e d s ię b io rc ó w  z a ry s o w u je  s ię  w o k re s ie  w o jn y . 

M ia n o w ic ie ,  ró w n ie ż  p o d  k ą te m  w id z e n ia  p ro p a g a n d o w y m , s to s u je  

s ię  p o w s z e c h n ie  sys te m  o d p ro w a d z a n ia  z y s k ó w  w o je n n y c h . N a w e t 

ju ż  w  o k re s ie  b e z p o ś re d n io  p o w o je n n y m  u s ta n a w ia  s ię  s p e c ja ln y
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p o d a te k  o d  w z b o g a c e n ia  s ię  w czasie  w o jn y , aby w  te n  sp o só b  

u z u p e łn ić  n ie d o ś ć  s k u te c z n e  za rzą d ze n ia  f in a n s o w e  z czasu w o jn y .

P rzy u p a ń s tw o w ie n iu  p rz e m y s łu  lu b  ca ło śc i g o s p o d a rk i n a ro d o w e j 

(Z w ią z e k  R a d z ie c k i)  p rz e d s ię b io rs tw a  p a ń s tw o w e  s ta ją  s ię  z b io r n i ­

c a m i f in a n s o w y m i,  k tó ry m  w yznacza  s ię  d a le k o  b a rd z ie j w s z e c h ­

s tro n n ą  ro lę .

J a k  z d o ty c h c z a s o w y c h  rozw ażań  w y n ik a , w a ru n k ie m  s to s o w a n ia  

m e to d  e k s p e ry m e n ta ln y c h  je s t  d y s p o n o w a n ie  n a le ż y c ie  u p o rzą d ko =  

w a n y m  sy s te m e m  e k o n o m ic z n y m , s p ra w n ie  k ie ro w a n y m  p rze z  

o d p o w ie d n io  z o rg a n iz o w a n y  a p a ra t w  p o łą c z e n iu  z b ieżącą  k o n tro lą  

w e w s z y s tk ic h  d z ie d z in a c h  g o s p o d a rc z y c h . S tą d  też w  o k re s ie  

p rz e jś c io w y m , p rz y  p ły n n y c h  s to s u n k a c h  życ ia  g o s p o d a rc z e g o , p rzy  

trw a ją c e j a k c ji o d b u d o w y  a p a ra tu  b a n k o w e g o , a d m in is t r a c j i  p o ­

d a tk o w e j e tc . e tc ., n ie  m o ż n a  s to s o w a ć  na b a rd z o  sze ro ką  ska lę  

m e to d  e k s p e ry m e n ta ln y c h .

N ie  w y k lu c z a  to  je d n a k  k o n ie c z n o ś c i z a p o c z ą tk o w a n ia  w skaza  

n y c h  w yże j fo rm  k re d y to w o - f in a n s o w y c h  z za k re su  m e to d  f in a n s o ­

w a n ia . O g ra n ic z e n ie  ic h  d o  fa zy  w s tę p n e j i d o  s k ro m n ie js z y c h  

ro z m ia ró w  n ie  oznacza  je d n a k  re z y g n a c ji z w ię k s z y c h  o s ią g n ię ć , 

k tó r y c h  p o trz e b ę  n a rz u c a ją  p iln e  z a d a n ia  s z y b k ie j o d b u d o w y  k ra ju , 

o raz s to p n io w e  o s w o je n ie  s p o łe cze ń s tw a  z n o w y m i m e to d a m i.  J e ­

d n o c z e ś n ie  m a m ie js c e  p rz y g o to w a n ie  p rzysz łe j a k c ji na w ię kszą  ska lę .

P rzy  te j o k a z ji n a le ży  p o d k re ś lić  n ie u n ik n io n ą  k o n ie c z n o ś ć  p o d ­

ję c ia  w P o lsce  b a rd z ie j ś m ia ły c h  m e to d  f in a n s o w a n ia  w y d a tk ó w  

n a d z w y c z a jn y c h . P o s ta w io n e  b o w ie m  z a d a n ia  w za k re s ie  p rz e b u d o w y  

s p o łe c z n o -g o s p o d a rc z e j k ra ju  w y m a g a ją  o g ro m n y c h  n a k ła d ó w  p ra c y  

i k a p ita łu . D o n io s łe  zn a cze n ie  e le m e n tu  k a p ita łu  n a le życ ie  u w y p u ­

k la ją  n a m  z e s ta w ie n ia , m ó w ią c e  o  w ie lk o ś c i z a m ie rz o n y c h  n a k ła ­

d ó w  w  d z ie d z in ie  o d b u d o w y  zn iszczeń  w o je n n y c h .

W  ro k u  budź. 1938/39 ro z m ia ry  w y d a tk ó w  z w y c z a jn y c h  i n a d ­

z w y c z a jn y c h  S k a rb u  P aństw a , S k a rb u  Ś lą s k ie g o  i s a m o rz ą d ó w  te r y ­

to r ia ln y c h  w y n io s ły , ja k  n iż e j (w g  budżetów )*.
w milionach złotych

1. S k a rb  P ańs tw a

2. ,, Ś lą s k i

3. S a m o rz ą d y  t e r y t

Wydatki ogółem
2.958

95

830

Wydatki inwest.
1.223

19

253

1.495Razem  3.883



Metodij finansowania wydatków nadzwyczajnych 100

P rz e c ię tn ie  w la ta c h  1928 1938 p u b lic z n e  w y d a tk i in w e s ty c y jn e

u k ła d a ły  s ię  n o m in a ln ie  na p o z io m ie  n ie c o  p o n iż e j 1.180 ty s . ro c z ­

n ie . W  s to s u n k u  do p ro je k to w a n y c h  sum  w y d a tk o w y c h  na ce le  o d ­

b u d o w y  k ra ju , za ryso w u ją  się na ty m  t le  o g ro m n e  ró ż n ic e .

R ó żn ice  te n a k a z u ją  p rz y ję c ie  n a s tę p u ją c y c h  w n io s k ó w :

a) re w iz ja  d o ty c h c z a s  s to s o w a n y c h  m e to d  tra d y c y jn y c h  w  k ie ­

ru n k u  p o d ję c ia  b a rd z ie j ś m ia ły c h  fo rm  f in a n s o w a n ia  (n ieza - 

za le żn ie  o d  p rz e k s z ta łc e n ia  b u d ż e tó w  p u b lic z n y c h  na m n ie j

k o n s u m c y jn e , a b a rd z ie j in w e s ty c y jn e ) ,

b ) w y d a tn e  p rz y ś p ie s z e n ie  ro z w o ju  g o s p o d a rc z e g o  k ra ju  (w raz 

z p o d n ie s ie s ie n ie m  się  d o c h o d u  sp o łe c z n e g o ) d ro g ą  in w e s ty c y j 

p rz y  p o m o c y  ź ró d e ł f in a n s o w y c h  z a g ra n ic z n y c h ; p o w a żn y  d o ­

p ły w  k a p ita łó w  z zew ną trz , s zcze g ó ln ie  za p o ś re d n ic tw e m  

M ię d z y n a ro d o w e g o  B a n k u  d la  O d b u d o w y  i R o zw o ju  G o s p o ­

d a rcze g o  p o z w o li p rz y w ró c ić  p ie rw o tn e  ro z m ia ry  a p a ra tu  

p ro d u k c ji,  a ty m  s a m y m  z m ie n ić  o b lic z e  g o s p o d a rc z e  p a ń s tw a .

O czyw iśc ie , w m ia rę  ro z b u d o w y  g o s p o d a rc z e j p a ń s tw a  w zrosną  

w p ły w y  i m o ż liw o ś c i b u d ż e to w e , a ty m  s a m y m  s taną  się  s to s u n ­

k o w o  ła tw ie js z e  d o  zn ie s ie n ia  n a k ła d y  k a p ita ło w e  na z a p r o je k to ­

w ane  p race , z m ie rz a ją c e  d o  za sa d n icze j p rz e b u d o w y  s p o łe c z n o -g o ­

s p o d a rc z e j k ra ju .
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The E conom ies of Fuli Em plogm ent: S ix  S tu d ie s  in  A p p lie d  

E c o n o m ic s  p re p a re d  a t th e  O x fo rd  ln s t itu te  o f  S ta tis tic s . O x fo rd  

B . B la c k w e ll 1944, s tr . 213.

Z b ió r  te n  za w ie ra  p ra ce  F. A . B u rc h a rd ta , M . K a le c k ie g o , G. D . N. 

W o rs w ic k ’a, E. F. S c h u m a c h e r ’a, T . B a lo g h ’a i K. M a n d e lb a u m  a. 

W szyscy  ci a u to rz y  b y li p ra c o w n ik a m i In s ty tu tu  S ta ty s ty c z n e g o  

U n iw e rs y te tu  O x fo rd z k ie g o , a p race  p o w s ta ły  w  czas ie , g d y  d o k try n a  

J. M . K e yn e s ’a b y ła  ju ż  n ie m a l o r to d o k s ją  e k o n o m ic z n ą  na u n iw e r ­

s y te ta c h  b ry ty js k ic h ,  a w  k a ż d y m  ra z ie  p o d s ta w ą  o f ic ja ln e j p o l i ty k i  

e k o n o m ic z n e j o k re s u  w o jn y . P race zw iązane  są n ie  ty lk o  te m a ­

ty c z n ie , a le  i je d n o l i tą  d o k t r y n ą  p o d s ta w o w ą  i d o ś w ia d c z e n ia m i 

e k o n o m ic z n e m i o k re s u  w o jn y . A  n a le ży  p o d k re ś lić ,  że te  w ła śn ie  

d o ś w ia d c z e n ia  d a ły  e m p iry c z n y  m a te r ia ł d o  ro zsze rze n ia  d o k try n y  

K e y n e s ’a na s ta n  p e łn e g o  z a tru d n ie n ia .

W ła ś c iw y m  m o d e le m  b a d a w c z y m  d o k t r y n y  K e y n e s ’a b y ł s ys te m  

g o s p o d a rc z y , p o s ia d a ją c y  lu zy  w  p o s ta c i n ie z a tru d n io n y c h  c z y n n i­

k ó w  w y tw ó rc z y c h  w e w s z y s tk ic h  g a łę z ia ch  p ro d u k c ji.  R ó w n o w a g a , 

k tó rą  życ ie  g o s p o d a rc z e  os iąga , za leży  w  ty m  m o d e lu  od  d a t ta k ic h , 

ja k  d e cyz je  in w e s ty c y jn e  (i w a ru n k i d e c y d u ją c e  o n ic h )  o raz  dążen ie  

d o  p ły n n o ś c i i podaż  ś ro d k ó w  p ie n ię ż n y c h . R ó w n o w a g a  os ią g a n a  

je s t  n ie za le żn ą  od  w ie lk o ś c i re ze rw  c z y n n ik ó w  p ro d u k c ji i w ym a g a  

d o d a tk o w e j a n a liz y  w  u k ła d z ie , w  k tó r y m  z b liż a  s ię  do  p e łn e g o  

z a tru d n ie n ia , ta k , że p e w n y c h  c z y n n ik ó w  p ro d u k c j i  zaczyna  b ra k o ­

wać; d o d a tk o w a  a n a liz a  je s t o c z y w iś c ie  jeszcze  b a rd z ie j p o trz e b n a  

p rz y  o p is ie  s y s te m u , k tó r y  o s ią g n ą ł p e łn e  z a tru d n ie n ie . W  ty c h  

p rz y p a d k a c h  n ie k tó rz y  e k o n o m iś c i s to s u ją  „k la s y c z n ą "  m e to d ę  

a n a liz y , p rz y jm u ją c , że sys te m  ta k i z a c h o w u je  s ię  z g o d n ie  ze sche
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m a ta m i p rz e d k e y n e s e tfs k ie j e k o n o m ii!  że za ty m  w y s o k o ś ć  p/ac 

d e c y d u je  tu  zn ó w  o w y s o k o ś c i z a tru d n ie n ia , a p o z io m  s to p y  p r o ­

c e n to w e j z ró w n u je  p o p y t na fu n d u s z e  na ce le  in w e s ty c y jn e  z b ie -  

żącem i o s z c z ę d n o ś c ia m i, a n ie  p o p y t  na ś ro d k i p ły n n o ś c i z ic h  

p o d a żą , ja k  w y n ik a  z te o r i i  K e yn e s 'a .

S tu d ia  z e b ra n e  w  o m a w ia n e j tu  p ra c y  a n a liz u ją  te  w ła śn ie  p ro ­

b le m y , s to s u ją c  ta k ż e  i w  s y tu a c ja c h  p e łn e g o  z a tru d n ie n ia  s c h e m a t 

K e yn e s ’ a. T rze b a  tu  je d n a k  p o d k re ś lić , że s c h e m a t te n  je s t  tu  

zn a czn ie  ro z b u d o w a n y , ta k  że o b e jm u je  a n a liz ę  trw a ło ś c i r ó w n o ­

w a g i w  p u n k c ie  p e łn e g o  z a tru d n ie n ia  i ty c h  p ro c e s ó w  k u m u la c y j­

n ych , w  k tó re  ró w n o w a g a  ta  ła tw o  m o że  się  p rz e ro d z ić . P rocesy  te  to  

d e f la c y jn y  sp a d e k  d o c h o d ó w  i z a tru d n ie n ia  lu b  in f la c y jn a  s p ira la  cen 

i p łac . P rzy  p o l i ty c e  e k o n o m ic z n e j n a s ta w io n e j na da lsze  fo rs o w a ­

n ie  in w e s ty c ji,  in f la c ja  je s t b a rd z ie j p ra w d o p o d o b n a  i z a jm u je  

w ię ce j m ie js c a  w  ro zw a ża n ia ch , n ie  n a le ży  je j je d n a k  u to ż s a m ia ć  

z in f la c ją  ty p u  c zys to  m o n e ta rn e g o . P ra w d z iw y m  m o to re m  in f la c j i  

k o n iu n k tu ra ln e j je s t n ie  tw o rz e n ie  n o w y c h  ś ro d k ó w  p ła tn ic z y c h  

le c 2  z w yżko w a  te n d e n c ja  cen i p ła c  w y w o ła n a  n a d m ie rn e m i d e c y ­

z ja m i in w e s ty c y jn e m u  P odaż  p ie n ią d z a  d o s to s o w u je  s ię  ex p o s t do  

z w y ż k o w e j te n d e n c ji cen  i o b ro tó w .

Ta n ie trw a ło ś ć  ró w n o w a g i p rz y  p e łn y m  z a tru d n ie n iu  w y n ik a  

z p o d s ta w o w e j s p rze czn o śc i s y s te m u  g o s p o d a rc z e g o , o p a r te g o  na 

ry n k a c h  z o rg a n iz o w a n y c h  m o n o p o lic z n ie  lub  m o n o p o lo id a ln ie .  

P e łne  z a tru d n ie n ie  w y m a g a  z m ia n  w  ro z d z ia le  d o c h o d u  sp o łe c z n e g o , 

bo  bez te g o  b ra k n ie  w re szc ie  z b y tu  d la  ro z w ija ją c e j s ię  p ro d u k c j i ,  

a ta kże  i p o d n ie ty  d la  da lsze g o  in w e s to w a n ia . P rze su n ię c ia  d o c h o d u  

są je d n a k  n ie m o ż liw e  p rz y  s ta łe j s ile  m o n o p o lic z n e g o  o p a n o w a n ia  

ry n k ó w , każda  zw yżka  p ła c  p ro w a d z i b o w ie m  w  ty c h  w a ru n k a c h  

n ie  d o  z m n ie js z e n ia  z y s k ó w , a le  d o  z w y ż k i cen , k tó r e j re z u lta te m  

je s t s p a d e k  re a ln y c h  s ta w e k  p ła c . K lu c z e m  p o d z ia łu  d o c h o d u  s p o ­

łe czn e g o  je s t s to p ie ń  m o n o p o lic z n e g o  o p a n o w a n ia  r y n k ó w  i w y ­

so ko ść  q u a s i— re n t, a te  z n ó w  m a ją  te n d e n c ję  w z ro s tu  w  o k re s a c h  

w y s o k ie j k o n iu n k tu ry .  W  ty c h  w ię c  o k re s a c h  n a jt ru d n ie j je s t  z w ię k ­

szyć u d z ia ł p ra cy  w d o c h o d z ie  s p o łe c z n y m  lu b  p o d n ie ś ć  p ła ce  

re a ln e .

Z te g o  d y le m a tu  z n a jd u je  K a le c k i,  k tó re g o  s tu d iu m  je s t o s ią  

c a łe j k s ią ż k i,  t rz y  w y jśc ia : u z u p e łn ie n ie  e fe k ty w n e g o  p o p y tu  p rzez 

d e f ic y t  s k a rb o w y , p o b u d z e n ie  in w e s ty c ji p ry w a tn y c h  i ta k ie  p rz e ­
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k s z ta łc e n ie  s t r u k tu r y  p o d z ia łu ' d o c h o d u  sp o łe c z n e g o , a b y  ‘ p rzy  

d a n y m  p o z io m ie  in w e s ty c ji i d e f ic y tu  S k a rb o w e g o  o s ią g n ą ć  p e łn e  

z a tru d n ie n ie . Te trz y  d ro g i za zę b ia ją  s ię  w z a je m n ie ; p rz e m ia n y  

w d o c h o d z ie  s p o łe c z n y m  m ożna  o s ią g n ą ć  przez w y d a tk i s k a rb o w e  

na s u b w e n c jo n o w a n ie  k o n s u m c ji m a s o w e j, a ro z m ia r  in w e s ty c ji 

p ry w a tn y c h  za leży  w p ro s t od  e fe k ty w n e g o  p o p y tu  na to w a ry  k o n -  

s u m c y jn e .

S u b w e n c jo n o w a n ie  k o n s u m c ji m a s o w e j p rzez  d o ta c je  s k a rb o w e  

o d ry w a  re a ln y  d o c h ó d  ro b o tn ik a  o d  ry n k u  p ra cy , je s t  w ię c  w ła ­

ś c iw ie  u trz y m a n ie m  d o ty c h c z a s o w e g o  m o n o p o lic z n e g o  o p a n o w a n ia  

ry n k ó w , d o p ie ro  ex p o s t z g a rn ia  s y s te m  p o d a tk o w y  część re n t 

m o n o p o lic z n y c h  i p rzesuw a  je  na k o rz y ś ć  ro b o tn ik ó w  p rze z  s u b ­

w e n c jo n o w a n ie  p e w n y c h  ty p ó w  k o n s u m c ji.  Z a b ie g  te n  w ię c  w y ­

c h o d z i na  u trz y m a n ie  d o ty c h c z a s o w e j s t ru k tu ry  p ro d u k c ji,  p rzy  

a n u lo w a n iu  je j s k u tk ó w  w d z ie d z in ie  ro z d z ia łu . M o żn a  by  tu  w y ­

sunąć dw a  zas trzeżen ia : 1. S tru k tu ra  ry n k ó w  je s t z a s a d n ic z y m  z łem , 

bo  m o n o p o lic z n e  z o rg a n iz o w a n ie  p ro d u k c ji p ro w a d z i do  z a h a m o ­

w a n ia  in w e s ty c ji p ry w a tn y c h  i 2. O d e rw a n ie  d o c h o d ó w  z p ra c y  od  

s ta w e k  p ła c  (p rze z  d o d a n ie  częśc i d o c h o d u  d ro g ą  s u b w e n c ji)  p o ­

zb a w ia  ry n e k  p ra c y  n a jp o w a ż n ie js z e g o  re g u la to ra , k tó ry m  są ró ż n ic e  

w re la ty w n y c h  p ła ca ch .

K a le c k i w ysuw a  o b o k  o g ó ln e g o  s y s te m u  s u b w e n c jo n o w a n ia  k o n ­

s u m c ji w a rs tw  u b o ższych  (n p . b e z p ła tn e  s z k o ln ic tw o  lu b  le c z e n ie ), 

ta kże  i s y s te m  s u b w e n c jo n o w a n ia  ty c h  d z ia łó w  p ro d u k c ji,  k tó ry c h  

g łó w n y m i n a b y w c a m i są ro b o tn ic y .  Z w y ż k a  p ła c  ro b o tn ic z y c h  n ie  

p ro w a d z iła b y  w te d y  d o  z w y ż k i cen ty c h  s u b w e n c jo n o w a n y c h  a r ty ­

k u łó w  i łą c z y ła b y  s ię  ze z w yżką  p ła c  re a ln y c h , fin a n s o w a n ą  d ro g ą  

s u b s y d ió w  z o p o d a tk o w a n ia  w a rs tw  z a m o ż n ie js z y c h . Ten  sam  e fe k t 

d a je  u s ta b il iz o w a n ie  cen  p rzez  nakaz  a d m in is tra c y jn y  (n p . schach - 

to w s k i P re is s to p p ) z w y ż k a  p ła c  z m n ie js z a  tu  re n ty  m o n o p o lis tó w  

i d z ia ła  p o d o b n ie  ja k  k o n k u re n c ja  e lim in u ją c  n a jm n ie j sp ra w n e  

p rz e d s ię b io rs tw a . O b ie  te  fo rm y  s ta n o w ią  szc z e g ó ło w ą  in te rw e n c ję  

ry n k o w ą  i t r u d n o  je s t o p rze ć  s ię  tu  w ra że n iu , że b ra k  o g ó ln y c h  

zasad ta k ie j in te rw e n c ji,  n ie  w ia d o m o  np. p rz y  ja k im  p o z io m ie  

ró ż n y c h  cen c e lo w e  b y ło b y  a d m in is tra c y jn e  z a h a m o w a n ie  d a lszych  

ru c h ó w  cen . N ie  m a m y  też ż a d n y c h  o g ó ln y c h  w y ty c z n y c h  p o l i t y k i  

p ła c  a je s t  o n a  o b e c n ie  ty m  p o trz e b n ie js z a , ie  w ie m y  dz iś , że 

p o d w y ż k i p ła c  będ ą ce  w y ra z e m  m o n o p o lic z n e j s iły  p o szcze g ó ln ych
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zw ią z k ó w  z a w o d o w y c h  n ie  zawsze n a jle p ie j k ie ru ją  p ra c o w n ik ó w  d o  

ty c h  d z ia łó w  p ro d u k c ji,  w  k tó ry c h  p o w s ta je  d o d a tk o w y  p o p y t  na 

p racą . J e d y n ą  o g ó ln ą  zasadą je s t u K a le c k ie g o  o b n iż a n ie  re n t 

m o n o p o lic z n y c h  i ic h  w y ró w n y w a n ie  w  ró ż n y c h  d z ia ła c h  p ro d u k c ji,  

a le  i tu  n ie  w s p o m n ia n e  są re n ty  w y n ik a ją c e  z e k s k lu z y w n c ś c i 

p e w n y c h  g ru p  p ra c o w n ik ó w . P rze b ie g  w y p a d k ó w  w  k ra ja c h , k tó re  

o s ią g n ę ły  p e łn e  z a tru d n ie n ie  d o w o d z iłb y  k o n ie c z n o ś c i s zcze g ó ło w e j 

in te rw e n c fi n ie  ty lk o  na ry n k a c h  to w a ro w y c h , a le  ta k ż e  na r y n ­

k a c h  p ra c y  i w y ró w n y w a n ie  i tu  ró ż n ic  w  s to p n iu  o p a n o w a n ia  

ry n k ó w .

B a rd zo  in te re s u ją c e  są ś ro d k i f is k a ln e  p ro p o n o w a n e  p rzez  K a ­

le c k ie g o . Z d a je  o n  s o b ie  sp ra w ę  z te g o , że s to s o w a n y  o b e c n ie  

p o d a te k  d o c h o d o w y  dz ia ła  p rz y  z n a c z n y m  p o d n ie s ie n iu  s ta w e k , 

o b n iż a ją c e  na re n to w n o ś ć  in w e s ty c ji i p ro p o n u je  u z u p e łn ie n ie  p o ­

d a tk u  d o c h o d o w e g o  p o d a tk ie m  m a ją tk o w y m  lu b  ta k  s k o n s tru o w a ­

n y m  p o d a tk ie m  d o c h o d o w y m , k tó r y b y  n ie  o b c ią ż a ł in w e s ty c ji 

i re in w e s ty c ji.  Te m o d y f ik a c je  s y s te m u  f is k a ln e g o  m o g ą  b y ć  s k u ­

te czn e  n a w e t w te d y , g d y  in w e s ty c je  n ie  re a g u ją  ju ż  na  m a n ip u la c je  

s to p ą  p ro c e n to w ą  i g d y  s to p a  ta  s p a d n ie  d o  sw ego  n a jn iższe g o  

p o z io m u , o k re ś lo n e g o  ry z y k ie m  z w ią z a n y m  z in w e s to w a n ie m .

P r o b le m y . s ta ło ś c i ró w n o w a g i o m a w ia  ta k ż e  praca  W o rs w ic k 'a  

A u to r  id ą c  za s u g e s tia m i K a le c k ie g o  rozw aża  s u b w e n c jo n o w a n ie  

p ro d u k c j i  p e w n ych  a r ty k u łó w  i a d m in is tra c y jn e ,  p o w s trz y m a n ie  

z w yżk i cen , p rz y c z y m  łą czy  te  p o s u n ię c ia  z o g ó ln ą  p o l i ty k ą  p ła c , 

w  o d ró ż n ie n iu  od  n a c is k u  z w y ż k o w e g o , w y w ie ra n e g o  przez p o ­

szcze g ó ln e  z w ią z k i z a w o d o w e , k tó r y  je s t  w y ra ze m  k o rp o ra c jo n iz m u  

d a n e j g ru p y . O g ó ln a  p o l i ty k a  p ła c  m u s ia ła b y  b y ć  p ro w a d z o n a  przez 

o rg a n iz a c ję  n a d rz ę d n ą , n p . K o n g re s  Z w ią z k ó w  Z a w o d o w y c h , k tó r y  

m ia łb y  u s ta lić  w y ra ź n y  s c h e m a t w z ro s tu  p ła c . P ro b le m  p ła c  p rzy  

p e łn y m  z a tru d n ie n iu  W o rs w ic k ,  uw aża je d n a k  za p o lity c z n y  i ro z ­

w ią z a n ie  go  m o żn a  zna leźć  w  p ła szczyźn ie  p o lity c z n e j.

A s p e k ta m i f in a n s o w y m i p la n u  p e łn e g o  z a tru d n ie n ia  z a jm u je  s ię  

p raca  E. F. S c h u m a c h e ra . N a jw a ż n ie js z y m  z a le c e n ie m  w te j d z ie ­

d z in ie  je s t  b u d ż e to w a n ie  p e łn e g o  z a tru d n ie n ia  i o b lic z e n ie  te j 

części d o c h o d u  sp o łe czn e g o , k tó ra  s ię  n ie  o d tw a rz a  p rzez  w y d a tk i 

k o n s u m c y jn e  i in w e s ty c y jn e . Z a le c e n ie  w y k o rz y s ta n ia  te g o  p o te n ­

c ja ln e g o  d o c h o d u  na rzecz  pań s tw a , o p ie ra  s ię  na p o s tę p o w a n iu  

s k a rb u  b ry ty js k ie g o  w  czasie w o jn y , c h o ć  ce le m  b u d ż e to w a n ia  je s t
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tu  n ie  m a k s y m a liz o w a n ie  p ro d u k c j i  na  ce le  p a ń s tw o w e , lecz w y ­

p e łn ie n ie  w y d a tk a m i p a ń s tw a  lu k i w e fe k ty w n y m  p o p y c ie . F in a n ­

s o w a n ie  d e f ic y tó w  g o s p o d a rk i p a ń s tw o w e j p o w in n o  ró w n ie ż  zda-r 

n ie m  S ch u m a ch e ra  o d b y w a ć  s ię  z g o d n ie  z p ra k ty k ą  la t  w o je n n y c h ,  

k ie d y  o fia ro w a n o " p u b lic z n o ś c i lo k u ją c e j swe o szczę d n o śc i w s z y s tk ie  

ty p y  p a p ie ró w  p rz y  u trz y m a n iu  re la ty w n ie  s ta łe j s t ru k tu ry  ró ż n y c h  

ro d z a jó w  o p ro c e n to w a n ia .

O b ro ta m i m ię d z y n a ro d o w y m i i ic h  ro lą  w  p o l i ty c e  p e łn e g o  za ­

tru d n ie n ia  z a jm u je  się  p ra ca  T. Ba loghTa. A u to r  d o c h o d z i d o  p e ­

s y m is ty c z n y c h  w n io s k ó w , że o  ile  k ra je  m a ją c e  n a d w y ż k i w  o b r o ­

ta ch  n ie  b ę d ą  p ro w a d z ić  , p o l i t y k i  e k s p a n s ji ta k ie j,  że e fe k ty w n y  

p o p y t  b y łb y  u n ic h  s ta le  w ię k s z y , n iż  ta k i,  k tó r y  g w a ra n tu je  p e łn e  

z a tru d n ie n ie , s i ły  d e fla c y jn e  p rze w a ża ć  będą  w  św ie c ie . J e d y n y m  

s p o s o b e m , u m o ż liw ia ją c y m  e k s p a n s ję  d o c h o d u  i z a tru d n ie n ia , b y ­

ło b y  w ię c  tw o rz e n ie  b lo k ó w  re g io n a ln y c h , o d g ro d z o n y c h  o d  re s z ty  

ś w ia ta  re g la m e n ta c ją  o b ro tu  to w a ro w e g o  i d e w iz o w e g o . W y d a je  

s ię  tu  je d n a k , że ró w n o w a g ę  w y p ła t  m o ż n a  o s ią g n ą ć  n ie  ty lk o  

p rzy  c ią g łe j e k s p a n s ji w e w n ę trz n e j w k ra ja c h  n a d w y ż k o w y c h , a le  ta kże  

p rzy  u ru c h o m ie n iu  in w e s ty c ji m ię d z y n a ro d o w y c h . N ie  b ie rz e  te g o  

p o d  u w a g ę  ro z u m o w a n ie  a u to ra , o p a r te  na  a n a lo g ia c h  ze s to s u n ­

k a m i w  W . B ry ta n ii,  k tó ra  p rz e s ta ła  być  w ie lk im  in w e s to re m  w  s k a li 

m ię d z y n a ro d o w e j.

W s tę p e m  d o . z b io ru  je s t  a r ty k u ł F. A . B u rc h a rd ta  o m a w ia ją c y  

p rz e d k e y n e s o w s k ie  i k e y n e s o w s k ie  te o r ie  b e z ro b o c ia , z a k o ń c z e n ie m  

je s t a r ty k u ł M a n d e lb a u m a  a n a liz u ją c y  d o ś w ia d cze n ia  n ie m ie c k ie j 

g o s p o d a rk i p rz e d w o je n n e j. W a rto ś ć  z b io ru  p rac  ja k o  ca ło śc i p o le g a  

z a ró w n o  na o m ó w ie n iu  n o w y c h  p ro b le m ó w  p e łn e g o  z a tru d n ie n ia , 

ja k  i na te o re ty c z n y m  o p ra c o w a n iu  d o św ia d cze ń  g o s p o d a rk i w o je n ­

ne j, k tó r a  b y ła  w ie lk ą  p ró b ą  p e łn e g o  w y k o rz y s ta n ia  w s z y s tk ic h  s ił 

p ro d u k c y jn y c h .  , w. g. hrgemejer

P R Ó B A  R E A L IS T Y C Z N E J  T E O R II K O N K U R E N C J I -  D r H a n s  M o  e l-  

1 e r „Kalkulation, A bsatzpolitik  und Preisbildung”, W ie n , 1941.

1. „ B e  t r i  e b s  w i  r  t s c h  a f  t s l e  h r e “ j a k o  w y r a z  „ p r a k t y k i " .

H a n s  M o e lle r , uczeń  S ta c k e lb e rg a , w y c h o d z ą c  p ra w d o p o d o b n ie  

z p e s y m is ty c z n y c h  uw ag  sw ego  m is trz a  co do  p ra k ty c z n e j w a r to ś c i-  

d o ty c h c z a s o w e j te o r i k o n k u re n c ji d la  o c e n y  rz e c z y w is to ś c i (p o r .  H. 

S ta c k e lb e rg , „P ro b le m e  d e r u n v o llk o m m e n e n  K o n k u r re n z " .  W e lt
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w ir ts c h a f t l ic h e s  A rc h iv ,  1938), p o s ta w ił so b ie  za ce ł o p ra c o w a n ie  

te o r i i ,  o p a r te j n ie  na h ip o te ty c z n y c h  z a ło ż e n ia c h  lecz na z a ło ż e ­

n ia c h  o d p o w ia d a ją c y c h  rz e c z y w is to ś c i.

D la  s tw ie rd z e n ia  je d n a k  ja k  się  p rz e d s ta w ia  rz e c z y w is to ś ć , M o e l-  

le r  o p a r ł s ię  n ie  na b a d a n ia c h  b e z p o ś re d n ic h , lecz ty lk o  . na ty m , 

co  w  te j s p ra w ie  o rz e k a  t. zw . „B e tr ie b s w ir ts c h a f ts le h re " .  I tu  tk w i 

g łó w n e  ź ró d ło  n ie p o w o d z e n ia  b a rd zo  in te re s u ją c e g o  s k ą d in ą d  za ­

m ie rz e n ia . C h o ć  b o w ie m , ja k  p isze  M o e lle r ,

„e m p ir is c h e s  M a te r ia ł b e re itz u s te lle n  u n d  s y s te m a tis c h  zu e rfa s - 

sen, is t  d ie  f lu fg a b e  d e r  B e tr ie b s w ir ts c h a fts le h re * .

To je d n a k ż e  w  d a ls z y m  c ią g u  sam  d o d a je :

„B is  je tz t  is t  im  b e tr ie b s w ir ts c h a f t l ic h e n  S c h r if t tu m  d ie  e m p i-  

r is c h e  B e s c h re ib u n g  des V e rh a lte n s  d e r B e tr ie b e  a u f d e m  

A b s a tz m a rk t s ta rk  v e rn a s c h la e s s ig t w o rd e n " .  (1 c. s tr. 8).

N a in n y m  zaś jeszcze  m ie js c u  p is z e :

„W e n n  auch  d e r P ra x is  g e n u e g e n d  b e k a n n t is t, dass B e tr ie b e  

s ich  d a v o r  n ic h t  scheuen , e in e n  u e b e r den  K o s te n  lie g e n d e n  

P re is  zu se tze n , so m uss d o c h  fu e r d ie  E rk la e ru n g  d e r H a l-  

tu n g  d e r B e tr ie b s w ir te  b e ru c k s ic h t ig t  w e rd e n , dass d ie se  w e it -  

g e h e n d  e in e  r ic h te n d e  W is s e n s c h a ft b e tre ib e n . S ie  b e s c h re ib e n . 

n ic h t  das, was is t, s o n d e rn  das, was nach  ih re r  M e in u n g  

s e in  s o l l“ . (1 c. s tr . 80).

Ja k  w y n ik a  w ię c  z w yże j p rz y to c z o n y c h  u s tę p ó w , w k tó ry c h  

M o e lle r  c h a ra k te ry z u je  is to tę  „B e tr ie b s w ir ts c h a f ts le h re " ,  na u ka  ta 

n ie  je s t n a jle p s z y m  p rz e w o d n ik ie m , je ś li c h o d z i o rze c z y w is to ś ć . 

W  is to c ie  rzeczy , w ła ś c iw o ś ć  te j n a u k i w  p o ró w n a n iu  z te o r ią  e k o ­
n o m ii p o le g a  na ty m , że z a jm u je  s ię  on a  p e w n y m i p ro b le m a m i 

te c h n ic z n o -g o s p o d a rc z y m i,  z w ią z a n y m i z p ro w a d z e n ie m  p rz e d s ię ­

b io rs tw a  i s ta ra  s ię  je  ro zw ią za ć  w  ty m  w ą s k im  za k re s ie , bez o p a r ­

c ia  o o g ó ln y  a p a ra t te o re ty c z n y , ja k im  ro zp o rzą d za  e k o n o m ia .  

S tą d  w y n ik a ją  c ią g łe  n ie p o ro z u m ie n ia  i k o n tro w e rs je ,  że b y  w s p o -, 

m n ie ć  c h o c ia ż  ty lk o  s p ó r S c h m a lle n b a c h a  i M e lle ro w ic z a  o zasadę 

ce n y  ró w n e j k o s z to m  k ra ń c o w y m . T o  też  je d y n a  re a ln a  zd o b y c z , 

ja k ą  M o e lle r , w y n o s i z k o n ta k tu  z „B e tr ie b w ir ts c h a f ts le h re “  je s t 

s tw ie rd z e n ie , że w- rz e c z y w is to ś c i p rz e d s ię b io rc y  n ie  in te re s u ją  s ię  

k o s z ta m i k ra ń c o w y m i,  n ie  zna ją  p o ję c ia  in d y w id u a ln e j k rz y w e j p o ­

p y tu  o raz z w ią za n e g o  z n ią  p o ję c ia  u ta rg u  k ra ń c o w e g o , że n ie  

dążą także  do  o s ią g n ię c ia  ja k n a jw y ż s z y c h  z y s k ó w , a w s w o je j p o l i ­

,115
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ty c e  ry n k o w e j o p ie ra ją  s ię  je d y n ie  na t. zw, „k a lk u la c y jn y c h  k o s z ­

tach  p rz e c ię tn y c h "  (k a lk u lie r te  S tu e c k k o s te n " ) .  P rzy p o m o c y  te g o  

p o ję c ia  M o e lle r  u s iłu je  p o d w a ż y ć  c a ły  g m a c h  d o ty c h c z a s o w e j te o r i i  

k o n k u re n c ji.  W p ra w d z ie  M o e lle r  b ie rze  p o d  uw agą w s z y s tk ie  p r o ­

p o n o w a n e  p rze z  te o r ią  i w o g ó le  da ją ce  s ię  p o m yś le ć  s y s te m y  p o ­

l i t y k i  ry n k o w e j,  lecz s tw ie rd za , ja k  to  w ykażą  da lsze  c y ta ty , że s y ­

s te m e m  p rze w a ża ją cym  w rz e c z y w is to ś c i je s t zasada „ce n a  ró w n a  

k a lk u la c y jn y m  k o s z to m  p rz e c ię tn y m " .

2. „ K a l k u l a c y j n e  k o s z t y  p r z e c i ę t n e * .

K o s z ty  te  o p ie ra ją  s ię  na p rz e c ię tn y c h  k o s z ta c h  z m ie n n y c h , k t ó ­

ry c h  p rz e b ie g  m a .o g ó ln ie  znany  k s z ta łt  p a ra b o li.  N a s tę p n ie  d la  

ro z m ia ró w  p ro d u k c ji,  o d p o w ia d a ją c y c h  p u n k to w i n a jn iż s z y c h  k o s z ­

tó w  z m ie n n y c h  ( „ o p ty m a ln y "  p u n k t  z a tru d n ie n ia )  o b lic z o n y  zo s ta je  

s to s u n e k  k o s z tó w  s ta ły c h  d o  k o s z tó w  z m ie n n y c h . N a te j p o d s ta w ie  

„k a lk u la c y jn e  k o s z ty  p rz e c ię tn e "  d la  p o s z c z e g ó ln y c h  ro z m ia ró w  

p ro d u k c j i  są o b lic z o n e  w te n  s p o s ó b , że d o  p rz e c ię tn y c h  k o s z tó w  

z m ie n n y c h , o d p o w ia d a ją c y c h  d a n y m  ro z m ia ro m  p ro d u k c ji,  d o ­

d a w a n a  je s t zawsze ta  sam a, s ta ła  s ta w ka  p ro c e n to w a  na k o sz ty  

s ta łe . P rze c ię tn e  w ię c  ko sz ty  z m ie n n e , p o w ię k s z o n e  o s ta łą  d la  

w s z y s tk ic h  ro z m ia ró w  p ro d u k c j i  p ro c e n to w ą  s ta w k ę  k o s z tó w  s ta ­

ły c h , s ta n o w ią  w ła śc iw e  „p rz e c ię tn e  k o s z ty  k a lk u la c y jn e * .  D o  ty c h  

k o s z tó w  d o lic z o n a  je s t  jeszcze  s ta ła  s ta w k a  p ro c e n to w a  na zysk , 

1 d o p ie ro  te , ro zsze rzo n e  (o  zysk ) „p rz e c ię tn e  k o s z ty  k a lk u la c y jn e * ,  

s ta n o w ią  p o d s ta w ę  d e c y z ji ry n k o w y c h  ( i c. s tr . 104).

O g ó ln y  p rz e b ie g  „k a lk u la c y jn y c h  k o s z tó w  p rz e c ię tn y c h *  je s t p o ­

d o b n y  d o  p rz e b ie g u  k o s z tó w  k ra ń c o w y c h . W  fa z ie  w ię c  s p a d a ją ­

c ych  k o s z tó w  „k a lk u la c y jn e  k o s z ty  p rz e c ię tn e "  p rze b ie g a ją  p o n iż e j 

rz e c z y w is ty c h  k o s z tó w  p rz e c ię tn y c h , p rz y  k tó ry c h  s ta w kę  p rz y p a ­

d a ją cą  na k o s z ty  s ta łe  o b lic z a  s ię  od  rz e c z y w is te j p ro d u k c j i ,  a n ie  

o d  p ro d u k c j i  o d p o w ia d a ją c e j ro z m ia ro m  „ o p ty m a ln y m " ,  ja k  to  

w ła ś n ie  m a  m ie js c e  p rz y  „ k a lk u la c y jn y c h  ko s z ta c h  p rz e c ię tn y c h " .  

O d p o w ie d n io  d o  te g o  w  faz ie  k o s z tó w  ro s n ą c y c h  „k a lk u la c y jn e  

k o s z ty  p rz e c ię tn e "  p rz e b ie g a ją  p o w y ż e j rz e c z y w is ty c h  k o s z tó w  p rz e ­

c ię tn y c h .

J e ż e li je d n a k  s ta w ka  p ro c e n to w ą  z y s k u  b ę d z ie  d o s ta te c z n ie  w y ­

so ka , to  ju ż  n a w e t w fa z ie  o p a d a ją c y c h  k o s z tó w , (o  czym  M o e lle r  

z a p o m in a , p o r. 1. c. s tr . 150) „k a lk u la c y jn e  k o s z ty  p rz e c ię tn e "  

m o g ą  się  k s z ta łto w a ć  p o w yże j rz e c z y w is ty c h  k o s z tó w  p rz e c ię tn y c h .
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3. R ó w n o w a g a  p r z y  z a s a d z i e  „ c e n a  r ó w n a  p r z e ­

c i ę t n y m  k o s z t o m  k a l k u l a c y j n y m .

M o e lle r  w ię c  p rz y jm u je , o p ie ra ją c  się w te j m ie rz e  na w y p o w ie ­

d z ia ch  „B e tr ie b e w ir ts c h a f ts le h re " ,  że w  rz e c z y w is to ś c i p rz e d s ię b io rc y  

z re g u ły  w  sw e j p o lity c e  ry n k o w e j n ie  dążą d o  o s ią g n ię c ia  n a jw ię k ­

szych m o ż liw y c h  zyskó w , lecz ty lk o  do  p o k ry c ia  „p rz e c ię tn y c h  

k o s z tó w  k a lk u la c y jn y c h " ,  re g u lu ją c  w e d łu g  te g o  ro z m ia ry  z b y tu .

W e d łu g  M o e lle ra  p rz y  k o n k u re n c ji d o s k o n a le j (p o z o s ta je m y  p rzy  

te rm in o lo g i i  p a n i R o b in s o n , ch o ć  M o e lle r  p o s łu g u je  s ię  te r m in o lo ­

g ią  w ła sn ą  „K o n k u r re n s w ir ts c h a f t l ic h e  P o li t ik " ) ,  to  znaczy , g d y  cena  

je s t w yzn a czo n a  p rzez o g ó ln e  w a ru n k i ry n k o w e  i je s t  je d n a k o w a  

d la  w s z y s tk ic h  w ie lk o ś c i p ro d u k c j i  ja k ie  p o sz c z e g ó ln y  p ro d u c e n t 

m ó g łb y  rzu c ić  na ry n e k , p rz y ję c ie  zasady —  cena  ró w n a  p rz e c ię t ­

n y m  k o s z to m  k a lk u la c y jn y m "  n ie  z m ie n ia  w  n ic z y m  m e c h a n iz m u  

tw o rz e n ia  s ię  cen  p rz y  zasadz ie  „ce n a  (ró w n a  p rz y  k o n k u re n c ji 

d o s k o n a łe j u ta rg o w i k ra ń c o w e m u ) ró w n a  k o s z to m  k ra ń c o w y m " ,  ja k  

to  z a k ła d a  te o r ia  (1. c. 149).

P rzy k o n k u re n c ji d o s k o n a łe j k rzyw a  p o p y tu  (ce n y ), ró w n o le g ła  

d o  os i o d c ię ty c h , a lb o  je s t s tyczn ą  do  k rz y w e j k o s z tó w , a lb o  p rz e ­

c in a  k rz y w ą  k o s z tó w  w  d w ó c h  p u n k ta c h  (o  i le  p rz y jm u je m y  g ła d k i,  

p a ra b o lic z n y  k s z ta łt  k rz y w e j k o s z tó w ). M o e lle r  s tw ie rd z a , że w  fa z ie  

o p a d a ją c y c h  k o s z tó w  zasada  „c e n a  ró w n a  k a lk u la c y jn y m  k o s z to m  

p rz e c ię tn y m "  n ie  da się u trz y m a ć  i że p rz e d s ię b io rc y  będą  m u s ie li 

w sw ym  p o s tę p o w a n iu  k ie ro w a ć  się c zym ś  z b liż o n y m  d o  zasady 

„c e n a  ró w n a  k o s z to m  k ra ń c o w y m "  (1. c. s tr .  150). M o e lie r  je d n a k  

n ie  w y ja ś n ia  d la cze g o  p rz e d s ię b io rc a , k tó re g o  k rz y w a , „ k a lk u la c y j­

n y c h  k o s z tó w  p rz e c ię tn y c h "  p rze c in a  k rz y w ą  p o p y tu  w  d w ó c h  

p u n k ta c h , m a  s ię  z a trz y m a ć  na d e f ic y to w y m  p u n k c ie  p rze c ię c ia  

w  fa z ie  k o s z tó w  o p a d a ją c y c h , w y b itn ie  n ie k o rz y s tn y m , z a m ia s t 

p rze jść  do  p u n k tu  p rz e c ię c ia  w fa z ie  k o s z tó w  ro sn ą cych , n a jk o ­

rz y s tn ie js z e g o  w  d a n y c h  w a ru n k a c h . Je s t ja sn e , że żaden  z p rz e d ­

s ię b io rc ó w  n ie  z a trz y m a  się , p rzy  k o n k u re n c ji d o s k o n a łe j,  w  p u n k c ie  

p rz e c ię c ia  w fa z ie  k o s z tó w  o p a d a ją c y c h , p o m im o , że p u n k t  ten  

c a łk o w ic ie  o d p o w ia d a  zasadzie  „cena  ró w n a  k a lk u la c y jn y m  k o s z ­

to m  p rz e c ię tn y m " . N ie k o n s e k w e n c ja  ta w y n ik a  w ła ś n ie  s tą d , że 

• M o e lle r  z b y tn io  zau fa ł fo rm u łk o m  „B e tr ie b s w ir ts c h a f ts le h re " .  W p ra w ­

d z ie  te o r ia  o p e ru je  ró w n ie ż  p e w n y m i fo rm u łk a m i ja k  np . zasada 

„u ta rg  k ra ń c o w y  ró w n y  k o s z to w i k ra ń c o w e m u "  (k tó ra  zresz tą , ja k
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ju ż  w y k a z y w a liś m y , je s t  n ie śc is ła ), lecz zasada n ie  s ta n o w i w y ty c z ­

ne j a b s o lu tn e j i w y ra ża  ty lk o  s p o s ó b  w yzn a cza n ia  n a jb a rd z ie j d la  

k a ż d e g o  p rz e d s ię b io rc y  k o rz y s tn e g o  p u n k tu . To  też c h o c ia ż  te o r ia  

e k o n o m ii p rze o czą  fa k t,  że p rzy  d o s k o n a le j k o n k u re n c ji,  g d y  ga łąź 

p rz e m y s łu  n ie  je s t w  ró w n o w a d z e , is tn ie ją  dw a p u n k ty ,  w k tó ry c h  

u ta rg  k ra ń c o w y  je s t ró w n y  k o s z to m  k ra ń c o w y m , to  je d n a k  n ie  

p o z o s ta w ia  w ą tp liw o ś c i,  k tó r y  p u n k t  p rz e d s ię b io rc a  w y b ie rz e . P o d ­

czas g d y  zasada  „c e n a  ró w n a  k a lk u la c y jn y m  k o s z to m  p rz e c ię tn y m "  

n ie  g w a ra n tu je  p o z y c ji n a jk o rz y s tn ie js z e j,  a z a ty m  n ie  m a  ż a d n ych  

p o d s ta w  d o  p rz y p u s z c z e n ia , że p rz e d s ię b io rc y  b ę d ą  ją  s ta le  i k o n ­

s e k w e n tn ie  s to s o w a ć .

T ak  s ię  p rz e d s ta w ia  s p ra w a  ró w n o w a g i in d y w id u a ln e j.

J e ś li c h o d z i o ró w n o w a g ę  ca łe j g a łę z i M o e lle r  o p is u je  ją  w s p o ­

só b  n a s tę p u ją c y :

„ b e i  e in e m  P re is , d e r u e b e r d e m  K e s te n o p t im u m  d e r B e tr ie b e  

lie g t, w e rd e n  d u rc h  d ie  G e w in n e  neue  B e tr ie b e  in  d ie  B ra n c h e  

h in e in g e z o g e n  u n d  d ie  a lte n  B e tr ie b e  w e rd e n  ve ra n la s s t, ih re  

K a p a z ita e t zu e rw e ite rn . D e r P re is  w ird  d ie  T e n d e n z  haben» 

s ic h  d en  K o s te n  a n z u g le ic h e n . D iese  f tn g le ic h u n g  des P re ises 

an. d ie  K o s te n  v o l lz ie h t  s ich  w ie  be i d e r f tb s a tz p o l i t ik  nach  

de n  G re n z k o s te n  n u r b e i d e n  G re n z b e tr ie b e n . D ie  in t ra m a rg i-  

n a le n  B e tr ie b e  g e la n g e n  d a g e g e n  in  d e n  G enuss e in e r  s ich  

m it  d e m  P re ise  a e n d e rn d e n  P ro d u z e n te n re n te ."

(1. c. s tr. 150).

J a k  w y n ik a  z p rz y to c z o n e j w yże j c y ta ty ,  w e d łu g  M o e le ra  ró w n o ­

w aga  ga łęz i u k s z ta łtu je  s ię  w te d y , g d y  cena z ró w n a  się z k o s z ta m i 

k a lk u la c y jn y m i w p u n k c ie  o p t im a ln y m  (d la  k tó re g o  k o s z ty  k a lk u la ­

c y jn e  o d p o w ia d a ją  k o s z to m  rz e c z y w is ty m ). Lecz z d a n ie m  M o e lle ra  

z ró w n a n ie  to  z a c h o d z i ty lk o  u p rz e d s ię b io rs tw  k ra ń c o w y c h , p o d c z a s  

g d y  in tra m a rg in a ln e  p rz e d s ię b io rs tw a  będą  ko rzys ta ć  z re n ty  ró ż ­

n ic z k o w e j. C h o c ia ż  M o e lle r  te g o  p o ję c ia  re n ty  n ie  p re c y z u je , n a le ży  

sąd z ić , że p o le g a  o n a  na ty m , iż d la  p rz e d s ię b io rs tw  in t ra m a rg i-  

g in a ln y c h  p u n k t  p rz e c ię c ia  się  k rz y w e j p o p y tu  z k rz y w ą  k o s z tó w  

k a lk u la c y jn y c h  p rz y p a d a  w ro s n ą c e j fa z ie  k o s z tó w  k a lk u la c y jn y c h ,  

g d z ie  są o n e  w yższe o d  k o s z tó w  rz e c z y w is ty c h , p rzez  co je d n a k o w a  

s ta w k a  zysku  je s t  o d p o w ie d n io  w yższa, a n iż e li w  p u n k c ie  te c h n ic z ­

ne g o  o p t im u m . W a ru n k i je d n a k  pow yższe  n ie  o k re ś la ją  jeszcze 

ró w n o w a g i g a łę z i, p rzez  k tó rą  ro z u m ie  s ię  z w yk le  ta k ą  sy tu a c ję ,
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gdy lic z b a  p rz e d s ię b io rs tw  w  d a n e j g a łę z i n ie 'u le g a 'z m ia n ie .  O tó ż  

fa k t,  że je d n o  z p rz e d s ię b io rs tw  o s ią g n ę ło  ta k ą  s y tu a c ję , że je g o  

k o s z ty  k a lk u la c y jn e  w  p u n k c ie  o p ty m a ln y m , (a ty m  s a m y m  i k o s z ty  

rz e czyw is te ), są ró w n e  ce n ie , n ie  w y k lu c z a  b y n a jm n ie j m o ż liw o ś c i 

p o w s ta w a n ia  w  d a n e j g a łę z i n o w y c h  p rz e d s ię b io rs tw  o lepsze j o d  

p rz e d s ię b io rs tw a  k ra ń c o w e g o  s tru k tu rz e  k o s z tó w , k tó re  p rz y  d a n e j 

ce n ie  z n a jd ą ,s ię  w ro s n ą c e j fa z ie  k o s z tó w  k a lk u la c y jn y c h , re a liz u ją c  

o d p o w ie d n ie  s ta w k i z y s k ó w . W  m ia rę  n a p ły w u .ty c h  p rz e d s ię b io rs tw  

cena  b ę d z ie  s ię  o b n iż a ć , p rz e d s ię b io rs tw a  k ra ń c o w e  m o g ą  p o n ie ść  

s tra ty  i z a n ie c h a ć  p ro d u k c ji,  n a to m ia s t p e w n e  p rz e d s ię b io rs tw a  

in tra m a rg in a ln e  m o g ą  s ię  s tać  p rz e d s ię b io rs tw a m i k ra ń c o w y m i. 

P rz y p ły w  n o w y c h  p rz e d s ię b io rs tw  m o że  e lim in o w a ć  p rz e d s ię b io r ­

s tw a  k ra ń c o w e , p rze su w a ją c  g ra n ic ę  o p ła c a ln o ś c i,  lecz b y n a jm n ie j 

n ie  g w a ra n tu je  o s ią g n ię c ia  ró w n o w a g i ga łęz i. R ó w n o w a g a  ta  m o że  

być ty lk o  o s ią g n ię ta  w te d y , g d y  w szys tk ie  p rz e d s ię b io rs tw a  o s ią g n ą  

je d n a k o w ą  n a jk o rz y s tn ie js z ą  s tru k tu rę  k o s z tó w , ta k  ja k  to  np . za ­

k ła d a ła  p a n i R o b in s o n , o raz  w te d y , je ż e li śc iś le  s p re c y z u je m y  m i ­

n im u m , n ie z b ę d n e  d la  u trz y m a n ia  d z ia ła ln o ś c i p rz e d s ię b io rc y , czy 

to  b ę d z ie  ró w n o ś ć  cen i k o s z tó w , ja k  to  za k ła d a ły  te o r ie  k la syczn e , 

czy też o k re ś lo n y  p o z io m  „z y s k ó w  n o rm a ln y c h " ,  ja k  to  p rz y jm o w a ła  

p a n i R o b in s o n .

P rz y jm u ją c , że w y s o k a  rze czyw is ta  (n ie  k a lk u la c y jn a )  s ta w ka  zysku  

m oże  p rz y c ią g n ą ć  p rz e d s ię b io rc ó w  z in n y c h  ga łęz i, M o e lle r  p o d ­

waża zasadę  „c e n a  ró w n a  p rz e c ię tn y m  k o s z to m  k a lk u la c y jn y m " .  

J e ż e li b o w ie m  p rz e d s ię b io rc y  k ie ro w a lib y  s ię  ty lk o  zasadą „ce n a  

ró w n a  p rz e c ię tn y m  k o s z to m  k a lk u la c y jn y m " ,  re z y g n u ją c  z d ą żen ia  

do  o s ią g n ię c ia  n a jw ię k s z e g o  zysku , to  n ie  b y ło b y  ża d n ych  p o d s ta w , 

z c h w ilą  g d y  w e w s z y s tk ic h  g a łę z ia c h  ce n y  z ró w n a ły  s ię  z p rz e ­

c ię tn y m i k o s z ta m i k a lk u la c y jn y m i,  d o  p rze n o sze n ia  s ię  do  in n y c h  

g a łę z i g d z ie  sze ro ka  s ta w ka  zysku  je s t w y s o k a . T u ta j u ja w n ia , s ię  

ca ła  te o re ty c z n a  s ła b o ś ć  zasady  „c e n a  ró w n a  p rz e c ię tn y m  k o s z to m  

k a lk u la c y jn y m " ,  k tó ra  czyn i p rz e d s ię b io rc ę  b e z w ie d n y m  n a rzę d z ie m  

k a lk u la c y jn e g o  ko n w e n a n su . W  rz e c z y w is to ś c i p rz e d s ię b io rc y  k ie ru ją  

się d ą ż e n ie m  d o  n a jw ię k s z e g o  zysku, a je ż e li k ie d y k o lw ie k  o p ie ra ją  

s ię  na zasadz ie  „c e n a  ró w n a  p rz e c ię tn y m  k o s z to m  k a lk u la c y jn y m " ,  

to  t r a k tu ją  ją  je d y n ie  ja k o  p e w n e g o  ro d z a ju  h ip o te z ę  roboczą .

J e ż e li c h o d z i o m o n o p o l i p o ly p o l,  g d z ie  k rzyw a  p o p y tu  je s t 

o p a d a ją ca , to  w e d łu g  M o e le ra  ró w n o w a g a  in d y w id u a ln a  u s ta li s ię
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w p u n k c ie  p rz e c ię c ia  k rz y w e j p o p y tu  z k rz y w ą  „ k a lk u la c y jn y c h  

k o s z tó w  p rz e c ię tn y c h "  (1. c. s tr. 158). P o d o b n ie  ja k  i w  w y p a d k u , 

g d y  sy tu a c ja  ry n k o w a  o d p o w ia d a ła  d o s k o n a łe j k o n k u re n c ji,  M o e lle r  

z a p o m in a , że k rzyw a  p o p y tu  m o że  p rze c ią ć  k rz y w ą  „k a lk u la c y jn y c h  

k o s z tó w  p rz e c ię tn y c h "  w  d w ó c h  p u n k ta c h . C h o ć  n ie w ą tp liw ie  p rzy  

m o n o p o lis ty c z n y m  u k s z ta łto w a n iu  r y n k u  je s t m o ż liw e , że k rzyw a  

p o p y tu  p rz e tn ie  k rz y w ą  „k a lk u la c y jn y c h  k o s z tó w  p rz e c ię tn y c h "  ty lk o  

w  je d n y m  p u n k c ie  (c o  b y ło  w y k lu c z o n e  p rzy  k o n k u re n c ji d o s k o ­

n a łe j) . J e ż e li je d n a k  p o c z ą te k  k rz y w e j p o p y tu  na os i rz ę d n y c h  

p rz y p a d a  p o n iż e j p o c z ą tk u  k rz y w e j „p rz e c ię tn y c h  k o s z tó w  k a lk u la -  

c y jn y c h " ,  k rz y w e  te  a lb o  b ę d ą  s ty c z n e , za k ła d a ją c  ich  g ła d k i p rz e ­

b ie g , "a lb o  p rz e tn ą  s ię  w  d w ó c h  p u n k ta c h  (c h y b a , że k rz y w a  p o p y tu  

na ca łe j sw e j d łu g o ś c i b ę d z ie  p rz e b ie g a ć  p o n iż e j k rz y w e j k o s z tó w ), 

p rzez  co  n ie  m a  o k re ś lo n e g o  p u n k tu  ró w n o w a g i.

O  ró w n o w a d z e  ga łę z i p rzy  p o ly p o lu  M o e lle r  n ie  m oże  n ic  p o w ie ­

d z ie ć  k o n k re tn e g o  (1 . c. s tr . 159), co  je s t  z ro z u m ia łe , je ż e li zw a ­

ż y m y , że zasada „p rz e c ię tn e  k o s z ty  k a lk u la c y jn e " ,  ja k  to  s ta ra liś m y  

s ię  u d o w o d n ić  w yże j, n ie  d a je  ża d n ych  p o d s ta w  do  w yzn a cze n ia  

p u n k tu  ró w n o w a g i.

4. „ P r z e c i ę t n e  k o s z t y  k a l k u l a c y j n e "  w  t e o r i i  M o e l -  

l e r a  i w  r z e c z y w i s t o ś c i .

W y n ik i s w o ic h  b a d a ń  M o e lle r  s tre szcza  w s p o s ó b  n a s tę p u ją c y : 

„D ie  w e s e n tlic h s te n  M o d if ik a t io n n e n  e r fa e h r t  d ie  re in e  P re is - 

th e o r ie  je d o c h , w e n n  m a n  zum  a n d e re n  b e ru e c k s ic h t ig t ,  dass 

d ie  a b s a tz p o lit is c h e n  E n ts c h e id u n g e n  a u f d e r G ru n d la g e  d e r 

D u rc h s c h n it ts k o s te n  e r fo lg e n . D a n n  b i ld e t  s ich  n a e m lic h  a u f 

a lle n  M a e rk te n  — auch  a u f d e n  g le ic h g e w ic h ts lo s e n  M a e rk te n —  

e in  w o h lb e s t im m te s  G le ic h g e w ic h t, das in fo lg e  d e r re la t iy e n  

S ta b i l i ta e t  d e r R b s a tz p o lit ik  au ch  v o n  la e n g e re r D a u e r se in  

w ird . R u f  a lle n  M a e rk te n  v e rw ir k l ic h e n  d ie  B e tr ie b e  d a n n  na- 

hezu d ie  g le ic h e n  P o s it io n e n , d ie  d u rch  e r fu e llte  B e d in g u n g  

„ k a lk u lie r te  S tu e c k k o s te n  (e in s c h lie s s lic h  e ines  G e w in n zu sch la g s ) 

g le ic h  P re is "  g e k e n n z e ic h n e t s in d . D a b e i k o e n n e n  s ich  d ie  

B e tr ie b e  s o w o h l im  B e re ic h  d e r K o s te n d e g re s s io n  a is  auch — 

p ro g re s s io n  b e f in d e n " .  (1. c. s tr . 212).

M o e lle r  w ię c  p rz y jm u je , że w  w a ru n k a c h  k ie d y  d o k ła d n e  u s ta le ­

n ie , p o z y c ji n a jk o rz y s tn ie js z e j w  o p a rc iu  o k rz y w ą  p o p y tu  i k rzyw ą  

k o s z tó w  je s t b a rd z o  tru d n e  i p ra w ie  n ie w y k o n a ln e , p rz e d s ię b io rc y
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re z y g n u ją  z o s ią g n ię c ia  te j p o z y c ji i z a d o w a la ją  s ię  sy tu a c ją , g d y  

cena  p o k ry w a  „p rz e c ię tn e  k o s z ty  k a lk u la c y jn e " .

P rz y ję c ie  w  k a lk u la c j i  „p rz e c ię tn y c h  k o s z tó w  k a lk u la c y jn y c h "  n ie  

d o w o d z i jeszcze  re z y g n a c ji z d ą że n ia  d o  n a jw ię k s z e g o  zysku , ja k  

to  su g e ru je  M o e lle r ,  g d y ż  p rz e d s ię b io rc a , z m ie n ia ją c , w  za le żn o śc i 

od  s y tu a c ji,  s ta w kę  p ro c e n to w ą  je d n o s tk o w e g o  zysku , m o że  ta k  

m a n ip u lo w a ć , a b y  o s ię g n ą ć  ja k  n a jw ię k s z y  zysk  o g ó ln y .  Zasada  ta 

m oże  w  te n  s p o s ó b  s tać się  ty lk o  zw ycza je m  k a lk u la c y jn y m , a n ie  

p o d s ta w o w y m  m o ty w e m  d z ia ła ln o ś c i p rz e d s ię b io rs tw a . R o z u m ie  to  

d o s k o n a le  M o e lle r  i zaznacza, że ja k  w y n ik a  z l i te ra tu ry  d o ty c z ą c e j 

„B e tr ie b s w ir ts c h a f ts le h re " ,  s ta w k a  p ro c e n to w a  z ysku  je s t u trz y m y ­

w ana bez z m ia n y  p rzez  d łuższe  o k re s y  czasu. J e d n a k ż e  M o e lle r  n ie  

m o że  o k re ś lić , ja k  d łu g i m u s i b yć  czas, w c iągu  k tó re g o  p rocen-. 

to w a  s ta w ka  z ysku  m a  p o z o s ta w a ć  bez z m ia n y , a b y  m o żna  b y ło  

w y k lu c z y ć  d ą żen ia  d o  n a jw ię k s z e g o  z ysku  (1. c. s tr. 79). Lecz w ła ś ­

n ie  w ty m  p u n k c ie  tk w i ca ła  s ła b o ść  m o e lle ro w s k ie j k o n c e p c ji.  

A lb o w ie m  z z a ło że n ia , że p rz e d s ię b io rc a  dąży d o  o s ią g n ię c ia  n a j ­

w ię ksze g o  zysku  i p o s łu g u je  się  w  ty m  ce lu  k o s z ta m i k ra ń c o w y m i 

i u ta rg ie m  k ra ń c o w y m , n ie  w y n ik a , że cena  m u s i s ta le  f lu k tu o w a ć , 

c h o c ia ż b y  f lu k tu a c jo m  u le g a ły  ró w n ie ż  w a ru n k i ry n k o w e . J e s t 

ja sne , że cena na o g ó ł b ę d z ie  u s ta lo n a  na d łuższe  o k re s y  czasu, 

ta k a  że b y  daw ać w yraz  ty lk o  t rw a ły m  z m ia n o m  w a ru n k ó w  ry n k o ­

w ych , n ie  re a g u ją c  na znoszące  się  n a w za je m  w c ią g u  czasu f lu k ­

tu a c je  p rz y p a d k o w e . Tezę, że p rz y ję c ie  zasady „c e n a  ró w n a  p rz e ­

c ię tn y m  k o s z to m  k a lk u la c y jn y m " ,  w y k lu c z a  d ą że n ie  d o  n a jw ię k s z e g o  

zysku , m o ż n a  u d o w o d n ić  ty lk o  w te n  sp o só b , że s ię  w yka że , iż 

p ro c e n to w a  s ta w k a  zysku  je s t s ta ła , a lb o  je ż e li s ię  w ykaże , że 

p rz y c z y n y  z m ia n y  te j s ta w k i n ie  w y p ły w a ją  z d ą że n ia  do  ja k  n a j­

w ię k s z e g o  zysku . T e g o  M o e lle r  o c z y w iś c ie  n ie  m ó g ł d o k o n a ć . T a k  

s ię  p rz e d s ta w ia  lo g ic z n a  s tro n a  k o n c e p c ji M o e lle ra . A  ja k  p rz e d ­

s ta w ia  s ię  p ra k ty k a ?  Z g o ła  in a c z e j, n iż  ja k  to  na p o d s ta w ie  „ B e ­

tr ie b s w ir ts c h a f ts le h re "  p rz e d s ta w ia  M o e lle r . W e d łu g  in fo rm a c ji,  

k tó re j n a m  u d z ie li ł  w s w o im  czasie  w y b itn y  p o ls k i znaw ca ra c h u n ­

k o w o ś c i g o s p o d a rc z e j p ro f.  f l .  B ie n ie k , a co  zn a la z ło  p o tw ie rd z e n ie  

w  ro z m o w a c h  z in n y m i z n a w c a m i p ra k ty k i,  „p rz e c ię tn y m i k o s z ta m i 

k a lk u la c y jn y m i" ,  p o s łu g u ją  s ię  ty lk o  z a k ła d y  h a n d lo w e , g dz ie  p rz e ­

c ię tn e  k o s z ty  z m ie n n e  w s z e ro k ie j d o s y ć  s tre f ie  n ie  w yka zu ją  

s iln ie js z y c h  w ahań  i g dz ie  s to s o w a n ie  pow yższe j zasady m a za tym
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p e w ie n  sens, W  in n y c h  w y p a d k a c h , z d a n ie m  n a szych  ro z m ó w c ó w , 

k a lk u la c ja  k o s z tó w  m a ty lk o  c h a ra k te r  o r ie n ta c y jn y  i w y s o k o ś ć  

c e n y  z o s ta je  zawsze w yzn a czo n a  ta k , a b y  zysk  b y l ja k  n a jw ię k s z y , 

ta k  że k o s z ty  p ro d u k c ji s ta n o w ią  ty lk o  d o ln ą  g ra n ic ę  Ceny.

T e o r ia  S ta c k e lb e rg a  b y ła  lo g ic z n ie  zb u d o w a n a , lecz o p ie ra ła  s ię  

na z a ło że n ia ch  n ie z g o d n y c h  z rz e c z y w is ty m  s ta n e m  rze czy . M o e lle r  

p o s ta w ił so b ie  za ce l o p ra c o w a ć  te o r ię  zg o d n ą  z rz e c z y w is to ś c ią . 

Lecz  w  is to c ie  ca ła  je g o  k o n c e p c ja  zo s ta ła  z b u d o w a n a , ja k  to  s ta ­

ra liś m y  się  w yże j u d o w o d n ić , n ie lo g ic z n ie  i co w a żn ie jsze , na s k u te k  

n ie u z a s a d n io n e g o  z a u fa n ia  d o  „B e tr ie b s w ir ts c h a f ts le h re " .  ja k o  w y- 

ra z ic ie lk i „ p r a k ty k i"  w  sp o só b  n ie z g o d n y  z rz e c z y w is to ś c ią .

W  is to c ie  rzeczy  p ra ca  M o e lle ra , n ie z a le ż n ie  o d  p e w n y c h  za le t, 

je s t  n ie p o ro z u m ie n ie m  i (w y d a n a  w za s łu żo n e j f i r m ie  Ju liu s z a  

S p rin g e ra )  ś w ia d czy  ty lk o  o u p a d k u  n a u k i w N ie m c z e c h  h i t le r o w ­

s k ic h . J e s t ona  je d n a k  p o u c z a ją c y m  p rz y k ła d e m , czym  m u s i się  

s k o ń c z y ć  ka żd a  p ró b a  b u d o w a n ia  te o r i i  bez o p a rc ia  s ię  o śc is łą  

m e to d ę  naukow ą .
JÓZEF ZAGÓRSKI

D r  L e o n  K o ź m i ń s k i ,  p ro f.  S z k o ły  G łó w n e j H a n d lo w e j:  „Ceny 

jed n o lite  uj handlu deta licznym ' ' s tr . 168, T rzaska, E w e rt i M i­

c h a ls k i, W arszaw a , 1946.

R o z ro s t życ ia  g o s p o d a rc z e g o  i w z ra s ta ją c a  z ło żo n o ść  s tru k tu ry  

g o s p o d a rc z e j s p o w o d o w a ły  k o n ie c z n o ś ć  w y s p e c ja liz o w a n ia  n o w e j 

g a łęz i na u k  e k o n o m ic z n y c h , d o ty c z ą c e j — je ś li s ię  ta k  m o żn a  w y ­

ra z ić  — te c h n ik i g o s p o d a rc z e j. N a u ka  ta  z a jm u je  s ię  fu n k c jo n o w a ­

n ie m  p o s z c z e g ó ln y c h  in s ty tu c ji g o s p o d a rc z y c h  ja k  p ie n ią d z , h a n ­

de l, p rz e d s ię b io rs tw o , t ra n s p o r t  i t. p. W  ję z y k u  n ie m ie c k im  nauka  

ta n a zyw a  się „B e tr ie b s w ir ts c h a f ts le h re " .  W  ję z y k u  p o ls k im  nazw a 

ta  n ie  je s t jeszcze  o s ta te c z n ie  u s ta lo n a . „O rg a n iz a c ja  życ ia  g o s p o ­

d a rc z e g o " ,  b y ło b y  o k re ś le n ie m  d o k ła d n y m , je d n a k ż e  z b y t o g ó ln i ­

k o w y m . W ła śn ie  ze w z g lę d u  na to ,  że nauka  ta  z a jm u je  się  szczegó ­

ła m i te c h n ic z n y m i m u s i s ię  o n a  ro z p a d a ć  na szereg s p e c ja ln o ś c i.  

T o  też  dosyć  szczęś liw ą  w y d a je  s ię  n a m  te rm in o lo g ia  p rz y ję ta  

przez S. G. H. w W arszaw ie , p o d k re ś la ją c a  te  s p e c ja ln o ś c i, a m ia ­

n o w ic ie :  „e k o n o m ik a  w y m ia n y " ,  „e k o n o m ik a  p ie n ią d z a " ,  „ e k o n o ­

m ik a  t r a n s p o r tu "  i t. p.
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E k o n o m ik i te p o w s ta ły  n ie  ty le  w w y n ik u  n a tu ra ln e g o  p ro ce su  

w z ro s tu  te o r ii e k o n o m ii,  p ro w a d z ą c e g o  d o  w y o d rę b n ia n ia  s ię  g a ­

łę z i s p e c ja ln y c h , lecz g łó w n ie  na s k u te k  p o trz e b  p ra k ty c z n y c h . 

D la te g o  w ła śn ie  cechą  c h a ra k te ry s ty c z n ą  ty c h  e k o n o m ik  w e w s z y s t­

k ic h  p ra w ie  k ra ja c h  poza  A n g lią  (g d z ie  n a u k i te  p o z o s ta ją  w b a r ­

dzo  b lis k im  k o n ta k c ie  z te o r ią  e k o n o m ii)  je s t b ra k  śc is łe g o  k o n ta k tu  

z te o r ią  e k o n o m ii.  S tąd  n a u k i te  p ró b u ją  n ie k ie d y  tw o rz y ć  w łasną  

p ro b le m a ty k ę , co  cza sa m i p ro w a d z i d o  tw o rz e n ia  p ro b le m ó w  n ie ­

is tn ie ją c y c h  lu b  n ie w a ż n y c h .

P ro f. K o ź m iń s k i je s t  je d n y m  z n a jw y b itn ie js z y c h  p o ls k ic h  s p e ­

c ja lis tó w  z d z ie d z in y  e k o n o m ik i w y m ia n y . O m a w ia n a  p ra ca , p o ­

św ię co n a  z a g a d n ie n iu  cen je d n o li ty c h  w h a n d lu  d e ta lic z n y m  je s t— 

m o ż e m y  już  to  p o w ie d z ie ć  na w s tę p ie  — d z ie łe m  n ie  ty lk o  b a rd z o  

c ie k a w y m , lecz  ró w n ie ż  c e n n y m . J e d n a k ż e  p ro f. K o ź m iń s k i n ie  

b y łb y  ta k im  d o b ry m  zn a w cą  p rz e d m io tu  ja k im  je s t, g d y b y  n ie  

p o d z ie la ł c h o ć b y  w  d ro b n y m  s to p n iu  s ła b o śc i s w o ic h  k o le g ó w  po 

s p e c ja ln o ś c i.

Na p o c z ą tk u  sw e j p racy  p ro f.  K o ź m iń s k i w p ro w a d z a  nas w n a ­

s tę p u ją c y  d y le m a t: „a u to rz y , k tó rz y  z a jm u ją  się  z a g a d n ie n ia m i 

sp rze d a ży  po  ce n a ch  je d n o li ty c h  lub  o rg a n iz a c ji p rz e d s ię b io rs tw  

s to s u ją c y c h  tę  sp rzedaż, n ie  u z g o d n il i  d o tą d , czy m a s ię  tu  d o  

c z y n ie n ia  z n o w ą  m e to d ą  s p rz e d a ż y , czy też m e to d a  ta  ta k  p rz e ­

k s z ta łc iła  p rz e d s ię b io rs tw a , w  k tó ry c h  je s t s to s o w a n a , że w y s tę p u je  

now a  fo rm a  h a n d lu  d e ta lic z n e g o "  (s tr . 7). M a m y  po w a żn e  w ą tp l i ­

w o śc i czy to  je s t  p ro b le m  m a ją c y  is to tn e  zn aczen ie . J a k k o lw ie k  

m u s im y  się  p rzyzn a ć , że n ie  u ś w ia d a m ia m y  so b ie  d o k ła d n ie  

w s z y s tk ic h  m e to d  sp rzedaży  i w s z y s tk ic h  fo rm  h a n d lu  d e ta lic z n e g o , 

to  w y d a je  się  na m , źe na p y ta n ie  co to  je s t sp rzedaż  po  cenach  

je d n o lity c h  m o ż n a  o d p o w ie d z ie ć  — je ś li w o g ó le  p y ta n ie  to  w y m a g a  

o d p o w ie d z i —  że n ie  je s t an i n ow a  m e to d a  sp rze d a ży , a n i n o w a  

fo rm a  h a n d lu , lecz ty lk o  n o w a  fo rm a  o rg a n iz a c ji sp rzedaży .

W  d a ls z y m  c ią g u  rozw ażań  na d  d e f in ic ją  s p rze d a ży  p o  cenach, 

je d n o li ty c h ,  s tw ie rd z iw s z y , że sp rzedaż  te g o  ro d z a ju  o d b y w a  s ię  

w s k le p a c h  o n a jb a rd z ie j ró ż n y m  c h a ra k te rz e  a u to r p isze: „Z n a le ­

z ie n ie  w s p ó ln e j d e f in ic j i  lub  c h o ć b y  na w e t d o s ta rc z e n ie  d o k ła d n e g o  

o k re ś le n ia  na ta k  ró żn e  p rz e d s ię b io rs tw a  je s t tru d n o ś c ią  n ie  do  

p o k o n a n ia .  N ie k tó rz y  b a rd z ie j p rz e n ik l iw i te o re ty c y , ja k  p ro f .  

R o g e r P ica rd  p o p rz e s ta ją  ty lk o  na s tw ie rd z e n iu , że je s t rz e ­
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czą n ie z m ie rn ie  tru d n ą  dać d e f in ic ję  ty c h  p rz e d s ię b io rs tw "  

(s tr . 18).

L a ik o w i m o g ło b y  s ię  w yd a w a ć , że w ła śn ie  fa k t  s p rze d a ży  po 

ce n a ch  je d n o li ty c h  w ys ta rcza  za w sze lką  d e f in ic ję .

P rz y to c z o n e  w yże j o b ie  c y ta ty  s ta n o w ią  do ść  ty p o w e  p rz y k ła d y  

s tw a rz a n ia  f ik c y jn y c h  p ro b le m ó w , co je s t ta k  c h a ra k te ry s ty c z n e  

d la  n ie k tó ry c h  a u to ró w  z za k resu  t. zw. e k o n o m ik i.  Na szczęście  

p ro f.  K o ź m iń s k i je s t z b y t s u m ie n n y , ab y  g u s to w a ć  w te g o  ro d z a ju  

p ro b le m a c h , to  też  na w s tę p ie  ty lk o  re fe ru je  o p in ie  sw o ich  k o le ­

g ó w  n ie  z a b ie ra ją c  w ty c h  sp ra w a ch  g ło su . A  z ło żyw szy  w te n  

s p o s ó b  h o łd  m u z o m  o p ie k u ją c y m  s ię  c h w ilo w o  e k o n o m ik ą  w y ­

m ia n y , zab ie ra  s ię  d o  rze czy  w  s p o s ó b  u czc iw y  i b e z p re te n s jo n a ln y .

P ro f. K o ź m iń s k i d a je  w ię c  in te re s u ją c ą  h is to r ię  p o w s ta n ia  i ro z ­

w o ju  sp rze d a ży  p o  cen a ch  je d n o li ty c h  w  A m e ry c e  i E u ro p ie , o ra z  

h is to r ię  w a lk i z in s ty tu c ją  sp rze d a ży  po  cenach  je d n o li ty c h ,  p rz y ­

p o m in a ją c e j m o c n o  w a lk ę  z p ie rw s z y m i w y n a la z k a m i te c h n ic z n y m i 

z o k re s u  re w o lu c ji p rz e m y s ło w e j. O s ta te c z n ie  sp rzedaż  p o  cenach  

je d n o li ty c h  je s t  p e w n e g o  ro d z a ju  w y n a la z k ie m  z zakresu  o rg a n iz a c ji 

sp rzedaży , o b n iż a ją c y m  zn a czn ie  k o s z ty  sp rzedaży  i p rz e jś c io w o  

o d b ija ją c y m  się  u je m n ie  na in te re s a c h  in n y c h  d e ta lis tó w , n ie  s to ­

su ją cych  te g o  s ys te m u . N a s tę p n ie  a u to r  d a je  d o k ła d n ą  ana lizę  

o rg a n iz a c ji sp rzedaży , zakupu  o raz  k a lk u la c ji w  sk le p a ch  o cenach  

je d n o li ty c h ,  a ta kże  o m a w ia  s k u tk i ta k ie g o  s ys te m u  sp rzedaży  

z p u n k tu  w id z e n ia  k o n s u m e n tó w , o raz  in n y c h  d e ta lis tó w .

Z a le ta  s ys te m u  sp rzedaży  po  cenach  je d n o lity c h  p o le g a  na 

u p ro s z c z e n iu  o b s łu g i k l ie n ta  p rzez w y e lim in o w a n ie  p ro b le m u  ceny, 

k tó r y  w  z w y k ły c h  tra n z a k c ja c h  z a jm u je  ty le  czasu. Z asada  je d n o ­

l i to ś c i ce n y  o g ra n ic z a  a s o r ty m e n t sp rze d a ży , s tą d  też  sys te m  te n  

m o że  się ro z w ija ć  w  o p a rc iu  o duży  ry n e k  z b y tu , g w a ra n tu ją c y  

znaczny  z b y t n a w e t p rz y  o g ra n ic z o n y m  a s o r ty m e n c ie . Ze w zg lę d u  

w ię c  na p o w ię k s z e n ie  a s o r ty m e n tu  w  p ra k ty c e  s to s u je  s ię  w  s p rz e ­

da ży  po  cen a ch  je d n o li ty c h  w ię c e j n iż  je d n ą  cenę . T aka  n ie w ie lk a  

s k a la  cen  n ie  z m n ie js z a  o r ie n ta c ji k o n s u m e n ta  co  d o  cen  p o szcze ­

g ó ln y c h  d ó b r ,  a u m o ż liw ia  s k le p o m  p o w ię k s z e n ie  a s o r ty m e n tó w . 

N a o g ó ł o p in ia  a u to ra  w yp a d a  k o rz y s tn ie  d la  s k le p ó w  o je d n o li ty c h  

ce n a ch . W p ły w a ją  on e  na o b n iż e n ie ' cen  d e ta lic z n y c h  zm usza jąc  

in n y c h  k u p c ó w  d e ta lic z n y c h  d o  ra c jo n a liz a c ji m e to d  sp rzedaży .

W y w o d y  's w o je  a u to r  o p ie ra  na d o k ła d n e j,  s u m ie n n e j a n a liz ie
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w s z y s tk ic h  e le m e n tó w  sk ła d a ją c y c h  się na o m a w ia n e  za g a d n ie n ia  

p o s łu g u ją c  s ię  ź ró d ło w y m  m a te r ia łe m . S łabą  s tro n ą  a rg u m e n ta c ji 

a u to ra , w y p ły w a ją c ą  czę śc io w o  z je g o  e ru d y c ji,  je s t  z b y tn ia  s k ło n ­

ność p o w o ły w a n ia  s ię  na a u to ry te ty  i u n ik a n ia  s a m o d z ie ln e g o  

u z a s a d n ia n ia  p rz y jm o w a n y c h  tez. N p . o m a w ia ją c  z a g a d n ie n ie  czy 

s k le p y  o ce n a ch  je d n o li ty c h  w in n y  s ię  z a jm o w a ć  p ro d u k c ją , a u to r  

p isze: „N a w e t w y tw a rz a n ie  to w a ró w  o s ta ły m  i p e w n y m  z b y c ie  

je s t p o w s z e c h n ie  uw ażane  za n ie w ska za n e  d la  je d n o s te k  g o s p o ­

d a rc z y c h  z a jm u ją c y c h  s ię  sp rze d a żą  d e ta lic z n ą "  (s tr ,  92). „U w a ża  

s ię  za w skazane  lu b  n ie w s k a z a n e ", to  u lu b io n y  z w ro t a u to ra . B a r ­

dzo  czę s to  c ie k a w o ś ć  c z y te ln ik a  d la cze g o  dane  p o s tę p o w a n ie  je s t 

lub  n ie  je s t w ska za n e  p o z o s ta je  n ie z a s p o k o jo n e . M u s im y  s ię  w ięc  

sa m i d o m y ś la ć , np . że łą cze n ie  h a n d lu  d e ta lic z n e g o  z d z ia ła ln o ś c ią  

p ro d u k c y jn ą  je s t n ie w ska za n e , gdyż m oże  is tn ie ć  s k ło n n o ś ć  d o  

p rze rzu ca n ia  s tra t  w p ro d u k c ji na h a n d e l, ja k  ró w n ie ż  łącze n ie  

w je d n y m  p rz e d s ię b io rs tw ie  d w ó c h  ró ż n y c h  ro d z a jó w  d z ia ła ln o ś c i 

m us i u tru d n ia ć  je g o  a d m in is tra c ję .  W  p e w n y c h  je d n a k  w y p a d k a c h  

p rzyp u szcza m y , m o g ą  is tn ie ć  m e to d y  racze j p rz e m a w ia ją c e  za łą ­

cze n ie m  ty c h  d w ó c h  ro d z a jó w  d z ia ła ln o ś c i.

Z a g a d n ie n ie  sp rze d a ży  po  cenach  je d n o li ty c h  a u to r p rz e d s ta w ił 

w s p o s ó b  w sze ch s tro n n y , w zb o g a ca ją c  p o lską  li te ra tu rę  e k o n o m ic z ­

ną o w a rto ś c io w ą  p o z y c ję . D o  p ra c y  zosta ła  za łączona  b ib l io g ra f ia  

o b e jm u ją c a  o k o ło  s tu k ilk u d z ie s ię c iu  p o z y c ji,  z w y ra źn ą  je d n a k  

p rzew agą  l i te ra tu ry  fra n c u s k ie j.

DR JÓZEF ZAGÓRSKI





W S P O M N I E N I A





Stefan D ziew ulski

^ N a z w is k o  p ro f.  S t. D z ie w u ls k ie g o  je s t n a jś c iś le j zw ią za n e  z d z ia ­

ła ln o ś c ią  W a rs z a w s k ie g o  T o w a rz y s tw a  E k o n o m is tó w  i S ta ty s ty k ó w , 

a w  szcze g ó ln o śc i z w y d a w a n y m  p rzez  T o w a rz y s tw o  je g o  o rg a n e m  

„E k o n o m is ta " .  O d  p o c z ą tk u  is tn ie n ia  T o w a rz y s tw a  c z ło n e k  R ady, 

je d e n  z je g o  z a ło ż y c ie li i w ie lo k ro tn y  w ice p re ze s , p ro f.  S t. D z ie w u ls k i 

s ta ł s ię  ró w n ie ż  z a ło ż y c ie le m  i d łu g o le tn im  re d a k to re m  „E k o n o m is ty " .  

Z ty m  k w a r ta ln ik ie m  b y ła  g łó w n ie  zw iązana  je g o  d z ia ła ln o ś ć  a u to rs k a . 

P ra w ie  w s z y s tk ie  je g o  p u b lik a c je  u k a z y w a ły  s ię  n a p rz ó d  na ła m a c h  

„E k o n o m is ty " .

B e z p o ś re d n i u d z ia ł w  życ iu  g o s p o d a rc z y m  k ie ro w a ł z a in te re s o w a n ia  

p ro f.  D z ie w u ls k ie g o  g łó w n ie  ku  z a g a d n ie n io m  p o l i t y k i  g o s p o d a rc z e j. 

D o  te g o  też  za k re su  na le ży  w ię k s z o ś ć  je g o  p u b lik a c ji.  S p e c ja ln y m  

u m iło w a n ie m  o ta c z a ł je d n a k  m ia s to  W arszaw ę . Z  ty m  m ia s te m  

czu ł s ię  z w ią z a n y  szcze g ó ln ie  s i ln y m i w ię z a m i. In te re s o w a ła  go  

z a ró w n o  te ra ź n ie js z o ś ć  ja k  i p rze sz ło ść  m ia s ta . W ła ś n ie  h is to r i i  g o s p o ­

d a rcze j W a rsza w y  p o ś w ię c ił je d n o  ze sw ych  n a jle p s z y c h  o p ra c o w a ń .

Z  w ie lk im  u m iło w a n ie m  o d d a w a ł s ię  te ż  z m a r ły  p ra c y  na te re n ie  

W o ln e j W sze ch n icy  P o ls k ie j w  Ł o d z i i w W a rsza w ie . O ta cza ł s p e c ­

ja ln ą  o p ie k ą  m ło d z ie ż . B y ł w ie lo le tn im  d z ie k a n e m  W y d z ia łu  N auk 

S p o łe c z n y c h . P o d  je g o  k ie ru n k ie m  d o k o n y w a ła  s ię  p ra ca  w y d a w ­

n icza  W sze ch n icy .

P ro f. D z ie w u ls k i u m a r ł na se rce  w  czasie o k u p a c ji n ie m ie c k ie j.  

N ie  w y trz y m a ło  o n o  to r tu r  m o ra ln y c h  na ja k ie  b y ł n a ra ż o n y . S ta ł 

s ię  je d n ą  z p o ś re d n ic h  o f ia r  o k u p a c ji.

WACŁAW FABIERKIEWICZ



L udw ik Górski

(Jr. 26. I. 1894 r. w C e ra n o w ie  na P o d la s iu . Po u k o ń c z e n iu  s z k o ły  

ś re d n ie j w  W a rsza w ie  s tu d io w a ł e k o n o m ię  na U n iw e rs y te c ie  G e n e w ­

s k im  i d o k to ry z o w a ł się  w 1924 r. W  o k re s ie  s tu d ió w  p ro w a d z i 

b a d a n ia  nad  re n to w n o ś c ią  g o s p o d a rs tw  ro ln y c h  w  S e k re ta r ia c ie  

G e n e ra ln y m  s z w a jc a rs k ie g o  Z w ią z k u  C h ło p s k ie g o  p o d  k ie ru n k ie m  

p ro f.  E rn s ta  L a u ra . W  1926 r. u z y s k u je  h a b il i ta c ję  z za k re su  n a u k  

e k o n o m ic z n y c h  na U n iw e rs y te c ie  J a g ie llo ń s k im . O d 1 9 2 4 /2 5  r. 

w y k ła d a  e k o n o m ię  p o lity c z n ą  i h is to r ię  g o s p o d a rc z ą  na K a to lic k im  

U n iw e rs y te c ie  L u b e ls k im . W  r. 1926 zo s ta je  m ia n o w a n y  p ro fe s o re m  

n a d z w y c z a jn y m  e k o n o m ii p o lity c z n e j na W y d z ia le  P raw a i N auk  

S po ł. E k o n . K a to l ic k ie g o  U n iw e rs y te tu  L u b e ls k ie g o , a w  r. a ka d . 

1 9 2 8 /2 9  D z ie k a n e m  te g o ż  W y d z ia łu . W  r. 1933 na s k u te k  z łego  

s ta n u  z d ro w ia  p rz e n o s i się na s ta łe  na w ieś  i ty lk o  d o je żd ża  na 

c y k le  w y k ła d ó w  d o  L u b lin a .

G d y  w  r. 1945 z o s ta je  u ru c h o m io n y  p o n o w n ie  K a to l ic k i U n iw e r ­

s y te t L u b e ls k i,  p ie rw sza  z w yższych  u c z e ln i na z ie m ia c h  P o ls k i, 

p o m im o  p o g o rs z e n ia  s ta n u  z d ro w ia  na s k u te k  p rze jść  w o je n n y c h , 

P ro f. G ó rs k i s ta je  do  p ra cy , p ra g n ą c  z a s tą p ić  n ie o b e c n y c h  w  ty m  

czas ie  k o le g ó w . N a d m ie rn a  p ra ca  p rz y s p ie s z y ła  ro z w ó j c h o ro b y , 

w  lu ty m  1946 r. m u s i p rz e rw a ć  n o rm a ln e  za ję c ia , p rzez  k i lk a  m ie ­

s ię c y  k ie ru je  je d n a k  jeszcze  p ra c a m i sw ego s e m in a r iu m , u d z ie la  

w s k a z ó w e k  a s y s te n to m , e g z a m in u je  n a w e t, ch o ć  n ie  m o że  ju ż  

opuszczać  łó ż k a . Z m a r ł w  s ie rp n iu  1946 r.

O g ło s ił d ru k ie m  n a s tę p u ją c e  p race :

1) . W  s p ra w ie  re fo rm y  ro ln e j w P o lsce . W arszaw a  1910.

2 ) . La lo i des re n d e m e n ts  n o n  p ro p o r t io n n e ls  au s tade  n a tio n a l^

P aris  Presses U n iv . 1925.
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3 ) . K a to lic y z m  s p o łe c z n y  (O d b itk a  z A te n e u m ) W ło c ła w e k  1924.

4 ) . U  p o d s ta w  k a to lic k ie g o  u s tro ju  s p o łe c z n e g o , (O d b itk a  z P rą d u )

W arszaw a 1924.

5 ) . Les l im ite s  e c o n o m ią u e s  de 1’ in te n s if ic a t io n  des p e tite s  e t

des g ra n d e s  e x p !o ita t io n s  a g r ic o le s . P aris . P resses U n iv . 1925.

6 ) . G o s p o d a rc z e  g ra n ic e  in te n s y f ik a c j i .  E k o n o m is ta  i/1926 . W a r ­

szawa.

7 ) . K o d e k s  s p o łe c z n y , p rz e k ła d  i p rz e d m o w a  do  I w y d a n ia . L u ­

b lin  1928.

8 ) . P ro b le m  p rz e lu d n ie n ia  na. t le  s t ru k tu ry  a g ra rn e j. W arszaw a 1930.

9 ) . La  h ie ra rc h ie  c a th o lią u e  e t le p ro b le m e  s o c ia l en P o lo g n e .

P aris  1931.

10) . K o ś c ió ł p o ls k i w  s p ra w ie  s p o łe c z n e j. (P rą d ) 1931.

11) . W a rto ś ć  zasad K a to lic k ic h  w życ iu  g o s p o d a rc z o -s p o łe c z n y m .

L u b lin  1933.

12) . La  d o c t r in e  th o m is te  de  la p ro p r ie te .  P oznań  1935.

1 3 ) . P e rs o n a lis ty c z n a  k o n c e p c ja  w ła s n o ś c i (V e rb u m ) 1935.

14) . U w ła szcze n ie  p ra cy . L u b l in  1936.

15) . L a n d  re fo rm  a n d  d e c a p ita l is a t io n .  K ra k ó w  (E c o n o m ic  S tu -

d ie s ) 1937.

16) . W ła sn o ść  p ry w a tn a  w  ś w ie tle  zasad .k a to lic k ic h .  W arszaw a 1937*

17) . W y ty c z n e  k a to lic k ie g o  p ro g ra m u  w ie js k ie g o . L u b l in  1938.

18) . O rg a n iz a c ja  k o rp o ra c y jn a  ro ln ic tw a . L u b l in  1939.

19) . P ro b le m  k o lo n ia ln y  a w sp ó łcze sn a  m yś l k a to lic k a . L u b lin '1 9 3 9 .

CZESŁAW STRZESZEWSKI



A dam  H eydel

A d a m  H e y d e j u ro d z o n y  w  r. 1893 w G a rd z ie n ic a c h  w  w o je w ó d z ­

tw ie  k ie le c k im  o d b y ł s tu d ia  w yższe  w  M o s k w ie , K ijo w ie  i K ra k o w ie , 

g d z ie  u z y s k a ł w  r. 1922 d o k to r a t  i h a b i l i to w a ł s ię  w  r. 1925 
z e k o n o m ii.

J a k o  s e k re ta rz  T o w a rz y s tw a  E k o n o m ic z n e g o  w  K ra k o w ie , a o d  

r. 1929 p ro fe s o r  U n iw e rs y te tu  J a g ie llo ń s k ie g o  i w y k ła d o w c a  W y ż ­

sze j S z k o ły  H a n d lo w e j w  K ra k o w ie , ro z w in ą ł żyw ą  d z ia ła ln o ś ć  

n a u k o w ą  i p e d a g o g ic z n ą . N ie z m ie rn ie  ru c h liw y , n a w ią z a ł łą c z n o ś ć  

z na u ką  za g ra n iczn ą , zw łaszcza  ze szko łą  e k o n o m ic z n ą  a u s tr ia c k ą  

i nauką  a n g ie ls k ą ,^  o ż y w ia ją c  ją  w y ja z d a m i za g ra n icę  na  k o n ty n e n t 

e u ro p e js k i i d o  S ta n ó w  Z je d n o c z o n y c h  A . P. W  k ra ju  u trz y m y w a ł 

żyw e k o n ta k ty  ze w s z y s tk im i p rz e d s ta w ic ie la m i n a u k i e k o n o m ii,  

in te re s u ją c  się  g łę b o k o  z a ró w n o  te o r ią  ja k  i p ra k ty k ą .  U s u n ię ty  

z k a te d ry  za s w o je  p rz e k o n a n ia  p o lity c z n e , zo s ta ł k ie ro w n ik ie m  

In s ty tu tu  E k o n o m ic z n e g o  P o ls k ie j A k a d e m ii U m ie ję tn o ś c i w  K ra ­

k o w ie , g d z ie  w y d a ł szereg  ro c z n ik ó w  p is m a  n a u k o w e g o  w  ję z y ­

ku  p o ls k im  i a n g ie ls k im  p. t. „E c o n o m ic  S tu d ie s " .  O d zyska w szy  

k a te d rę , zo s ta ł w  r. 1939 d z ie k a n e m  W y d z ia łu  P raw a i z o s ta ł w raz 

z c a ły m  U n iw e rs y te te m  J a g ie llo ń s k im  u w ię z io n y  w  o b o z ie  k o n ­

c e n tra c y jn y m  n ie m ie c k im  w  O ra n ie n b u rg u  p o d  B e r lin e m . W  ro k  

p ó ź n ie j,  a re s z to w a n y  p rzez  N ie m c ó w  w ra z  ze s w y m  b ra te m  za d z ia : 

ła ln o ś ć  p o d z ie m n ą , po  p o b y c ie  w  w ię z ie n iu  w  R a d o m iu  z o s ta ł ro z ­

s trz e la n y  w  o b o z ie  k o n c e n tra c y jn y m  w  O ś w ię c im iu  w  d n iu  14 m a r ­

ca 1941 r.

D z ia ła ln o ś ć  n a u k o w a  ś. p. A d a m a  H e y d la  b y ła  ro z le g ła , ch o ć  po 

z o s ta w io n y  przez n ie g o  d o ro b e k , w yraża ł, s ię  racze j w  d łu g im  sze­

re g u  ro z p ra w , a r ty k u łó w  i p rz y c z y n k ó w , n iż  w  d u żych  d z ie ła c h .
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M ia ł je d n a k  p rz y s tą p ić , d o  n a p is a n ia  o b s z e rn e g o  p o d rę c z n ik a  e k o ­

n o m ii,  o  cz y m  zresz tą  w s p o m in a ł i o czym  ś w ia d c z y  p o z o s ta w io n y  

p rzez  n ie g o  o b s z e rn y  s k r y p t  w y k ła d ó w  u n iw e rs y te c k ic h . N ie p o d o ­

bn a  w y le c z y ć  w s z y s tk ic h  je g o  p ra c . S z ły  o n e  w k ie ru n k u  te o re ­

ty c z n y m  ja k : „P o d s ta w o w e  z a g a d n ie n ia  m e to d o lo g ic z n e  e k o n o m ii"  

(1925), „P o g lą d  na ro z w ó j te o re ty c z n e j e k o n o m ii"  (1929), „T e o r ia  

d o c h o d u  s p o łe c z n e g o " (1935) i in n e , o ra z  z a jm o w a ły  sie  z a g a d n ie ­

n ia m i p o l i t y k i  e k o n o m ic z n e j,  w  k tó ry c h  ś. p. p ro f .  H e y d e l b y ł 

n a m ię tn y m  p rz e c iw n ik ie m  b iu ro k ra ty z m u  i e ta ty z m u  w  ży c iu  g o s p o ­

d a rc z y m , a g o rą c y m  z w o le n n ik ie m  i o b ro ń c ą  l ib e ra liz m u . L ib e ra liz m  

je g o  b y ł je d n a k  b a rd z o  d a le k o w z ro c z n y , s z la c h e tn y  i z g o d n y  z p o ­

s tę p e m . P a m ię ta m  ro z m o w ę , w  k tó re j w s p o m in a ł m i, że s łuszną  

m oże  b y ło b y  rzeczą, z p u n k tu  w id z e n ia  s p ra w ie d liw o ś c i sp o łe czn e j*  

o g ra n ic z y ć  p ra w o  d z ie d z ic z e n ia  w a rs tw y  p o s ia d a ją c e j d o  te g o , czego 

s ię  lu d z ie  ca łą  swą p ra cą  w  c iągu  sw ego życ ia  d o ro b ią .

O b ra z  p o s ta c i ś. p. p ro f .  H e y d la  n ie  b y łb y  k o m p le tn y ,  g d y b y  n ie  

n a k re ś lić  —  n ie  d o  z a p o m n ie n ia  d la  w s z y s tk ic h  c o ś m y  go  z n a li —  

je g o  s y lw e tk i d u c h o w e j. B y ł to  c z ło w ie k  n a js z la c h e tn ie js z y , żyw y  

ja k  s re b ro , d o w c ip n y , o b d a rz o n y  o g ro m n y m  p o c z u c ie m  h u m o ru  

p o s ia d a ją c y  o b o k  n a u k o w y c h , o g ro m n e  z d o ln o ś c i lite ra c k ie ,  o ra z  

z a m iło w a n ie  a rty s ty c z n e , o czym  ś w ia d c z y  je g o  p rz e p ię k n a  m o n o ­

g ra f ia  o J a c k u  M a lc z e w s k im . O braz , s ta ry  s z ty c h , n o w e  d z ie ło  l i t e ­

ra c k ie ,  p a s jo n o w a ły  go . D o  d z iś  d n ia  p a m ię ta m , ja k  w o b o z ie  

k o n c e n tra c y jn y m  ry s o w a ł s y lw e tk i u c z o n y c h  p o ls k ic h  w  p a s ia ka ch  

w ię z ie n n y c h . W o b e c  b e s tia ls tw a  n ie m ie c k ie g o  w y k a z y w a ł n ie s tru  

d z o n y  h a r t  ducha , a je g o  s a rk a s ty c z n y  d o w c ip  w  s to s u n k u  d o  

o p ra w c ó w  d a w a ł nam  n ie ra z  m o m e n ty  s iły . B y ł ś w ie tn y m  w y k ła ­

d o w cą , m ó w c ą  i d y s k u ta n te m .

N ie  zn a m  d o k ła d n ie  je g o  p rz e jś ć  o s ta tn ic h . B y ł to  c z ło w ie k  p ię ­

k n y  i tw a rd y , k tó r y ,  c h o ć  z g in ą ł c ia łe m , n ig d y  n ie  u g ią ł s ię  d u c h e m .

WITOLD KRZYŹANOWSKII



Konstanty Krzeczkoinski

K o n s ta n ty  K rz e c z k o w s k i u ro d z ił s ię  w  1879 ro k u  w  G u z o w ie  p o d  

W arszaw ą  ja k o  syn  u rz ę d n ik a  c u k ro w n i. W  s k ro m n y m  i n ie z a m o ż n y m  

d o m u  K rz e c z k o w s k ic h  p a n o w a ła  a tm o s fe ra  sze rszych  z a in te re s o w a ń  

u m y s ło w y c h , o ra z  tra d y c ja  u d z ia łu  w  p o ls k ic h  ru ch a ch  w o ln o ś c io w y c h . 

( 0 |c ie c  K o n s ta n te g o  ju ż  ja k o  uczeń  b y ł a re sz to w a n y .)

K o n s t a n t y  o d  d z ie c iń s tw a  c z y ta ł d użo , in te re s o w a ł s ię  p rz y ro d ą , 

zw łaszcza  z w ie lk im  z a m iło w a n ie m  z a jm o w a ł s ię  b o ta n ik ą , p o c h ła ­

n ia ją c  ró w n o c z e ś n ie  m n ó s tw o  u tw o ró w  z l i te ra tu ry  p ię k n e j.

O d d a n y  p rzez ro d z ic ó w  d o  s z k o ły  p ry w a tn e j w  W a rsza w ie , uczy 

się s ta ra n n ie , a poza  n a u k ą  s z k o ln ą , c h o d z i s ta le  d o  c z y te ln i,  na leży  

do  u c z n io w s k ic h  i ro b o tn ic z y c h  k ó łe k  s a m o k s z ta łc e n ia , w  k tó ry c h  

p ra c u je  ca łą  duszą.

N a u n iw e rs y te t W a rsza w sk i za p is u je  s ię  K rz e c z k o w s k i w  ro k u  1899, 

ja k o  w o ln y  s łu ch a cz  na p rz y ro d ę . J e d n a k  s tu d ia  te  ju ż  po  se ­

m e s trz e  z o s ta ły  p rz e rw a n e  p rzez  a re s z to w a n ie  na z je źd z ie  K ó łe k  

S a m o k s z ta łc e n ia  w  1900 ro k u . R re s z t p o c ią g n ą ł w y d a le n ie  z u n iw e r ­

s y te tu  i o d d a n ie  na dw a  la ta  p o d  n a d zó r p o l ic j i .

P o z b a w io n y  m o ż n o ś c i re g u la rn e g o  k s z ta łc e n ia , n ie  tra c i je d n a k  

K rz e c z k o w s k i czasu. U zyska n e  na g ru n c ie  k ó łe k  s a m o k s z ta łc e n io w y c h  

i c z y te lń , k o n ta k ty  z d z ia ła c z a m i o ś w ia to w y m i i s p o łe c z n y m i, a p rzede  

w s z y s tk im  o p ie k a  p rz y ja c ie ls k a  S ta n is ła w a  M ic h a ls k ie g o , w p ro w a ­

d za ją  m ło d e g o  d z ia łacza  d o  n a jp o w a ż n ie js z e j b o d a j ó w c z e s n e j 

p ra c o w n i n ie o f ic ja ln e j n a u k i p o ls k ie j w W arsza w ie  —  do  re d a k c ji 

P o ra d n ik a  d la  S a m o u k ó w . P e łn ią c  fu n k c je  s e k re ta rz a  re d a k c ji,  uczy 

s ię  m e to d y c z n ie , zaczyna p isyw a ć  i d ru k o w a ć . In te re s u ją  go  s p e c ja ln ie  

za g a d n ie n ia  p o ls k ie j tw ó rc z o ś c i n a u k o w e j o raz  za g a d n ie n ia  

c z y te ln ic tw a .
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W  ro k u  1901 u z y s k u je  m o ż n o ś ć  w y ja zd u  na s tu d ia  do  B e r lin a  

Tu za ś w ia d c z e n ie  p ro f.  A . B ru c k n e ra  o tw ie ra  m u  m o ż n o ś ć  s tu d ió w  

re g u la rn y c h , a le  a re s z to w a n ie  w  z w ią z k u  z t. zw. m a n ife s ta c ja m i 

S c h ie m a n o w s k im i p o c ią g a  za sobą  w y d a le n ie  z P rus. P o d o b n y  los  
s p o ty k a  go w M o n a c h iu m  p o  je d n y m  se m e s trze  s tu d ió w : w ładze  

b a w a rs k ie  w y d a la ją  s tu d e n tó w  w y d a lo n y c h  u p rz e d n io  p rzez  P rusy*

O s ia d a  w  W ie d n iu  i' tu  d o  1905 ro k u  p ra c u je  in te n s y w n ie  g łó w n ie  

w d z ie d z in ie  n a u k : e k o n o m ii,  s ta ty s ty k i i h is to r i i  g o s p o d a rc z e j.

Z a in te re s o w a n ia  n a u k o w e  n ie  s ta n o w iły  je d n a k  w y łą c z n e j s fe ry  

życ ia  d u c h o w e g o  K. K rz e c z k o w s k ie g o , —  w cze śn ie  n a b y te  i p o g łę ­

b io n e  z w ią z k i z n a szym  ru c h e m  s p o łe c z n y m  i p o lity c z n y m  —  n ie  

p o z w a la ją  m u  na p o z o s ta w a n ie  poza  K ra je m , k tó ry  p rze żyw a  w ła ś n ie  

o k re s  re w o lu c ji i w ie lk ic h  n a d z ie i.

J a k o  c z ło n e k  P. P. S. — K rz e c z k o w s k i na p ie rw szą  w ieść  o ro z ­

g ry w a ją c y c h  s ię  w  K ró le s tw ie  w y p a d k a c h , w ra ca  d o  k ra ju  i b ie rze  

c z y n n y  u d z ia ł w  o rg a n iz a c ji ru c h u  re w o lu c y jn e g o .

Z a le ty  u m y s łu  i c h a ra k te ru , o ra z  g łę b o k ie  p o w ią z a n ie  p s y c h ic z n e  

z ru c h e m  p re d e s ty n u ją  G o d o  u d z ia łu  w  id e o w y m  k ie ro w n ic tw ie  

te g o  ru c h u .

W  1906 ro k u  z o s ta je  a re sz to w a n y , lecz po  trz y m ie s ię c z n y m  w ię ­

z ie n iu  u d a je  s ię  je g o  p rz y ja c io ło m  uzyskać  za rzą d ze n ie  o w y d a le n ie  

G o z g ra n ic  p a ń s tw a .

W ra ca  d o  W ie d n ia , g d z ie , n ie  z ry w a ją c  k o n ta k tó w  p o lity c z n y c h , 

(m . in . b ie rze  u d z ia ł w  IX Z je ż d z ie  P. P. S. —  le w ic y )  p o św ię ca  się  

g łó w n ie  p ra cy  n a u k o w e j.

Jeszcze  w  ro k u  1904 ro z p o c z ą ł K rz e c z k o w s k i w  W ie d n iu  p ra cę  

na te m a t s to s u n k ó w  w ło ś c ia ń s k ic h  w  R z e c z y p o s p o lite j K ra k o w s k ie j.  

P raca ta , p o  p o w ro c ie  z k ra ju , s ta je  się  o s ią  je g o  za in te re s o w a ń , 

p rz e d m io te m  s tu d ió w  ź ró d ło w y c h  w  a rc h iw a c h  K ra k o w a , W  edn ia . 

a n a s tę p n ie  i W a rsza w y . T o  u m iło w a n e  z a g a d n ie n ie , k tó re m u  

p o ś w ię c ił K rz e c z k o w s k i n a jw ię c e j b o d a j sw ych  s tu d ió w , n ie  docze  

k a ło  s ię  je d n a k  p e łn e g o  o p ra c o w a n ia  i d ru ku .

P u b lik u ją c  szereg p ra c  w ię k s z y c h  i m n ó s tw o  s tu d ió w  i a r ty k u łó w  

m n ie js z y c h  ro z m ia ró w , n ie  m ó g ł je d n a k  K rz e c z k o w s k i w y k o ń c z y ć  

sw e g o  g łó w n e g o  u lu b io n e g o  d z ie ła .

W  la ta c h  1903 —  1910 o p ra c o w u je  a n k ie tę  o w a ru n k a c h  b y tu  

i p ra c y  ro b o tn ik ó w  c u k ro w n i K ró le s tw a  K o n g re s o w e g o . P raca  p o ­

w yższa w fo rm ie  k s ią ż k o w e j u k a z u je  s ię  p o d  p s e u d o n im e m  W a śn ie w -
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s k ie g o  —  g d y ż  n a z w is k o  K rz e c z k o w s k ie g o  m o g ło  k o m p ro m ito w a ć  

w y d a w c ó w  w  K ró le s tw ie .

W  1916 ro k u  w ra ca  K rz e c z k o w s k i d o  k ra ju , a b y  o b ją ć  w y k ła d y  

w  re o rg a n iz o w a n e j w ła ś n ie  p rzez  B o le s ła w a  M ik la s z e w s k ie g o  W yższe j 

S z k o le  H a n d lo w e j.

N ie n a le żn ie  o d  w y k ła d ó w , o b e jm u je  k ie ro w n ic tw o  b ib l io te k i ,  k tó rą  

w ła ś c iw ie  s tw o rz y ł i w  c ią g u  p rze sz ło  20 la t  p ra c y  p rz e k s z ta łc i}  

w  je d e n  z n a jp o w a ż n ie js z y c h  n a szych  k s ię g o z b io ró w  w  d z ie d z in ie  

g o s p o d a rc z o  - s p o łe c z n e j.

P race p e d a g o g ic z n e  w  u c z e ln ia c h  w yższych , p race  b a d a w cze  w łasne , 

z n a jd u ją c e  w y ra z  w  lic z n y c h  p u b lik a c ja c h  — o raz  o rg a n iz o w a n ie  

B ib l io te k i  S. G. H. s ta n o w ią  g łó w n e  d z ie d z in y  d z ia ła ln o ś c i K. K rze cz ­

k o w s k ie g o . N ie  w y c z e rp u ją  je j je d n a k  — b ie rze  b o w ie m  K rz e c z k o w s k i 

udz a ł w  tw o rz e n iu  In s ty tu tu  G o s p o d a rs tw a  S p o łe c z n e g o , p ra c o w n i 

p o ś w ię c o n e j s tu d io m  g o s p o d a rc z o -s p o łe c z n y m , k tó r e j  ce le m  b y ło  

s łu ż e n ie  p o trz e b o m  ru c h u  ro b o tn ic z e g o , w za ło ż e n iu  M u ze u m  S p o ­

łe c z n e g o , g ro m a d z ą c e g o  d o k u m e n ty  naszego  życ ia  sp o łe c z n e g o  

i p o lity c z n e g o , w s p ó łd z ia ła  w  p o w o ła n iu  d o  życ ia  In s ty tu tu  S p raw  

S p o łe c z n y c h .

Z u p e łn ie  s p e c ja ln y  ro d z a j d z ia ła ln o ś c i K rz e c z k o w s k ie g o  s ta n o w iły  

p ra ce  re d a k c y jn e . S zereg w y d a w n ic tw  S z k o ły  G łó w n e j H a n d lo w e j, 

In s ty tu tu  G o s p o d a rs tw a  S p o łe c z n e g o  o raz  in n y c h  in s ty tu c ji z a w d z ię ­

cza sw e u k a z a n ie  się  g łó w n ie  J e g o  w y s iłk o m .

B o g a ty  d o ro b e k  n a u k o w y  K . K rz e c z k o w s k ie g o  o b e jm u je  p rze d e  

w s z y s tk im  p ra c e  z d z ie d z in y  h is to r i i  s to s u n k ó w  g o s p o d a rc z y c h - 

p ra ce  u b e z p ie c z e n io w e , p ra ce  p o ś w ię c o n e  z a g a d n ie n io m  m ie s z k a ­

n io w y m  i s a m o rz ą d o w y m , a ta k ż e  szereg  t ru d n y c h  d o  w y lic z e n ia  

o p ra c o w a ń , d o ty c z ą c y c h  ró ż n y c h  za g a d n ie ń  g o s p o d a rc z y c h  i s p o ­

łe c z n y c h .

N a s p e c ja ln ą  uw agę  za s łu g u ją  b io g ra f ie  p is a n e  p rzez  K rz e c z k o w ­

s k ie g o . R ze te ln o ść  ry s u n k u  o p is y w a n y c h  p o s ta c i, s u b te ln a  in tu ic ja  

i a r ty s ty c z n y  u m ia r  s ta n o w ią  cech ę  ty c h  o p ra c o w a ń .

T w ó rc z a  d z ia ła ln o ś ć  K rz e c z k o w s k ie g o  h a m o w a n a  b y ła  p o w a ż n ie  

p rzez  ro z w ija ją c ą  s ię  od  la t  c h o ro b ę  serca. J u ż  na k i lk a  la t  p rz e d  

w o jn ą  ś w ia to w ą  m u s ia ł K rz e c z k o w s k i o g ra n ic z a ć  sw e p ra ce .

W y b u c h  w o jn y  —  c ię ż k ie  p rz e ż y c ia  w rz e ś n ia  1939 ro k u  i p o n u ra  

rz e c z y w is to ś ć  o k u p a c ji w p ły n ę ły  fa ta ln ie  na s ta n  z d ro w ia  K rz e c z ­

k o w s k ie g o .
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C iężko  c h o ry , z o s ta je  K rz e c z k o w s k i a re s z to w a n y  10 g o  lis to p a d a  

1939 ro k u . N ę k a n y  na P a w ia k u  p rzez  szereg  ty g o d n i,  z o s ta je  z w o l­

n io n y  w  s ta n ie  b e z n a d z ie jn y m . (Jm ie ra  w  k i lk a  d n i p o  w y p u s z c z e n iu  

z w ię z ie n ia .

N ie p o d o b n a  z a m k n ą ć  s z k ic o w e j c h o ć b y  s y lw e tk i K o n s ta n te g o  

K rz e c z k o w s k ie g o  za rysem  p ra c  i o s ią g n ię ć  b e z p o ś re d n ic h .

O s o b o w o ś ć  je g o  m ia ła  w  s o b ie  c e c h y  szcze g ó ln e , k tó ry c h  d z ia ­

ła n ie  zn a ł i o c e n ia ł w ła ś c iw ie  lic z n y  z e s p ó ł w s p ó łto w a rz y s z y  p ra c y  

i b liż s z y c h  u c z n ió w .

B iła  z p o s ta c i K rz e c z k o w s k ie g o  ja k a ś  s z la c h e tn o ś ć  w ie lk a  i s u b ­

te ln a , p o łą c z o n a  ze s k ro m n o ś c ią  u jm u ją c ą .

Z  b o g a te j i żyw e j in tu ic j i ,  z g łę b o k ie g o  id e a liz m u , z h u m a n ita ry z m u , 

o p a r te g o  na n a jg łę b s z y c h  p o d s ta w a c h  e ty c z n y c h , z a b s o lu tn e j be z ­

in te re s o w n o ś c i w y ra s ta ła  p o z y c ja  c z ło w ie k a , k tó r y  z n a tu ry  rzeczy, 

bez. ż a d n ych  p o d s ta w  fo rm a ln y c h ,  s ta w a ł s ię  a u to ry te te m , częs to  

in s p ira c ją  i n a tc h n ie n ie m  d la  lu d z i,  k tó rz y  m ie l i  m o ż n o ś ć  z n im  

o b c o w a ć .

Te n ie w y m ie rn e  o d d z ia ły w a n ia  K rz e c z k o w s k ie g o  na o to c z e n ie  

s ta n o w ią  b e z im ie n n y , a w ie lk i w k ła d  J e g o  w  d z ie d z in ie  nasze j 

tw ó rc z o ś c i n a u k o w e j.

W  ty m  k r ó tk im  z a rys ie  p rac  i życ ia  p ro f.  K o n s ta n te g o  K rze cz ­

k o w s k ie g o , ja kże  śc iś le  zw ią za n ych  z h is to r ią  nasze j p o ls k ie j rz e ­

c z y w is to ś c i, c h c ia łe m  dać  w y ra z  n ie ty lk o  p o trz e b ie  se rca  lic z n y c h  

J e g o  p rz y ja c ió ł,  w s p ó łp ra c o w n ik ó w  i u c z n ió w , a le  ta k ż e  z w ró c ić  

uw agę  na s k ro m n ą , lecz  ja k ż e  ja s n ą  i p ię k n ą , po s ta ć  Z m a r łe g o , 

o cz e k u ją c ą  p ió ra  s u m ie n n e g o  b a d a cza  i s u b te ln e g o  ja k  O n  b io g ra fa .

EDWARD STRZELECKI



Ludiuik Krzywicki

W a ru n k i w  ja k ic h  ż y liś m y  p o d  b u te m  n ie m ie c k im  s p ra w iły , że 

ś m ie rć  L u d w ik a  K rz y w ic k ie g o , je d n e g o  z n ie w ie lu  u c z o n y c h , k tó r y m i 

n a u k a  p o ls k a  p o szczyc ić  s ię  m o ż e  p rze d  ś w ia te m , p rz e m in ę ła  p ra w ie  

n ie s p o s trz e ż e n ie . Z m a r ł w W arszaw ie  10 cze rw ca  1941 ro k u , w  8 2 - im  

sw ego  życ ia  i w  5 8 -ym  sw e j p ra c y  n a u k o w e j i sp o łe c z n e j. N ie p o ­

d o b n a  w  k r ó tk im  w s p o m n ie n iu  o g a rn ą ć  te n  o g ro m  la t, w y p e łn io n y c h  

n ie u s ta n n ą  p ra cą  tw ó rc z e j m y ś li — b ib lio g ra f ia  p ra c  K rz y w ic k ie g o  

za w ie ra  p rze sz ło  ty s ią c  p o z y c ji,  w ty m  ja k ie ś  300 to  p rz y c z y n k i 

n a u k o w e  lu b  w ie lk ie  d z ie ła  bad a w cze .

Jeszcze  ja k o  s tu d e n t n a tk n ą ł s ię  b y ł K rz y w ic k i na d z ie ło  M a rxa  

i z o s ta ł n im  o lś n io n y .  W ra z  z g ro n e m  k o le g ó w  tłu m a c z y  „K a p ita ł*  

i d o g lą d a  je g o  d ru k u  w L ip s k u  na e m ig ra c ji.  S tu d ia  na d  M a rx e m  

d o k o n a ły  p rz e w ro tu  w je g o  d o ty c h c z a s o w y c h  z a p a try w a n ia c h . O d tą d  

w  s w ych  p ra c a c h  n a u k o w y c h  p o s łu g u je  się m e to d ą  m a te r ia liz m u  

h is to ry c z n e g o , k tó rą  z czasem  p o g łę b ia , d o s k o n a li i sam  za k re ś la  

g ra n ic e  je j z a s to s o w a n ia . S y s te m a ty c z n y  w y k ła d  m a te r ia liz m u  h is to ­

ry c z n e g o  d a je  ju ż  w 1884 w  p ra c y  „ Id e a  a ż y c ie *  o ra z  „W ę d ró w k a  

id e i* .  W  d a ls z y c h  sw ych  p ra c a c h  z za k re su  a n tro p o lo g ii,  p s y c h o ­

lo g i i  życ ia  z b io ro w e g o , s o c jo lo g ii,  h is to r i i  ro z w o ju  s p o łe c z n e g o , 

e k o n o m ii p o lity c z n e j i s ta ty s ty k i o g a rn ia ł sw ą w ie d zą  i s w y m i b a ­

d a n ia m i o lb rz y m ie  o b s z a ry  ż y c ia  lu d z k ie g o , n a jw ię c e j je d n a k  p ra ­

c o w a ł n a d  s t ru k tu rą  s p o łe c z e ń s tw  p ie rw o tn y c h  i nad  c z y n n ik a m i 

ro z w o ju  s p o łe c z n e g o . Tu w y m ie n ić  m u s im y  n a jw a ż n ie js z e  je g o  d z ie ła  

z o s ta tn ic h  la t: „U s t ro je  s p o łe c z n o  - g o s p o d a rc z e  w  o k re s ie  d z ik o ś c i 

i b a rb a rz y ń s tw a *  o raz w yd a n e  w  1934 po a n g ie ls k u  i w  1937 po  

p o ls k u  „S p o łe c z e ń s tw o  p ie rw o tn e , je g o  ro z m ia ry  i w z ro s t" .  Ś m ie rć  

z a s ta ła  go na d  w y k a ń c z a n ie m  d z ie ła  ca łe g o  życ ia , bo  ro z p o c z ę te g o
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p rze d  la ty  50 -m a  —  na d  „H o rd ą  p ie rw o tn ą " .  T en  p o w o ln y  t ry b  

tw ó rc z o ś c i n a u k o w e j ś w ia d czy  ja k  d a le ce  g ru n to w n y m  i o s tro ż n y m  

b y ł w fo rm u ło w a n iu  w y n ik ó w  sw ych  badań

f\ le  c h o c ia ż  z n a tu ry  sw e j b y ł K rz y w ic k i n a u k o w c e m , tw ó rc z o ś ć  

n a u k o w a  n ie  w y p e łn ia ła  bez re s z ty  je g o  życ ia , B y ł b o w ie m  s p o łe c z n i­

k ie m  i re w o lu c jo n is tą  z d u c h a . .Już na ła w ie  u n iw e rs y te c k ie j zb liża  

s ię  d o  b u d zą ce g o  s ię  ru c h u  ro b o tn ic z e g o  i z g ru p ą  m ło d y c h  d z ia ­

ła c z y  s o c ja lis ty c z n y c h  o d d a je  s ię  p o p u la ry z o w a n iu  w  p ra s ie  le g a ln e j 

id e i s o c ja liz m u . R e w iz je  i a re sz ty  w ś ró d  je g o  to w a rz y s z y  zm usza ją  

go  d o  o p u szcze n ia  k ra ju . W  Z u ry c h u  s ty k a  s ię  z e m ig ra c ją  n ie m ie c k ą  

w y p a rtą  z o jc z y z n y  p rzez  p raw a  w y ją tk o w e  B is m a rk a , ro z c z y tu je  

s ię  w b o g a ty m  p iś m ie n n ic tw ie  s o c ja lis ty c z n y m , a w d y s k u s ja c li 

z w y b itn y m i te o re ty k a m i s o c ja liz m u  n ie m ie c k ie g o  ro d z ą  s ię  je g o , 

w ła sn e  p o m y s ły  s o c jo lo g ic z n e . J e d n o c z e ś n ie  p isze  d o  n ie le g a ln e j 

p ra s y  p o ls k ie j w y c h o d z ą c e j w  G e n e w ie .

D o ś w ia d c z e n ia  e m ig ra c y jn e  w y ro b i ły  w K rz y w ic k im  p rz e k o n a n ie , 

że m o że  i p o w in ie n  s łu żyć  ru c h o w i ro b o tn ic z e m u  p rz e d e  w s z y s tk im  

p ió re m , a le  na s z e ro k ie j a re n ie , ja k ą  dać m o g ła  p rasa  le g a ln a  

w k ra ju , g d z ie  b y łb y  p o w s z e c h n ie  w id z ia n y  i s ły sza n y . O d p o w ia d a ło  

to  je g o  p rz e ś w ia d c z e n iu , że je d y n ie  m a s o w y  le g a ln y  ru c h  z d o ln y  

je s t d o k o n a ć  is to tn e j p rz e m ia n y  s p o łe c z n e j. T o  też  po  p o w ro c ie  d o  

k ra ju  n ie  u s ta w a ł w  p ró b a c h  s tw o rz e n ia  le g a ln y c h  fo rm  d la  te g o  

ru c h u  (K asy  o p o ru , Z w ią z e k  r o b o tn ik ó w  p o ls k ic h  ro z g ro m io n y  p rzez 

w ła d z e ) o ra z  s tw o rz e n ia  p is m a  ro b o tn ic z e g o  ( „ T y g o d n ik  P o w s z e c h n y "  

z a w ie s z o n y  po 1 3 -tu  n u m e ra c h , „O g n iw o "  z a m k n ię te  w 1905)- 

J e d n o c z e ś n ie  k o rz y s ta ł z g o ś c in y  w  t. zw. p o s tę p o w y c h  ty g o d n ik a c h  

w a rsza w sk ich  (P rze g lą d  ty g o d n io w y , G ło s , P ra w d a ), g d z ie  co ty d z ie ń  

u m ie szcza ł s w o je  a r ty k u ły  p i ln ie  c z y ta n e  i d y s k u to w a n e  w  k o ła c h  

in te lig e n c k ie j i ro b o tn ic z e j m ło d z ie ż y . N ie  u s ta w a ł w szakże  w sw e j 

p ra c y  n a u k o w e j, d z ię k i cze m u  a r ty k u ły  je g o  b y ły  ja k b y  o k n e m  

o tw a r ty m  na s z e ro k i św ia t, p rzez k tó re  p rz e d o s ta w a ły  s ię  ze św ia ta  

n a jn o w s z e  p rą d y  w  nauce  i w  życ iu  s p o łe c z n y m . T a k  s to p n io w o  

o b e jm u je  K rz y w ic k i k ie ro w n ic tw o  u m y s ło w e  na d  c a ły m  ru c h e m  

s o c ja lis ty c z n y m  i s p o łe c z n y m  w  P o lsce .

Z im ie n ie m  K rz y w ic k ie g o  śc iś le  p o łą c z o n y  je s t sze reg  im p re z* 

m a ją c y c h  na ce lu  p o d n o s z e n ie  p o z io m u  u m y s ło w e g o  w  s p o łe c z e ń ­

s tw ie  i k rz e w ie n ie  o ś w ia ty  w ś ró d  w a rs tw  p ra c u ją c y c h , a w ię c ; w y  

k ła d y  w ta jn y m  t. zw. L a ta ją c y m  U n iw e rs y te c ie ,  s tw o rz e n ie  p o p u la rn e j
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B ib l io te c z k i u tw o ró w  o ry g in a ln y c h  i t łu m a c z o n y c h  z ró ż n y c h  d z ie ­

d z in  w ie d z y , w re szc ie  „P o ra d n ik  d la  S a m o u k ó w " , o w a  „B ib l ia  

O ś w ia to w a " ,z a s tę p u ją c a  b ra k  u n iw e rs y te tu  p o ls k ie g o  w  K o n g re só w ce . 

C a ła  ta  d z ia ła ln o ś ć  o ś w ia to w a  K rz y w ic k ie g o  o d b y w a ła  s ię w  b a rd z o  

tru d n y c h  i c ię ż k ic h  w a ru n k a c h : t ro s k a  o c h le b  p o w s z e d n i z d n ia  

na d z ie ń  d la  s ie b ie  i ro d z in y ,  w a lk a  z ce n zu rą , c ią g łe  g u b ie n ie  

s z p ic ló w , re w iz je  ż a n d a rm s k ie  i k i lk a k r o tn a  C y ta d e la , w re szc ie  

szczuc ie  w  ja w n e j i n ie le g a ln e j p ra s ie  p rzez  N a ro d o w ą  D e m o k ra c ję  

u z n a ją c ą  K rz y w ic k ie g o  za n a jw ię k s z e g o  sw ego w ro g a  -— w s z y s tk o  

to  je d n a k  ro z b i ja ło  s ię  ja k  o  sk a łę  o  p o g o d n y  o p ty m iz m  te g o  

m o c n e g o  c z ło w ie k a .

B e z p o ś re d n ie g o  u d z ia łu  w o rg a n iz a c ja c h  ro b o tn ic z y c h  K rz y w ic k i 

n ie  b ra ł, n ie  n a le ż a ł d o  ż a d n e j z p a r ty j.  J a k o  u c z o n y  i te o re ty k  

o d n o s ił s ię o b je k ty w n ie  d o  w s z y s tk ic h  o d ła m ó w  p a r ty jn y c h ,  szuka li 

u n ie g o  ra d , b y ł ja k  m ó w io n o  s u m ie n ie m  le w ic o w e g o  o d ła m u  

sp o łe cze ń s tw a .

W  n ie p o d le g łe j P o lsce  K rz y w ic k i p ro w a d z i w  d a ls z y m  c ią g u  s w o ją  

p ra c ę  o ś w ia to w ą , a le  ju ż  z k a te d ry  p ro fe s o rs k ie j w  W o ln e j W sze ch ­

n ic y , w  S z k o le  G łó w n e j H a n d lo w e j i w  U n iw e rs y te c ie . O d d a je  s ię  

w y łą c z n ie  p ra cy  n a u k o w e j i na te n  o k re s  p rz y p a d a ją  w ie lk ie  je g o  

d z ie ła  n a u k o w e . P o m im o  b rz e m ie n ia  la t u m ia ł je d n a k  te n  c z ło w ie k  

n ie p o ż y te j e n e rg ii p o łą czyć  sw e n a u k o w e  za jęc ia  z p ra cą  sp o łe czn ą : 

z je g o  in ic ja ty w y  p o w s ta je  In s ty tu t  G o s p o d a rs tw a  S p o łe czn e g o , 

k tó re g o  je s t duszą i k tó re g o  z a d a n ia  ta k  sam  o k re ś li ł w  p rz e d m o ­

w ie  d o  je d n e g o  z w y d a w n ic tw , że In s ty tu t  „p o w z ią ł ś m ia łą  a m b ic ję , 

d la  w ie lu  z a k ra w a ją cą  na d in k is z o te r ię ,  a b y  p o ś w ię c ić  się  w y łą c z n ie  

s p ra w ie  u su n ię c ia  z z ie m i p o ls k ie j ź ró d e ł n ę d z y  i k rz y w d y " .

P odczas  w a lk  o W arszaw ę w d o m e k  K rz y w ic k ie g o  p rz y  u lic y  

L a n g ie w ic z a  t r a f i ły  dw a p o c is k i a rm a tn ie . R a n n y  w  g ło w ę  p o d c z a s  

u p a d k u  d o  p iw n ic y  p rze le ża ł p a rę  m ie s ię c y  w  le c z n ic y , a le  ju ż  tu , 

g d y  m in ę ła  g o rą c z k a , zaczą ł d y k to w a ć  s e k re ta rc e  z łó ż k a  s w o ją  

„ H o r d ę " .  C z y n ił to  do  o s ta tn ie j c h w il i  w  n a p ó ł ro z w a lo n y m  d o m u , 

tu lą c  s ię  w  m a ły m  p o k o ik u ,  k tó r y  sam  o p a la ł to r fe m  w  d o s ta w io ­

n y m  p ie c y k u  — w  p a lc ie , w  czapce  na g ło w ie , z o d m ro ż o n y m i rę k a m i.

Po ś m ie rc i K rz y w ic k ie g o , ca ła  je g o  p o d rę c z n a  b ib l io te k a  i m a ­

te r ia ły  d o  p ra c  z a m ie rz o n y c h  — f i lo z o f ia  p ie rw o tn a , a n tro p o lo g ia  

z a w o d o w a , h is to r ia  ru c h ó w  s p o łe c z n y c h , o p ra c o w a n ie  h is to r i i  P o ls k i 

w e d łu g  szk icu  n a k re ś lo n e g o  p rz e d  la ty  w  C y ta d e li —  s p ło n ę ły  p o d ­



czas Łw y p a la n ia  przez^ N ie m c ó w  W a rsza w y . O ca la ł ty lk o  rę k o p is  

„ H o r d y " ,  k tó r y  z n a jd u je  s ię  o b e c n ie  u  p ro f .  J ó z e fa  O b rę b s k ie g o , 

o ra z  „W s p o m n ie n ia "  za życ ia  a u to ra  i na  je g o  życze n ie  u p o rz ą d k o ­

w ane  p rzeze  m n ie  i p rz y g o to w a n e  d o  d ru k u  w  4 -c h  to m a c h . P rze ­

m ó w i te d y  K rz y w ic k i d o  nas jeszcze  zza g ro b u .* )
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*) W arto jednak przedtem  przypom nieć Krzyw ickiego pow ojennem u pokoleniu  
wydając w yczerpujący życiorys jego, świetnie napisany przez jego Ucznia i przy­
ja c ie la ,‘'zm arłeg o  prof. Konstantego Krzeczkowskiego. Życiorys ten znaleźć 
m ożna w pracy zbiorowej p. t. „Ludwik Krzywicki" wydanej w 1938 przez instytut 
Gospodarstwa Społecznego. _ ? : > ••
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L u d w ik  L a n d a u  u ro d z ił s ię  w W a rsza w ie  31 m a ja  1901 r. U k o ń ­

czyw szy  g im n a z ju m , w  duże j m ie rz e  o w ła s n y c h  s iła c h  —  ro z p o c z ą ł 

s tu d ia  na W y d z ia le  P ra w n y m  U n iw e rs y te tu  W a rs z a w s k ie g o . S k o ń ­

czyw szy  je  ju ż  c a łk o w ic ie  s a m o d z ie ln ie  —  n ie  zn a la z ł ż a d n y c h  m o ­

ż liw o ś c i,  k tó r e  p o z w o li ły b y  m u  na w y ja z d  za g ra n icę . D a lsze  s tu d ia  

m u s ia ł p o łą czyć  z p ra cą  z a w o d o w ą . O d  r. 1923 d o  1939 p e łn ił k o ­

le jn o  co raz  o d p o w ie d z ia ln ie js z e  fu n k c je :  w  G łó w n y m  U rz ę d z ie  S ta ­

ty s ty c z n y m , w  In s ty tu c ie  B a d a n ia  K o n iu n k tu r  G o s p o d a rc z y c h  i Cen 

i z n o w u  w  G łó w n y m  U rz ę d z ie  S ta ty s ty c z n y m . J e d n o c z e ś n ie  s ta le  

w s p ó łp ra c o w a ł z l ic z n y m i in s ty tu c ja m i n a u k o w y m i, p a ń s tw o w y m i 

i s p o łe c z n y m i. P rzede  w s z y s tk im  w y m ie n ić  tu  n a le ży  T o w a rz y s tw o  

E k o n o m is tó w  i S ta ty s ty k ó w  P o ls k ic h , P o ls k ie  T o w a rz y s tw o  S ta ty ­

s ty c z n e , In s ty tu t  S p ra w  S p o łe c z n y c h , Z a k ła d  U b e z p ie c z e ń  S p o łe c z ­

n y c h , K o m is ję  C e n tra ln ą  Z w ią z k ó w  Z a w o d o w y c h . O d  r. 1933 do  

o s ta tn ie g o  d n ia  sw ego  ż yc ia  z n a jw ię k s z y m  za p a łe m  p o św ię ca ł się  

p ra c y  w  In s ty tu c ie  G o s p o d a rs tw a  S p o łe czn e g o , s ta ją c  s ię  duszą 

p rz e w a ż n e j części p ro w a d z o n y c h  w  ty m  czas ie  je g o  p ra c . .

P ie rw sze  p ra ce  n a u k o w e  L a n d a u a , w y k o n a n e  w  z w ią z k u  z je g o  

p ra c a m i w  G U S ’ie  d o ty c z y ły  s ta ty s ty k i s k a rb o w e j w  s k a li m ię d z y ­

n a ro d o w e j.  P race  na d  p o d a tk ie m  d o c h o d o w y m , lo k a lo w y m , p o d a t ­

k a m i p o ś re d n im i b y ły  e ta p a m i p rz y g o to w a w c z y m i do  p ra cy  nad  

s ta ty s ty k ą  p ła c  i m ię d z y n a ro d o w y m i p o ró w n a n ia m i je j w y n ik ó w . 

S z c z e g ó ło w e  z b a d a n ie  p ła c  w  P o lsce  w  r. 1929, o ra z  rz u c e n ia  ich  

(w  p o p u la rn ie js z y m  o p ra c o w a n iu )  na szersze t ło  ro z w o ju  g o s p o d a r ­

czego  z a k o ń c z y ło  te n  e ta p  p ra c y .

N a s tę p n ie  o p ra c o w a ł L a n d a u  s k ła d  z a w o d o w y  lu d n o ś c i P o ls k i 

ja k o  p o d s ta w ę  b a d a n ia  s t ru k tu ry  g o s p o d a rc z e j — d a ją c  je d y n ą  p o ­
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w ażną p ró b ę  s y n te ty c z n e g o  u ję c ia  s p o łe c z n o -g o s p o d a rc z e j s t ro n y  

w y n ik ó w  sp isu  lu d n o ś c i z r. 1921. M a ją c  zb a d a n ą  s tru k tu rę  s p o łe ­

cze ń s tw a  p o ls k ie g o , o ra z  o sza co w a n e  p rz e d te m  d o c h o d y  k a ż d e j 

z je g o  k la s  z d o c h o d a m i p ra c o w n ik ó w  n a je m n y c h  na cze le , a ro z ­

p o rz ą d z a ją c  u s ta lo n y m i u p rz e d n io  w s k a ź n ik a m i, ś w ia d c z ą c y m i 

o p o z io m ie  k o n s u m c ji ka żd e j z k las  — p o k u s ił s ię  L a n d a u  w raz  

z M ic h a łe m  K a le c k im  o o sza co w a n ie  d o c h o d u  s p o łe c z n e g o  p o l­

s k ie g o  w  r. 1929, c z y li w  s z c z y to w y m  m o m e n c ie  k o n iu n k tu r y  g o ­

s p o d a rc z e j.

N a w y b u c h ły  w m ię d z y c z a s ie  k ry z y s  ś w ia to w y  za re a g o w a ł L a n d a u  

n a ty c h m ia s t, w c h o d z ą c  w  n a s tę p n y  e ta p  sw e j p ra c y  n a u k o w e j. B a ­

d a n ia  n ad  s to p ą  ż y c io w ą  lu d n o ś c i d z ie ln ic  ro b o tn ic z y c h  W a rsza w y , 

p ro w a d z o n e  n a jb a rd z ie j p re c y z y jn y m i m e to d a m i — z a s tą p iły  p o ­

p rz e d n ie  b a d a n ia  nad  d o c h o d a m i z p ra cy  n a je m n e j. W ś la d  za b a ­

d a n ia m i nad s to p ą  życ io w ą  b e z ro b o tn y c h  p o sz ło , w y k o n a n e  z n ó w  

w s p ó ln ie  z M ic h a łe m  K a le c k im , s z a c u n k o w e  u s ta le n ie  w ie lk o ś c i 

d o c h o d u  s p o łe c z n e g o  w P o lsce  w  r, 1933, t. zn. w  n a jn iż s z y m  

p u n k c ie  fa l i  k o n iu n k tu ra ln e j,  p o łą c z o n e  z u s ta le n ie m  zasad p e r io ­

d y c z n y c h  b a d a ń  nad  z m ia n a m i g lo b a ln e j w y s o k o ś c i p o ls k ie g o  d o ­

c h o d u  s p o łe c z n e g o .

P rzechodząc  p la n o w o  od  e tapu  do  e ta p u  — za ją ł s ię  n a s tę p n ie  

L a n d a u  rz u to w a n ie m  w y n ik ó w  sw e j p ra c y  d o ty c h c z a s o w e j na ska lę  

m ię d z y n a ro d o w ą . W  te n  s p o s ó b  p o w s ta ła  tu ż  p rze d  w o jn ą  ks ią żka : 

„G o s p o d a rk a  św ia to w a . P ro d u k c ja  i d o c h ó d  s p o łe c z n y  w  lic z b a c h " .  

D o c h ó d  s p o łe c z n y  P o ls k i p o ró w n a n y  z o s ta ł z d o c h o d a m i in n y c h  

p a ń s tw , w s z y s tk ie  s p o łe cze ń s tw a  „u m ie js c o w io n o  w e d łu g  ska li d o ­

s trz e g a n e g o  ro z w o ju "  (s ło w a  L . K rz y w ic k ie g o  z p rz e d m o w y ) .

N ie za le żn ie  o d  s c h a ra k te ry z o w a n e j w yże j in d y w id u a ln e j d z ia ła l­

n ośc i n a u k o w e j —  ro z w ija ł L a n d a u  o ż y w io n ą  a k ty w n o ś ć  w  sze regu  

z b io ro w y c h  p rze d s ię w z ię ć  n a u k o w y c h , do  k tó ry c h  p rz y w ią z y w a ł 

b a rd z o  w ie lk ą  w agę, częs to  je  in ic jo w a ł,  a n a jc z ę ś c ie j s ta w a ł s ię  

ic h  „k ie ro w n ik ie m  n a u k o w y m . W c h o d z ą  tu  w  g rę  p rze d e  w s z y s tk im  

w y d a n e  tu ż  p rzed  w o jn ą  k s ią ż k i: „M ło d z ie ż  s ięga  p o  p ra c ę "  i „B e z ­

ro b o c ie  w ś ró d  c h ło p ó w " ,  o raz  w y k o ń c z o n a , lecz n ie w y d a n a  ju ż  

p ra ca  o e m ig ra c ji s e z o n o w e j. P ie rw sza  zw łaszcza  z ty c h  p ra c , b ę ­

dąca o ry g in a ln y m  z e s ta w ie n ie m  a n a liz y  nasze j s t r u k tu r y  d e m o g ra ­

f ic z n e j z a n a liz ą  s t r u k tu r y  g o s p o d a rc z e j i c y k lu  k u n iu n k tu ra ln e g o — 

o d e g ra ła  w życ iu  p o ls k im  dużą ro lę , u ś w ia d a m ia ją c  s to ją c e  p rzed
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P o lską  n ie b e z p ie c z e ń s tw o  m a s o w e g o  a n ie z a le ż n e g o  o d  k o n iu n k tu r y  

b e z ro b o c ia  w  c h w il i ,  g d y  na  ry n e k  p racy  zaczną  w k ra cza ć  n a jl ic z ­

n ie js z e  ro c z n ik i m ło d z ie ż y  (u ro d z o n e  w  la ta c h  1925 — 1929).

T rze b a  b o w ie m  p a m ię ta ć , że tw ó rc z o ś c i n a u k o w e j L a n d a u a  n ie  

z ro z u m ie  s ię , je ś li s ię  n ie  u w z g lę d n i,  że b y ł o n  s o c ja lis tą  i c z ło n ­

k ie m  p a r t i i  s o c ja lis ty c z n e j. P race  je g o  m ia ły  b y ć  w y ra z e m  w o li 

w a lk i o  w o ln o ś ć  o d  n ę d z y  i ró w n o ś ć  w ś ró d  lu d z i lu b  c o n a jm n ie j 

p rz y g o to w y w a n ie m  d o  te j w a lk i o rę ża . G d y  je g o  p ra ce  p o c z ą tk o w e  

u p la s ty c z n iły  z rz a d k ą  ja s k ra w o ś c ią  s to p ie ń  u p rz y w ile jo w a n ia  s p o ­

łe czn e g o  k la s  p o s ia d a ją c y c h , to  ks ią żka  o g o sp o d a rc e  ś w ia to w e j, 

ja k  żadna in n a  u p la s ty c z n iła  n ie w s p ó łm ie rn o ś ć , is tn ie ją c ą  m ię d zy  

s p o łe c z e ń s tw a m i-p a r ia s a m i a s p o łe c z e ń s tw a m i-p o s ia d a c z a m i. F\ za 

g łó w n e  o s ią g n ię c ie  „G o s p o d a rk i ś w ia to w e j"  L u d w ik  K rz y w ic k i 

w  p rz e d m o w ie  do  n ie j u zn a je  p rz e p ro w a d z o n y  w  n ie j d o w ó d  tezy, 

że k ra je  m ło d e g o  k a p ita l iz m u  m uszą  o g lą d a ć  s ię  za n o w e m i d rc  

g a m i, a w ię c  zw racać  s ię  k u  u n ie z a le ż n ie n iu  s ie b ie  o d  m e c h a n iz m u  

g o s p o d a rk i k a p ita lis ty c z n e j i k u  g o s p o d a rc e  p la n o w e j.

Z g o d n ie  ze sw ą id e o lo g ią  z c h w ilą  w y b u c h u  w o jn y  s ta n ą ł Land a u  

o d  razu  d o  p ra cy , o d d a ją c  je j w s z y s tk ie  swe s iły  i z ca łą  ce ch u ją cą  

go  p o w a g ą . E k o n o m ic z n a  w ie d z a  je g o  p o trz e b n a  b y ła  ta k  p a r t i i ,  

d o  k tó re j n a le ża ł, ja k  i c z y n n ik o m  w o js k o w y m , o rg a n iz u ją c y m  

p ie rw o c in y  w a lk i z o k u p a n te m . S łu ży ł n ią  ró w n ie ż  p o u fn ie  i ja w n y m  

in s ty tu c jo m  s p o łe c z n y m , ja k  „S p o łe m " ,  SKSS, RG O . B ra ł u d z ia ł 

w p ra c y  o ś w ia to w e j, n ie  c o fa ją c  s ię  p rz e d  w y k ła d a m i na k o m p le ­

ta c h , a p rze d e  w s z y s tk im  p rzez n a p is a n ie  ś w ie tn e j b ro s z u ry  d la  

s a m o u k ó w  p. t. „K a p ita l iz m "  (d ru k o w a n e  k o n s p ira c y jn ie  p o d  pse ­

u d o n im e m  „W . L ip s k i" ) .

N a jw ię c e j w a g i p rz y w ią z y w a ł L a n d a u  d o  p ro w a d z o n y c h  p o d  s w o im  

k ie ru n k ie m  z b io ro w y c h  p ra c  b a d a w c z y c h . N a jw a ż n ie js z e  z n ic h  — 

to  p o d ję te  p rze z  ta jn ie  d z ia ła ją c y  In s ty tu t  G o s p o d a rs tw a  S p o łe c z ­

n e g o  b a d a n ia  b u d ż e tó w  d o m o w y c h . B a d a n ia  te  p rz e p ro w a d z ił 1GS 

w o p a rc iu  p rz e d e  w s z y s tk im  o te n  z e sp ó ł ro d z in  ro b o tn ic z y c h , 

k tó ry  b y ł o b ję ty  je g o  b a d a n ia m i p rz e d w o je n n y m i. N ie z w y k ło ś ć  

te g o  ro d z a ju  b a d a ń , p ro w a d z o n y c h  w  w a ru n k a c h  p e łn e j k o n s p ira c ji 

i w y ją tk o w a  d o n io s ło ś ć  ic h  w y n ik ó w  — z ro z u m ia ła  je s t  ła tw o  d la  

k a ż d e g o . O b o k  ty c h  z a s a d n ic z y c h  —  p ro w a d z ił L a n d a u  szereg in ­

n y c h  p ra c  z e s p o ło w y c h : p ra ce  n ad  p rz y g o to w a n ie m  n o w e j fo rm y  

d la  M a łe g o  R o c z n ik a  S ta ty s ty c z n e g o ,; b a d a n ie  rz e c z y w is ty c h  za ró b -
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k ó w  ro b o tn ik ó w  p rz e m y s ło w y c h , p ra ce  s e m in a ry jn e  nad  p ro b le m a m i 

g o s p o d a rk i p la n o w e j, p ra ce  n a d  p ro g ra m e m  p rz e b u d o w y  g o s p o - 

d a rcze j P o ls k i.

N ie z a le ż n ie  o d  im p re z  z b io ro w y c h  —  n ie  z a n ie d b y w a ł L a n d a u  

a n i na c h w ilą  in d y w id u a ln e j p ra c y  n a u k o w e j. Po z b a d a n iu  d o c h o d u  

s p o łe c z n e g o  P o ls k i, p o  rz u to w a n iu  s to s u n k ó w  p o ls k ic h  na  s k a lą  

m ię d z y n a ro d o w ą , p rz e s trz e n n ą  —  p rz y s z e d ł e ta p  trz e c i:  rz u to w a n ie  

na  s k a lą  czasu, b a d a n ie  ro z w o ju  g o s p o d a rc z e g o . R e z u lta te m  te g o  

b y ło  d z ie ło  je d y n e  w  s w o im  ro d z a ju : p ró b a  s y n te z y  ro z w o ju  s p o ­

łe c z n o -g o s p o d a rc z e g o  P o ls k i,  n a p is a n a  p rzez  e k o n o m is tą .

B y ła  to  o s ta tn ia  p ra ca  n a u k o w a  L a n d a u a . S yn te za  je g o  d o ś w ia d ­

czen ia  n a u k o w e g o  i n a jja s k ra w s z y  w y ra z  je g o  n a u k o w e g o  ś w ia to ­

p o g lą d u .

29.11.1944 L a n d a u  z o s ta ł za a re sz to w a n y . N a z a ju trz  z a b ito  je g o  żoną  

i có re czką .

W o je n n y  d o ro b e k  n a u k o w y  L a n d a u a , ż m a te r ia ła m i o  b u d ż e ta c h  

ro d z in n y c h  na cze le , w  w ią k s z o ś c i p rz e p a d ł. N ie lic z n e  o c a lo n e  

re s z tk i zo s ta n ą  — m ie jm y  n a d z ie ją  n ie d łu g o  —  w yd a n e .

WITOLD KULA



Janusz  Libicki

W o jc ie c h  Ja n u sz  L ib ic k i  u ro d z ił s ię  w  W a rsza w ie  d. 23.1V.1902 r. 

Po u k o ń c z e n iu  g im n a z ju m , w  ro k u  1920/21 o d b y ł s łużbę  w o js k o w ą , 

b io rą c  u d z ia ł w  w o jn ie  z R os ją , a n a s tę p n ie  p ra c o w a ł w  la tach  

1921— 1926 w  B a n k u  K re d y to w y m  w  W a rsza w ie , z a m ie rz a ją c  p o ­

ś w ię c ić  s ię  b a n k o w o ś c i.  Z e tk n ię c ie  s ię  z p ra k ty k ą  g o s p o d a rc z ą  

ro z b u d z iło  w  M im  je d n a k  z a in te re s o w a n ie  n a u k o w e , w s k u te k  czego 

z a p is a ł s ię  w 1926 r. na W y d z ia ł P ra w n y  U n iw e rs y te tu  J a g ie l lo ń ­

s k ie g o  w K ra k o w ie . Ju ż  p o d cza s  s tu d ió w  z a m iło w a n ia  s k ie ro w a ły  

G o p rze d e  w s z y s tk im  ku  e k o n o m ic e , a z d o ln o ś c i J e g o  z w ró c iły  

nań  uw agę p ro fe s o ró w . O d  1.IV .1929 r. d o  1 . IX . l931 r. b y ł s ta rs z y m  

a s y s te n te m  S e m in a r iu m  E k o n o m ic z n e g o  U. J . W  ro k u  1930 o g ło s ił 

a r ty k u ł „K lę s k a  u ro d z a ju "  w  p o z n a ń s k im  „R u c h u  P ra w n ic z y m  i E k o ­

n o m ic z n y m " ,  a w  cze rw cu  1931 r. u z y s k a ł d o k to r a t  p ra w  na p o d ­

s ta w ie  ro z p ra w y  „T e o re ty c z n e  p o d s ta w y  p o l i t y k i  b a n k ó w  e m is y j­

n y c h "  (K ra k ó w  1931, s tr . 115).

J a k o  s ty p e n d y s ta  fu n d a c ji R o c k e fe lle ra  b a w ił p rzez ro k  1932 do  

lis to p a d a  1933 r. na s tu d ia c h  w  S ta n a c h  Z je d n o c z o n y c h  A m . P ó łn . 

O d  1.X II.1933 r. o b ją ł z p o w ro te m  s ta n o w is k o  s ta rsze g o  a sys te n ta  

S e m in a r iu m  E k o n o m ic z n e g o  U. J . w  K ra k o w ie , lecz w k ró tc e  w y ­

je c h a ł p o n o w n ie  p rzy  p o m o c y  fu n d a c ji R o c k e fe l le ra  do  A n g li i  na 

s tu d ia  w  „ L o n d o n  S c h o o l o f  E c o n o m ic s " ,  gdz ie  b a w ił o d  lu te g o  

1935 r. aż d o  k o ń c a  te g o  ro k u . W  lu ty m  1936 r. h a b il i to w a ł s ię  

na W y d z ia le  P ra w n y m  U. J. z e k o n o m ik i  na p o d s ta w ie  ro z p ra w y  

„Z a ry s  te o r i i  k o s z tó w  p r o d u k c j i "  (K ra k ó w  1935). P raca  ta  p rz e d ­

s ta w iła  w  ja s n y  i ś c is ły  sp o só b  p o d s ta w y  n o w o c z e s n e j te o r i i  kosz 

tó w , s ta n o w ią c e j d o ro b e k  o s ta tn ic h  la t  ro z w o ju  e k o n o m ik i,  u z y ­

s k a n y  g łó w n ie  p rzy  p o m o c y  w p ro w a d z e n ia  d o  te g o  z a g a d n ie n ia
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a n a liz y  m a te m a ty c z n e j. H a b ilita c ja  z o s ta ła  n a s tę p n ie  w  ro k u  1937 

ro z s z e rz o n a  i na n a u kę  s k a rb o w o ś c i na p o d s ta w ie  ro z p ra w y  „G ra ­

n ice  o p o d a tk o w a n ia "  (K ra k ó w  1935 s tr . 49), w  k tó re j b a rd z o  g łę ­

b o k o  i w n ik l iw ie  z o s ta ły  p rz e d s ta w io n e  s p o s o b y  o c e n y  c ięża ru  

p o d a tk o w e g o  i z n a cze n ie  te g o  o s ta tn ie g o  d la  p ro d u k c j i  i k o n s u m c ji 

s p o łe c z e ń s tw a . W  ro k u  1935/37 p ro w a d z ił w y k ła d y  z le c o n e  na 

W y d z ia le  p ra w n y m  i W y d z ia le  r o ln ic z y m  U . J . o raz  w  W yższe j 

S z k o le  H a n d lo w e j w  K ra k o w ie .

W  1937 r. z o s ta ł p o w o ła n y  na U n iw e rs y te t  p o z n a ń s k i w  c h a ra k ­

te rze  z a s tę p c y  p ro fe s o ra  ska rb o w o ś c i i p ra w a  s k a rb o w e g o  na W y ­

d z ia le  p ra w n o  e k o n o m ic z n y m , na k tó ry m  to  s ta n o w is k u  w y k ła d a ł 

p rzez la ta  1937/38 i 1938/39. O g ło s ił w  ty m  czas ie  a r ty k u ł „S o m e  

co n se q u e n ce s  o f  d i f fe r e n t  in te rp re ta t io n s  o f  s u p p ly  c u rv e s “ w  k ra ­

k o w s k ic h  „E c o n o m ic  S tu d ie s "  (1936/111), o m a w ia ją c y  p e w n e  szcze ­

g ó ln e  z a g a d n ie n ie  te o r i i  k o s z tó w , a n a d to  ro z p ra w y  „F in a n s o w a n ie  

w y d a tk ó w  n a d z w y c z a jn y c h "  (E k o n o m is ta  1937/11) o ra z  „K o s z ty "  

(E n c y k lo p e d ia  N e u k  P o lity c z n y c h , T o m  III 1938).

P odczas m o b il iz a c ji w  1939 r. u d a ł s ię  ja k o  p o ru c z n ik  re ze rw y  

7 p u łk u  s trz e lc ó w  k o n n y c h  d o  k a d ry  p u łk u  w  K ra ś n ik u , a s ta m tą d  

z p u łk ie m  d a le j na w sch ó d , b io rą c  u d z ia ł w  w a lk a c h . D o s ta ł s ię  

d o  n ie w o li s o w ie c k ie j,  p rz e b y w a ł w  o b o z ie  je ń c ó w  w  K o z ie ls k i^  

N a zw isko  J e g o  f ig u je  na s p is ie  o f ia r  K a ty n ia . T a m  w ię c  p ra w d o p o ­

d o b n ie  z o s ta ł z a m o rd o w a n y .

B y ł n ie z w y k le  p ra w y m  i m iły m  w  o b e jś c iu  c z ło w ie k ie m  i s tą d  

c ie szy ł się p o w sze ch n ą  s y m p a tią ,  ta k  k o le g ó w  ja k  i m ło d z ie ż y . 

W y k ła d a ł d o s k o n a le , p o s ia d a ją c  w  w y s o k im  s to p n iu  z d o ln o ś c i p e ­

d a g o g ic z n e , ja k  i d a r  s p o k o jn e j,  ja s n e j i z a jm u ją c e j w y m o w y . P o ­

z o s ta w a ł w  k o n ta k c ie  z n a jś w ie ż s z y m i p o s tę p a m i e k o n o m ik i ,  k tó r e  

w ła ś n ie  w  o s ta tn ic h  la ta c h  p rze d  w o jn ą  b y ły  o lb rz y m ie . G ru n to w n e  

w y k s z ta łc e n ie  i z a m iło w a n ie  d o  te o re ty c z n e g o  m y ś le n ia  z a p e w n ia ły  

w y s o k i p o z io m  J e g o  p ra c o m  i p o z w a la ły  ż y w ić  ja k  n a jp ię k n ie js z e  

n a d z ie je  co  d o  J e g o  p rz ysz łe g o  ro z w o ju . N a u k o w e  w s p ó łż y c ie  

z N im  d a w a ło  s iln e  b o d ź c e  u m y s ło w e  i p o m o c  w s p ó łp ra c u ją c y m  

z n im  k o le g o m  i w o g ó le  p o z n a ń s k ie m u  ś ro d o w is k u  n a u k o w o - 

e k o n o m ic z n e m u , k tó re  też zachow a  J e g o  p o s ta ć  na  zaw sze w p a ­

m ię c i!
EDWARD THYLOR



Zygm unt Lim anom ski

Z y g m u n t L im a n o w s k i u ro d z ił s ię , ja k o  s y n , B o le s ła w a  L im a n o w ­

s k ie g o , w e  L w o w ie  w  1877 ro k u .

L w ó w  b y ł m ie js c e m  k ró tk o trw a łe g o  p o b y tu  ro d z ic ó w  Z. L im a ­

n o w s k ie g o . W ła d ze  a u s tr ia c k ie , u p ra w ia ją c e  w ów czas p o l i ty k ę  u g o d y  

w  s to s u n k u  d o  ca ra tu , p o d  n a c is k ie m  p o lic y jn y c h  w ła d z  ro s y js k ic h  

z m u s iły  B o le s ła w a  L im a n o w s k ie g o , b y łe g o  zes łańca  p o lity c z n e g o , 

do  o p u s z c z e n ia  L w o w a . Z y g m u n t l ic z y ł w te d y  p ó łto ra  ro k u . C ałe  

d z ie c iń s tw o . Z y g m u n ta  ‘ b y ło  z łą c z o n e  z> c ią g łą  tu ła c z k ą  O jca . 

R óżne m ia s ta  S z w a jc a r ii,  p ó ź n ie j F ra n c ji — o to  k o le jn e  e ta p y  te j 

w ę d ró w k i.  W  S z w a jc a r ji i F ra n c ji zaczyna  Z y g m u n t uczęszczać do  

s z k o ły  p o w s z e c h n e j; ja k o  k i lk o le tn i  c h ło p ie c  tra c i M a tk ę , W in c e n -  

ty n ę  z S z a rs k ic h . T ru d n e  w a ru n k i ż yc ia  o jca  o ra z  s tra ta  m a tk i w y ­

ro b i ły  w  m ło d y m  Z y g m u n c ie  s a m o d z ie ln o ś ć  i h a r t  n ie z b ę d n y  w w a lce  

ż y c io w e j.

J a k o  uczeń  s z k o ły  ś re d n ie j w ra ca  L im a n o w s k i d o  k ra ju  i w  K ra ­

k o w ie  uczęszcza d o  g im n a z ju m  św . A n n y . S tu d ia  w yższe  zaczyna  

w  ro k u  1893 na p o lite c h n ic e  w  Z u r ic h u . Ż y c ie  w  w ie lk im  ś r o d o w i­

sku  s tu d e n c k im , o b c o w a n ie  z lic z n ą  ta m te js z ą  k o lo n ią  p o ls k ą , 

w ś ró d  k tó re j b y ło  w ie lu  w y b itn y c h  p rz e d s ta w ic ie li nasze j e m ig ra c ji 

p o lity c z n e j b u d z i w  L im a n o w s k im  s iln e  z a in te re s o w a n ie  spo łe czn e .

T ra d y c je  p ra cy  O jca , k tó r y  m im o  ró ż n y c h  k o le i lo s u  n ie  p rz e ry ­

w a ł p ra c  p is a rs k ic h  p o ś w ię c o n y c h  z a ró w n o  id e o lo g i i  ru c h u  s o c ja li ­

s tyczn e g o , ja k  i je g o  a k tu a ln y m  p ro b le m o m , s tw a rz a ły  n ie w ą tp liw ie  

g łę b o k i g ru n t  d la  z a in te re s o w a ń  s p o łe c z n o -p o lity c z n y c h .

W  1901 ro k u  Z y g m u n t p o rz u c a  Z u r ic h  i p rz e n o s i s ię  d o  S zk o ły  

N a u k  P o lity c z n y c h  i S p o łe c z n y c h  w  B ru k s e li.  T a m  ju ż  n a w ią zu je  

ś c is ły  k o n ta k t  z ru c h e m  s o c ja lis ty c z n y m , w s tę p u ją c  d o  PPS.
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W  zw ią zku  z b u d z ą c y m  s ię  w  k ra ju  w rz e n ie m  re w o lu c y jn y m , u d a je  

s ię  d o  K o n g re s ó w k i, ja k o  e m is a r iu s z  P P S i p ra c u je  g łó w n ie  

w d z ie d z in ie  o rg a n iz a c ji ru c h u  z a w o d o w e g o . W arsza w a , Ł ó d ź , Z a ­

g łę b ie , K a lis z  — o to  k o le jn e  m ie js c a  d z ia ła ln o ś c i p o l ity c z n e j Z y ­

g m u n ta  L im a n o w s k ie g o .  Po z a ła m a n iu  s ię  ru c h u  re w o lu c y jn e g o  la t 

1904 — 1905 n ie  o m in ą ł L im a n o w s k ie g o  z w y k ły  lo s  d z ia ła c z y  re w o ­

lu c y jn y c h : w  1906 ro k u  z o s ta je  O n  a re s z to w a n y  p o d  fa łs z y w y m  n a ­

z w is k ie m  B ie ls k ie g o  i o s a d z o n y  za sw ą d z ia ła ln o ś ć  n a p rz ó d  w  IX  p a ­

w ilo n ie  C y ta d e li, n a s tę p n ie  w  tw ie rd z y  M o d liń s k ie j.  S ta ra n ia  o z w o l­

n ie n ie  Z y g m u n ta  L im a n o w s k ie g o  z w ię z ie n ia  p o  p e w n y m  czasie  

o d n o s z ą  s k u te k  p o z y ty w n y : z o s ta je  O n  w y p u s z c z o n y  na w o ln o ś ć , 

o trz y m u ją c  ró w n o c z e ś n ie  nakaz  o p u szcze n ia  g ra n ic  cesa rs tw a .

W y n is z c z o n y  tu ła c z k ą  la t  re w o lu c y jn e j d z ia ła ln o ś c i o ra z  w ię z ie ­

n ie m , L im a n o w s k i z a p a d ł p o w a ż n ie  na p łu ca  i za p o ra d ą  le ka rzy  

p rz e n ió s ł s ię  d o  Z a k o p a n e g o , g d z ie  z a ro b k o w a ł na  u trz y m a n ie  

le k c ja m i.  Tu  n a w ią z a ł, bądź  p o g łę b ił sw e k o n ta k ty  z sze re g ie m  n a ­

szych  w y b itn y c h  p is a rz y  i a r ty s tó w  ze S te fa n e m  Ż e ro m s k im  na 

czele. P rz yw ią za n ie  d o  T a tr , o p a r te  na w ro d z o n e j m iło ś c i p rz y ro d y , 

s ta ło  s ię  o d tą d  trw a ły m  e le m e n te m  życ ia  Z y g m u n ta  L im a n o w s k ie g o .

Z Z a k o p a n e g o  u d a ł s ię  L im a n o w s k i do  W ie d n ia , ab y  k o ń c z y ć  

ta m  sw e s tu d ia  p rz e rw a n e  przez u d z ia ł w  ru c h u  re w o lu c y jn y m . Tu 

zn ó w  je d n a k  s tu d ia  J e g o  p rz y b ie ra ją  n o w y  k ie r u n e k : z a in te re s o w a ­

n ia  c ią g n ą  G o ku  s ta ty s ty c e  te o re ty c z n e j i m a te m a ty c e  u b e z p ie ­

c z e n io w e j.

W  1913 r. ro k u  za czyn a  L im a n o w s k i d z ia ła ln o ś ć  s ta ty s ty k a  p ra ­

k ty c z n e g o  w  B iu rze  S ta ty s ty c z n y m  L w o w a . W y b u c h  w o jn y  ś w ia to ­

w e j i w s tą p ie n ie  d o  L e g io n ó w  p rz e ry w a ją  je d n a k  te  p race .

N ie d łu g i b y ł u d z ia ł L im a n o w s k ie g o  w  L e g io n a c h , g d z ie  s łu ż y ł 

w a r ty le r i i .  W  ro k u  1915, ja k o  c h o ry  na  p łu ca , z o s ta je  z w o ln io n y  

z w o js k a  i w raca  z n ó w  d o  Z a k o p a n e g o , a p o te m  d o  W ie d n ia  na 

s tu d ia . W  1916 ro k u  Z y g m u n t L im a n o w s k i p rz e n o s i s ię  d o  W a r ­

szaw y, g d z ie  o b e jm u je  s ta n o w is k o  k ie ro w n ik a  S ta ty s ty k i P o w sze ch ­

ne j D y re k c ji U b e zp ie cze ń  W z a je m n y c h  w  W a rsza w ie .

N ie d łu g o  p o  o b ję c iu  te g o  s ta n o w is k a  Z y g m u n t L im a n o w s k i r o z ­

p o c z y n a  w y k ła d y  s ta ty s ty k i w W yższe j S z k o le  H a n d lo w e j.

K a n c o w a  la ta  w o jn y  i p ie rw sze  la ta  O d ro d z o n e j P o ls k i s ta n o w ią  

o k re s  szcze g ó ln ie  in te n s y w n y c h  i p ło d n y c h  p ra c  Z y g m u n ta  L im a ­

n o w s k ie g o .
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W  P o w s z e c h n y m  Z a k ła d z ie  U b e zp ie cze ń  W z a je m n y c h  o rg a n iz u je  

O n  s ta ty s ty k ę , p rz e p ro w a d z a  s z e ro k ie  d o c h o d z e n ie  o szko d a ch  w o ­

je n n y c h  w  K ró le s tw ie  K o n g re s o w y m , z a k o ń c z o n e  o b s z e rn y m  d ru ­

k o w a n y m  o p ra c o w a n ie m  a n a lity c z n y m , — p o d e jm u je  p race  n a d  re ­

fo rm ą  ta r y fy  u b e z p ie c z e n io w e j, o p a rte  na  m e to d y c z n e j a n a liz ie  

s z k o d o w o ś c i.

C hcąc da ć  m o c n e  p o d s ta w y  s tu d iu m  s ta ty s ty k i te o re ty c z n e j,  d la  

k tó re j b ra k  n a m  b y ło  o p ra c o w a ń  o ry g in a ln y c h ,  Z. L im a n o w s k i p o ­

d e jm u je  ż m u d n ą  p racę  t łu m a c z e n ia  a n g ie ls k ie g o  p o d rę c z n ik a  s ta ­

ty s ty k i U d n y  G. Y u le ’a.

W  1920 ro k u  Z. L im a n o w s k i o b e jm u je  k ie ro w n ic tw o  W y d z ia łu  

S ta ty s ty c z n e g o  m . s t. W a rsza w y  i n a d a je  te j p ra c o w n i c h a ra k te r  

n o w o c z e s n e g o  b iu ra  s ta ty s ty c z n e g o : w y ty c z n y m i p ra c y  J e g o  w te j 

d z ie d z in ie  b y ły  d ą żen ia  d o  p o w ią z a n ia  p ra c  s ta ty s ty c z n y c h  z ży ­

w y m i p o trz e b a m i g o s p o d a rk i m ie js k ie j i o p a rc ie  ty c h  p rac  na m e ­

to d y c z n y m  d o ro b k u  m ie js k ic h  s ta ty s ty c z n y c h  b iu r  e u ro p e js k ic h .

G łę b o k ie  z a z n a jo m ie n ie  s ię  z p ro b le m a ty k ą  p ra c y  s a m o rzą d u  

w ie lk o m ie js k ie g o  nasuw a Z y g m u n to w i L im a n o w s k ie m u  m yś l o p o ­

trz e b ie  s tw o rz e n ia  p is m a  p o ś w ię c o n e g o  z a g a d n ie n io m  życ ia  W a r­

szaw y i p ra cy  s a m o rz ą d u  s to łe c z n e g o . W  1925 ro k u  u k a z u je  się  

p ie rw s z y  n u m e r m ie s ię c z n ik a  „K ro n ik a  W a rs z a w y " , in a u g u ru ją c y  

p is m o  s a m o rz ą d o w e  n ie z w y k le  w iz jo n e rs k im  a r ty k u łe m  S te fa n a  Ż e ­

ro m s k ie g o  „N o w a  W a rs z a w a ". O d  te g o  czasu, w  c ią g u  c z te rn a s tu  

la t, aż d o  w y b u c h u  w o jn y  ś w ia to w e j,  Z y g m u n t L im a n o w s k i k ie ru je -  

ty m  p is m e m , tw o rz ą c  z je g o  ro c z n ik ó w  c e n n y  z b ió r  ró ż n o s tro n n y c h  

o p ra c o w a ń , d o ty c z ą c y c h  ż y c ia  s to lic y  i g o s p o d a rk i s a m o rz ą d o w e j.

P ra ce  w  B iu rz e  S ta ty s ty c z n y m  i w y k ła d y  n ie  o d ry w a ją  Z. L im a ­

n o w s k ie g o  od  szersze j d z ia ła ln o ś c i na p o lu  s ta ty s ty k i.  W id z im y  go  

w  g ro n ie  z a ło ż y c ie li P o ls k ie g o  T o w a rzys tw a  S ta ty s ty c z n e g o , w  k t ó ­

ry m  o rg a n iz u je  i p ro w a d z i k w a r ta ln ik  „P rz e g lą d  S ta ty s ty c z n y " ,  w i­

d z im y  go  ta k  sa m o  na cze le  n a szych  s ta ty s ty k ó w  m ie js k ic h , ja k o  

p rz e w o d n ic z ą c e g o  z ja z d ó w  i o rg a n iz a to ra  w s p ó łp ra c y  p o ls k ic h  s ta ­

ty s ty c z n y c h  b iu r  w ie lk o m ie js k ic h .  C z y n n y  u d z ia ł b ie rz e  L im a n o w s k i 

w  z a ło ż e n iu  i p ra ca ch  p o ls k ie g o  In s ty tu tu  A k tu a r iu s z y .

P o z a ty m  Z. L im a n o w s k i u c ze s tn iczy  ró w n ie ż  w  d z ia ła ln o ś c i n a u ­

k o w e j s ta ty s ty k ó w  poza g ra n ic a m i k ra ju , ja k o  c z ło n e k  M ię d z y n a ­

ro d o w e g o  In s ty tu tu  S ta ty s ty c z n e g o  o ra z  ja k o  c z ło n e k  h o n o ro w y  

W ę g ie rs k ie g o  T o w a rz y s tw a  S ta ty s ty c z n e g o .
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W o jn a  w 1939 ro k u  za s ta je  L im a n o w s k ie g o  w  W a rsza w ie . P rze ­

b yw a  tu  O b ro n ę  M ia s ta , s ta ra ją c  s ię  z g ro n e m  m ło d s z y c h  s ta ty s ty k ó w  

o rg a n iz o w a ć  re je s tra c je  s ta ty s ty c z n e  na p o tr z e b y  S to łe c z n e g o  

K o m ite tu  S a m o p o m o c y  S p o łe c z n e j. W  la ta c h  n ie m ie c k ie j o k u p a c ji 

s ta ra  s ię  L im a n o w s k i z g ru p o w a ć  w y b itn ie js z y c h  s ta ty s ty k ó w  w a r ­

s za w sk ich  w  m ie js k im  b iu rz e  s ta ty s ty c z n y m , o raz  p ro w a d z ić  p race , 

k tó r e b y  m o g ły  być  u ży te czn e  d la  p o w o je n n e j w o ln e j g o s p o d a rk i 

m ie js k ie j.  R  o b o k  te g o  z c h w ilą , g d y  ro z p o c z y n a  swą n ie le g a ln ą  

d z ia ła ln o ś ć  W yższa  S zko ła  H a n d lo w a , u k ry ta  za s z y ld e m  le g a ln e j 

M ie js k ie j S z k o ły  H a n d lo w e j, L im a n o w s k i w ra ca  d o  p ra c y  p ro fe s o rs k ie j.

T ra w i G o  je d n a k  n ie u le c z a ln a  c h o ro b a . Z ap a d a  na s iła c h , p rz e ­

ła m u je  się, p ró b u je  p ra co w a ć  ze z w y k łą  in te n s y w n o ś c ią , a le  p o s tę p y  

c h o ro b y  w  tru d n y c h  w a ru n k a c h  w o je n n y c h  są b a rd z o  s z y b k ie . M ie 

tra c i d u ch a  i do  ko ń c a  w ie rz y  w o d z y s k a n ie  n ie p o d le g ło ś c i i w  p o ­

g ro m  N ie m ie c .

P rz y jd z ie  n ie w ą tp liw ie  czas na z ro b ie n ie  c a łe g o  b ila n s u  p ra c y  

Z y g m u n ta  L im a n o w s k ie g o  w e w s z y s tk ic h  d z ie d z in a c h , w  k tó ry c h  

ro z w ija ł swą d z ia ła ln o ś ć  o raz  na  w ła śc iw ą  je j oce n ę  fa c h o w ą . D z iś  

o g ra n ic z a m y  s ię  d o  k ró tk ie g o  ż y c io ry s u  i p rz y p o m n ie n ia  te j p ię k n e j 

p o s ta c i,  ja k ą  n ie w ą tp liw ie  b y ł Z y g m u n t L im a n o w s k i.

Z m a r ł d n ia  14. IV. 1943 r.

EDWARD STRZELECKI



Stefan M oszczeński

Z g ro n a  ż y ją c y c h  n a u k o w c ó w  u b y ł p ro f.  S te fa n  M o sz c z e ń s k i, 

c z ło n e k  w ie lo le tn i T o w a rz y s tw a  E k o n o m is tó w . N a u ka  e k o n o m ik i 

ro ln e j,  p o n io s ła  s tra tą  dużą , k tó rą  S z k o ła  G łó w n a  G o s p o d a rs tw a  

W ie js k ie g o  w  W a rsza w ie  szc z e g ó ln ie  o d c z u ła . Z m a r ł w  Ż e la z n e j, 

po w . S k ie rn ie w ic e , d n ia  10.V l l . l 946 r. w  m a ją tk u  S .G .G .W .

W s p o m n ie n ie  o ż y c iu  i p ra c a c h  n a u k o w y c h  ś. p. Z m a r łe g o  je s t 

tu ta j p o ż e g n a n ie m  c z ło n k a  T o w a rz y s tw a  i p o trz e b ą  se rca  ze s tro n y  

b lis k ic h  M u  na p o lu  u p ra w ia n e j n a u k i, w  szc z e g ó ln o ś c i c z ło n k ó w  

S e k c ji R o ln e j T o w a rz y s tw a , O d d z ia łu  w  W a rsza w ie .

*  *
*

S. M o s z c z e ń s k i, u ro d z o n y  24.V .1871 r. w m a ją tk u  B ro n is z e  p o d  

W arszaw ą, b y ł zw ią za n y  z ż y c ie m  n a u k o w y m  i n a u cza n ie m  w s to ­

lic y .  Po s tu d ia c h  ś re d n ic h , o d b y ty c h  w  K ra k o w ie  i po  z a w o d o w y c h  

s tu d ia c h  ro ln ic z y c h  w W ie d n iu , k tó r e  u k o ń c z y ł w  1893 r., o d d a ł 

s ię  p ra k ty c e  ro ln e j i je j  p o z o s ta w a ł d o  ro k u  1908 p ra w ie  c a łk o w ic ie  

o d d a n y . O  c a łk o w ity m  o d d a n iu  n ie  m o ż n a  d la te g o  m ó w ić , że 

z a jm o w a ły  G o, ja k o  r o ln ik a ,  m ie s z k a ją c e g o  o d  ro k u  1900 po d  

W arszaw ą , p ra ce  ó w cze sn e j S e k c ji R o ln e j p rz y  M u z e u m  P rze m ys łu  

i R o ln ic tw a . Z d o ln o ś ć  k ry ty c z n e g o  o ś w ie t la n ia  z a g a d n ie ń  p ra k ty k i 

ro ln e j p rz e ja w ia  s ię  w a r ty k u ła c h , p is a n y c h  w  ta m ty m  o k re s ie  do  

„G a z e ty  R o ln ic z e j" .

Z d e c y d o w a n e  p rz e s u n ię c ie  o d  p r a k ty k i ro ln e j d o  nauczan ia  

i te o r i i  n a s tą p iło  p rzy  o rg a n iz a c ji w yższe j u c z e ln i ro ln ic z o - le ś n ić z e j 

w  W arszaw ie . U cze ln ia  ta k a  p o w s ta w a ła  z in ic ja ty w y  i s iła m i s p o ­

łe c z e ń s tw a , p o w o ły w a n a  fo rm a ln ie  p rzez  T o w a rz y s tw o  K u rs ó w  

N a u k o w y c h . N a W y d z ia le  R o ln ic z y m  ty c h ż e  k u rs ó w  o b ją ł S. M o-



s z cze ń sk i w  r. 1908 w y k ła d y  fn a u k i Z a rz ą d u  g o s p o d a rs tw  ro ln y c h . 

O d tą d , aż do  o s ta tk a , h is to r ia  je g o  p ra c o w ite g o  ży c ia  je s t zw ią za n a  

z h is to r ią  S z k o ły  G łó w n e j G o s p o d a rs tw a  W ie js k ie g o . W  je j  ro z ­

m a ity c h  p o ś re d n ic h  fo rm a c h  o rg a n iz a c y jn y c h , w łą cza ją c  tu  ró w n ie ż  

o k u p a c y jn e  n a u cza n ie  ta jn e , p ro f.  S. M o szcze ń sk i b ra ł w y b itn y  

u d z ia ł, ja k o  w y k ła d o w c a  je d n e g o  z n a jis to tn ie js z y c h  p rz e d m io tó w , 

w ch o d z ą c y c h  w  s k ła d  p o d a w a n e j w ie d z y . R ó w n o cze śn ie  n ie  b ra k  

G o b y ło  w  p o z a s z k o ln e j d z ia ła ln o ś c i,  zw ią za n e j ze s ta n o w is k ie m  

p ro fe s o rs k im . C z ło n k o w s tw o  T o w . N a u k o w e g o  W a rs z a w s k ie g o , T o w . 

E k o n o m is tó w  i S ta ty s ty k ó w , In s ty tu tu  N a u k o w e j O rg a n iz a c ji,  d o ­

ra d z tw o  w M in is te rs tw a c h  S k a rb u , R e fo rm  R o ln y c h  i O ś w ia ty , 

u d z ia ł c z y n n y  w  z ja z d a c h  n a u k o w y c h  w  P o lsce  i za g ra n ic ą , są d o ­

w o d a m i J e g o  c z y n n e j, poza  n a u c z a n ie m , p o s ta w y .

*
★  *

O k ie ru n k u  p ra cy  n a u k o w e j Z m a rłe g o  z d e c y d o w a ły , ja k  sam  o t y m .  

n a p is a ł, z a p o trz e b o w a n ia  w y k ła d o w c y  na s tu d iu m  ro ln ic z y m . N ie  

zn a czy  to  je d n a k , że p is a ł p ra c e  ty p u  p o d rę c z n ik ó w . P race  J e g o  

z zasady o ry g in a ln e  są w y n ik ie m  p o g łę b ia n ia  o d c in k ó w , w y k ła d a n e j 

p rzez  s ie b ie  n a u k i.

W  sw o ich  e k o n o m ic z n y c h  p ra ca ch  n a u k o w y c h  w y b itn ie  p o d k re ś la  

w agę b a d a n ia  i o rg a n iz o w a n ia  g o s p o d a rs tw a  je d n o s tk o w e g o . N a j­

d o b itn ie j  zaznaczy ła  s ię  ta  p o s ta w a , p ry w a tn o -g o s p o d a rc z a , w  s tu  

d ia c h  na d  n a u k o w ą  o rg a n iz a c ją  i ra c jo n a liz a c ją  p ra c y  w  ro ln ic tw ie , 

d a le j w  s tu d ia c h  i w y p o w ie d z ia c h  p o ś w ię c o n y c h  z a g a d n ie n iu  in te n ­

s y w n o śc i g o s p o d a rs tw , w reszc ie  w  s tu d iu m , p o ś w ię c o n y m  za ­

g a d n ie n iu  p ło d o z m ia n u . P od  k ą te m  d o c e n ia n ia  te jż e  e k o n o ­

m ii p rz e d s ię b io rs tw a  m o ż n a  p a trz e ć  ró w n ie ż , p o m ija ją c  sam ą 

p o trz e b ę  w y k ła d u  i g ro m a d z e n ia  m a te r ia łó w  n a u k o w y c h , na 

lic z n e  p race , p o ś w ię c o n e  ra c h u n k o w o ś c i ro ln e j,  w  szc z e g ó ln o ś c i z b ie ­

ra n iu  i o p ra c o w y w a n iu  ty c h ż e  m a te r ja łó w  z g o s p o d a rs tw  ro ln y c h ,  

z a ró w n o  fo lw a rc z n y c h  ja k  i w ło ś c ia ń s k ic h .

Z a in te re s o w a n ie  w  z b ie ra n iu  s ta ty s ty c z n y c h  m a te r ia łó w  te jż e  ra ­

c h u n k o w o ś c i m a je d n a k  jeszcze  in n e  ź ró d ło  i a s p e k t. P rzez n ie  

w y b ie g a ła  Je g o  m yś l ba d a w cza  ró w n ie ż  ku  z a g a d n ie n io m  o g ó ln y m  

e k o n o m ii p o lity c z n e j i p o l i t y k i  a g ra rn e j o ra z  p rzez  n ie  szła k u  ś c i­

s łe j m a te m a ty c z n e j fo r m ie  u jm o w a n ia  z a g a d n ie ń .
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C h ę c ią  w p ro w a d z e n ia  m e to d  ś c is ły c h  i d o c e n ie n ie m  w a r to ś c i 

l ic z b y  w  d o w o d z e n iu  t łu m a c z ą  s ię  te ż  k o n k re tn e  p ra ce  P ro fe s o ra  

z z a k re s u  za s to s o w a ń  s ta ty s ty k i m a te m a ty c z n e j w  e k o n o m ic e  g o ­

s p o d a rs tw . Z a in te re s o w a n ia  J e g o  są ró w n o le g łe  z p ró b a m i, p o d e j­

m o w a n y m i na  ty m ż e  m e to d y c z n ie  n o w y m  o d c in k u  p rzez  u c z o n y c h  

a m e ry k a ń s k ic h  i ro s y js k ic h . N a jm n ie j ro z w ija ła  te n  o d c in e k  n a u ka  

n ie m ie c k a , k tó r e j P ro fe s o r, n ie  ty lk o  na  ty m , a le  z re sz tą  na ró ż ­

n ych  in n y c h  o d c in k a c h  n ie  b y ł o d tw ó rc ą  an i n a ś la d o w cą , ja k k o l ­

w ie k  ta k  ła tw o  b y ło  P o la k o w i p ó jś ć  p o  te j l in i i ,  z ra c ji n a jła tw ie j 

d o s tę p n e j i o b f i t e j  l i te ra tu r y .

D o  p ra c  o ty p ie  p o d rę c z n ik ó w , z o s ta w ia ją c y c h  ró w n o c z e ś n ie  

ś la d  je g o  w s p ó łp ra c y  w  z a k re s ie  p o trz e b  p a ń s tw o w y c h  ^ M in is te rs tw  

R e fo rm  R o ln y c h  i S k a rb u ) na le ży  J e g o  o p ra c o w a n ie  na te m a t 

m e to d  w y c e n y  g ru n tó w  i p o s ia d ło ś c i z ie m s k ic h . Z o s ta w ił ró w n ie ż  

w  rę k o p is ie  p o d rę c z n ik  s tu d iu m  na te m a t ra c h u n k o w o ś c i ro ln e j.

*  \ #
• #

S. M o s z c z e ń s k i p is a ł d o  o s ta tk a . P ie rw szy  J e g o  rę k o p is  b y ł 

d ru k o w a n y , ja k o  a r ty k u ł fa c h o w y  w  ro k u  1893, o s ta tn i w  fo rm ie  

p rz e d m o w y  d o  je d n e j z p ra c  d o k to ra n c k ic h  w  ro k u  1946. Z  g ó rą  

p ó ł w ie k u , z a c h o w u ją c  żyw ość u m y s łu  i ja s n o ś ć  w y ra ża n e g o  sądu , 

p ra c o w a ł je g o  u m y s ł. J e g o  o s o b is te  z a le ty , ja k o  c z ło w ie k a , za p is a ły  

G o  ja k  n a jle p ie j w  s e rc a c h  lu d z i, a J e g o  u m y s ł z a p isa ł i m a  k a r tę  

w  nauce , k tó rą  s ię  z a jm o w a ł.
DR F. DZIEDZIC



Ks. A ntoni Roszkoiuski

u r o d z i ł  s ię  w  Ż a rn o w ie  w  w o j.  k ie le c k im  d. 7. 8. 1894 r. Po 

u k o ń c z e n iu  g im n a z ju m  w s tą p ił d o  S e m in a r iu m  D u c h o w n e g o  w S a n ­

d o m ie rz u , a po  u z y s k a n iu  św ięceń  k a p ła ń s k ic h  ro z p o c z ą ł w  1920 r. 

s tu d ia  na w y d z ia le  p ra w n o  e k o n o m ic z n y m  G. P., u w ie ń c z o n e  d n ia  

31. 3. 1923 s to p n ie m  m a g is tra  n a u k  e k o n o m ic z n o  p o lity c z n y c h . 

D o k to ra t n a u k  e k o n o m ic z n y c h  i p o lity c z n y c h  u z y s k a ł na G. P. d n ia  

13. 2. 1924 na p o d s ta w ie  ro z p ra w y  „P o g lą d y  sp o łe czn e  i e k o n o ­

m ic z n e  A u g u s ta  C ie s z k o w s k ie g o "  (P o z n a ń  1923, s tr . 166), w  k tó r e j  

z a n a liz o w a ł b liż e j n ie z n a n ą  d o ty c h c z a s  za le żn o ść  te g o  m y ś lic ie la  o d  

u to p ijn y c h  s o c ja lis tó w  fra n c u s k ic h , w  s z c z e g ó ln o ś c i o d „ S a in t - S im o n ’a 

i F o u rr ie F a * . P ro w a d zą c  d a le j s tu d ia , d . 30. 3. 1926 ro k u  u zyska ł 

d o d a tk o w o  na G n iw e rs y te c ie  P o z n a ń s k im  s to p ie ń  m a g is tra  

p raw a.

O d  1924 r. b y ł ró w n o c z e ś n ie  p ro fe s o re m  n a u k  s p o łe c z n y c h  

w  S e m in a r iu m  D u c h o w n y m  w  Ł o d z i.  K i lk a k r o tn ie  o d b y ł p o d ró ż e  

n a u k o w e  d o  W ło c h  i F ra n c ji,  w  c ią g u  k tó ry c h  z a p o z n a ł s ię  d o k ła ­

d n ie  z ru c h e m  s p o łe c z n y m , s zcze g ó ln ie  k a to l ic k im ,  w  ty c h  k ra ja c h . 

O w o c e m  je g o  z a in te re s o w a ń  s p o łe c z n y c h  w  ty m  czas ie  b y ły  d r o b ­

n ie js z e  p ra ce , ja k  „N a c z e ln a  Izba G o sp o d a rcza  w  P o ls c e  i z a g ra n ic ą *  

(Ł ó d ź  1928, s tr .  9 7 ); „Ś w ia to w a  o rg a n iz a c ja  r o b o tn ik ó w  c h rz e ś c i­

ja ń s k ic h "  (W ło c ła w e k , 1929, s tr .  11 ); „ A k c ja  k a to lic k a  w e W ło sze ch , 

B e lg i i ,  H o la n d ii,  F ra n c ji i P o ls c e *  (Ł ó d ź  1930, s tr .  5 8 ); „R o la  Se-; 

k re ta r ia tu  D ie c e z ja ln e g o  w  A k c j i  K a to l ic k ie j*  (Ł ó d ź  1930, s tr . 16). 

„R o la  k o ś c io ła  w  ro z w ią z a n iu  k w e s t ji s p o łe c z n e j*  i „Z a d a n ie  p a ń ­

s tw a  w  ro z w ią z a n iu  k w e s t j i  s p o łe c z n e j*  w  z b io ro w y m  w y d a w n ic tw ie  

jR e ru m  N o v a ru m  w o b e c  p o s tu la tó w  d o b y  o b e c n e j*  (W ło c ła w e k  

1931); o g ło s ił n a d to  w ię kszą  p ra cę  o c h a ra k te rz e  a n a lity c z n o *h is to ­

ry c z n y m  „K a to lic y z m  s p o łe c z n y *  (P o zn a ń  1932, s tr . 204).
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H a b il i to w a ł siej z e k o n o m ik i  na  W y d z ia le  p ra w n o -e k o n o m ic z n y m  

U. P. w 1933 r. na p o d s ta w ie  p ra c y : „K o rp o ra c jo n iz m  k a to l ic k i* ' 

(P o zn a ń  1932, s tr . 303). P raca  ta  w  s p o s ó b  g ru n to w n y  i w n ik l iw y  

p rz e p ro w a d z iła  a n a liz ę  te o re ty c z n o -e k o n o m ic ż n ą  te n d e n c j ik o r p o r a -  

c jo n iz m u , zw ra ca ją c  t ra fn ie  u w agę  na je g o  z a le ty  i w a d y  o raz na 

w y n ik a ją c e  z n ie g o  n ie u ś w ia d a m ia n e  p rz e w a ż n ie  k o n s e k w e n c je  go- 

s p o d a rc z o -u s tro jo w e . O d  te g o  czasu w  la ta c h  1934— 1938 p ro w a ­

d z ił s ta le  na s tu d iu m  e k o n o m ic z n o -p o lity c z n y m  w y d z ia łu  p ra w n o - 

e k o n o m ic z n e g o  U. P. w y k ła d y  z le co n e  z za k re su  p o l i t y k i  s p o łe c z n e j, 

g łó w n ie  o u b e z p ie c z e n ia c h  s p o łe c z n y c h .

W  1938 r. z o s ta ł m ia n o w a n y  n a d z w y c z a jn y m  p ro fe s o re m  e k o n o ­

m ik i i p o l i t y k i  e k o n o m ic z n e j w  A k a d e m ii H a n d lo w e j w  P o z n a n iu , 

a ró w n ie ż  w ó w cza s  ro z p o c z ą ł z le c o n e  w y k ła d y  z e k o n o m ik i  na 

O d d z ia le  W o ln e j W s z e c h n ic y  w Ł o d z i.  N ie  us ta jąc  w  p ra c y  n a u k o ­

w e j, o g ło s ił w ty m  czasie  ro z p ra w y  „G o s p o d a rk a  p la n o w a  i je j  

ro d z a je "  (E k o n o m is ta  1935, T. III), „C h rz e ś c ija ń s k ie  k ie ru n k i s p o ­

łe c z n o -g o s p o d a rc z e "  (E n c y k lo p e d ia  N a u k  P o lity c z n y c h  T. I. 1936) 

o ra z  k ilk a  a r ty k u łó w .

Z a szczyczo n y  g o d n o ś c ią  k a n o n ic k ą , p o z o s ta w a ł od  1937 r. p r o ­

b o szcze m  w  Z g ie rzu . W  p ie rw s z y c h  d n ia c h  w o jn y  w  d ro d z e  ze 

Z g ie rz a  d o  W a rsza w y  z g in ą ł o d  b o m b y  n ie m ie c k ie j na szos ie  n ie ­

d a le k o  B a b s k a  w d. 6 czy 7 w rze śn ia  1939 r.

B y ł p o w a ż n y m , p e łn y m  za p a łu  p ra c o w n ik ie m  n a u k o w y m , s u m ie n ­

n y m  i g o r liw y m  p e d a g o g ie m  i w y k ła d o w c ą , szcze rym  p rz y ja c ie le m  

m ło d z ie ż y . O dsze d ł w  s ile  m ę s k ie g o  w ie k u , zo s ta w ia ją c  p o w a żn y  

d o ro b e k  n a u k o w y . Lecz o d s z e d ł p ra w ie  w  p e łn i p o g łę b ia ją c e g o  s ię  

w c iąż  n a u k o w e g o  ro z w o ju , k tó re g o  re z u lta te m , p rz y  w ie lk ie j J e g o  

p ra c o w ito ś c i,  b y łb y  z p e w n o ś c ią  szereg- jeszcze  d z ie ł, s ta n o w ią c y c h  

t rw a ły  w k ła d  d o  p o ls k ie j n a u k i e k o n o m ik i,  s z c z e g ó ln ie  w  z a k re s ie  

ro z d z ia łu  d o c h o d u  s p o łe c z n e g o , u s tro ju  g o s p o d a rc z e g o  i p o l i t y k i  

s p o łe c z n e j, w  k tó ry c h  to  d z ie d z in a c h  s ię  s p e c ja liz o w a ł.

EDWARD TAYLOR
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Ś. p. p ro f.  R o m a n  R y b a rs k i u ro d z ił s ię  3 /V II*1 8 8 7  r. w Z a to rz e  

w w o j. K ra k o w s k im . W y n ió s ł o n  z d o m u  — o lic z n y m  ro d z e ń s tw ie —  

tę żyzn ę  fiz y c z n ę , k tó ra  m u  ta k  ś w ie tn ie  s łu ży ła  d o  re a liz a c ji z a m ie ­

rzeń , b y ła  je d n y m  z w a ru n k ó w  J e g o  n a tu ra ln e j p ra c o w ito ś c i,  p o g o d y  

i o p ty m iz m u . A k ty w n o ś ć  je g o  b y ła  o d  n a jm ło d s z y c h  la t  w p ro s t 

z d u m ie w a ją ca . U m ia ł łą czyć  ró ż n o ro d n e  za ję c ia  i p ro w a d z ić  r ó w n o ­

cześn ie  w ie le  p rac ; n ie  m ia ł w  s o b ie  n ic  z te g o , co  s ię  nazyw a  

»P im p r o d u c t iv i te  s la v e “ . B y ł c z ło w ie k ie m  m y ś li i czynu  za ra ze m : 

n ie z m o rd o w a n e j, s z y b k ie j p ra cy , k tó r e j też  w y n ik  p o z o s ta w ił o g ro m n y  

w n a jro z m a its z y c h  d z ie d z in a c h .

S tu d ia  w yższe u k o ń c z y ł s to s u n k o w o  w cześn ie , uzysku ją c  d o k to ra t  

na U n iw e rs y te c ie  J a g ie l lo ń s k im  w  1910 r.; m a ją c  la t  26 h a b ilito w a ł 

s ię  ta m że , a p a rę  la t  p ó ź n ie j z o s ta ł p ro fe s o re m  s k a rb o w o ś c i (1917 r .)  

W  1924 r. b y ł p o w o ła n y  na k a te d rę  te g o ż  p rz e d m io tu  na W y d z ia le  

P raw a U n iw e rs y te tu  W a rsza w sk ie g o , z k tó r y m  ju ż  b y ł zw iązany  do  

k o ń c a  życ ia . W y k ła d a ł te kże  na P o lite c h n ic e  W a rs z a w s k ie j.

P raca n a u ko w a  ś. p. p ro f.  R y b a rs k ie g o  ro z w ija ła  s ię  w  trz e c h  k ie ­

ru n k a c h , śc iś le  z resztą  zw ią za n ych  ze sobą  i w z a je m n ie  s ię  u z u p e łn ia ­

ją c y c h : e k o n o m ii p o lity c z n e j,  h is to r i i  g o s p o d a rc z e j i s k a rb o w o ś c i. 

W  d z ie d z in ie  e k o n o m ii u zn a je  p o trz e b ę  i z n a cze n ie  te o r i i ,  w y c h o ­

dzącej z za ło ż e n ia  ra c jo n a ln e g o  d z ia ła n ia  g o s p o d a rc z e g o . P race 

3 ta n le y ’a J e v o n s a , K a ro la  M e n g e ra  i L e o n a  W a lra sa  s ta n o w ią  w e d łu g  

R yb a rs k ie g o  „p u n k t  z w ro tn y  w  naszej n a u c e " . O zn a c z a ją  o n e  na-* 

w ró t  d o  b a d a ń  te o re ty c z n o  —  e k o n o m ic z n y c h , a za ra ze m  g ru n to w n e  

u le p sze n ie  ich  m e to d . A le  n ie  k o ń c z y  ty lk o  na a b s tra k c y jn y m  

b a d a n iu , w id z i p e łn ię  r w s z e c h s tro n n o ś ć  życ ia , o g ra n ic z e n ia  i k o m -  

l ik a c je  w y n ik a ją c e  ze zw ycza jó w , p ra w a , p o d s ta w  u s tro jo w y c h , w ie rze ń
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p s y c h o lo g ii je d n o s te k  lu b  g ru p  g o s p o d a rc z y c h . T eoria  o p ie ra  sie 

na ró ż n o ro d n y m  i b o g a ty m  m a te r ia le  fa k ty c z n y m , k tó ry  s łuży  ja k o  

s p ra w d z ia n  je j p ra w d z iw o ś c i.

T a k ie  p o jm o w a n ie  e k o n o m ii z n a jd u je  s w ó j w y ra z  w  ró ż n y c h  p ra ­

cach  R y b a rs k ie g o , zw łaszcza z n a tu ry  rzeczy w  „S y s te m ie  e k o n o m ii 

p o l i ty c z n e j"  i to  ju ż  w  sa m e j je g o  b u d o w ie  i p o d z ia le  na 3 części 

( to m y ) .  T o m  I o b e jm u je  „R o z w ó j życ ia  g o s p o d a rc z e g o  i id e i i  g o s p o ­

d a rc z y c h "  (1924 r.), to m  11: „T e o r ię  g o s p o d a rs tw a  s p o łe c z n e g o ” —  

m o że  n ie c o  za m a ło  ro z w in ię tą  — (1930  r ), to m  Iii: „P s y c h o lo g ię  

s p o łe c z n o  g o s p o d a rc z ą " .  Ten o s ta tn i to m  o zn a c z n y c h  ro z m ia ra c h  

(s tr . 341), k tó r y  u kaza ł s ię  p rze d  sa m ą , w o jn ą , je s t o ry g in a ln ą  

n o w o ś c ią  w  l i te ra tu rz e  p o ls k ie j,  a n a w e t w  p e w n e j m ie rz e  i w  l i t e ­

ra tu rz e  ś w ia to w e j (c h o ć  są ta m  p race  z d z ie d z in y  p s y c h o lo g ii 

g o s p o d a rc z e j np . G. T a rd e ’a, a le  n ie  s ta n o w ią  części c a łe g o  s y s te m u ). 

W  ks ią żce  te j z a ,m u je  R y b a rs k i o d m ie n n e  s ta n o w is k o  n iż  szko ła  

p s y c h o lo g ic z n a  a u s tr ia c k a , k tó r e j za rzuca  b a d a n ia  p s y c h o lo g ii 

i d z ia ła n ia  a b s tra k c y jn y c h  je d n o s te k  e k o n o m ic z n y c h , co  w  rze czy ­

w is to ś c i m a m a ło  w s p ó ln e g o  z p s y c h o lo g ią . Sam  s ta ra  s ię  u c h w y c ić  

żyw e g o  c z ło w ie k a , c z ło n k a  k o n k re tn e g o  sp o łe cze ń s tw a , — c z ło w ie k a , 

t ra k to w a n e g o  ja k o  ca ło ść  w raz  z je g o  m o ty w a m i d z ia ła n ia  „p o z a -  

g o s p o d a rc z e g o " , t. j.  in d y w id u a ln y m i i s p o łe c z n y m i o g ra n ic z e n ia m i 

„ c z y s te g o "  m o ty w u  g o s p o d a rc z e g o . J e s t to  sz c z e g ó ln ie  w ażne , je ś li 

ch ce  s ię  z ro z u m ie ć  o d  cze g o  za leży w ię ź  ró ż n y c h  g o s p o d a rs tw  

o ra z  ró w n o w a g a  sp o łe czn a .

In n e  p ra ce  e k o n o m ic z n e  R y b a rs k ie g o  w ska zu ją  na J e g o  n ie  ty lk o  

te o re ty c z n e  a le  ta k ż e  i s p o łe c z n e  z a in te re s o w a n ia . W ś ró d  n ic h  na ­

leży n a jp ie rw  w y m ie n ić  w czesną  p ra cę , w y d a n ą  w  1912 r., p. t. 

„N a u k a  o p o d m io c ie  g o s p o d a rs tw a  s p o łe c z n e g o ". W y k a z u je  w  n ie j 

a u to r  w  c ie k a w y  s p o s ó b , ja k  p rz y ję c ie  d e m o k ra ty c z n e g o  z a ło ż e n ia , 

iż  w szyscy  lu d z ie  —  z a ró w n o  p rz e d s ię b io rc y , ja k  i r o b o tn ic y  — sa 

p o d m io ta m i g o s p o d a rs tw a  sp o łe c z n e g o , w p ły n ę ło  na ro z w ó j te o r i ; 

e k o n o m ii.  Z  in n y c h  p ra c  z te j d z ie d z in y  w y m ie n im y  jeszcze: „ W a r ­

to ś ć  w y m ie n n a  ja k o  m ia ra  b o g a c tw a "  (1914  r.), o ra z  „W a r to ś ć  

K a p ita ł i D o c h ó d  (1924 r.). Ta o s ta tn ia  je s t je d n ą  z n a jc e n n ie js z y c h  

ro z p ra w  p ro f.  R y b a rs k ie g o .

Z  za k re su * h is to r i i  g o s p o d a rc z e j o g ło s ił p ro f.  R y b a rs k i szereg 

ź ró d ło w y c n  p ra c , o p a r ty c h  na a rc h iw a ln y c h  s tu d ia c h , o d n o szą cych  

s ię  d o  s to s u n k ó w  g o s p o d a rc z y c h  i s k a rb o w y c h  w  h is to ry c z n e j P o lsce .



Roman Rybarski 1 5 9

W skazać ? tu  trz e b a ^  m ło d z ie ń c z ą  ro z p ra w ą  o g o s p o d a rc e  m ia s ta  

p ie cza  o ra z  ta k ż e  d z ie ła  ta k ie ,  ja k :  „H a n d e l i p o l i ty k a  h a n d lo w a  

P o ls k i w  X V I s tu le c iu *  w  d w ó c h  to m a c h  (1928 i 1929): „ W ie l ic k ie  

żu p y  s o ln e *  (1932); „ K r e d y t  i l ic h w a  w  e k o n o m ii S a m b o rs k ie j 

X V III w ie k u *  (1936) i „S k a rb o w o ś ć  p o ls k i w  d o b ie  ro z b io ró w *  (1937).

W  trz e c ie j d z ie d z in ie  p ra cy  n a u k o w e j p ro f. R y b a rs k ie g o  — w  d z ie ­

d z in ie  s k a rb o w o ś c i —  o p ró c z  ro z p ra w  i a r ty k u łó w  s p e c ja ln y c h  

i h is to ry c z n y c h , trze b a  z a n o to w a ć  p rz e d e w s z y s tk im  „N a u k ę  s k a rb o ­

w o ś c i" ,  k tó ra  je s t  d o s k o n a ły m , w p ro s t k la s y c z n y m  p o d rę c z n ik ie m  

u n iw e rs y te c k im . S ka rb o w o ść  t r a k tu je  R y b a rs k i ja k o  n a u kę  e k o n o ­

m iczn ą , z a jm u ją c ą  s ię  „z ja w is k a m i g o s p o d a rc z y m i w y s tę p u ją c y m i 

w  g o s p o d a rs tw ie  p a ń s tw a  i in n y c h  z w ią z k ó w  p ra w n o  - p u b lic z ­

n y c h * .

P ro f. R y b a rs k i b y ł n ie  ty lk o  e k o n o m is tą , h is to ry k ie m  g o s p o d a r­

cz y m  i s k a rb o w c e m , b y ł o n  ta k ż e  p o l i ty k ie m  w  s z e ro k im  te g o  s łow a  

zn a cze n iu . In te re s o w a ły  G o z a g a d n ie n ia  z w ią za n e  z ż y c ie m  i n a j­

n o w s z y m i je g o  p rą d a m i; p ra g n ą ł zba d a ć  ic h  k ie ru n k i i w p ły n ą ć  na 

ich  k s z ta łto w a n ie  w p rzysz ło śc i. B a d a n iu  te n d e n c ji ro z w o jo w y c h  

w sp ó łc z e s n y c h  p o ś w ię c ił O n  d w ie  p race : „P rzysz ło ść  g o sp o d a rcza  

ś w ia ta *  (1932) i „P rz y s z ło ś ć  g o s p o d a rc z a  P o ls k i*  (1933). Poza ty m  

w p a ru  s p e c ja ln y c h  ro z p ra w a c h  w ska zyw a ł id e e  p rz e w o d n ie  n a ro ­

d o w e g o  p ro g ra m u  g o s p o d a rc z e g o . W y p o w ia d a ją c  s ię  w n ic h  w  za ­

sa d z ie  za u s tro je m  o p a r ty m  na w o ln o ś c i g o s p o d a rc z e j i w ła sn o śc i 

p ry w a tn e j,  z n ie z b ę d n y m i o g ra n ic z e n ia m i w  in te re s ie  o g ó ln y m , p o d ­

k re ś la  R yb a rsk i w z g lę d n o ś ć  id e a łó w  i p ro g ra m ó w  u s tro jo w y c h , 

za leżność ic h  o d  s p e c y fic z n y c h  w a ru n k ó w  i p s y c h o lo g ii k a ż d e g o  

n a ro d u .

A k ty w n y  te m p e ra m e n t i n ie w y c z e rp a n a  e n e rg ia  p c h a ły  p ro f.  

R y b a rs k ie g o  ta k ż e  d o  c z y n n e j p ra cy  p o lity c z n e j i o g ó ln o  p a ń s tw o w e j. 

B y ł O n  c z ło n k ie m  p o ls k ie j d e le le g a c ji e k o n o m ic z n e j na k o q fę re n c ję  

p o k o jo w ą  w  1919 r., p o d s e k re ta rz e m  s ta n u  w M in is te rs tw ie  b. d z ie l­

n ic y  p ru s k ie j,  w ic e m in is tre m  s k a rb u  w  g a b in e c ie  W . G ra b s k ie g o , 

p o s łe m  na se jm  i p rezesem  K lu b u  N a ro d o w e g o . P rzed w o jn ą  b y ł 

d z ie k a n e m  W y d z ia łu  P raw a U. W ., na k tó ry m  to  s ta n o w is k u  ro z ­

w in ą ł du żo  e n e rg ii d la  ro z b u d o w y  w y d z ia łu . W  czas ie  o k u p a c ji 

o rg a n iz o w a ł ta jn e  n a u cza n ie  u n iw e rs y te c k ie ,  b ra ł u d z ia ł w  ró ż n y c h  

p ra ca ch  o p o ru  i w a lk i z na jeźdźcą . A re s z to w a n y  p rzez N ie m c ó w  

w  m a ju  1941, o s a d z o n y  n a jp ie rw  na P a w ia ku , a p ó ź n ie j w y w ie z io n y
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do  O ś w ię c im ia , zm a rł ta m  d n ia  6  m a rca  1942. ‘ N ie  m o żn a  tu  p o ­

m in ą ć  b o h a te rs tw a  ie k a rz y  p o ls k ic h , k tó rz y  z n a ra że n ie m  życ ia  

w y k ra d a li z a s trzyk i d la  N ie g o , ja k  ró w n ie ż  w z ru sza ją ce j o p ie k ą  

ja k ie j d o z n a ł w  „o b o z ie  z n is z c z e n ia "  ze s tro n y  sw ych  u c z n ió w  

i p rz y ja c ió ł.  D o  k o ń c a  z a c h o w a ł n ie w z ru s z o n ą  m o c  d u ch a  i w ia rę  

w  o s ta te c z n e  z w y c ię s tw o  S p ra w y  P o ls k ie j i s p ra w ie d liw o ś c i d z ie jo w e j.

STEFAN ZALESKI



Ks. A ntoni Szym ański
U r. 27. X. 1881 r. w  P raszce  p o w . W ie lu ń s k ie g o . Po u k o ń c z e n iu  

s z k o ły  ś re d n ie j w  C z ę s to c h o w ie  i S e m in a r iu m  D u c h o w n e g o  w  W ło ­

c ła w k u , w y je ż d ż a  na s tu d ia  do  B e lg ii,  g d z ie  w  L o u v a in  u z y s k u je  

d o k to ra t  f i lo z o f i i .  W  la ta c h  1 9 0 8 — 18 je s t p ro fe s o re m  f i lo z o f i i  i n a u k  

s p o łe c z n y c h  w  S e m in a r iu m  D u c h o w n y m  w e W ło c ła w k u , ro z w ija  

ró w n o c z e ś n ie  o ż y w io n ą  d z ia ła ln o ś ć  s p o łe c z n ą  i o ś w ia to w ą , za co 

je s t p rz e ś la d o w a n y  przez w ła d ze  c a rs k ie .

W  1919 r. o b e jm u je  w y k ła d y  p o l i t y k i  s p o łe c z n e j na K a to l ic k im  

U n iw e rs y te c ie  L u b e ls k im . W  1919 r. h a b il itu je  s ię  na U n iw e rs y te c ie  

J a g ie llo ń s k im  z za k re su  c h rz e ś c ija ń s k ic h  n a u k  s p o łe c z n y c h . W  1924 r. 

z o s ta je  p ro fe s o re m  z w y c z a jn y m  p o l i t y k i  s p o łe c z n e j na W y d z ła le  

P raw a i N a u k  S p o ł.-E k o n . K a to lic k ie g o  U n iw e rs y te tu  L u b e ls k ie g o ,

D z ia ła ln o ś ć  n a u k o w a  i p e d a g o g ic z n a  Ks. P ro f. A . S z y m a ń s k ie g o  

je s t n a jśc iś le j zw iązana  z K a to lic k im  U n iw e rs y te te m  L u b e ls k im . 

W  1922 - 2 6  je s t  p ro re k to re m  te g o ż  U n iw e rs y te tu . W  1920— 21 dzie^ 

k a n e m  W y d z ia łu  P raw a K a n o n ic z n e g o , w  1 9 3 1 — 33 d z ie k a n e m  W y ­
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